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Spór o kościół
na Górkach
nie gaśnie. str. 10

rowery tak, 
tylko dlaczego
mamy jeździć po kostce. str. 9

rowery tak, 
tylko dlaczego
mamy jeździć po kostce. str. 9

Szumisie z Jamna
wyruszają w świat 
- i coraz ich więcej. str. 20

Łowicz-Węgliniec 
Nie żyje Janusz 
Karpiński 

Nie żyje Janusz Karpiński ps. 
„Okrzeja”, współtwórca i pierw-
szy dowódca Szarych Szeregów 
w Łowiczu, honorowy obywa-
tel miasta. Zmarł w niedzielę, 30 
kwietnia, w wieku 96 lat.

Urodził się 6 czerwca 1921 
roku w Radomiu. Do Łowicza 
wraz z rodziną przybył w 1933 
roku, trzy lata później wstąpił do 
ZHP. W czasie II wojny świato-
wej pełnił służbę wartowniczą 
w 10 Pułku Piechoty. Po kapitu-
lacji wrócił do Łowicza, gdzie 
zorganizował konspiracyjną 
Polską Organizację Skautową, 
w 1942 roku przemianowaną 
na oddział Szarych Szeregów. 
W Bednarach prowadził tajne 
nauczanie. Aresztowany przez 
Gestapo w 1944 roku wraz 
z bratem, więziony był w Łowi-
czu, na warszawskim Pawiaku 
i w obozie w Gross Rosen. 

Po wojnie był prześladowany 
przez NKWD. Wyprowadził się 
do Węglińca w powiecie zgo-
rzeleckim. Pracował na kolei 
i odbył służbę wojskową, póź-
niej skończył studia. Uczył fi zy-
ki. Przez wiele lat pełnił funkcję 
dyrektora Zespołu Szkół w Zgo-
rzelcu.  str. 2

Pilaszków 
Tragedia 
na polu

Do tragicznego zdarzenia do-
szło 21 kwietnia w czasie prac 
polowych pod Pilaszkowem. 
Mężczyzna stracił życie w dra-
matycznych okolicznościach. 
O sprawie zawiadomieni zostali-
śmy przez naszych czytelników.

Jak udało nam się dowie-
dzieć nieofi cjalnie od mieszkań-
ców Pilaszkowa, 60-letni rolnik, 
mieszkaniec tej miejscowości, 
nawoził swoje pola obornikiem. 
Prawdopodobnie kończąc pra-
cę zbliżył się do wałka prze-
kaźnika mocy (łączy on ciągnik 
z rozrzutnikiem), by go rozłą-
czyć. Z nieznanych powodów 
mechanizm zaczepił o jego rę-
kawiczkę, a następnie rękę, osta-
tecznie wyrywając ją z barku. 
Rolnik pracował na polu sam, nie 
było więc komu wezwać pomo-
cy. Mężczyzna zmarł prawdopo-
dobnie z powodu wykrwawienia.

Jak informuje nas mieszka-
niec gminy, z relacji innych osób 
wie, że była już pora wieczor-
na, a po mężczyznę, nie wraca-
jącego do domu, pojechały żona 
z córką. Na pomoc było już jed-
nak za późno.  str. 2

Łowicz�|�Wspólnymi�siłami�po�unijne�pieniądze

Krypty, hotel i basen 
dzięki współpracy miasta,
biznesu i diecezji
Urząd Miejski w Łowiczu, diecezja łowicka i prywatna fi rma Eco Resort na zasadzie 
trójstronnej umowy złożyły do Urzędu Marszałkowskiego wniosek na dofi nansowanie projektu 
turystycznego wartego przeszło 8,5 miliona złotych z Programu Rozwoju Turystyki. 

Włączone do niego zostały ta-
kie inwestycje jak m.in. otwarcie 
dla zwiedzających krypt w bazy-
lice katedralnej, budowa plaży nad 
Bzurą czy drogi i ścieżki pieszo-
-rowerowej w Lasku Miejskim.

Krypty wciąż czekają
O zamiarach udostępnie-

nia krypt przedstawiciele diece-
zji łowickiej mówią już od kilku 
lat. Została już przeprowadzo-
na część prac do tego prowadzą-

cych, dalsze terminy realizowania 
tego ambitnego przedsięwzięcia 
zależą od fi nansów. Gdyby uda-
ło się pozyskać dofi nansowa-
nie do projektu, umożliwiłoby to 
otwarcie krypt najpóźniej do koń-
ca 2019 roku. Wartość inwestycji 
planowanej przez władze kościel-
ne to 2,4 mln zł, dofi nansowanie 
może w tym przypadku wynieść 
do 85% kosztów.

Plany hotelu eCo
Należąca do przedsiębiorcy 

budowlanego Janusza Mostow-
skiego fi rma Eco Resort pla-
nuje w ramach projektu rozbu-
dować hotel Eco od strony ul. 

Starorzecze, gdzie miałaby po-
wstać sala konferencyjna z za-
pleczem kuchennym i kilka do-
datkowych miejsc noclegowych. 
– Sala konferencyjna o wyso-
kim standardzie jest tym, czego 
teraz najbardziej nam brakuje, 
a pytania o możliwość zorgani-
zowania konferencji otrzymuje-
my często – mówił nam Janusz 
Mostowski. 

Ta inwestycja wyceniana jest 
na 2,6 mln zł, przy czym przed-
siębiorcy mogą otrzymać do-
fi nansowanie w wysokości do 
55%. Przedsiębiorca został wy-
brany do współudziału w projek-
cie metodą konkursu.

lasek miejski 
i śródmieście
Strona miejska chce w ra-

mach projektu utworzyć dro-
gę (sama droga to koszt ok. 900 
tys. złotych) oraz ścieżkę pieszo-
-rowerową w Lasku Miejskim, 
ujednolicony system informacji 
turystycznej (chodzi o rozmiesz-
czone w całym mieście tablicz-
ki informujące o najciekawszych 
miejscach i wskazujące do nich 
drogę), a także kupić i zamonto-
wać ławki solarne – czyli takie, 
które dzięki skumulowanej ener-
gii słonecznej pozwolą na przy-
kład na podładowanie telefonu 
czy laptopa.

duży basen odkryty 
przy Kaliskiej
Do działających obecnie ba-

senów otwartych przy Kaliskiej 
ma być dokupiony kolejny – tym 
razem większy, z myślą o doro-
słych użytkownikach, który zo-
stałby zamontowany na Błoniach. 
We wniosku zostały określone 
wymiary – 20 m długości, 10 m 
szerokości i 1,5 m głębokości. 

W ramach projektu byłaby też 
sfi nansowana – postanowiona 
już – budowa plaży miejskiej nad 
Bzurą.  str. 5

jestem�łowiczaninem,�
będę�współpracował�
z�każdym,�kto�
chce�zrobić�coś�
przyzwoitego�
dla�tego�miasta.

Janusz MostowskiToMaSZ
MaTUSiaK

tomasz.matusiak@lowiczanin.info

RZut OKieM�|�haRcERZE�na�ŚWIęTo�FLaGI

We wtorek, 2 maja, na ulicach Łowicza pojawili się harcerze i zuchy z miejscowego hufca Związku 
harcerstwa Polskiego. Podzieleni�na�kilka�grup�rozdawali�przechodniom�naklejki,�kokardy�i�balony�w�barwach�
narodowych,�przypominając�w�ten�sposób,�że�tego�dnia�obchodzone�jest�Święto�Flagi�Rzeczpospolitej�Polskiej.�
jak�powiedziała�nam�Ela�Podwójci,�drużynowa�102�Gromady�Zuchowej�„Dzielne�Wilczki”�(na�zdjęciu�w�tle),�jej�
podopieczni�spotkali�się�z�bardzo�pozytywnym�przyjęciem�przez�łowiczan,�nikt�nie�odmówił�przyjęcia�nalepki�
w�kolorach�fl�agi�narodowej.�akcja�zakończyła�się�podsumowującym�ją�apelem�na�skwerze�im.�Wł.�Grabskiego,�
pod�pomnikiem�upamiętniającym�instruktorów�łowickiego�hufca�ZhP. tb

Maurzyce�|�Diecezjalny�Dzień�Strażaka

Poważnie i z humorem
6 maja w skansenie Wsi 
Łowickiej w Maurzycach 
odbędzie się II Diecezjalny 
Dzień Strażaka. 

Co warto podkreślić, święto-
wać go będą zarówno strażacy 
zawodowi, jak i ochotnicy. Mile 
widziani będą też w Maurzycach 
wszyscy, którzy utożsamiają się 
w jakikolwiek sposób ze strażami 
lub z nimi sympatyzują, bo impre-
za ma charakter otwarty. 

Związana jest z przypadającym 
4 maja dniem Świętego Floria-
na – patrona strażaków oraz ob-
chodzonym w tym roku 25-le-
ciem Państwowej Straży Pożarnej 
i 35-leciem Zawodowej Straży Po-
żarnej. 

Na Diecezjalny Dzień Straża-
ka wystosowane zostały przez or-
ganizatorów (Komendę Powiato-
wą PSP w Łowiczu oraz Zarząd 
Powiatowy Związku OSP RP 
w Łowiczu) zaproszenia do oko-
ło 750 osób. W gronie tym byli 

komendanci PSP z 11 powiatów 
wchodzących, choćby częściowo, 
w skład diecezji łowickiej, prezesi 
struktur powiatowych, parlamen-
tarzyści, władze powiatu, przed-
stawiciele Komendy Głównej PSP. 

 Przyjadą oni do Łowicza 
na godzinę 11.00, aby wziąć udział 
we mszy św., polowej, którą w są-
siedztwie drewnianego kościoła 
odprawi biskup łowicki Andrzej 
Dziuba. Podczas liturgii grać bę-
dzie Dziecięco-Młodzieżowa 
Orkiestra Dęta z OSP w Wiciu 
w gminie Kocierzew Płd.

Po zakończeniu mszy św. orkie-
stra i wszyscy uczestnicy przejadą 
do amfi teatru, gdzie o godz. 12.15 
zaplanowano uroczystą akademię 
strażacką, podczas której wręcza-
ne będą odznaczenia i nominacje. 

W tym samym miejscu, czyli 
na scenie „Pod strzechą”, o godz. 
14.00 wystąpi z programem stra-
żackim Kabaret Kopydłów, zna-
ny z niegdyś bardzo popularne-
go programu TVP „Spotkania 
z balladą”.  str. 5
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NASi DZieNNiKARZe DO WASZeJ DySPOZyCJi 
OD 8.30 DO 15.30
Telefon�redakcyjny 534 013 371�
e-mail:�tomasz.matusiak@lowiczanin.info
ToMaSZ MaTUSiaK

Bezpieczeństwo

Pilaszków 
Tragedia na polu

dokończenie ze str. 1
Jak powiedziała nam Proku-

rator Rejonowy z Łowicza Mag-
dalena Bursa, na miejsce wezwa-
no karetkę, policję i prokuratora, 
nie stwierdzono jednak udziału 
w doprowadzeniu do śmierci męż-
czyzny osób drugich, zdarzenie 
zakwalifi kowane zostało jako nie-
szczęśliwy wypadek przy pracy. 

Mieszkaniec Pilaszkowa, który 
poniósł śmierć w wyniku wypad-
ku, był druhem OSP Pilaszków. 
Został zapamiętany jako życzli-
wy, pomocy i zawsze aktywny 
społecznie człowiek. Uczestniczył 
w zbiórkach straży, angażował się 
w działania i gasił pożary. 

W pogrzebie, który odbył się 
25 kwietnia w kościele Świętego 
Ducha w Łowiczu, druha żegnała 
delegacja OSP Pilaszków z pocz-
tem sztandarowym.  aa, tb

Łowicz-Węgliniec 
Nie żyje Janusz 
Karpiński

dokończenie str. 1
Był jednym z inicjatorów za-

wiązania w Łowiczu środowi-
ska Szarych Szeregów, z którego 
powstał oddział stowarzyszenia, 

a także spisywania historii konspi-
racji w Łowiczu.

Otrzymał ponad 20 odznaczeń, 
w tym także Krzyż Ofi cerski Or-
deru Odrodzenia Polski. Honoro-
wym Obywatelem Łowicza został 
w 2014 roku. Pogrzeb dh Janu-
sza Karpińskiego odbędzie się 
w piątek, 5 maja, o godzinie 15.00 
w Węglińcu.  tm

�25� kwietnia� ok.� godz� 19.55�
na� ul.� chełmońskiego� w� Łowiczu�
policjanci�zatrzymali�44-letniego�ro-
werzystę,�mieszkańca�Łowicza.�jak�
wykazało�badanie�miał�on�1,16�pro-
mila�alkoholu�w�organizmie.

�26�kwietnia�ok.�godz.�7.45��na�
ul.�Powstańców�w�Łowiczu�51-letnia�
mieszkanka� powiatu� łowickiego,�
wyjeżdżając� samochodem� osobo-
wym� marki� Mitsubishi� z� parkingu�
nie� ustąpiła� pierwszeństwa� prze-
jazdu�samochodowi�marki�opel,�za�
kierownicą�którego�siedział�56-letni�
mieszkaniec� powiatu� zgierskiego.�
Za� spowodowanie� kolizji� kobieta�

została�ukarana�mandatem,�uczest-
nicy�zdarzenia�byli�trzeźwi.

�26� kwietnia� ok.� godz.� 6.50�
w� Bednarach� kierująca� nissanem�
alemrą� 66-letnia� mieszkanka� po-
wiatu�łowickiego�nie�ustąpiła�pierw-
szeństwa� przejazdu� 35-letniemu�
mieszkańcowi� powiatu� łowickiego,�
który�poruszał�się�na�skuterze.�ko-
bieta� została� ukarana� mandatem,�
uczestnicy�zdarzenia�byli�trzeźwi.

�27�kwietnia�ok.�godz.�22.16�na�
ulicy�Długiej�w�Łowiczu�zatrzymano�
57-letnią� mieszkankę� Łowicza,� ja-
dącą�na�rowerze.�W�jej�organizmie�
stwierdzono�1�promil�alkoholu.

�W� sobotę� 29� kwietnia� oko-
ło� godz.� 8.40� na� autostradzie� a2�
w�kierunku�Poznania,�na�wysokości�
Seligowa�w�gm.�Łyszkowice,�doszło�
do�kolizji�z�udziałem�dwóch�samo-
chodów�osobowych.�Sprawcą�oka-
zał�się�kierowca�Mazdy�3,�który�nie�
zachował� bezpiecznej� odległości�
między�pojazdami�i�doprowadził�do�
zderzenia� ze� Skodą� octavią,� którą�
kierował� 36-letni� mieszkaniec� So-
bótki�w�woj.�świętokrzyskim.�oboje�
kierujący�byli�trzeźwi,�kierowca�Maz-
dy�został�ukarany�mandatem.�

�Tego� samego� dnia,� około�
godz.�10.45�w�julianowie�w�gminie�

nieborów� kierujący� oplem� corsą�
55-letni� mieszkaniec� powiatu� ło-
wickiego,�na�skutek�nieprawidłowo�
wykonywanego� manewru� skrętu�
doprowadził� do� zderzenia� z� sa-
mochodem� marki� hyundai,� który�
prowadziła� 57-letnia� mieszkanka�
naszego� powiatu.� kierowcy� byli�
trzeźwi,� kierowcy� opla� nie� ominął�
mandat�karny.�

�30� kwietnia� o� godz.� 18.� na�
alejach� Legionów� Polskich� w� nie-
borowie� zatrzymano� 61-letniego�
mieszkańca� powiatu� łowickiego,�
który� poruszał� się� na� rowerze� –�
0,94�promila.�

Maurzyce�|�Pożar�nasypu�kolejowego

Kibice rzucali racami
Zapalona raca wyrzucona 
z pociągu była 
prawdopodobną przyczyną 
pożaru, do którego doszło 
we wtorek 2 maja 
o godz. 11.52 w Maurzycach 
w gminie Zduny.

Tego dnia trasą kolejową Po-
znań – Warszawa jechało 6 po-
ciągów specjalnych (z Poznania, 
Piły i Gniezna) z kibicami Lecha 
Poznań na mecz Pucharu Polski 
z Arką Gdynia, który rozegrany 
został na Stadionie Narodowym 
w Warszawie. 

Jak się dowiedzieliśmy, 10 mi-
nut przed zgłoszeniem poża-
ru przez Maurzyce jechał pociąg 
„Gród Lecha” z Gniezna do sta-
cji Warszawa Stadion. Jest bardzo 
prawdopodobne, że to właśnie 
z niego wyrzucona została raca, 
która spowodowała pożar. 

– Jechałem ciągnikiem z pola, 
kiedy zobaczyłem dym. Jestem 

przewrażliwiony na tego typu zda-
rzenia – powiedział nam mieszka-
niec Maurzyc, który w bliskim 
sąsiedztwie torów ma swój las. 
Z obawy o to, że pożar, który bar-
dzo szybko rozprzestrzeniał się 
z powodu silnego wiatru, obejmie 
również las, natychmiast zadzwo-
nił po straż, w tym samym czasie 
wraz synem ruszył w kierunku 
nasypu, aby gasić ogień. – Wzię-
liśmy to, co mieliśmy pod ręka-
mi np. szpadle i ruszyliśmy gasić. 
Przyjechała straż i po krótkim cza-
sie już było po strachu – zrelacjo-
nował nam. Jego syn przy spalo-
nym nasypie znalazł plastikową 
pozostałość po racy. Przekazał ją 
strażakom. 

PSP w Łowiczu poinformowa-
ła nas, że w akcji brały udział dwa 
zastępy: jeden z JRG Łowicz, dru-
gi z OSP Zduny. Akcja trwała 44 
minuty. W strażackim raporcie 
jako prawdopodobną przyczynę 
pożaru wpisano racę wyrzuconą 
z pociągu.  mwk      

Gmina Łowicz�|�Radna�orzechowska:�utwórzcie�drużynę,�dajcie�coś�od�siebie�

Mieszkańcy chcieliby boiska, 
radni – żeby najpierw się wykazali
Jedynym z tematów, 
jaki był omawiany 
21 kwietnia na sesji Rady 
Gminy Łowicz, była 
inicjatywa, by przy szkole 
w Dąbkowicach Dolnych 
powstało boisko do piłki 
nożnej z prawdziwego 
zdarzenia. Tego chcieliby 
mieszkańcy. 

Dyskusja wywiązała się po 
tym, jak sprawozdanie z działal-
ności klubów sportowych złożył 
przewodniczący gminnej rady 
LZS Dariusz Szymanik. 

Wówczas radna Genowe-
fa Skowrońska powiedziała, że 
mieszkańcy Dąbkowic Dolnych 
zwracali się do niej z prośbą, by 
przedstawiła temat boiska na sesji. 
– Młodzieży jest sporo, nie mają 
kawałka placu żeby się zejść i ko-
pać piłkę. Wcześniej był taki teren 
za domem ludowym, ale teraz zo-
stał zabrany (została tam położna 
kostka pod parking – przyp. red.) 
– przekonywała na sesji radna. 

Sprawę obszernie przedstawił 
sołtys Dąbkowic Dolnych Paweł 
Szczepański, który jest jednym 
z inicjatorów utworzenia obiektu 
sportowego w tej miejscowości. 
Jak wyjaśnił w rozmowie z nami, 
boisko przy szkole co prawda 
jest, ale jest bardzo małe, a jego 
wymiary nie spełniają kryteriów 
boiska do piłki nożnej. Dyrektor 
miejscowej szkoły Jacek Stelma-
szewski sprecyzował, że obiekt, 
którym dysponuje placówka, ma 
wymiary boiska do piłki ręcznej. 

Zdaniem sołtysa boisko jest 
potrzebne, bo w samych Dąb-
kowicach i najbliższej okolicy 
są osoby, które grają w piłkę w 
klubach w sąsiednich miejsco-
wościach. Jak podkreślał, chodzi 
o utworzenie boiska przy szkole, 
z którego będą korzystać przede 
wszystkim uczące się w niej dzie-
ci. Popołudniami i w weekendy, 
obiekt mógłby być wykorzysty-
wany przez pozostałych miesz-
kańców. 

W rozmowie z nami zapew-
nił, że w sprawę boiska wtajem-
niczony jest wójt gminy Andrzej 
Barylski, który rozmawiał już 

z właścicielami sąsiadujących ze 
szkołą gruntów o ich wykupie 
pod budowę obiektu sportowego. 
Z tego, co sołtys zdążył się zo-
rientować, ceny jakie proponują 
ci właściciele są wysokie, dlatego 
transakcje nie zostały do tej pory 
sfi nalizowane. – Potrzeba trochę 
dobrej woli, to jest kwestia do do-
gadania się – uważa sołtys. 

najpierw drużyna, 
potem boisko 
Radni zwrócili uwagę na inny 

aspekt związany z budową boiska. 
– Ile macie kilometrów do Jamna? 
Czy macie drużynę? – pytała rad-
na Małgorzata Orzechowska. 

Tymi pytaniami pragnęła zwró-
cić uwagę na fakt, iż gdyby w gru-
pie inicjatywnej byli prawdziwi 
pasjonaci, to jeździliby do Jam-
na, żeby pograć w piłkę. – Bardzo 
prawdopodobne, że my wydamy 
masę pieniędzy, będzie chwila ta-
kiego „wow!”, przyjdzie trochę 
osób, a później wszystko się roz-
myje – mówiła na sesji. 

Sołtys powiedział nam, że on 
sam od lat jeździ m.in. do Bie-
law i Jamna, by tam pokopać pił-

kę. Przekonywał jednak, że widzi 
potrzebę utworzenia boiska przy 
szkole, które spełniałoby funkcję 
sportową i rekreacyjną. – Mło-
dzież jest teraz bardzo trudno od-
ciągnąć od komputera. Nie jest 
tak jak kiedyś, że bramkę robiło 
się z dwóch plecaków, żeby po-
grać – mówił sołtys o zmienia-
jących się czasach. Zmiany te 
zauważa on, mimo że sam jest 
młodym człowiekiem, jednym 
z najmłodszych sołtysów w gmi-
nie. Sołtys nie ukrywał, że rów-
nież on wraz z kolegami skorzy-
stałby z boiska, jednak starania 
nakierowane są na to, by wyku-
pić grunty sąsiadujące ze szkołą, 
by utworzyć obiekt, który będzie 
służył przede wszystkim dzie-
ciom i młodzieży. 

W rozmowie z nami powie-
dział, że kiedyś w Dąbkowicach 
Dolnych drużyna sportowa ist-
niała. Jak mówi, nie ma gwaran-
cji, że teraz odrodzi się i znów 
zacznie funkcjonować, ale jego 
zdaniem jeśli boisko już będzie, 
to na pewno znajdzie się wiele 
osób, które chętnie będą z niego 
skorzystać. aa 

Gmina Bolimów�|�a2�zablokowana�

Zderzyły się dwa osobowe, 
jeden dachował
Do kolizji drogowej 
z udziałem Skody Rapid 
i Hondy Civic doszło 3 maja 
przed godziną 9, na 
autostradzie A2 w kierunku 
Warszawy na wysokości Woli 
Szydłowieckiej 
w gminie Bolimów.

Ze wstępnych ustaleń wynika, 
że Skoda Rapid, którą kierował 
63-letni mężczyzna, najechała na 
tył poprzedzającego go pojazdu. 
Do zderzenia doszło przy znacznej 
prędkości i samochód dachował. 

Pojazd zatrzymał się na da-
chu dokładnie pośrodku drogi 
i w związku z tym zatarasował 
całkowicie ruch na drodze. Nitka 
autostrady w kierunku Warszawy 
była zablokowana ponad godzinę. 
Pierwsze informacje wskazywały, 
że droga może być zablokowana 

znacznie dłużej. Według dyżur-
nej Punktu Informacji Drogowej 
Generalnej Dyrekcji Dróg Krajo-
wych i Autostrad Katarzyny Ma-
stalerz, przewidywany czas utrud-
nienia mógł sięgnąć nawet około 
3 godzin. 

– Po dojechaniu na miejsce 
służb, okazało się, że nikt nie od-
niósł poważniejszych obrażeń, 
rany zostały opatrzone na miejscu, 
a sprawca kolizji został ukarany 
mandatem w wysokości 500 zło-
tych – powiedział nam asp. sztab. 
Radosław Gwis z biura prasowe-
go Komendy Wojewódzkiej Poli-
cji w Łodzi.  

Samochody osobowe prze-
puszczane w tym czasie były 
przez Miejsce Obsługi Podróż-
nych w Mogiłach do Miedniewic, 
następnie do drogi krajowej nr 50. 
Wracały na autostradę na węźle 
Wiskitki.  mak 

RZut OKieM�|�RocZnIca�uchWaLEnIa�konSTyTucjI�3�Maja

W środę, 3 maja po uroczystej 
mszy świętej o godz. 12., 

celebrowanej�w�katedrze�przez�
biskupa�łowickiego�andrzeja�

Dziubę,�delegacje�władz�miasta,�
powiatu,�szkół�oraz�innych�
organizacji,�stowarzyszeń�

i�grup�złożyły�kwiaty�pod�dwoma�
pomnikami�na�Starym�Rynku�

w�Łowiczu.�Wzorem�lat�
poprzednich�najpierw�złożone�
zostały�kwiaty�pod�pomnikiem�

Synów�Ziemi�Łowickiej�
oraz�pod�pomnikiem�św.�jana�

Pawła�II.�oprawę�muzyczną�mszy�
i�uroczystości�po�niej�zapewniła�

orkiestra�Miasta�Łowicza.
na�zdjęciu�na�pierwszym�planie�

Iwona�Grzegory-Gajda�(radna�
powiatowa)�oraz�krzysztof�Figat�

(starosta�łowicki)�mak� M
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Łowicz�|�Mapa�z�I�połowy�XIX�wieku�przekazana�do�muzeum

Miała być spalona,  
posłuży badaczom dziejów
Mapę gruntów Łowicza 
z 1826 roku przekazał 
do Muzeum w Łowiczu 
pochodzący z naszego 
miasta Janusz Grundwald, 
który przechowywał 
ją przez blisko 40 lat. 
Uroczyste przekazanie 
miało miejsce 27 kwietnia 
na sesji Rady Miejskiej.

Janusz Grundwald zdawał  
w Łowiczu maturę w 1953 roku 
i – jak zapewnia – chociaż od 
czasu ukończenia tutejszego Li-
ceum Ogólnokształcącego miesz-
ka w Komorowie pod Warszawą, 
to jednak wciąż ma do Łowicza 
wielki sentyment. Często tu przy-
jeżdża, ma wielu znajomych (był 
na przykład jednym z organizato-
rów zjazdu absolwentów), intere-
suje się lokalną historią. 

Od 1975 roku roku, na skutek 
reformy administracyjnej, prowa-
dzone przez niego przedsiębior-
stwo geodezyjne miało praktycz-
nie monopol na działania w kilku 
powstających województwach,  
w tym także skierniewickim. 

Łowicz był jednym z daw-
nych miast powiatowych, w któ-
rych Janusz Grundwald tworzył 
jednostkę geodezyjną. Trafiały 
wtedy do jego przedsiębiorstwa 
dokumenty z różnych miejskich 
instytucji, zarówno te ważne, jak 
i przeznaczone do wyrzucania. 

Właśnie w koszu, wraz z in-
nymi papierami przeznaczony-
mi do spalenia, została znalezio-
na bezcenna mapa. 

Był już podstawiony kontener, 
do którego zawartość kosza mia-

ła zostać wrzucona. Pan Janusz, 
uświadomiwszy sobie, z czym 
ma do czynienia, nie dopuścił do 
zniszczenia cennego przedmiotu.

– Nigdy ta mapa nie była moją 
własnością, zawsze traktowałem 
ją jako depozyt – mówi Janusz 
Grundwald. – Drugą, podobną 
mapę dziesięć lat temu przeka-
załem panu Markowi Wojtylako-
wi, który opisał ją już w dwóch 
publikacjach. Mapa ma ten sam 
wiek, co budynek ratusza w Łowi-

czu. Jest kolorowa, znajduje się na 
niej odwzorowane nie tylko samo 
miasto, ale też okoliczne grunty. 

Ponieważ przez wiele lat była 
przechowywana w ciemności, 
wymaga odnowienia, czym zaj-
mie się Muzeum w Łowiczu.

– Muzeum jako instytucja, któ-
ra ma gromadzić, przechowywać  
i udostępniać, zrobi wszyst-
ko, żeby ta mapa stała się przed-
miotem badań i opisów, dla 
wszystkich osób, które będą po-

trzebowały z niej skorzystać – mó-
wiła dyrektor Marzena Kozanec-
ka-Zwierz.

Przekazanie mapy do mu-
zeum poprzez burmistrza zapro-
ponował Janusz Grundwald, na-
tomiast Krzysztof Jan Kaliński 
uznał, że powinno to się odbyć 
na sesji Rady Miejskiej w sposób 
uroczysty. 

 Janusz Grundwald przybył 
na uroczystość wraz z małżonką.   
 tm

Dyrektor Marzena Kozanecka-Zwierz i Janusz Grunwald�prezentują�przekazaną�mapę�Sesji�Rady�Miejskiej.

Bobrowniki�|�Gaik�i�kogucik

Jeszcze w wielkanocnej atmosferze
30 kwietnia dzieci z Zespołu 

Ludowego „Krzewina” oraz opie-
kunowie po raz kolejny chodzili 
po Bobrownikach z gaikiem i ko-
gucikiem, aby starym zwyczajem 
nieść mieszkańcom błogosławień-
stwo na cały rok. Jest to tradycja 
wielkanocna dawniej popularna  
na Ziemi Łowickiej, ale nie tylko.

Chodzenie z gaikiem i koguci-
kiem co roku organizuje filia GOK 
w Bobrownikach. Ze względu na 
złą pogodę, zostało przełożone na 
30 kwietnia, co niekorzystnie odbi-
ło się na frekwencji, bo wiele dzieci 
było na majówkowych wyjazdach. 
Mimo to udział w nim wzięło 
16 dzieci z zespołu. Nie zawiedli 
też mieszkańcy, którzy chętnie wy-
chodzili przed własne posesje, nie 
bojąc się bycia polanym wodą – na 
zdrowie. 

– Ludzie w Bobrownikach wy-
chodzą do nas z uśmiechem na 
twarzy, niosąc dary w postaci sło-
dyczy, dobrego słowa czy niewiel-
kiego datku do skarbonki – mó-
wiła Teresa Będkowska, instruktor 
filii GOK. – Usłyszeliśmy wiele 

miłych i pokrzepiających słów. Aż 
chce się iść w przyszłym roku!

– Najważniejsze jest podtrzyma-
nie tradycji, aby nie zaginęła, aby 
ludzie o niej nie zapomnieli – po-
wiedziała nam Andżelika Milcza-

rek, jedna z uczestniczek. – Sama 
biorę udział w chodzeniu z ga-
ikiem i kogucikiem trzeci raz.

W tym roku trasa wiodła od po-
czątku tzw. „Traktu” na „Osiedle”. 
Nagrodą za udział w przedsięwzię-

ciu był ciepły posiłek w budynku 
filii GOK. 

Inscenizacja obrzędu ma zostać 
zaprezentowana przez Krzewinę  
w czerwcu na Dniach Kultury 
Gminy Nieborów.     tm

Mysłaków�|�Zaproszenie�na�piątek

Piknik przy szkole 
z bezpieczeństwem w tle

W najbliższy piątek, 5 maja 
w Szkole Podstawowej w Mysła-
kwie odbędzie się konferencja do-
tycząca bezpieczeństwa, po której 
około godz. 16 na terenie przy-
szkolnym rozpocznie się piknik 
z wieloma atrakcjami dla dzieci  
i dorosłych. Głównymi jej organi-
zatorem jest Stowarzyszenie Roz-
woju „Mysłaków i Spółka” oraz 
Szkoła Podstawowa w Mysłako-
wie.

Część konferencyjna nie jest 
ogólnie dostępna, wezmą w niej 
udział samorządowcy oraz na-
uczyciele ze szkół z terenu gmi-
ny Nieborów. Począwszy od godz. 
13, prelegenci z Komendy Po-
wiatowej Policji w Łowiczu będą 
mówić m.in. o Krajowej Mapie 
Zagrożeń Bezpieczeństwa, cy-
berprzemocy, narkotykach i do-
palaczach oraz bezpieczeństwie  
w ruchu drogowym w gminie 
Nieborów.

Od godz. 16. na terenie przy-
szkolnym rozpocznie się otwar-
ty dla wszystkich piknik. Na sce-

nie wystąpi m.in. Zespół Pieśni  
i Tańca Blichowiacy, uczniowie 
SP Mysłaków, uczestnicy zajęć 
Studia Piosenki działającego przy 
GOK w Nieborowie. Dla dzie-
ci przygotowano m.in. bezpłatną 
możliwość zabawy na nadmuchi-
wanych zamkach, zjeżdżalniach 
i eurobungee, dorośli będą mo-
gli bezpłatnie sprawdzić zawar-
tość cukru we krwi oraz poziom 
ciśnienia. KPP w Łowiczu zapo-
wiedziało przeprowadzenie kon-
kursów z nagrodami.

Na pikniku zaprezentują się 
także strażacy z Państwowej Stra-
ży Pożarnej w Łowiczu, który za-
demonstrują uwalnianie osoby 
poszkodowanej z samochodu. Bę-
dzie także miasteczko ruchu dro-
gowego Wojewódzkiego Ośrodka 
Ruchu Drogowego ze Skiernie-
wic. Przewidziane są także stoiska 
z jadłem i napojami. Od godz. 19. 
do godz. 22. na scenie zagra ze-
spół muzyczny. Nowy Łowicza-
nin objął imprezę swoim patrona-
tem.  tb

Mieszkańcy chętnie witali młodzież z „Krzewiny” z�gaikiem�i�kogutkiem�przed�swoimi�posesjami.�
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Łowicz�|�Majówka�

Czas na piknik, 
czas na grilla
Już w najbliższą sobotę, 
6 maja warto wybrać 
się w okolice muszli 
koncertowej w parku 
Błonie, gdzie od godz. 
15 rozpocznie się Piknik 
Europejski, a już dwie 
godziny później wystartuje 
2. edycja Łowickiej 
Majówki Grillowej, 
podczas której burmistrz 
Krzysztof Kaliński i inni 
urzędnicy będą częstować 
mieszkańców kiełbaskami 
i kaszankami.

Jak zauważa Michał Zalew-
ski z ratusza, Pikniki Europejskie  
z udziałem stowarzyszeń i orga-
nizacji działających na terenie 
Łowicza, rozpoczynały się zwy-
kle w piątki w godzinach pracy, 
co miało decydujący wpływ na 
to, że oprócz członków tych or-
ganizacji niewiele osób na nie 
przychodziło. Inicjatywa prze-
niesienia pikniku na dzień wolny 
od pracy oraz przygotowania go 
w takiej formie, by dorośli mogli 
przyjść z dziećmi, rozłożyć sobie 
kocyk i spędzić wspólnie czas, 

wyszła właśnie od przedstawicie-
li łowickich stowarzyszeń. Zale-
żało im na stworzeniu warunków 
do integracji z lokalną społeczno-
ścią. Dlatego piknik został połą-
czony z „grillówką”. 

Podobnie jak w ubiegłych la-
tach, każde ze stowarzyszeń bę-
dzie miało swoje stoisko, przy 
którym pokaże to, z czego jest 
dumne. Obsługujące je osoby 
będą informować o swojej dzia-
łalności i zachęcać do współpra-
cy. 

Początek atrakcji już od godz. 
15 w muszli koncertowej. Atrak-
cje na scenie poprowadzi Wodzi-
rej Arek. A już dwie godziny póź-
niej, o godz. 17. w okolicach górki 
rozpocznie się grillowanie. Po-
dobnie jak rok temu za rusztem 
stanie m.in. burmistrz Krzysztof 
Kaliński i jego urzędnicy z ratu-
sza, a także dyrektor OSiR Zbi-
gniew Kuczyński. Wszyscy oni 
częstować będą kiełbaskami i ka-
szankami. 

Grill zostanie rozpalony na 5 
stałych stanowiskach, zamonto-
wanych w parku Błonie, a jeden 
dodatkowy ruszt ustawi jeszcze 
OSiR. 

Impreza ma potrwać do godz. 
19, a wstęp na nią jest wolny.  aa 

Diecezja łowicka�|�Zbiórka�pieniędzy

Pomoc dla Syrii
W odpowiedzi na wezwanie 

papieża Franciszka, w kościołach 
diecezji łowickiej zostanie prze-
prowadzona zbiórka do puszek, 
jako wyraz solidarności z naro-
dem syryjskim, który od 6 lat 
zmaga się z wojną domową. Jej 

termin ustalono na najbliższą nie-
dzielę, 7 maja. 

Zebrane w tym dniu ofiary zo-
staną przekazane do Syrii za po-
średnictwem Caritas Polska, któ-
ra niesie pomoc ofiarom tej wojny. 
 opr. mwk
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Walewscy z odległych 
stron zjechali się
w Walewicach str. 27

REkLaMa

RZut OKieM�|�SLD�SkRoMnIE�1�Maja

Kilkunastoosobowa grupa 
członków i sympatyków Sojuszu 
Lewicy Demokratycznej  
z Łowicza upamiętniła Święto 
Pracy obchodzone 1 maja.��
na�Starym�Rynku�złożyli�oni�
kwiaty�pod�pomnikami�Papieża�
jana�Pawła�II�i�Synów�Ziemi�
Łowickiej�Bojowników��
o�niepodległość.�następnie�złożyli�
także�kwiaty�na�grobie�Waldemara�
Grażki,�zmarłego�26�grudnia�2016�
roku�byłego�przewodniczącego�
zarządu�powiatowego�partii.�
Robert�Wójcik,�radny�miejski��
i�obecny�przewodniczący,��
w�rozmowie�z�nami�powiedział,�
że�skromne�obchody�Święta�
Pracy�spowodowane�są�
brakiem�środków�finansowych�
na�organizację,�tak�jak�bywało�
dawniej,�pikników,�grilla�
połączonego�z�występami.�
Zaznaczył�jednak,�że�tego�dnia�
liczy�się�przede�wszystkim�pamięć.�
tb

Łowicz�|�Prace�mogą�kosztować�około�1,6�mln�zł

ZEC przebuduje ciepłociąg 
przez Maspex i targowisko 

Jeszcze w maju powinny roz-
począć się przebudowa magistra-
li ciepłowniczej przechodzącej 
przez zakład Maspex oraz teren 
targowiska miejskiego do ul. Sta-
rzyńskiego. Prace mają być do-
finansowane przez Wojewódz-
ki Fundusz Ochrony Środowiska 
i Gospodarki Wodnej w Łodzi. 
Mają kosztować ok. 1,6 mln zło-
tych. Ciepłociąg, który widać  
na targowisku, doprowadza gorą-
cą wodę m.in. do osiedla Starzyń-
skiego, Noakowskiego i Tkaczew. 
Inna nitka ciepłociągu – przecho-
dząca przez teren Maspexu, zasila 
m.in. budynek Kauflandu. 

O rozebranie części ciepłocią-
gu wystąpiły do ZEC-u władze 
zakładu produkcyjnego Maspex. 
Jest to związane z przygotowy-

waną rozbudową zakładu i było 
wstępnie omawiane. Odcinek sta-
rego ciepłociągu poprowadzony 
przez teren zakładu koliduje z pla-
nami rozbudowy. 

Nowy odcinek zostanie po-
prowadzony w ulicy Sikorskiego  
z odnogą w ulicę Piłsudskiego. 
Od skrzyżowania ul. Powstańców 
z Sikorskiego ciepłociąg jest po-
prowadzony pod chodnikiem przy 
dawnej jednostce wojskowej. Póź-
niej przeciskami pod ulicami jest 
poprowadzony do betonowej ko-
mory w rogu targowiska. Tam 
„wychodzi na wierzch” – i dalej 
wzdłuż ulicy Sikorskiego – już 
za płotem targowiska – biegnie 
w kierunku skrzyżowania z uli-
cą Starzyńskiego, gdzie w okoli-
cach fryzjera i dawnego kiosku  

z prasą (obecnie małej gastrono-
mii) ciepłociąg znów zagłębiony 
jest w ziemi. Roboty będą polega-
ły na rozebraniu napowietrznego 
ciepłociągu, położeniu rur preizo-
lowanych w ziemi. Rozebrana bę-
dzie też odrębna nitka ciepłocią-
gu przechodząca przez Maspex. 
Do przebudowania jest sieć o dłu-
gości około 1 kilometra. Przetarg 
wygrała łódzka firma Domtom, 
ale umowa na wykonanie robót 
nie została jeszcze podpisana. 

Prace powinny rozpocząć się  
w maju, a zakończyć we wrze-
śniu. Osiedla zasilane w ciepłą 
wodę tą nitką ciepłociągu zostaną 
na czas robót przełączone na zasi-
lanie z rezerwowej kotłowni ole-
jowej, która mieści się na osiedlu 
Tkaczew.  mak 

Łowicz�|�Z�sesji�Rady�Miejskiej

Dmowski oficjalnie
patronem nowej ulicy
Rada Miejska w Łowiczu jednogłośnie przychyliła się  
do propozycji burmistrza Krzysztofa Jana Kalińskiego,  
aby planowana nowa ulica, od Ronda Niepodległości  
do ulicy 3 Maja, nosiła imię Romana Dmowskiego.

Burmistrz używał nazwy „ulica 
Dmowskiego” gdy tylko była ona 
planowana, zawsze jednak zazna-
czając, że nazwę musi nadać rada. 
Stało się to oficjalnie na sesji 28 
kwietnia. – Rondo Niepodległo-
ści będzie łączyło ulice Romana 
Dmowskiego i Józefa Piłsudskie-
go – mówił burmistrz. – Dwóch 
ojców naszej niepodległości, dwie 
największe postacie w polityce 
II Rzeczypospolitej. Dzieliło ich 
bardzo wiele, zarówno poglądy, 
jak i sprawy osobiste, ale łączyło 

konsekwentne dążenie do wolnej 
ojczyzny.

Burmistrz też stwierdził, 
że nazwa „ulica Dmowskie-
go” już się powszechnie przy-
jęła w świadomości Łowiczan  
i nie wyobraża sobie, żeby teraz 
miała być zmieniona. Dodał, że  
w przyszłym roku Łowicz będzie 
jednym ze stu miast w Polsce,  
w którym odbędą się „Biegi nie-
podległości” (w setną rocznicę 
odzyskania wolności po zabo-
rach), a właśnie Rondo Niepod-

ległości będzie metą tego biegu. 
Roman Dmowski to twórca ru-
chu narodowego w Polsce. Z jego 
działań politycznych i dyploma-
tycznych, największe znaczenie 
miało reprezentowanie Polski na 
Konferencji Paryskiej kończącej  
I wojnę światową. Jego zasługi dla 
odzyskania przez Polskę niepodle-
głości i pozytywna rola, jaką ode-
grał w kształtowaniu świadomości 
narodowej, nie podlegają dysku-
sji, chociaż kontrowersje mogą 
budzić prezentowane przez niego 
poglądy nacjonalistyczne i antyse-
mickie prezentowane w później-
szym okresie życia. Trzeba przy 
tym pamiętać, że również Józef 
Piłsudski jest postacią kontrower-
syjną – można mu zarzucić dła-
wienie rodzącej się polskiej demo-
kracji od 1926 roku. 

Na sesji 28 kwietnia radni przy-
jęli też uchwałę o rozszerzeniu na-
zwy ul. Ogrodowej także na nie-
nazwany do tej pory odcinek, 
będący jej dalszym ciągiem.  tm

Łowicz 
Władze 
wojewódzkie 
częściowo 
pokryją remont

37,5 tys. zł na renowację basz-
ty generała Klickiego otrzymały 
władze Łowicza od władz woje-
wództwa łódzkiego, z puli prze-
szło 1,3 mln zł przeznaczonych 
na renowację zabytków. Pienią-
dze zostaną wykorzystane na za-
bezpieczenie zewnętrznej elewa-
cji obiektu z 1822 r. Nie wystarczą  
na pełną renowację od zewnątrz, 
bo to jest wyceniane na ok. 160 
tys. zł – resztę miasto będzie mu-
siało pokryć ze środków wła-
snych. Wniosek o dofinansowanie 
opiewał na kwotę 50 tys. zł. Dru-
gie 50 tys. zł władze miasta chcia-
ły pozyskać na renowację budyn-
ku ratusza, jednak ten wniosek nie 
uzyskał dofinansowania.  tm

Gmina Kocierzew Płd.�|�odpady�

Zbiórka zużytego sprzętu
Od poniedziałku 15 maja do 

czwartku 18 maja na terenie Za-
kładu Konstrukcji Drewnianych  
w Kocierzewie Płd. i na tere-
nie RSP w Boczkach odbędzie 
się nieodpłatna zbiórka zużytego 
sprzętu elektrycznego i elektro-
nicznego, odpadów wielkogaba-
rytowych oraz folii rolniczych. 

Będzie ona prowadzona w po-
danych dniach od godz. 9.00 do 
14.00. W trakcie zbiórki moż-
na dostarczyć m.in. zużyty sprzęt 
elektryczny i elektroniczny, jak 
AGD (np. lodówki, pralki, ku-
chenki, żelazka itp.), RTV (np. te-
lewizory, radia, magnetofony itp.) 
oraz sprzęt komputerowy (np. mo-
nitory, drukarki, skanery itp.). 

Przyjmowane będą też odpa-
dy wielkogabarytowe (np. meble, 
dywany, wykładziny itp.). Zbiór-
ka dotyczy też folii rolniczych 
(np. folii z kiszonek, z balotów, 
worków po nawozach, sznurków 
z tworzyw sztucznych itp.). Przy-
gotowując je do oddania należy 
zwrócić uwagę, by folie były do-
kładnie wytrzepane, pozbawione 
masy organicznej i ziemi. Sznur-
ki najlepiej wrzucić do worka tak, 
aby nie były luzem. Worki należy 
zrolować lub wrzucić do innego 
worka. Siatki z balotów też trzeba 
zwinąć i wrzucić do innego wor-
ka, oddzielnie z foliami, gdyż na 
placu składowania będą układane 
na oddzielne miejsca.  aa 

Łowicz�|�Pękła�rura�na�os.�Starzyńskiego�

Woda zalewała piwnicę
W nocy z 28 na 29 kwietnia, 

od północy, strażacy wypompo-
wywali wodę z zalanej piwnicy 
w bloku nr 9 na os. Starzyńskie-
go należącym do Łowickiej Spół-
dzielni Mieszkaniowej, gdzie pę-
kła rura wodociągowa. 

O pomoc w usunięciu awa-
rii zostali poproszeni pracowni-
cy ZUK. Do pracy przystąpili we 
wczesnych godzinach rannych, 
gdy piwnica została już osuszona 
przez strażaków z JRG Łowicz. 

Kierownik Działu Wodno-
-Kanalizacyjnego w ZUK-u Zbi-
gniew Bochenek powiedział nam, 
że, aby usunąć awarię, koniecz-

ne było zakręcenie głównego za-
woru, który jest tam usytuowany  
w takim układzie, że jego za-
mknięcie spowodowało odłącze-
nie zasilania wody do 4 bloków 
znajdujących się ze sobą w są-
siedztwie. Do zalania piwnicy do-
szło na skutek awarii skorodowa-
nej rury wodociągowej o średnicy 
ok. 8 cm w bloku nr 9. – Woda zo-
stała odkręcona ponownie ok. 9 
rano – poinformował nas kierow-
nik. Jak wyjaśnił Zbigniew Bo-
chenek, na wypadek podobnych 
awarii w ZUK dyżuruje 2 lub 3 
pracowników, którzy mają do dys-
pozycji też koparkę.  aa 

Naziemny ciepłociąg jeszcze�w�tym�roku�zniknie�z�targowiska�miejskiego.�

M
a

R
c

In
�k

u
c

h
a

R
S

k
I

To
M

a
S

Z�
B

a
R

To
S



5www.lowiczanin.info � nr 18 �����4�maja�2017

Bolimów�|�uwagi�radnego

Mówił o całej drodze, 
a nie jej fragmencie
Radny Jan Muszyński  
z Bolimowa zwrócił nam 
uwagę na nieścisłości,  
które znalazły się w opisie 
jego wypowiedzi dotyczącej 
drogi łączącej Jasionnę  
z Sierzchowem w tekście 
przedstawiającym założenia 
budżetu gminy Bolimów na 
2017 rok. Faktycznie okrojona 
wypowiedź wprowadziła  
w błąd i nie przedstawiła  
w pełni problemu.

W tekście tym znalazło się zda-
nie dotyczące wspomnianej drogi 
„Zdaniem radnego około 80 me-
trów jest w bardzo złym stanie, do 
czego przyczyniły się prowadzone 
w poboczach prace ziemne zleco-
ne przez gminę”. Radny na sesji 
zwracał uwagę na zły stan całej, li-
czącej około 1 km, drogi.

Uzupełnienia wymaga także to, 
że radny mówił na sesji, że gmi-
na w czasie ustaleń z koleją, doty-
czących włączenia przez nią drogi 
technologicznej do szosy Sierz-
chów – Jasionna, nie zwróciła się 
o wykonanie prac rekompensują-
cych planowaną likwidację prze-
jazdu kolejowego  na drodze grun-
towej położonej na wschód od niej. 
Droga technologiczna ma powstać 
wzdłuż torowiska w czasie prac 

modernizacyjnych znajdującego 
się obok szlaku kolejowego E20.

Prace rekompensacyjne mia-
łyby polegać na położeniu na od-
cinku ok. 70-80 m drogi gminnej 
nakładki asfaltowej – od włącze-
nia drogi technologicznej do prze-
jazdu kolejowego. Zdaniem radne-
go, działanie na rzecz wykonania 
przez kolej tego fragmentu drogi 
leżało w interesie gminy. Oprócz 
tego radny Muszyński podkreślił 
na sesji, że w podobnej sytuacji ko-
lej w czasie uzgodnień z powiatem 
skierniewickim zgodziła się na 
wykonanie nakładki asfaltowej na 
drodze należącej do powiatu po-
między Kęszycami i Ziąbkami (od 
przejazdu kolejowego do skrzyżo-
wania z drogą technologiczną).

W czasie rozmowy z wójtem 
Stanisławem Linartem w tym ty-
godniu dowiedzieliśmy się, że gmi-
na jest w trakcie rozmów z koleją 
w sprawie wykonania nakładki na 
wspomnianym odcinku drogi. Wójt 
zapewnił, że jest dobrej myśli co do 
porozumienia w tej sprawie. Powie-
dział też, że gmina zamierza do-
stosować dokumentację dotyczącą 
modernizacji całego odcinka dro-
gi do nowych wymogów Narodo-
wego Programu przebudowy Dróg 
Lokalnych, ubiegać się o dofinan-
sowanie na pełny zakres prac i szu-
kać pieniędzy z innych źródeł.  tb

Łowicz |�nowe�termostaty�będą�w�blokach�na�Bratkowicach�

W 24 blokach głowice do wymiany
Głowice termostatyczne 
instalowane na rurach 
doprowadzających gorącą 
wodę do kaloryferów 
w mieszkaniach 
w 24 blokach  
na osiedlu Bratkowice 
zostaną w tym roku 
wymienione na nowe. 
Jest to kontynuacja robót 
prowadzonych od trzech lat. 

Nowe głowice są już zamon-
towane m.in. na osiedlu Starzyń-
skiego, Dąbrowskiego i części 
Bratkowic. Spółdzielnia co roku 
wymienia po około 3 tysiące gło-

wic, co kosztuje ok. 100 tys. zł.  
W tym roku nowe głowice trafią 
do mieszkań w blokach od 1 do 
24 na Bratkowicach. 

Głowice te mają zabezpiecze-
nia przed wyziębianiem miesz-
kań. Jeśli temperatura w miesz-
kaniu spadnie poniżej 16 stopni 
Celsjusza, automatycznie prze-
puszczą gorącą wodę do kalo-
ryferów. Zabezpiecza to przed 
sytuacjami, kiedy to niektórzy 
mieszkańcy doprowadzali do 
niedogrzania mieszkań, co przy 
niezbyt częstym wietrzeniu po-
wodowało zagrzybienie ścian. 

Zastosowanie tego rodza-
ju głowic jest też koniecznością  

w związku z rozporządzeniem 
ministra infrastruktury w spra-
wie warunków technicznych, 
jakim powinny odpowiadać bu-
dynki wielorodzinne i ich usy-
tuowanie. Nowe regulatory 
powinny bowiem umożliwić 
użytkownikom uzyskanie w po-
mieszczeniach temperatury nie 
niższej niż 16 stopni. 

Przepis ten nie dotyczy do-
mów jednorodzinnych. Ich wła-
ściciele mogą stosować dowolne 
głowice termostatyczne. 

W kolejnych latach łowicka 
spółdzielnia zamierza kontynu-
ować wymianę w następnych 
blokach.  mak 

REkLaMa

Łowicz�|�Zakład�Energetyki�cieplnej

Na razie zarząd 
jednoosobowy
Zbigniew Wójcik ponownie 
został wybrany na prezesa 
ZEC – spółki, w której  
49% udziałów ma miasto 
Łowicz, a 51% Wojewódzki 
Fundusz Ochrony 
Środowiska i Gospodarki 
Wodnej w Łodzi.  
Po odejściu Jana Tłustwy 
nieobsadzone pozostaje  
na razie miejsce  
dla reprezentanta miasta  
w zarządzie.

Walne zebranie podsumowu-
jące czteroletnią kadencję władz 
spółki miało miejsce 28 kwiet-
nia w restauracji Stara Łaźnia  
w Łowiczu. Wzbudziło to pew-
ne kontrowersje, ponieważ ma-
jący mniejszość przedstawiciele 
Łowicza chcieli, żeby odbyło się 
ono później, najlepiej – ich zda-
niem – w czerwcu, tak jak to mia-
ło miejsca zawsze. W perspek-
tywie są bowiem spodziewane  
w maju zmiany personalne  
w WFOŚiGW, związane z wej-
ściem w życie ustawy o ochronie 
środowiska, w myśl której kontro-
lę nad wojewódzkimi funduszami 
pełnić będzie rząd, a nie, jak do-
tychczas, urzędy marszałkowskie. 
Trudno tu uniknąć spekulacji poli-
tycznych – obecnie w WFOŚiGW 
zasiadają przedstawiciele PO  
i PSL, których rząd prawdopodob-
nie będzie chciał stamtąd usunąć. 

Burmistrz Krzysztof Kaliński 
uważał więc, że lepsze będzie wy-

branie zarządu już po tych zmia-
nach, kiedy wszyscy będą wie-
dzieli na czym stoją. Dzień przed 
walnym zebraniem mówił na se-
sji Rady Miejskiej w Łowiczu, że 
w tej sytuacji miasto na razie nie 
zaproponuje do zarządu nikogo  
w miejsce Jana Tłustwy. Ten prze-
szedł na emeryturę już rok temu, 
ale na na mocy umowy pracował 
jeszcze do końca zamkniętej wła-
śnie kadencji. 

Funkcję tę Jan Tłustwa pełnił 
od 1999 roku. Burmistrz Kaliński 
wypowiada się jego pracy w sa-
mych superlatywach – Znakomi-
cie reprezentował interesy miasta, 
świetny fachowiec i rzetelna osoba 
– mówił burmistrz. – Na razie nie 
mamy kandydata na jego miejsce.

Ponownie wybrany prezes Zbi-
gniew Wójcik uważa, że na zebra-
nie został wybrany dobry termin.

– Nigdzie nie było określone, 
że takie zebrania muszą odbywać 
się w czerwcu, mogłoby być zwo-
łane nawet w styczniu, jeśli zdą-
żylibyśmy wszystko przygotować 
– mówił nam Zbigniew Wójcik. 
– Jest to zwyczajne zebranie, zwo-
łane w normalnym trybie. Chce-
my na spokojnie podsumować  
i zamknąć tamtą, bardzo udaną  
w mojej ocenie, kadencję.

WFOŚiGW ma prawo do wy-
bierania jeszcze jednego członka 
zarządu, oprócz prezesa, jednak 
nigdy dotąd z tej możliwości mnie 
korzystał. Zdaniem prezesa Wój-
cika nie ma takiej potrzeby.

Niezmieniona pozostaje rada 
nadzorcza spółki, w której z ra-
mienia miasta zasiadają Paweł 
Gawroński i skarbnik Arkadiusz 
Podsędek, natomiast WFOŚiGW 
reprezentują Anna Dąbrowska-

-Mizgalska, Jerzy Kaczmarek 
oraz Cezary Krawczyk – są to oso-
by związane z koalicją PO-PSL.

Została też przyjęta uchwa-
ła określająca, że w razie odwo-
łania członkowie zarządu będą 
mieli prawo do trzymiesięcznej 
odprawy, ale tylko ci, którzy prze-
pracują na stanowiskach mini-
mum rok od przyjęcia tej uchwały. 
Zapis taki został zaproponowany 
przez stronę miejską. Jak się do-
wiedzieliśmy – pierwsze propozy-
cje przedstawiciele funduszu były 
inne, zdecydowanie bardziej ko-
rzystne dla prezesa i jego zastępcy. 
Kilka miesięcy temu na spotka-
niu z Krzysztofem Janem Kaliń-
skim miała nawet paść propozy-
cja wprowadzenia w kontrakfach 
czteroletniej odprawy, ale wobec 
zdecydowanego sprzeciwu bur-
mistrza i reprezentantów miasta 
nie była ona forsowana.

W podsumowaniu minionej ka-
dencji szczególnie podkreślano to, 
że ZEC w ostatnich latach doko-
nywał wielu ważnych inwestycji. 
W latach 2013-2016 na moder-
nizację systemu ciepłowniczego 
w Łowiczu poniesiono nakłady 
12.665.789,19 zł. O inwestycjach 
planowanych na przyszłość pisze-
my w odrębnym tekście.

– Myślę, że zaprezentowane 
sprawozdanie z działań w tej ka-
dencji utwierdza nas w przekona-
niu, że zarząd bardzo dobrze wy-
pełniał swoje obowiązki, znacząco 
rozwijając te spółkę, mimo nieła-
twych czasów – mówiła w rozmo-
wie z NŁ Anna Dąbrowska-Mi-
zgalska, członek rady nadzorczej 
z ramienia WFOŚiGW.  tm

Droga łącząca Sierzchów z Jasionną w gminie Bolimów.�nakładka��
na�długości�80�m�może�powstać�na�dojeździe�do�przejazdu.
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Łowicz�|�Wspólnymi�siłami�po�unijne�pieniądze

Krypty, hotel i basen dzięki współpracy 
miasta, biznesu i diecezji

dokończenie ze str. 1
Konkurs dopuszcza bowiem 

włączenie do projektów inwesty-
cji, które rozpoczęły się jeszcze 
przed ogłoszeniem wniosku. War-
tość proponowanych przez władze 
miejskie przedsięwzięć to prze-
szło 3,5 mln zł, z szansą na dofi-
nansowanie do 85%.

– To pierwszy taki wniosek 
składany przez nas wspólnie z 

przedsiębiorcą – mówił nam Artur 
Michalak, koordynujący projekt z 
ramienia ratusza. – Najbardziej 
oczywistą korzyścią z takiego 
rozwiązania są dodatkowe punk-
ty, które wniosek może otrzymać 
za współpracę z prywatnym pod-
miotem. Poza tym chcemy przez 
takie działania wspierać lokalną 
przedsiębiorczość. – Pytanie o to, 
czy warto współpracować, moż-

na uznać za retoryczne – mówił 
nam Janusz Mostowski. – Jestem 
łowiczaninem, będę współpra-
cował z każdym, kto chce zro-
bić coś przyzwoitego dla tego 
miasta. Myślę, że gdyby zamiast 
tego jednego wniosku złożone 
byłyby trzy niezależne, to dwa z 
nich by odpadły. A to wszystko 
są przedsięwzięcia od siebie za-
leżne, może ktoś przyjedzie oglą-

dać krypty i dzięki temu trafi na 
nocleg do naszego hotelu, a może 
będzie u nas nocował i dowie się 
tam, że można oglądać krypty.

Projekt ma zostać złożony 
jeszcze w tym tygodniu. Roz-
strzygnięć możemy się spodzie-
wać około września. Wszystkie 
zadania wymienione w projekcie 
miałyby zostać zrealizowane naj-
później do końca 2019 roku.  tm

Maurzyce
Poważnie  
i z humorem

dokończenie ze str. 1
Występ trwać będzie około pół-

torej godziny. Po nim organizato-
rzy zaproszą na posiłek przygoto-
wany przez panie z Kół Gospodyń 
Wiejskich. Ostatnim punktem 
programu, będzie zabawa tanecz-
na. – Jak wystarczy chęci i siły, to 
będzie trwać do 20, a może i dłu-
żej – zapowiada Jacek Chudy, pre-
zes zarządu powiatowego OSP  
w Łowiczu i zaprasza do liczne-
go przybycia do skansenu, za-
pewniając, że strażacy nie chcą 
świętować tylko w swoim gronie, 
a pogoda na pewno będzie odpo-
wiednia.  mwk 

Trudno�uniknąć�
spekulacji�politycznych.�
obecnie�w�WFoŚiGW�
zasiadają�przedstawiciele
Po�i�PSL.
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Rogóźno�|�Rozbudowa�świetlicy

Szanse na dofinansowanie topnieją
Na sesji Rady Gminy 
Domaniewice 27 kwietnia 
ponownie rozmawiano  
o planowanej rozbudowie 
świetlicy wiejskiej  
w Rogóźnie. Z miesiąca 
na miesiąc maleją szanse 
na uzyskanie unijnego 
dofinansowania na ten cel. 

Rozbudowa świetlicy w Ro-
góźnie to duża, jak na gminę 
Domaniewice, inwestycja. Ist-
niejący budynek miałby zostać 
rozbudowany o salę, nowe po-

mieszczenie garażowe, zaplecze 
itd. Szacuje się, że całość koszto-
wałaby około 1.200.000 zł. 

O sprawie dofinansowa-
nia rozbudowy świetlicy dys-
kutowano na sesji na początku 
marca. Teraz wrócił do tematu 
przewodniczący Rady Gminy 
Ryszard Ogonowski, który zapy-
tał wójta Pawła Kwiatkowskie-
go o to, czy wyjaśniło się już co-
kolwiek w kwestii potencjalnego 
pozyskania na ten cel środków 
unijnych.

Włodarz gminy mówił na se-
sji wprost, że jest w tym tema-
cie pesymistą. Przypomnijmy, że 

gmina chciałby skorzystać z pro-
gramu „Odnowy wsi” w ramach 
Programu Rozwoju Obszarów 
Wiejskich, który pozwalałby  
na uzyskanie do ok. 60% dofi-
nansowania (maksymalnie do 
kwoty 500.000 z). Jak powie-
dział na sesji wójt, nie wiadomo 
wciąż kiedy i czy w ogóle zosta-
nie on uruchomiony. 

Jednocześnie Paweł Kwiat-
kowski podtrzymał wcześniej-
sze deklaracje dotyczące przy-
szłości tej inwestycji, czyli 
wzięcie ciężaru jej sfinansowa-
nia na barki gminy, gdyby środ-
ków zewnętrznych pozyskać się 

nie udało. W takim przypadku 
jej realizacja zostałaby rozło-
żona na dwa lata. W tym roku  
w budżecie gminy zabezpieczo-
no na ten cel ponad milion zło-
tych. – Myślę, że w miarę realne 
dla naszego budżetu jest wy-
konanie tej inwestycji w ciągu 
dwóch lat z własnych środków 
– mówił na sesji wójt Kwiatkow-
ski. – Pewnie będziemy musieli 
się podeprzeć kredytem

Na razie wójt Kwiatkowski 
zaproponował, aby poczekać na 
rozwój wypadków w temacie 
uruchomienia programów unij-
nych do czerwca. Jeśli nadal nic 
się nie wyjaśni, gmina rozpocz-
nie działania w kierunku samo-
dzielnego przeprowadzenia in-
westycji w Rogóźnie.  kl

RZut OKieM�|�MoST�ZMIEnIŁ�SIę�nIE�Do�PoZnanIa�

Jeszcze przed 
odbiorami technicznymi,�
ale�już�na�samym�
ukończeniu�prac�jest�
budowa�mostu�na�Bzurze�
pod�klewkowem,�który��
–�trzeba�przyznać��
–�zmienił�się�do�poznania.�
Przypomnijmy,�że�po�
wygranym�przetargu�
inwestycję�realizuje�
firma�„Domost”�za�kwotę�
886.886�zł.�Termin�
zakończenia�prac�został�
ustalony�w�umowie�do�31�
maja,�tymczasem�mamy�
końcówkę�kwietnia,��
a�most�już�stoi.�Wójt�
andrzej�Barylski�jest�
zadowolony�z�przebiegu�
prac.�aa 

toruń |�agnieszka�Wojda�w�komisji�rewizyjnej�Związku�Gmin�Wiejskich�RP

Jeszcze bliżej wielkiej polityki 
Wójt gminy Kocierzew 
Płd. Agnieszka Wojda 
została członkiem komisji 
rewizyjnej Związku Gmin 
Wiejskich RP. Na 205 
ważnych głosów,  
oddano na nią aż 147.

Na początku zeszłego tygodnia, 
24 i 25 kwietnia w Toruniu od-
bywało się XXXI Zgromadzenie 
Ogólne Związku Gmin Wiejskich 
RP na które przyjechało ponad 

250 przedstawicieli polskich gmin. 
Jednym z punktów tych obrad były 
wybory uzupełniające do komisji 
rewizyjnej, których konieczność 
wymusiła śmierć jednego z człon-
ków. Przedstawiciele gmin wiej-
skich z całej Polski mogli głoso-
wać na wójt gminy Kocierzew Płd. 
lub na przedstawicielkę wojewódz-
twa kujawsko-pomorskiego.

Jeszcze przed rozpoczęciem 
głosowania kandydatki zostały 
poproszone o przedstawienie się. 
Wójt Agnieszka Wojda odpowie-

działa o sobie i o tym, czym się 
zajmuje. Wspomniała m.in. o do-
świadczeniu w pracy skarbnika  
w gminie Kiernozia, które wy-
korzystuje również w pełnionym 
pierwszą kadencję urzędzie wójta. 

Po podliczeniu głosów okaza-
ło się, że reprezentantka z naszych 
stron na 205 ważnych głosów 
otrzymała 147. – Dla mnie to nie-
wątpliwie duża satysfakcja, choć  
i dodatkowy obowiązek – przy-
znaje w romowie z nami wójt 
Agnieszka Wojda. 

Jak wyjaśnia, obrady związ-
ku organizowane są raz na kwar-
tał, zwykle w Poznaniu, gdzie 
mieści się biuro związku, choć  
i w innych miastach Polski. Dla-
tego nowa funkcja będzie wiązała 
się dla niej z wyjazdami. Przeko-
nuje jednak, że nowe obowiązki 
zamierza wypełniać jak najlepiej, 
a korzystając z okazji podpa-
trywać rozwiązania stosowane  
w różnych samorządach w całej 
Polsce. Przypomnijmy, że gmina 
Kocierzew Płd. podjęła uchwa-

łę o przystąpieniu do Związku 
Gmin Wiejskich RP w 2016 roku. 
To obecnie największa ogólno-
polska organizacja samorządów 
wiejskich w Polsce, powołana do 
integracji gmin, rozwoju samo-
rządności lokalnej oraz zwraca-
nia uwagi na problemy i interesy 
gmin wiejskich. 

Przedstawiciele związku mają 
wpływ na proces legislacyjny 
ustaw, uczestnicząc w posiedze-
niach Komisji Wspólnej Rzą-
du i Samorządu Terytorialnego,  
z udziałem przedstawicieli rzędu. 

Członkami Związku Gmin 
Wiejskich RP są obecnie 604 gmi-
ny.  aa 

Gmina Łyszkowice�|�Wspieranie�sportu

Beneficjentami 
klub i straże
Pomiędzy cztery 
organizacje pożytku 
publicznego zostało 
rozdzielone 25 tys. 
zł (o 5 tys. zł więcej 
niż w poprzednim 
roku), przeznaczone 
przez władze gminy 
Łyszkowice na dotacje  
w zakresie wspierania  
i upowszechniania sportu  
i kultury fizycznej.

Największe dofinansowanie 
uzyskał wniosek złożony przez 
OSP w Seligowie na realizację 
projektu „Gramy razem 2017”,  
w ramach którego prowadzone 
będą drużyny siatkówki i piłki ręcz-
nej, reprezentujące gminę w różne-
go rodzaju rozgrywkach. 5.500 zł 
otrzymają z kolei druhowie z OSP 
Polesie, na zorganizowanie 25 
czerwca imprezy „Running/Wal-
king OSP Polesie” na rozpoczęcie 
wakacji. Impreza była organizowa-
na w ubiegłym roku i okazała się 
dużym, frekwencyjnym sukcesem 
– teraz organizatorzy chcą jeszcze 
rozbudować jej formułę. Przypo-
mnijmy, że przy OSP w Polesiu 
działa też ćwicząca regularnie gru-
pa biegowa, często reprezentująca 
gminę na zawodach w kraju.

5.500 zł otrzyma je GLKS 
„Laktoza Łyszkowice” na upo-
wszechnianie sportu, poprzez pro-
wadzenie dodatkowych drużyn 
piłkarskich w kategoriach junior-

skich. Dotacja ta jest niezależna od 
tej, jaką klub otrzymuje od gminy 
corocznie na realizację zadań statu-
towych (50 tys. zł).

4000 zł otrzymała natomiast 
OSP w Stachlewie na prowadze-
nie drużyny futsalowej OSP Soccer 
Stachlew.

– Na początku ubiegłego roku 
przyjęliśmy formę wspierania za-
dań z zakresu kultury fizycznej 
i sportu drogą konkursu, przede 
wszystkim dlatego, żeby stwo-
rzyć szansę każdemu stowarzysze-
niu działającemu na terenie gmi-
ny – mówił nam wójt Adam Ruta. 
– Sport w gminie to nie tylko klub 
sportowy i nie tylko centrum gmi-
ny, a przez lata panowało tu takie 
podejście. Jak widzimy, są bardzo 
ciekawe inicjatywy także w innych 
miejscowościach, zależy nam na 
tym, żeby je wspierać. Oczywiście 
klub też ma prawo do ubiegania się 
o dofinansowanie i, jak widzimy, 
także z niego skorzysta.   tm a
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Sport�w�gminie�to�nie�
tylko�klub�sportowy�
i�nie�tylko�centrum�
gminy,�a�przez�lata�
panowało�tu�takie�
podejście.

wójt Adam Ruta

Wójt Agnieszka Wojda��
o�wyborze�do�komisji�rewizyjnej�
Związku�Gmin�Wiejskich�RP�
wspomniała�w�sprawozdaniu�na�
sesji�Rady�Gminy�kocierzew�Płd.�
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Gmina Łowicz |�Im�większe�finansowanie,�tym�lepsze�wyniki�

Ciekawe wnioski prezesa LZS-ów
Podczas kwietniowej sesji Rady Gminy Łowicz 
sprawozdanie z działalności Ludowych Zespołów 
Sportowych składał przewodniczący gminnej rady 
LZS Dariusz Szymanik. 

Nie byłoby w tym nic zaskaku-
jącego, gdyby nie ciekawe wnio-
ski, do jakich doszedł. Prezes – jak 
go tu nazywają – Dariusz Szyma-
nik, przedłożył radnym tabelę,  
w której przedstawił zestawienie, 
które obrazuje zależność między 
finansowaniem i nakładami na in-
frastrukturę sportową i szkolenia  
w gminie Łowicz, a efektami spor-
towymi w latach 2009-2016. Naj-
krócej ujmując, doszedł do wnio-
sku, że im nakłady są wyższe, tym 
efekty sportowe drużyn lepsze. 

– Sytuacja się poprawiła i to dia-
metralnie – wprowadził Dariusz 
Szymanik. – W 2008 roku dyspo-
nowaliśmy tylko starymi obiek-
tami, a od 2009 (...) zostały zro-
bione dwie modernizacje: jedna  
w Placencji, druga w Niedźwia-
dzie. W 2011 roku przybył nam 
nowy kompleks sportowy w Jam-
nie i w 2016 roku nowe boisko  
w Wygodzie – dodał. 

Coraz lepsze efekty 
Posiłkując się sporządzoną 

przez niego tabelą należy zauwa-
żyć, że jeszcze w 2009 roku każdy 
z 5 LZS-ów z terenu gminy grał  
w klasie B. – Byliśmy najgorszą  
z ekip w powiecie – mówił prezes. 

W tym roku ukończono moderni-
zację boisk w Placencji i Wygo-
dzie, a wysokość dotacji na LZS-y 
wynosiła 74.500 zł. 

Rok później dotacja utrzymy-
wała się na tym samy poziomie, 
ale drużyna z miejscowości, gdzie 
była modernizacja boiska, czy-
li „Dar Placencja”, awansowała 
już do grupy A. Pozostałe 4 dru-
żyny zostały w klasie B: z Jam-
na, Niedźwiady, Wygody i Zabo-
stowa. 

W 2011 roku powstawał nowy 
kompleks sportowy w Jamnie,  
a dotacja wzrosła do 82.000 zł. 
Nie było jeszcze awansów, ale 
już w 2012 roku aż dwie drużyny 
grały w klasie A – są to Placencja  
i Wygoda. Pozostałe 3 zostały  
w klasie B. 

W latach 2012 i 2013 układ sił 
w klasach utrzymuje się, ale finan-
sowanie na LZS-y systematycznie 
rośnie, wynosząc w tym ostatnim 
roku już 11.000 zł. 

Zmiany są już jednak widocz-
ne w 2015 roku, w którym do-
tacja wynosi aż 13.500 zł i na-
stępuje zwiększenie środków 
finansowych na szkolenie zawod-
ników poprzez zatrudnienie tre-
nerów w klubach. – Na efekty nie 

trzeba było długo czekać – mówi 
prezes. W tym samym roku w kla-
sie A grają już drużyny z Placencji, 
Wygody i Niedźwiady. 

Ostatni rok, 2016, tylko potwier-
dził twierdzenie prezesa: dotacja 
wynosi 14.200 zł, powstaje jeszcze 
nie w pełni udostępnione boisko  
w Wygodzie, ale klub z tej miej-
scowości – „Zryw Wygoda” – gra 
już w klasie okręgowej. Nadto 2 

drużyny są w grupie A – Placencja  
i Niedźwiada, a 2 pozostają jeszcze 
w klasie B – Jamno i Zabostów.  
– Jeśli przedstawić to na wykresie, 
to linia cały czas byłaby wznoszą-
ca – zauważa z dumą prezes. 

„Prezes” brzmi dumnie 
W drugiej części sprawozda-

nia, przewodniczący gminnej rady 
LZS Dariusz Szymanik podkre-

ślił, że choć samo określenie „pre-
zes” brzmi dumnie, to trzeba pa-
miętać, że to funkcja społeczna,  
a biorąc pod uwagę realia funkcjo-
nowania klubów w małych miej-
scowościach wiejskich, to nie-
rzadko musi on skosić i podsypać 
nawozem trawę, wiele ma też pra-
cy papierkowej. 

Jeśli chodzi o ilość zawodni-
ków, to jest ich w zespołach ok. 

200, co – jak zauważa prezes  
– stanowi nieduży ułamek ludzi 
zamieszkałych w gminie. – Coraz 
trudniej zachęcić do uprawiania 
sportu, ale myślę, że obiekty, które 
powstały, będą coraz bardziej przy-
ciągać – mówił optymistycznie. 

Prezes zwrócił się też na sesji, 
aby, jeśli będzie to możliwe, po-
myśleć o poszerzeniu boiska spor-
towego w Jamnie, które, jak przy-
znał, jest bardzo ładne i aż szkoda, 
że ma najmniejsze dopuszczalne 
wymiary 90 m x 45 m.

Pół żartem, pół serio
– Cieszy mnie, że potraficie wy-

korzystywać finansowanie gmi-
ny i to nie tylko w postaci dotacji, 
ale także infrastruktury, dzięki któ-
rej macie miejsce do kopania piłki 
– mówił radny Ryszard Tokarczyk. 
Rozbawił uczestników sesji, gdy 
zapytał – jak określił – „dla żartu”, 
czy udało się wychować zawodni-
ka, którego można by było „sprze-
dać”. Ale i na to pytanie odpowie-
dział prezes Dariusz Szymanik, 
choć też „pół żartem” – Tak się nie-
stety złożyło, że nikt nie mógł nas 
znaleźć, bo talenty są.  aa 

Łowicz, tuszyn�|�Turniej�Wiedzy�Pożarniczej

Dawid znów w wojewódzkiej czołówce
Dawid Kaszewski z II LO 

im. Mikołaja Kopernika w Ło-
wiczu, po zwycięstwie w miej-
skich i powiatowych etapach, po 
raz trzeci reprezentował Łowicz 
w eliminacjach wojewódzkich 
Ogólnopolskiego Turnieju Wie-
dzy Pożarniczej ,,Młodzież Za-
pobiega Pożarom”. 

W turnieju rywalizowało 22 
uczestników ze wszystkich po-
wiatów województwa łódzkiego. 
W części pisemnej reprezentant 
szkoły przy u. Ułańskiej zdobył 
27 na 40 możliwych punktów, co 
dawało mu 5. miejsce ex aequo z 
innym uczestnikiem. Ponieważ, 
zgodnie z regulaminem w części 
ustnej mogło wziąć udział tylko 
5 uczestników, konieczna była 

dogrywka. W tej Dawid był bez-
błędny, zdobywając wszystkie  
7 możliwych do zdobycia punk-
tów.

Wynik punktowy Dawida  
w części ustnej to 40 na 75 
możliwych punktów. Dał mu 
on czwarte miejsce. Dawid 
Kaszewski w turnieju bierze 
udział już od kilku lat, zaczynał  
w kategoriach gimnazjalnych.  
Na poziomie szkół ponadgim-
nazjalnych eliminacje powiato-
we wygrał po raz trzeci z rzędu. 
Obecnie jest uczniem trzeciej 
klasy na profilu obrona i bezpie-
czeństwo. Po maturze chce kon-
tynuować naukę w szkole pożar-
niczej. Należy do Ochotniczej 
Straży Pożarnej w Zdunach.   tm

Przewodniczący gminnej rady LZS Dariusz Szymanik dzieli�się�z�radnymi�swoimi�spostrzeżeniami�na�temat�
działalności�klubów�sportowych�w�gminie.�

coraz�trudniej�
zachęcić�do�
uprawiania�sportu,�ale�
myślę,�że�obiekty,�które�
powstały,�będą�coraz�
bardziej�przyciągać.

Dariusz Szymanik

Dawid Kaszewski z�nagrodami�
otrzymanymi�po�finale�
wojewódzkim.
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Łowicz |�centrum�Promocji

Trwają zapisy na spływ
Centrum Kultury, Turystyki  

i Promocji Ziemi Łowickiej na 
Starym Rynku, do 11 maja przyj-
muje zapisy chętnych na spływ 
kajakowy Bzurą. Spływ zaplano-
wano na niedzielę, 14 maja na od-
cinku Urzecze – Łowicz. 

Spływ rozpocznie się zbiórką  
o godz. 9.30 na Starym Rynku, 
skąd zorganizowany będzie do-
jazd do Urzecza. Na miejscu, o 10 
zaplanowano instruktaż. Koniec 
trasy około 14 przy przystani ka-
jakowej w Łowiczu.  mwk

Łowicz
Konkurs  
na najlepszą 
pracę dyplomową

Urząd Miejski w Łowiczu 
ogłosił po raz 14. konkurs na naj-
lepszą pracę dyplomową doty-
czącą problematyki związanej  
z Łowiczem. Autorzy prac: li-
cencjackich, inżynierskich, ma-
gisterskich lub doktoranckich, 
albo ich promotorzy (za zgodą 
autora) mają czas na zgłoszenia  
do 30 września br. W konkursie 
oceniane będą prace obronione  
w latach 2014-2017 na różnych 
kierunkach na uczelniach pań-
stwowych lub niepaństwowych 
na terenie Polski. 

Regulamin konkursu zamiesz-
czony jest na stronie Urzędu 
Miejskiego w Łowiczu.  mwk  
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Sanniki |�Wieloletni�pracownik�urzędu�przeszedł�na�emeryturę�

Zmiana na stanowisku  
inspektora ds. budownictwa
Pracująca przez ostatnich  
18 lat na ważnym 
stanowisku inspektora  
do spraw budownictwa  
w Urzędzie Gminy  
w Sannikach Anna Kopeć 
przeszła na emeryturę.

Osoby na tym stanowisku  
w gminie Sanniki zajmują się 
m.in. sprawami drogowymi, ogła-
szaniem przetargów, inwestycjami 
i szeroko rozumianymi sprawa-
mi komunalnymi. To właśnie do 
niej sołtysi i radni zgłaszali m.in. 
uszkodzenia dróg czy przepustów, 
do jej zadań należało też kiero-
wanie równiarek na drogi, nad-
zór inwestorski nad inwestycjami 
itp. – Wiele razy też musiała wy-
słuchiwać na komisjach i sesjach 
„remontowego koncertu życzeń”, 
a później wybierać które remonty 
są najpilniejsze, a które mogą jesz-
cze trochę poczekać – mówili o in-
spektor radni gminni. 

Wespół z wójtem podziękowali 
jej na ostatniej sesji Rady Gminy 
w Sannikach za wieloletnią pracę 
kwiatami oraz wręczyli parę lalek 
w sannickich strojach. Co prawda 

w dniu sesji była już na emerytu-
rze, ale skorzystała z zaproszenia. 
Poprzedniego dnia inspektor po-
żegnała się pracownikami urzędu. 

– Pani Ania rozpoczęła pracę 
w naszym urzędzie wtedy, kiedy 
też ja zaczynałem, 1 marca 1999 
roku. Z tego co pamiętam, była to 
jej „druga tura” pracy w gminie 
– powiedział nam sekretarz gmi-
ny Sanniki Piotr Skonieczny. Za-
nim została inspektorem do spraw 
budownictwa w UG, pracowa-
ła m.in. w Gminnej Spółdzielni 

„Samopomoc Chłopska” w San-
nikach, a wcześniej w Urzędzie 
Gminy w Sannikach, ale na in-
nych stanowiskach, m.in. jako in-
spektor do spraw rolnych.

Nowym pracownikiem  
na tym stanowisku będzie pracują-
ca już w sannickim urzędzie Aga-
ta Urbanek, która ostatnio była  
w gminie zatrudniona na stanowi-
sku ds. płac oświaty oraz wdrażała 
się do objęcia stanowiska inspek-
tora ds. budownictwa pod okiem 
dotychczasowej inspektor.   mak 

Anna Kopeć z�kwiatami�i�lalkami�od�samorządowców.�

Łowicz�|�Remont�w�kościele�na�korabce

„Anielskie Skrzydło” na ścianach kościoła, 
kancelarii i sali teatralnej
Od 24 do 29 kwietnia 
trwało malowanie 
wnętrza kościoła Matki 
Bożej Nieustającej 
Pomocy na Korabce  
w Łowiczu.

W tym tygodniu trwać będą 
jeszcze prace z nim związane: 
drobne poprawki, doczyszczanie 
elementów wyposażenia, mon-
taż kaloryferów oraz stacji dro-
gi krzyżowej. Co ciekawe, farba  
w kolorze ecru, firmy Śnieżka, 
która została zakupiona, nazywa 
się „Anielskie Skrzydło”. 

Jak nam powiedział proboszcz 
ks. Adam Domański, to kolejne 
malowanie kościoła, choć nie wie 

które dokładnie. Na pewno drugie 
od czasu, gdy jest proboszczem 
(a został nim w 2010 roku). Tak 
częste odnawianie jest konieczne, 
ze względu na to, że kościół jest 
ogrzewany i nad kaloryferami po-
wstają ciemne smugi. 

Jak podkreśla proboszcz, przy 
okazji malowania przeprowadzo-
nych zostało wiele pracochłon-
nych prac, w które zaangażowa-
ło się wielu parafian. Zdjęto ze 
ścian świeczniki, tzw. zacheuszki 
oraz wieczne lampki przy taber-
nakulum i przeprowadzono ich 
renowację. Renowacja objęła też 
drzwiczki i boki tabernakulum 
oraz elementów, które promie-
niście od niego odchodzą. Zdję-
to ze ścian kinkiety, głośniki na-

głośnienia, gniazdka elektryczne  
i wyczyszczono je. Również 
wspomniane stacje drogi krzyżo-
wej zostały zdjęte i oczyszczone.

Grzejniki c.o. po demontażu 
wyczyszczono pod ciśnieniem. 
Papierem ściernym wyczyszczo-
no półki nad grzejnikami. Zostaną 
one polakierowane. 

W prezbiterium przeprowadzo-
no czyszczenie boazerii papierem 
ściernym, a następnie lakierowa-
nie. Same ściany malowane były 
dwa razy, w niektórych miejscach 
nawet trzy razy. Szczególnej cier-
pliwości wymagało malowanie 
lewej nawy, w której nad figurką 
Matki Bożej Fatimskiej zamon-
towana jest na stałe płaskorzeź-
ba przedstawiająca drzewo. Dwie 

osoby malowały to miejsce przez 
dwa dni. 

Precyzji wymagało też malo-
wanie ściany wokół gwiazdy na 
głównym ołtarzu. To drewniane 
zdobienie również wyczyszczono 
i wymieniono materiał pod obra-
zem w tym ołtarzu. 

Ks. Adam Domański oszaco-
wał koszt prac na około 20 tys. zł. 
W minioną niedzielę dziękował za 
ofiary i przypomniał, że jeśli pa-
rafianie chcą jeszcze wesprzeć to 
dzieło, to mogą to zrobić 21 maja, 
bo tego dnia zbierana jest tzw. taca 
inwestycyjna. 

Proboszcz złożył też podzięko-
wania wszystkim, którzy poświę-
cili swój czas i wykonali pracę, 
aby ich kościół był czysty. Szcze-

gólne podziękowania skierował do 
Andrzeja Malczyka, który robo-
ty koordynował, imiennie dzięko-
wał też Witoldowi Krysiakowi za 

prace elektryczne, a także Sławo-
mirowi Pawlinie i Mirosławowi 
Pudłowskiemu – za wiele godzin 
pracy.  mwk 

Gmina Zduny�|�Strugienice�po�opadach

Ulewny deszcz wypełnił 
rowy i zalewał podwórka

Intensywne opady deszczu, 
które wystąpiły w ubiegłym ty-
godniu, spowodowały wypełnie-
nie się przydrożnych rowów. Tam, 
gdzie są one niedrożne, dochodzi-
ło do podtopień. Tak było w Stru-
gienicach w gminie Zduny przy 
drodze powiatowej prowadzącej 
przez wieś. 

Sytuacja nie była na tyle 
groźna, aby potrzebna była po-
moc straży i wypompowywanie 
wody, ale zagrożenie, zwłaszcza 
po deszczu, który spadł w nocy  
z czwartku na piątek, było na 
tyle duże, że mieszkańcy zwróci-
li się o pomoc do Urzędu Gminy  
w Zdunach. Chodziło im o to, aby 
zmobilizować do działania miesz-
kańców tych posesji, przy któ-
rych przepusty są niedrożne, więc 
woda nie mogła nimi swobodnie 
spływać. To z kolei powodowało 
zalewanie przejazdów, podwórek, 
ale też jezdni. 

– Wójt natychmiast zareagował. 
Przyjechał do Strugienic, rozma-
wiał z mieszkańcami – powiedział 
nam radny gminny ze Strugienic 
Zbigniew Bończak. Jego zdaniem 
w kilku miejscach mieszkańcy na-
tychmiast powinni podjąć działa-
nia, aby w przyszłości zagrożenia 
podtopieniami nie było. 

Urząd Gminy wystosował też 
tego samego dnia do mieszkań-
ców pismo, w którym przypomi-
na, że obowiązek utrzymania zjaz-
dów (w tym przepustów) należy 
do właścicieli lub użytkowników 
gruntów przyległych do drogi.  
W przeciwnym wypadku mogą 
zostać podjęte działania admini-
stracyjne lub sądowe, aby z tego 
obowiązku właściciel się wywią-
zał. 

Jak dowiedzieliśmy się od 
mieszkańców Strugienic, nie za-
uważono, jak na razie, podjęcia 
natychmiastowych działań, aby 
woda spływała rowami. 

Dyrektor Powiatowego Zarzą-
du Dróg i Transportu w Łowiczu 
Zenon Dąbrowski oraz jego za-
stępca Mirosław Karcz Strugnie-
nice odwiedzili 2 maja. Zapewnili 
nas, że była to kolejna ich wizyta 
w tej miejscowości, bo starają się 
działać jak pogotowie – i jeździć 
na wezwania mieszkańców. Jest 
tam jedno newralgiczne miejsce, 
gdzie woda ma utrudniony prze-
pływ, ponieważ przepust liczą-
cy około 35 lat ma za małą śred-
nicę. Rolnik, do którego należą 
sąsiednie grunty, deklarował, że  
w tym roku planuje go wymienić 
na większy.  mwk 

Bednary
Kostka  
przy kapliczce

Ekipa remontowa Gminy Nie-
borów ułożyła 18 m² betonowej 
kostki przy kapliczce w Bedna-
rach (pomiędzy ul. Rudą a ul. 
10 Pułku Piechoty). Wójt gmi-
ny Andrzej Werle powiedział na 
sesji Rady Gminy 27 kwietnia, 
że kończy to prace konserwator-
skie związane z kapliczką. Kost-
ka nie była w tym miejscu plano-
wana, ale zdecydował się na ten 
krok po prośbie jednego z miesz-
kańców opiekujących się kaplicz-
ką. Trawa, która porastała ją od 
frontowej strony, znajdowała się  
w narożniku, od strony ulic,  
z tego powodu było to miejsce 
trudne do koszenia. Oprócz tego, 
dla osób, które np. w okresie 
„majówek” spotykają się pod ka-
pliczką, utwardzony teren będzie 
przyjaźniejszy. Kostka, której 
użyto, pochodziła z demontażu.

Przypomnijmy, że w ubie-
głym roku gmina wydała 15 tys. 
zł na odnowienie tej kaplicz-
ki. Wymienione oraz uzupeł-
nione zostały wtedy m.in. tynki,  
piaskowaniu i malowaniu podda-
no ogrodzenie. Renowacji podda-
na została figura Chrystusa oraz 
obraz Matki Bożej z dzieciąt-
kiem, które znajdują się na ka-
pliczce.  tb
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Ołtarz boczny z figurą Matki Bożej Fatimskiej�i�zdobieniem�na�ścianie�
był�miejscem,�w�które�trzeba�było�włożyć�najwięcej�pracy.�
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Łowicz�|�Po�ogłoszeniu�przystąpienia�do�projektu�„rowerów�miejskich”

Rowerem po łowicku
Projekt utworzenia sieci rowerowej w miastach, do których dojeżdża Łódzka Kolej 
Aglomeracyjna (patrz NŁ 15/2017), jest strzałem w dziesiątkę. Zyska na tym cały region. 
W Łowiczu jednak projekt powstanie w nieprzyjaznym otoczeniu.

W Łowiczu zapowiedź inwe-
stycji przyjęto z entuzjazmem, 
ale bez głębszej analizy. Wydaje 
się, że system roweru publiczne-
go jest wszystkim dobrze znany. 
W Warszawie i Łodzi cieszy się 
on dużą popularnością, stanowiąc 
poważną alternatywę dla komuni-
kacji miejskiej i samochodu. Sęk 
w tym, że punktem wyjścia do 
jego wprowadzenia było przygo-
towanie odpowiedniej infrastruk-
tury. Są tego wymierne efekty. 
Układające się w spójną całość 
ciągi rowerowe umożliwiają szyb-
kie, bezpieczne i komfortowe 
przemieszczanie się. W Łowiczu, 
który ma wszelkie predyspozycje, 
aby stać się miastem przyjaznym 
dla rowerzystów, jest to nadal abs-
trakcja. 

Mamy 7 km tzw. ścieżek pie-
szo-rowerowych, które nie są po-
wodem do radości. Nawierzchnia 
z kostki betonowej jest powszech-
nie uznawana za symbol tandety 
i zacofania. Z punktu widzenia 
rowerzysty to najgorsze z możli-
wych rozwiązań. Moja opinia nie 
jest spojrzeniem kolarza szosowe-
go, tylko rodzica jeżdżącego re-
kreacyjnie z dwójką małych dzie-
ci. Chcemy tego czy nie, asfalt jest 
obecnie standardem, do tego tań-
szym i dużo łatwiejszym w utrzy-
maniu. Tym bardziej dziwi upór 
lokalnych władz do realizowania 
nowych inwestycji drogowych tak 
niskiej jakości. Ich funkcjonalność 
jest przecież mocno ograniczo-
na. Mało tego, drgania związane 
z jazdą po kostce mają negatywny 
wpływ na nasze zdrowie. 

Poruszanie się rowerem po Ło-
wiczu to także permanentny kon-
fl ikt na linii pieszy – rowerzysta. 
Badania pokazują, że piesi stano-
wią jedną z głównych przyczyn 
wypadków z udziałem rowerzy-
stów. Kostka, niezależnie od kolo-
ru, jest intuicyjnie traktowana jako 
przestrzeń właśnie dla nich. Bez 
wątpienia najlepszą zachętą do 
korzystania z infrastruktury rowe-

rowej jest jej nawierzchnia, która 
nie powinna różnić się od jezdni. 
Dlatego w terenie zabudowanym, 
gdzie prędkość ograniczona jest 
do 50 km/h, odchodzi się od se-
parowania ruchu rowerowego od 
samochodów. Pasy w jezdni, tam 
gdzie to możliwe, są najlepszym 
sposobem zapewnienia rowe-
rzystom właściwych warunków 
uczestnictwa w ruchu drogowym. 

Truizmem jest twierdzenie, że 
warto korzystać z doświadczeń 
innych. W ten sposób dotykamy 
jednak sedna sprawy. W wielu 
miastach ważnym krokiem pod-
noszącym znaczenie polityki ro-
werowej było powołanie lokalne-
go pełnomocnika ds. komunikacji 
rowerowej. Pod koniec 2015 roku 
złożyłem taką propozycję burmi-
strzowi Łowicza. Odpowiedź była 
krótka – nie widzę potrzeby… 
Szkoda tej decyzji i straconego 
czasu. Zadania takiego urzędni-
ka/doradcy polegają najczęściej 
na koordynacji całości prac zwią-
zanych z rozwojem komunikacji 
rowerowej. Ich celem może być 
także opracowanie spójnej kon-
cepcji rozwoju sieci rowerowej 
i jednolitych standardów projekto-
wych. Są to podstawy poważnego 
podejścia do tematu.

Projekt „Rowery Łódzkie” jest 
doskonałą okazją do uporządko-
wania organizacji ruchu rowero-
wego w regionie (kwestie jakości 
i standaryzacji). Jest oczywiście 
kilka znaków zapytania. Nie wie-
my jakie będzie zainteresowanie 
i czy system przyjmie się w Łowi-

czu. Jego powodzenie może zale-
żeć od wielu czynników, spośród 
których kluczowa jest mentalność. 
W świadomości ogółu rowerzy-
sta to przeszkoda, która stwarza 
zagrożenie samym swoim po-
jawieniem się na drodze. Waż-
nym  zadaniem miasta w kierun-
ku rozwijania polityki rowerowej 
powinno być wspieranie eduka-
cji wszystkich uczestników ru-
chu drogowego. Cel jest prosty 
– zmiana tego stereotypu i wza-
jemne poszanowanie.

Zajmując się zawodowo mar-
ketingiem terytorialnym mogę 

zaryzykować opinię, że stosunek 
władz lokalnych do komunikacji 
rowerowej jest jednym z wyznacz-
ników poziomu rozwoju i jakości 
życia danej społeczności. Tym-
czasem dyskusja o rowerze miej-
skim w Łowiczu rozpoczyna się 
od publikacji mapy z rozmiesz-
czeniem stacji rowerowych. Bez 
odniesienia do stanu infrastruk-
tury rowerowej jest to wyjątkowo 
duże uproszczenie. Tak naprawdę 
zaczynamy od końca. Pytanie czy 
jesteśmy na to gotowi? 

Autor jest prezesem Klubu 
Kolarskiego Łowicz

BoGUMił
UrBaneK

W Łowiczu nadal nie jest rozwiązany podstawowy problem,�jakim�jest�nawierzchnia�ciągów�rowerowych�
(kostka�czy�asfalt?).
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Kiernozia�|�kulinarna�wycieczka�

Warsztaty w Karczmie
Na warsztaty kulinarne do 

Karczmy Bednarskiej w Bedna-
rach w gminie Nieborów poje-
chały w środę, 26 kwietnia, dzieci 
z przedszkola w Kiernozi. 

Na początku kulinarnej przygo-
dy rozmawiały o zdrowym odży-
wianiu, o potrawach, które powin-
ny znaleźć się codziennie na stole. 
Następnie, pod okiem kucharza, 
przedszkolaki zagniatały, wałko-
wały i... podjadały, aż wreszcie 
zrobiły własnoręcznie ciasteczka 
i ozdobiły kolorowym lukrem. Po 

tej nietypowej lekcji wszyscy usie-
dli do wspólnego stołu i zjedli cia-
steczka, które przyrządzili. Udział 
w warsztatach dał dzieciom wiele 
radości. 

Wyjazd odbył się w ramach 
projektu edukacyjno-ekologicz-
nego, na który przedszkole po-
zyskało dofi nansowanie Woje-
wódzkiego Funduszu Ochrony 
Środowiska i Gospodarki Wodnej 
w Łodzi „Zdrowo, zielono, bez-
piecznie – pod niebem wojewódz-
twa łódzkiego”.  opr. mak 

Polesie�|�Skarga�mieszkańców

Nocne libacje na przystanku
Cześć mieszkańców Polesia 

skarży się na hałasy z przystanku 
autobusowym, na którym często 
nocami ludzie piją alkohol, krzy-
czą, śmiecą, dokonują też aktów 
wandalizmu. Sprawę poruszył 
na sesji rady gminy 26 kwietnia 
radny Waldemar Wysocki.

Na przystanku nocami przesia-
dują czasem nocami większe gru-
py, chociaż nocne autobusy tam 
nie kursują. Mieszkańcy narzeka-
ją, że nie mogą spać. Problem po-
jawia się nie tylko w weekendy, 
ale też w inne dni tygodnia. 

– Niektórzy już są tak rozgory-
czeni, że jedna pani chciała nawet 
pisać petycję o usunięcie przystan-
ku – mówił na sesji radny Wysoc-
ki.

Obecny na sesji asp. sztab. 
Wiesław Jaros z Komendy Po-
wiatowej Policji powiedział, że 
policjanci zwrócą na to miejsce 
uwagę. Przy okazji przypomniał 
o dostępnych w internecie „Krajo-
wych Mapach Bezpieczeństwa”, 
które są najlepszym narzędziem 
do zgłaszania tego typu powtarza-
jących się sytuacji.  tm

Bolimów�|�Przy�gminnym�boisku

Będzie siłownia plenerowa
Prawdopodobnie już w najbliż-

szy weekend mieszkańcy Bolimo-
wa i okolic będą mogli skorzystać 
z siłowni plenerowej, która po-
wstała w sąsiedztwie boiska spor-
towego i placu zabaw w Boli-
mowie przy ul. Szkolnej. Gmina 
na prace związane z zamontowa-
niem urządzeń zarezerwowała 

w tegorocznym budżecie 10 tys. 
zł, ale ostatecznie wydano na ten 
cel tylko 3,7 tys. zł. Same urzą-
dzenia do ćwiczeń zostały kupio-
ne w ubiegłym roku, kosztowały 
one 28 tys. zł. Jest ich w sumie 14 
– 10 pojedynczych i 4 podwójne. 
Prace wykonała sekcja remontowa 
Urzędu Gminy w Bolimowie.  tb

Podczas wizyty w Karczmie w Bednarach�dzieci�przygotowały�
własnoręcznie�pyszne�ciasteczka.�
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Łowicz�|�Sprawa�kościoła�na�Górkach

Radni chcą kolejnego spotkania
– czy przerwie ono impas?
Sprawa planowanej przez diecezję łowicką budowy nowego kościoła na osiedlu Górki po raz kolejny była 27 kwietnia przedmiotem burzliwej debaty 
na sesji Rady Miejskiej w Łowiczu. Nie pojawił się nikt ze strony Kościoła, wśród gości znalazło się natomiast czworo mieszkańców Górek.

Punktem wyjścia do dyskusji 
była złożona przez diecezję pro-
pozycja podziału działki, według 
której Kościół przejąłby 6000 m2 
gruntu, pozostałe 2000 m2 pozo-
stawiając do zagospodarowania 
mieszkańcom. Propozycja ta jest 
sprzeczna z planami zarządu osie-
dla Górki, który opracowuje już 
kolejny projekt zagospodarowania 
terenu w całości na cele społecz-
ne. Mieszkańcy chętnie widzieli-
by tam nowe przedszkole, świetli-
cę, żłobek, boisko, plac zabaw czy 
obiekty rekreacyjne, jak ławki czy 
przyrządy do ćwiczeń. Jest to je-

dyna działka na osiedlu, na której 
mogłoby powstać coś takiego.

Głos mieszkańców
– Na Górkach nie ma obecnie 

nic oprócz przedszkola – mówiła 
Zofi a Szczepaniak, mieszkanka 
osiedla. – Ale jakie to przedszkole 
jest? Dwieście osób nie może się 
tam zmieścić. Podczas ostatniego 
spotkania z mieszkańcami mu-
siałam stać na dworze. Tymcza-
sem jakieś 700 metrów dalej jest 
kościół Św. Ducha. Czy tam kie-
dykolwiek było za ciasno? Mamy 

w Łowiczu cztery kościoły para-
fi alne i do nich chodzimy.

– Skoro parafi a ma być tworzo-
na nie tylko dla osiedla Górki, ale 
też dla wielu okolicznych wsi, to 
dlaczego nie zrobić jej na którejś 
z tych wsi, gdzie miejsce by się 
znalazło? – mówiła inna z miesz-
kanek, Barbara Kaźmierska.

Reprezentujący zarząd osiedla 
Lech Aniszewski odniósł się do 
propozycji podziału działki, mó-
wiąc, że nie zadowoli ona miesz-
kańców. – Na skrawku tej działki 
i tak nic nie zrobimy. To musi być 

przemyślany kompleks obiektów, 
który sprawi, że mieszkańcy będą 
mieli gdzie się spotykać i spędzać 
wolny czas. Bez tego to osiedle, 
z obwodnicą i śmietniskiem, sta-
nie się za jakiś czas gettem. 

– Ksiądz biskup pokazał, że nie 
umie uszanować demokratyczne-
go głosu mieszkańców, ale dla 
was jest to obowiązkiem – ape-
lował do radnych Lech Aniszew-
ski. – Pamiętajcie, że reprezen-
tujecie wszystkich mieszkańców 
miasta: katolików, wyznawców 
innych religii, jak i niewierzą-

cych. Swoje własne przekonania 
religijne powinniście pozostawić 
poza tą salą.

300 do 1?
Przeciwko przekazywaniu 

działki Kościołowi wypowiadali 
się po raz kolejny radni z Górek 
– Krzysztof Janicki (będący za-
razem przewodniczącym zarządu 
osiedla) i Józef Szczepanik. – Na 
około 300 rozmów, jakie prze-
prowadziłem z mieszkańcami, 
tylko jedna osoba powiedziała 
mi, że chce tam budowy kościo-

ła – mówił na sesji radny Janicki. 
– Reszta chciała, żeby zagospo-
darować tak, jak to było zapropo-
nowane na spotkaniu w czerwcu 
ubiegłego roku. Ksiądz Wronka 
był na tym spotkaniu, więc do-
skonale słyszał argumenty. Nie 
jesteśmy zamknięci na dialog, 
chociaż czujemy się przez stro-
nę kościelną lekceważeni. Już w 
2015 roku prosiliśmy o audiencję 
u biskupa, ale ksiądz sekretarz 
powiedział, że mamy kontakto-
wać się poprzez maila. Pisaliśmy, 
że rozumiemy, że ksiądz biskup 
ma wiele obowiązków i prosimy 
o zaproponowanie dogodnego 
dla niego terminu. Odpowiedzi 
nie otrzymaliśmy do tej pory.

– Nie spotkałem jeszcze oso-
by, która narzekałaby, że w Ło-
wiczu nie ma się gdzie pomodlić, 
a rozmawiałem z naprawdę wie-
loma osobami – mówił Krystian 
Cipiński, radny z sąsiadujących 
z Górkami Bratkowic. – Społe-
czeństwo w sposób jednoznacz-
ny wyraziło opinię na ten temat, 
nie tylko w konsultacjach, które 
nie wiem dlaczego są tak dyskre-
dytowane przez stronę kościelną, 
ale przy wielu innych okazjach.

Radna Zofi a Wielemborek 
przypomniała, że Rada Miejska 
już przyjęła oświadczenie, w któ-
rym nie zgadza się na przekaza-

ToMaSZ
MaTUSiaK

tomasz.matusiak@lowiczanin.info

już�w�2015�roku�
prosiliśmy�o�audiencję�
u�biskupa,�ale�ksiądz�
sekretarz�powiedział,�że�
mamy�kontaktować�się�
poprzez�maila.

Krzysztof Janicki, radny

Mariusz�Siewiera�zwrócił�
uwagę,�że�obok�jest�
działka�należąca�do�PSS�
„Społem”,�być�może�
jej�nabycie�pozwoliłoby�
zrealizować�obok�siebie�
zarówno�plany�diecezji,�
jak�i�zarządu�osiedla.

Zdaniem Zofi i Szczepaniak najsensowniejszym rozwiązaniem�
byłoby�zbudowanie�niewielkiego�kościoła�w�którejś�z�pobliskich�wiosek.�

Barbara Kaźmierska�–�jedna�z�mieszkanek�Górek,�przyszła�na�sesję,
by�wyrazić�własną�opinię.�
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nie działki i nie może być ono 
zmieniane bez przegłosowania.

Boroski: spójrzmy  
na Korabkę!
Najbardziej zdecydowanie za 

przekazaniem działki Kościołowi 
wypowiedział się wiceprzewod-
niczący rady Marek Boroski. – 
W tej sprawie nie powinniśmy się 
wstrzymywać od głosu, bo to nie 
rozwiązuje problemu – mówił. – 
Każdy się powinien opowiedzieć, 
czy jest za Kościołem, czy prze-
ciwko Kościołowi. Kościół jest  
z nami od przeszło 1000 lat i nie 
powinniśmy występować przeciw-
ko niemu! Spójrzmy na Korabkę. 
To osiedle dzięki parafii zmieni-
ło się na lepsze nie do poznania. 
To, co tam było, to był „koszmar  
w biały dzień”, a teraz mamy pięk-
ne osiedle. Miasto za te 6000 m2 

mogłoby otrzymać od Kościoła 
inne, większe działki, 1 czy 2 ha.

Radny Boroski pytał wprost, 
czy gdyby miał powstać mały ko-
ściółek na części działki, to miesz-
kańcy Górek też byliby przeciw. 
Radny Krzysztof Janicki odpo-
wiedział, że zgodziłby się tylko na 
kościół nie większy niż 2x2 metry. 
Natychmiast dodał, że mówi to  
z ironią, do której ma prawo po 
tym, jak Kościół podchodzi do 
głosu mieszkańców. Między tymi 
dwoma radnymi kilka razy docho-
dziło do wymiany zdań. Marek 
Boroski pytał też, czy prezento-

wana przez zarząd osiedla wizu-
alizacja zagospodarowania działki 
ma w ogóle szanse na realizację. 
Krzysztof Janicki odpowiedział, 
że nie jest to plan do realizowa-
nia w tej chwili, ale wierzy, że bę-
dzie to możliwe za kilka lat, kiedy 
Łowicz zakończy wielkie, kosz-
towne inwestycje. Nie wierzy na-
tomiast, że Kościół pobuduje na 
działce przedszkole za 5 milionów 
złotych – o czym kilka razy mówił 
radny Boroski.

Nie tak zdecydowanie, ale 
również za przekazaniem dział-
ki opowiedziała się radna Karina 
Sędkowska-Staszewska. Jej wa-
runkiem jest zakup jej przez Ko-
ściół za cenę rynkową lub wymia-
na za inne tereny.

Sprawa w sądzie – 
najgorszy możliwy 
scenariusz
Wiceprzewodniczący Rady 

Miejskiej Henryk Zasępa, a tak-
że radni Robert Wójcik i Ma-
riusz Siewiera zwrócili uwagę na 
prawny aspekt całej sprawy. Przy-
pomnieli o uchwale Rady Miej-
skiej z 2007 roku zmieniającej 
plan zagospodarowania dla ob-
szaru spornej dziś działki na cele 
sakralne. W myśl Konkordatu 
oraz Ustawy o stosunku państwa 
do Kościoła diecezja ma na tej 
podstawie uzasadnione roszcze-
nia do działki. Wspomniani rad-
ni obawiają się, że gdyby sprawa 
trafiła do sądu, miasto musiałoby 
się liczyć z możliwością przegra-
nej, a co za tym idzie z dużymi 
odszkodowaniami. 

Osobną kwestią pozostaje spo-
łeczny wydźwięk samego takie-
go postępowania, w którym Ko-
ściół procesowałby się z miastem, 
czyli w pewnym sensie także  
z własnymi parafianami.

Zdaniem Mariusza Siewiery, 
należałoby zacząć coś działać, bo 
od lat toczy się dyskusja, a przez 

to na działce ani jedna, ani druga 
strona nie może nic zrobić. Dodał 
on, że jest za szukaniem rozwią-
zań kompromisowych – zwrócił 
uwagę, że obok jest działka nale-
żąca do PSS „Społem”, być może 
jej nabycie pozwoliłoby zrealizo-
wać obok siebie zarówno plany 
diecezji, jak i zarządu osiedla.

Stanowiska w tej sprawie kon-
sekwentnie nie chciał zajmować 
burmistrz Krzysztof Jan Kaliński, 
chociaż wprost prosił go o to rad-
ny Siewiera. – Rada przyjmowa-
ła kolejne uchwały, każda z nich 
kończyła się zdaniem „Wykona-
nie uchwały powierza się bur-
mistrzowi miasta” – mówił. – Ja,  
w odróżnieniu od radnych, odpo-
wiadam osobiście za wykonanie 
tych uchwał. Bez względu na to, 
co sam będę uważał, jestem zobo-
wiązany prawnie do wykonywa-
nia tego, co uchwali rada.

Dyskusja trwała przeszło dwie 
godziny, nie przynosząc jednak 
konkretnych postanowień. Wszy-
scy radni zgodzili się jednak, że 
powinno zostać zwołane kolej-
ne spotkanie z udziałem przed-
stawicieli Kościoła, burmistrza, 
radnych i mieszkańców osiedla  
(w tym zarządu), na którym zapa-
dłyby konkretne decyzje. Wnio-
sek formalny o zobligowanie 
burmistrza do zorganizowania 
takiego spotkania złożyła radna 
Zofia Kroc – został on przyjęty 
jednogłośnie. 

Wiceprzewodniczący�
Rady�Miejskiej�henryk�
Zasępa,�a�także�radni�
Robert�Wójcik�i�Mariusz�
Siewiera�przypomnieli�
o�uchwale�z�2007�
roku�zmieniającej�plan�
zagospodarowania�dla�
obszaru�spornej�dziś�
działki�na�cele�sakralne.�
W�myśl�konkordatu�
i�ustawy�o�stosunku�
państwa�do�kościoła,�
diecezja�ma�na�tej�
podstawie�uzasadnione�
roszczenia�do�działki.�

Lech Aniszewski mówił, że�radni,�nawet�jeżeli�prywatnie�są�osobami�
wierzącymi,�powinni�pamiętać,�że�reprezentują�wszystkich�mieszkańców.

Gmina Nieborów |�Zagryzione�dwie�sarny

Plaga wałęsających się psów
Na sesji Rady Gminy 
Nieborów 27 kwietnia 
wójt gminy Andrzej Werle 
powiedział, 
że coraz bardziej palącym 
problem na terenie 
gminy Nieborów stają 
się wałęsające się psy. 
Stwarzają one też coraz 
większe zagrożenie. 

Przykładem może być zagry-
zienie dwóch saren 26 kwietnia 
w Karolewie. A to nie jest jedy-
ny taki przypadek w ostatnich ty-
godniach.

Szef Gminnej Ekipy Remon-
towej Mirosław Bury powiedział 
nam, że do zdarzenia doszło na 
niezamieszkałej, ogrodzonej po-
sesji, na którą dostały się sarny,  
a z której nie potrafiły wyjść. 
Zwierzęta znalazły się w pułapce, 
z której skorzystały psy. Jak pod-
kreślił, w rozmowie ze świadkiem 
dowiedział się, że był to pies z wy-
glądu przypominający charta. Jak 
zaznaczył w rozmowie z nami, to 
nie jedyny taki przypadek, jesie-
nią ubiegłego roku do zagryzie-
nia sarny przez psy doszło w oko-
licach Julianowa. – Tylko czekać, 
aż psy rzucą się na człowieka, sko-
ro rzucają się na żywe stworzenia 
– wyraża swe obawy.

Wójt powiedział nam, że ilość 
wałęsających się po terenie gmi-
ny psów jest duża, wynika to jego 
zdaniem z porzucania zwierząt 
przez właścicieli właśnie na te-
renie gminy. Dodatkowo bardzo 
dużo właścicieli zwierząt zezwa-
la na ich swobodne i pozbawione 
kontroli przebywanie poza obej-
ściem. Dlatego też sołtysi na ostat-
niej sesji otrzymali pisemny apel 
do mieszkańców gminy o to, aby 
właściciele zwierząt zwiększyli 
nad nimi nadzór. Gmina przypo-
mina w swoim piśmie, że Kodeks 
wykroczeń nakłada na właścicie-
la osób obowiązek szczególnej 
ostrożności przy trzymaniu zwie-
rząt. Kto nie stosuje się to tego na-

kazu może być ukarany manda-
tem karnym w wysokości 250 zł. 

Na sesji Rady Gminy 29 mar-
ca sekretarz gminy Adam Ja-
niak, przedstawiając Program 
Przeciwdziałania Bezdomności 
Zwierząt Domowych na terenie 
Gminy Nieborów, powiedział, 
że w 2016 roku na terenie gmi-
ny Nieborów zostało wyłapanych 
przez pracowników gminnej sek-
cji remontowej w sumie 48 psów 
oraz 15 kotów. Wszystkie odła-
pane zwierzęta trafiły do przy-
chodni weterynaryjnej Tomwet  
w Łowiczu, z którą gmina ma 
podpisaną umowę, a następnie tra-
fiły do schroniska Zakładu Usług 
Komunalnych w Łowiczu. Od 
tego roku natomiast gmina pod-
pisała umowę z drugim schroni-
skiem Psiakowo w Piotrowicach 
w gminie Bielawy, która zaofe-
rowała lepsze warunki finanso-
we opieki nad zwierzętami – 9 zł 
dziennie od zwierzęcia, wcześniej 
było to 15 zł.

W 2016 roku przeprowadzo-
no także sterylizację 11 zwierząt  
w schronisku i 7 poza schroni-
skiem oraz kastrację 12 zwierząt  
w schronisku i 2 poza schroni-
skiem. Sterylizacja staje się po-
woli coraz bardziej popularna, 
zachęca do tego przewidziane do-
finansowanie na ten cel w budże-
cie gminy wynoszące 50% kosz-
tów zabiegu. Wystarczy w tym 
celu zgłosić się do gminy. Sekre-
tarz zaznaczył, że w 2016 roku 
nowy dom znalazły 34 psy i 13 
kotów, które w schronisku umie-
ściła gmina. W ramach programu 
zakupiono też książeczki dla dzie-
ci z klas II szkół podstawowych, 
aby edukować w zakresie opieki 
nad zwierzętami.

Realizacja programu w 2016 
roku kosztowała gminę przeszło 
87 tys. zł. Obecnie gmina opłaca 
pobyt w schroniskach 27 psów. 
Codziennie gmina odbiera nawet 
3 zgłoszenia dotyczące bezpań-
skich zwierząt. Nie zawsze uda-
je się tyle ich odłowić, ale liczba 
zgłoszeń wiele mówi.  tb

REkLaMa

Józef Szczapanik i Krzysztof Janicki�–�radni�z�osiedla�Górki�–�proszą��
o�uszanowanie�woli�większości�mieszkańców.
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REkLaMa

edukacja�|�Sukcesy�łowickich�gimnazjalistów

Nie żałowali czasu,
mają efekty
Siedmioro laureatów i dodatkowo sześcioro fi nalistów 
konkursów przedmiotowych organizowanych dla gimnazjalistów 
przez łódzkie kuratorium oświaty pochodzi z gimnazjów 
z naszego powiatu. To ich wielki sukces.

aż ósemka z Pijarskiej
Wśród laureatów i fi nalistów 

z łowickich gimnazjów przeszło 
połowa to uczniowie Pijarskiego 
Gimnazjum. Cztery tytuły laure-
ata i cztery fi nalisty – to tegorocz-
ny wynik tej szkoły. Wszystkie 
cztery laureatki to koleżanki z tej 
samej klasy – III a, której wycho-
wawczynią jest Joanna Kucharek. 

Ewenementem jest Michali-
na Czerwińska z klasy III, która 
była laureatką konkursu z języka 
francuskiego, a oprócz tego tak-
że fi nalistką z historii i z geografi i. 
– Dobra organizacja czasu 
i szczere chęci to klucz do suk-
cesu, pozwalający pogodzić róż-
ne wyzwania – uważa Michalina. 
– Z każdego z tych przedmiotów 
bardzo pomogli mi nauczyciele, 
duże znaczenie miały dodatkowe 
zajęcia w szkole.

Do największego sukcesu 
– tytułu laureatki z języka fran-
cuskiego, przygotowywała ją 
Małgorzata Wiśniewska. Oprócz 
programowych dwóch godzin lek-
cyjnych tygodniowo, pracowała 
też z Michaliną na dodatkowych 
zajęciach indywidualnych i kon-
wersatoriach. Oprócz tego sama 
uczennica doskonaliła język, 

na przykład poprzez słuchanie 
piosenek czy czytanie artykułów 
i blogów. 

Efekt był zachwycający – Mi-
chalina była jedną z dwojga 
uczestników z całego wojewódz-
twa, którzy w ostatnim etapie (po-
legającym na napisaniu rozprawki 
i rozmowy na wylosowany temat) 
uzyskali 100% możliwych do zdo-
bycia punktów. Do sukcesów z hi-
storii i geografi i przygotowywały 
ją odpowiednio Joanna Kucharek 
i Ewelina Kwaczyńska. 

Warto dodać, że Michalina nie 
tylko reprezentuje szkołę w kon-

Martyna Lesiak�–�fi�nalistka�
z�języka�polskiego.

Małgorzata Kosiorek�–�fi�nalistka�
konkursu�z�języka�angielskiego.
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Aleksandra Pietrzak�–�laureatka�
z�j.�niemieckiego.�Wszystkie�
z�gimnazjum�pijarskiego
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Poświąteczne reminiscencje
Wczorajsze święto, mające na 

celu upamiętnienie Konstytu-
cji 3 Maja, pierwszej konstytucji 
w Europie, miało przypominać 
o naszych, polskich osiągnię-
ciach, ale i straszliwych w skut-
kach porażkach. Przy okazji 
też o tym, czym może skończyć 
się narodowa zdrada. Bo prze-
cież wiadomo, że Majowa Kon-
stytucja długo nie przetrwała, 
a grupa haniebnych zdrajców Oj-
czyzny ze Szczęsnym Potockim, 
Sewerynem Rzewuskim i Ksa-
werym Branickim udała się po 
interwencję do carycy Katarzy-
ny II. Zruszczonej Niemki rodem 
ze Szczecina (wówczas Stettin). 
Wspólnie wymyślili Konfederację 
Targowicką, zaś nazwa Targowi-
ca (miasto niegdyś polskie, obec-
nie na Ukrainie) stała się sym-
bolem największej, antypolskiej 
zdrady i hańby. Po czym dokona-
no drugiego, a wkrótce i trzecie-
go rozbioru Polski przyłączając 
(łącznie z I rozbiorem) do samej 
tylko Rosji obszar około 500 ty-
sięcy kilometrów kwadratowych, 
a więc znacznie przekraczający 
powierzchnię Polski współcze-
snej. Na 123 lata niepodległa Pol-
ska przestała istnieć.

Dziś na szczęście nie mamy 
sytuacji aż tak dramatycznej 
ani też niebezpiecznej, ale tych, 
którym całkowita niezależność 
i niezawisłość Polski jakby prze-
szkadza (głównie w ich partyku-
larnych interesach) też nie braku-
je. Przez lata PRL-u nic ważnego 
nie mogło się w Polsce wydarzyć 
bez zgody Moskwy. Teraz lata się 
ze skargami do Brukseli, co jest 
o tyle łatwiejsze, że podróż 

z Warszawy do stolicy Belgii trwa 
raptem dwie godziny, a lotów 
dziennie jest przynajmniej kil-
ka. Na dodatek w Brukseli Polska 
ma wywodzących się z poprzed-
niej ekipy ważnych przedsta-
wicieli, którzy obecnie rządzą-
cym ewidentnie nie sprzyjają. 
A z założenia powinni być przy-
najmniej apolityczni. 

Czasem zastanawiam się, czy 
jest możliwe, by przedstawiciele 
wszystkich liczących się sił poli-
tycznych w kraju usiedli do no-
wego okrągłego stołu i poroz-
mawiali naprawdę rzeczowo 
i konstruktywnie o Polsce i Po-
lakach. Ale kiedy usłyszałem 
z ust pana Neumanna z Plat-
formy Obywatelskiej w niedziel-
nym telewizyjnym programie 
politycznym: „budujcie więzie-
nia, bo niedługo będziecie w nich 
siedzieć”, to zwątpiłem. Zaś pani 
od pana Petru (w mojej ocenie 
jest całkowitym nieporozumie-
niem całe to towarzystwo o rzad-
ko spotykanych w Polsce nazwi-
skach, np. Lubnauer – 11 osób 
w całym kraju, Scheuring – 8, 
Petru – 29; podaję za portalem 
moikrewni.pl) ewidentnie ucie-
kła od oceny nieodpowiedzial-
nej wypowiedzi kandydata na 
prezydenta Francji na temat Pol-
ski przerzucając oskarżenia na 
rządzących Polską. Więc poseł 
Tomasz Rzymkowski z ugrupo-
wania Kukiz’15 i bliskiego nam 
Kutna słusznie ją zapytał: czy 
pani jest Polką czy pani jest ko-
smopolitką? Pani się oburzyła, 
ale ja też uważam, że powinna 
jasno się określić. Bo jeśli pani 
Scheuring (po mężu Wielgus) jest 

naprawdę Polką, to powinna też 
myśleć po polsku.

Czasem się mawia, że historia 
lubi się powtarzać. We współcze-
snej Europie (przynajmniej na 
razie i daj Boże nigdy) trudno by-
łoby o zajęcie naszych ziem przez 
obce wojska, więc wszyscy (chy-
ba) mamy nadzieję, że aż taka 
narodowa tragedia, jak w końcu 
XVIII wieku czy w 1939 roku się 
nie powtórzy. Układ sił na świe-
cie też jest obecnie całkiem od-
mienny, ale o tym można by roz-
mawiać całymi godzinami.

W swej dziennikarskiej pra-
cy objechałem niemal cały świat. 
Od Gór Skalistych w Amery-
ce Północnej po Fuji w Japonii 
i Górę Kościuszki w Australii. 
W wielu krajach, ale najbardziej 
chyba w Stanach Zjednoczonych, 
w oczy rzuca się to, że przed 
większością posesji przez okrągły 
rok wiszą � agi. U nas nawet na 
państwowe święta, Konstytucji 
3 Maja i Święto Niepodległości 
11 listopada, � agi wywieszają 
nieliczni. Choć można już za kil-
ka złotych kupić je w należącym 
do Niemców Kau� andzie. Do-
brze, że choć włodarze miast na-
kazują podległym sobie służbom 
udekorowanie swych miejscowo-
ści narodowymi akcentami. Od 
władz państwa i władz samo-
rządowych wymaga się wiele. 
Nie wymagające wielkiego wysił-
ku zaakcentowanie przynależno-
ści do tego państwa i narodu jest 
– jak się okazuje – dla wielu lu-
dzi, często niby bardzo światłych, 
bardzo wykształconych, ale i bar-
dzo roszczeniowych, niezwykle 
trudne. 
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kursach przedmiotowych, ale ma 
też na przykład sukcesy w zawo-
dach pływackich.

Julia Badłak z tej samej klasy 
może się pochwalić tytułem lau-
reatki w konkursie przedmioto-
wym z historii, z wynikiem 90% 
punktów w finale – zdobyła go 
w swoim trzecim starcie w tym 
konkursie. Przygotowywała ją do 
tego wychowawczyni Joanna Ku-
charek. W rozmowie z nami Julia 
mówiła, że lubi historię i trudno 
jej wskazać jeden ulubiony dział 
czy epokę. Po krótkim namyśle 
stwierdziła, że jeśli już musiałaby 
wybierać, to najbardziej interesu-
je ją starożytność, a zwłaszcza na-
rodziny europejskiej cywilizacji. 
– Warto znać nasze korzenie, wie-
dzieć kiedy i jak kształtowała się 
nasza kultura – mówiła. Szczerze 
przyznała też, że w nauce historii 
najtrudniejsze są dla niej te czasy, 
w których w krótkim czasie trwa-
ło wiele skomplikowanych dzia-

łań wojennych, na przykład dzieje 
Rzeczypospolitej w XVII wieku.

Julia, podobnie jak Michalina, 
odnosi również sukcesy w pły-
waniu.

Zuzanna Sobierajczyk zo-
stała laureatką z języka angiel-
skiego, w finale zdobywając 
75 na 80 możliwych punktów 
(93.75%). Przyznaje, że angielski 
to jeden z jej ulubionych przed-
miotów, a jego nauka – zarówno 
w szkole, jak i poza nią – przy-
chodzi jej dość łatwo. W szkole 
uczy się także języka niemiec-
kiego, a poza szkołą, sama dla 
siebie, ćwiczy także hiszpański. 
Tytuł laureatki zwalnia z koniecz-
ności podchodzenia do języka 
obcego nowożytnego w testach 
gimnazjalnych, dając 100% 
punktów zarówno z części pod-
stawowej, jak i rozszerzonej.

Tytuł finalistki w tym samym 
konkursie z 65 punktami zdobyła 
Małgorzata Kosiorek. Jest ona 

uczennicą klasy II, więc o mia-
no laureatki będzie miała jesz-
cze szansę powalczyć za rok. Jak 
sama mówi – angielski polubiła 
już w wieku przedszkolnym, a nie 
jest to jedyny język obcy jaki zna. 
W szkole uczy się też francuskie-
go, a poza szkołą także hiszpań-
skiego, włoskiego i rosyjskiego.  
– Lubię języki obce, ich na-
uka jest dla mnie przyjemnością,  
a przy tym zapamiętywanie przy-
chodzi mi w nich dużo łatwiej niż  
na przykład w przedmiotach ści-
słych – mówi Małgorzata. 

Zuzannę przygotowywała do 
konkursu Agnieszka Bochniak, 
zaś Małgorzatę Agata Pietrasik-
-Leśniak. Obie uczennice mówiły 
nam, że ich znajomość języka to 
efekt zarówno lekcji w szkole, jak 

i dodatkowych zajęć, tak w szkole, 
jak i poza nią.

Także w kl. II gimnazjum  
w Szkołach Pijarskich jest Mar-
tyna Lesiak, która znalazła się  
w gronie 25 finalistów Wojewódz-
kiego Konkursu Przedmiotowe-
go z Języka Polskiego. W etapie 
rejonowym, oprócz skonstruowa-
nia wypowiedzi pisemnej na za-
dany temat, uczennica musiała 
wziąć udział w części ustnej egza-
minu, co, jak przyznała, nie było 
dla niej łatwe, bo zdecydowanie 
lepiej czuje się w wypowiedziach 
pisemnych niż ustnych. Z pyta-
niami poradziła sobie jednak bar-
dzo dobrze, bo np. zapytana o to 
czy warto robić adaptacje filmowe 
znanych dzieł literackich, odpo-
wiedziała, że tak, o ile twórcami 

nie kieruje wyłącznie motywacja 
materialistyczna i będą starali się 
ją zrobić na wysokim poziomie. 

Pracę pisemną napisała na te-
mat, który dotyczył tego, co ma 
największy wpływ na los człowie-
ka. Wśród podanych przykładów, 
którymi były m.in. fatum i śle-
py los, postanowiła nie wybierać 
tylko jednego z tych czynników, 
a podać przykłady z literatury, że 
w przypadku różnych bohaterów 
było inaczej. Jako przykład dzia-
łania fatum uczennica podała sta-
rożytną tragedię Antygony, której 
los zmierzał w zgubnym kierun-
ku, bez względu na to co zrobiła. 

Martyna przyznała, że cała ta-
jemnica jej sukcesu tkwi w tym, 
że lubi czytać książki. Sa one 
dla niej doskonałym sposobem  

na spędzanie czasu wolnego. Nie 
potrafi wskazać jednej ulubionej 
pozycji, choć zaczytuje się powie-
ściami i kryminałami. 

Do konkursu przygotowała ją 
polonistka Ewa Komuńska, któ-
ra – jak przyznaje uczennica – za-
chęciła ją do interpretacji wier-
szy, przed którą miała początkowo 
obawy. 

Z kolei laureatką konkursu  
z j. niemieckiego została Alek-
sandra Pietrzak, uczennica kla-
sy III a Pijarskiego Gimnazjum. 
– W ubiegłym roku też brałam 
udział w konkursie języka nie-
mieckiego, ale bez sukcesu – opo-
wiada Aleksandra. 

Etap wojewódzki konkursu 
składał się z dwóch części: pisem-
nej, która polegała na napisaniu 
rozprawki i rozwiązaniu zadań na 
rozumienie tekstu czytanego oraz 
ustnej – rozmowy na wylosowa-
ny temat. – Pisałam rozprawkę, 
oczywiście po niemiecku, na te-
mat tego czy lepsze nauczanie 
było dawniej, czy jest obecnie. Te-
mat przypadł mi do gustu, mia-
łam dobrze opanowane słownic-
two. Języka niemieckiego uczę się  
od sześciu lat – opowiada. 

W części ustnej należało doko-
nać autoprezentacji oraz poroz-
mawiać z komisją konkursową  
na zadany temat. – Rozmawia-
liśmy około 10 minut o sporcie  
– wspomina. 

Aleksandra zdobyła 78 z 80 
możliwych punktów (97,78%) 
i została jednym z 10 laureatów 
konkursu. Nie ukrywa, że włoży-
ła bardzo dużo pracy w przygoto-
wania do kolejnych etapów kon-
kursu, uczęszczała na dodatkowe 
zajęcia języka niemieckiego w 
szkole, oglądała filmy po nie

Laureatki z Pijarskiego Gimnazjum podczas uroczystego wręczenia nagród�w�gmachu�Wydziału�Prawa��
i�administracji�uŁ.�od�lewej:�Zuzanna�Sobierajczyk,�aleksandra�Pietrzak,�Michalina�czerwińska�i�julia�Badłak.
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Michalina Czerwińska�i�jej�nauczycielka�języka�francuskiego��
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miecku, przeglądała niemiec-
kojęzyczne strony internetowe. 
– Bardzo dużo pomogła mi pani 
Dorota Krawczyk – nauczyciel-
ka języka niemieckiego w naszej 
szkole – opowiada. Edukację za-
mierza kontynuować w szkole pi-
jarskiej, w liceum o profilu biolo-
giczno-chemicznym. – Zawodu 
jeszcze nie wybieram, jeszcze 
mam czas. Profil wybrałam pod 
kątem medycyny, a znajomość ję-
zyków zawsze się przyda, na przy-
kład podczas podróży. Angiel-
ski też nie sprawia mi trudności 
– mówi.

Gimnazjum nr 2
Grzegorz Basiński z klasy  

III a Gimnazjum nr 2 w Łowiczu 
w konkursie z wiedzy o społe-
czeństwie zajął 2. miejsce w wo-
jewództwie. W rozmowie z nami 
przyznaje, że interesuje go prawo 
i polityka, więc w konkursie nie 
było dla niego zagadnień trudnych 
czy zaskakujących. W jego ocenie 
wszystkie pytania były przystępne. 

Jak nam powiedział gimnazja-
lista, pułap punktów do zdobycia  
w konkursach kuratoryjnych był 
kiedyś niższy o pięć punktów pro-
centowych. Obecnie, aby dostać się 
do etapu rejonowego, trzeba uzy-
skać 80%, a potem do wojewódz-
kiego – 85%. Tytuł finalisty przy-
sługuje osobom, które uzyskały 
minimum 90% w finale. I dokład-
nie tyle miał Grzegorz Basiński. 

Decyzję o starcie w konkursie  
z WOS podjął już w ubiegłym 
roku, natomiast naukę konkret-
nie z myślą o konkursie rozpo-
czął miesiąc przed pierwszym eta-
pem. Dużą pomoc miał ze strony 
nauczycielki Renaty Kamińskiej. 
Pytany o to, jak duża jest jego sa-

tysfakcja w skali od 1 do 10, od-
powiada z uśmiechem: Dziesięć 
plus! Dużo się uczyłem, więc sa-
tysfakcja naprawdę jest. 

Gimnazjalista ma już do-
kładnie sprecyzowane plany  
na przyszłość: po wakacjach chce 
rozpocząć naukę w I LO im. Cheł-
mońskiego w Łowiczu, po matu-
rze planuje studia prawnicze. Py-
tany o to, co po nich, mówi bez 
chwili wahania, że interesuje go 
prawo karne i chce zostać proku-
ratorem. 

Julia Zagajewska z klasy  
III d Gimnazjum nr 2 zdobyła ty-
tuł finalistki w konkursie z histo-
rii. Przyznaje, że interesuje ją i hi-
storia, i biologia, ale w przypadku 
historii jest to bardziej hobby. Dla-
tego wybiera się do liceum na pro-
fil biologiczno-chemiczny. Myśli  
o LO im. Prusa w Skierniewicach, 
ponieważ mieszka w Dzierzgowie 
i do Skierniewic, i Łowicza ma 
podobną odległość. Podobnie jak 

Grzegorz, Julia również dokładnie 
wie, jakie studia ją interesują: me-
dycyna. Nie wie jeszcze, na której 
uczelni. 

– Od zawsze chciałam być le-
karzem. Biologia i chemia nie 
idą mi najgorzej, więc czemu nie 
miałabym spróbować? Lubię się 
uczyć i wydaje mi się, że jest to 
zasługa i szkoły, i rodziców. 

W rozmowie z nami Julia Za-
gajewska podkreśla, że nauczy-
ciele z Gimnazjum nr 2 świet-
nie potrafią „zarazić” nauką, co 
w przygotowaniach do konkursu 
szczególnie pozytywnie odczu-
ła ze strony Adama Heince. Pod-
sunął jej wiele ciekawych książek 
do przeczytania, ukierunkował 
na to, jak ma się przygotowywać, 
poświęcił wiele czasu już po lek-
cjach. Bez tej pomocy byłoby jej 
bardzo ciężko.

– Byłam bardzo zadowolona, 
że udało się zostać finalistką. Po-
święciłam na to dużo pracy, więc 

chyba byłabym bardzo zawiedzio-
na, gdyby to się nie udało – powie-
działa nam Julia.

Gimnazjum nr 3 
Adam Surma, trzecioklasista 

z Gimnazjum Nr 3 na Korabce  
w Łowiczu, w tym roku został fi-
nalistą konkursu przedmiotowego 
z biologii. Żeby zostać laureatem 
brakło mu 12 punktów procento-
wych – wykonał poprawnie 78% 
zadań na wojewódzkim etapie 
konkursu, a żeby zostać laureatem 
konkursu trzeba było przekroczyć 
próg 90% punktów. 

– Adam od razu po konkur-
sie zapowiedział, że będzie chciał 
startować w konkursach przed-
miotowych z biologii i chemii, 
gdy będzie uczniem szkoły po-
nadgimnazjalnej. Na pewno bę-
dziemy jeszcze nie raz dumni  
z naszego absolwenta – powie-
działa nam dyrektor „Trójki” 
Wioletta Puszcz. Adam zamierza 
kontynuować edukację w liceum 
pijarskim w Łowiczu. Twierdzi 

też, że ma już sprecyzowane pla-
ny na przyszłość. – Chciałbym  
w przyszłości studiować medy-
cynę – mówi. Jaka specjalizacja?  
– Kardiologia, bo to bardzo cieka-
we – odpowiada od razu. 

Do etapu rejonowego konkursu 
Adam przygotowywał się z pod-
ręczników gimnazjalnych, przed 
etapem rejonowym czerpał wie-
dzę już z repetytorium matural-
nego. – Przygotowywałem się 
od końca września, najwięcej  
w weekendy oraz czasami zamiast 
grania na komputerze czy przeglą-
dania internetu. Tak żeby nie za-
niedbywać innych przedmiotów 
i zajęć – opowiada. W przygoto-
waniach pomagała mu również 
nauczycielka biologii Małgorza-
ta Pełka. 

Próbował swoich sił również 
w konkursie chemicznym, ale 
nie przeszedł etapu rejonowego  
w Skierniewicach. Biologia i che-
mia to nie jedyne pasje Adama. 
Od sześciu lat aktywnie trenuje 
judo pod okiem trenerki Iwony 

Grzegory-Gajda. Jego najwięk-
sze sukcesy w judo to dwukrotne 
siódme miejsce w pucharze Pol-
ski oraz piąte miejsce drużynowo 
wraz z reprezentacją kadry woje-
wódzkiej.

Gimnazjum w Zdunach
– Matematyka od zawsze nie 

sprawiała mi trudności. Z chęcią 
się jej uczyłem i nigdy nie mia-
łem dość – mówi Nikodem Wój-
cik, uczeń klasy III c Gimnazjum 
w Nowych Zdunach, który został 
finalistą konkursu z matematyki. 

W rozmowie z nami przyznaje, 
że w konkursach matematycznych 
brał udział jeszcze w szkole pod-
stawowej, ale nie miały one rangi 
kuratoryjnej. W gimnazjum już  
w drugiej klasie przystąpił do wo-
jewódzkiego konkursu z matema-
tyki, ale nie udało mu się awanso-
wać do etapu rejonowego. Teraz 
było inaczej. 

Dużo pracował nad tym, aby 
dostać się do etapu wojewódzkie-
go. Decyzję o tym, że w konkur-
sie weźmie udział, podjął jeszcze 
w lipcu ubiegłego roku. Od wrze-
śnia pracował już nad tym, co  
w konkursie wybiegało ponad 
program nauczania w gimnazjum, 
np. funkcja liniowa, parametr, try-
gonometria. W przygotowaniach 
bardzo pomagał mu dziadek Ry-
szard Wójcik, emerytowany na-
uczyciel matematyki i fizyki, nie-
gdyś dyrektor technikum przy ul. 
Powstańców (obecnie ZSP nr 3).

Jak nam powiedział Nikodem, 
nauka musiała być intensywna, 
ponieważ pomiędzy poszczegól-
nymi etapami konkursu były w tej 
edycji wyjątkowo małe przerwy 
– zaledwie miesiąc. Zdarzało się 

Adam Surma,�trzecioklasista��
z�Gimnazjum�nr�3�w�Łowiczu,�
został�finalistą�konkursu�
przedmiotowego�z�biologii.
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Julia Zagajewska – finalistka konkursu z historii i Grzegorz Basiński 
– laureat konkursu z WOS.�oboje�z�Gimnazjum�nr�2�w�Łowiczu.
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w latach poprzednich, że odstępy 
były nawet 3-miesięczne. 

– W każdym etapie zrobiłem 
wszystkie zadania – mówi Niko-
dem Wójcik. W etapie wojewódz-
kim został finalistą, zdobywając 
24 pkt. na 30 możliwych. Zaled-
wie 3 pkt. zabrakło mu do statusu 
laureata. – Egzamin musiałem na-
pisać, ale to nie był problem. My-
ślę, że poszedł mi dobrze. Chyba 
najlepiej ze wszystkich – powie-
dział nam, przyznając, że liczy też 
na dobry wynik z angielskiego. 

Po skończeniu gimnazjum Ni-
kodem Wójcik planuje uczyć się 
w klasie matematyczno-fizyczno-
-informatycznej LO im Mikoła-
ja Kopernika w Łodzi. Po matu-
rze chciałby studiować kierunek 
związany z komputerami, nowo-
czesnymi technologiami. Czy  
na politechnice, czy na uniwersy-
tecie – tego jeszcze nie wie. Waż-
niejsze dla niego jest to, aby pójść 
na najlepsze studia, na jakie po-
zwolą mu jego możliwości.

Nikodem, pytany o inne swo-
je zainteresowania, mówi, że in-
teresuje go również informatyka  
i piłka nożna – niedawno został fa-
nem FC Barcelona. Lubi też czy-
tać, z wielkim zainteresowaniem 
przeczytał biografie Steve’a Jobsa 
czy Billa Gatesa, a ostatnio książ-
kę „Jak zdobyć przyjaciół i zjed-
nać sobie ludzi” Dale’a Carnegie. 
Bardzo ją poleca.

Gimnazjum w Popowie
Uczące się w III klasie Gim-

nazjum w Popowie Natalia Sta-
niszewska i Jagoda Aniszew-
ska zostały jedynymi w powiecie 
laureatkami Wojewódzkiego Kon-
kursu Przedmiotowego z Biologii. 
W etapie wojewódzkim uzyskały 

po 90% punktów, które pozwoliły 
im uplasować się na równorzęd-
nym IV miejscu. Uczennice od-
notowały awans w porównaniu do 
roku ubiegłego, kiedy to obie były 
finalistkami tego konkursu. 

Do przedmiotowych zmagań 
przygotowywały się pod kierun-
kiem nauczycielki biologii Ewy 
Barylskiej, która zdradza nam, że 
w dużej mierze przygotowania te 
polegały na ćwiczeniu umiejęt-
ności analizowania i wyciągania 
wniosków z doświadczeń. 

Warto zaznaczyć, że przed 
przystąpieniem do kolejnych eta-
pów konkursu uczennice musia-
ły przeczytać po kilkanaście arty-
kułów „Przyrody Polskiej”, które 
są materiałem obowiązkowym 
w tym konkursie. Nauczycielka 
zdradza nam, że jej podopieczne 
podczas przygotować do konkur-
su rozwiązywały nawet zadania 
maturalne. 

– Przygotowałyśmy się po raz 
drugi do tego konkursu, więc ma-
teriał musiałyśmy jedynie powtó-
rzyć. Żadne z zadań nas nie zasko-
czyło, jedynie niektóre stanowiły 
trudność – w tej kwestii uczennice 
zgadzają się obie. 

Jagoda lubi genetykę, m.in. 
krzyżówki genetyczne, zaś Na-
talia lepiej czuje się w anatomii.  
– Cieszymy się bardzo, bo w koń-
cu trud i praca jaką włożyłyśmy 
zaowocowały – cieszą się uczen-
nice Gimnazjum w Popowie.  
– Razem z Natalią miałyśmy ci-
chą nadzieję, że w końcu nam 
się uda i zdobędziemy wymaga-
ną ilość punktów, aby zdobyć ty-
tuł laureata – dodaje Jagoda. Dzię-
ki swoim osiągnięciom uczennice 
nie pisały w roku egzaminu gim-
nazjalnego z części przyrodniczej. 

Dziewczyny nie ukrywają, że 
obie wiążą swoją przyszłość z me-

Natalia Staniszewska i Jagoda Aniszewska�uczące�się�w�III�klasie�
Gimnazjum�w�Popowie�zostały�jedynymi�w�powiecie�laureatkami�
Wojewódzkiego�konkursu�Przedmiotowego�z�Biologii.
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Łowicz, Łódź�|�ZSP�nr�3�na�ogólnopolskiej�konferencji

Wykłady o masażu, wybitny alpinista  
i zwiedzanie uczelni

Trzy uczennice trzeciej kla-
sy technikum usług fryzjerskich 
w Zespole Szkół Ponadgimna-
zjalnych nr 3 w Łowiczu wzięły 
udział w konferencji naukowej na 
temat współczesnego masażu, ko-
smetologii i medycyny estetycz-
nej. Była to też dla szkoły okazja 
do zawarcia umowy o współpracę 
z kolejną uczelnią wyższą.

Konferencję organizowała 
Wyższa Szkoła Biznesu i Nauk 
o Zdrowiu w Łodzi. Z łowickiej 
szkoły na konferencję pojecha-
ły Natalia Stramik, Natalia Wo-
lanowska i Paulina Zielińska, ich 

nauczycielka przedmiotów zawo-
dowych Marlena Rondoś oraz dy-
rektor szkoły Mirosław Kret. Była 
ona okazją do wysłuchania cie-
kawych prelekcji. Jednym z pre-
legentów był dr Piotr Pustelnik, 
znany himalaista, zdobywca Ko-
rony Himalajów i Karakorum,  
a przy tym chemik. Opowiadał on 
o zdrowiu i typowych dolegliwo-
ściach u uczestników wypraw wy-
sokogórskich. 

Po zakończeniu konferencji de-
legacja ZSP 3 została zaproszona 
przez rektor prof. Teresę Janicką-
-Panek do zwiedzania budynku 

łódzkiej uczelni, z pracownią ma-
sażu i odnowy biologicznej, ko-
smetologiczno-stylizacyjną, podo-
logiczną i technologii żywności. 

Na koniec zostało zawarte po-
rozumienie, na mocy którego 
uczniowie ZSP nr 3 będą mogli 
gościnnie uczestniczyć w zaję-
ciach na Wyższej Uczelni, a także 
w wykładach dotyczących kosme-
tologii, podologii, dietetyki czy 
pedagogiki przedszkolnej i wcze-
snoszkolnej. To już czwarta tego 
typu umowa, zawarta w tym roku 
szkolnym przez dyrektora Kreta  
z uczelniami wyższymi.  tm

Dla Natalii, Pauliny i Natalii był to inspirujący wyjazd.�W�dalszej�perspektywie�powinien�też�przynieść�wiele�
korzyści�szkole.
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Łowicz�|�10�lat�klubu�Seniora�„Radość”

Klub jak drugi dom
27 kwietnia 2007 roku ofi cjalnie zainaugurował działalność łowicki Klub Seniora „Radość”. Galę z okazji jubileuszu 
dziesięciolecia zorganizowano 26 kwietnia tego roku w sali Kina Fenix w Łowickim Ośrodku Kultury. Licznie przybyli 
przedstawiciele władz, instytucji i organizacji pozarządowych, które stale współpracują z klubem.

Uroczystość była okazją do 
podsumowań. Seniorzy zarówno 
składali podziękowania za współ-
pracę osobom i instytucjom ich 
wspierającym, jak i sami przyjmo-
wali podobne podziękowania od 
nich. W gronie przyjaciół klubu 
znaleźli się przedstawiciele władz 
samorządowych, od szczebla wo-
jewódzkiego po gminny, a także 
podległych im instytucji. Ważną 
rolę odgrywają tu współpracują-
ce z klubem szkoły i przedszkola. 
Nie zabrakło też delegacji klubów 
seniora z innych miejscowości. 
Łowicki klub otrzymał wiele upo-
minków i urodzinowych prezen-
tów.

Oprawę całej uroczystości two-
rzyły klubowy chór oraz grupa 
„Uśmiech seniora”. Krystyna Ku-
nikowska i Ewa Tomczak zapre-
zentowały własny wiersz napisany 
z okazji dziesięciolecia.

Wystąpiła także młodzież ze 
szkół współpracujących z klubem. 
Jak zawsze z dużym rozmachem 
zaprezentowała się grupa „Roma” 
z Zespołu Szkół Ponadgimnazjal-
nych nr 3. Wystąpili też uczniowie 
Gimnazjum nr 1, śpiewając pio-
senkę „Ojczyzno ma”. Młodzież 
II LO pomagała natomiast w pro-
wadzeniu i organizacji uroczysto-
ści. 

Piosenki „Matko moja” oraz 
„Mateusz” zaśpiewał zaproszo-
ny na scenę honorowy przyjaciel 
klubu, muzyk ludowy Stanisław 
Madanowski, a chór w podzię-
kowaniu zaśpiewał potem „Walc 
francois” z dedykacją dla niego. 

Uroczystość była nie tylko ju-
bileuszem klubu, ale także jego 

twórczyni i przewodniczącej 
– Anny Bieguszewskiej, kończą-
cej 80 lat. Śmiało można powie-
dzieć, że to jej aktywność, żywio-
łowość i zaangażowanie były i są 
motorem napędowym klubu, któ-
rego bez niej by nie było. Za dzia-
łalność społeczną pani Anna była 
wielokrotnie nagradzana i wyróż-
niana, między innymi tytułem Ło-
wiczanina Roku 2012 przez naszą 
redakcję. Uroczystość zakończo-
no odśpiewaniem „Hymnu senio-
rów”. 10 jubileusz seniorzy da-

lej świętowali następnego dnia, 
na mniej formalnym spotkaniu 
w restauracji „Polonia”.

„radość” to przeszło 
200 osób
W chwili otwarcia klub liczył 

40 członków. Dzisiaj jest ich już 
przeszło 200, w zdecydowanej 
większości są to kobiety – panów 
jest tylko pięciu. Klub ma siedzi-
bę w niewielkim budynku przy ul. 
3 Maja. Z zewnątrz tego zupełnie 
nie widać, ale jest to miejsce tęt-

niące życiem. Każdego dnie moż-
na tam spotkać grupę od 10 do 40 
seniorów, prowadzących towarzy-
skie rozmowy bądź też pracują-
cych w którejś z klubowych sekcji. 

– Po prostu miło tu spędzam 
czas – mówiła nam Maria Gru-
ziel, najstarsza członkini klubu. 
– Jestem osobą samotną jeśli cho-
dzi o rodzinę, natomiast atmosferę 
prawdziwe rodzinną znajduję tu-
taj. Cieszę się, że tak się tu zado-
mowiłam, a nie jestem łowiczanką 
od urodzenia, przybyłam tu swego 
czasu za głosem serca z pięknego 
miasta, jakim jest Zamość. 

– Też jestem samotna, uważam 
klub seniora za mój drugi dom 
– mówiła Krystyna Stabryła. – To 
miejsce, gdzie można porozma-
wiać, pośpiewać, rozegrać partyj-
kę „Tysiąca” czy porobić wyci-
nanki. Jeszcze przed powstaniem 
klubu uważałam, że coś takie-
go powinno powstać i byłam na-
prawdę szczęśliwa, kiedy został 
wybrany burmistrz tak przychyl-
ny tej inicjatywie, kiedy w końcu 
wszystko się udało.

Przytaczane powyżej panie są w 
klubie od początku jego istnienia, 
podobnie jak m.in. Stanisława Ma-
rat, Jan Krupiński, Danuta Gajew-
ska, Janina Wrona czy Janina Fuks.

– Do klubu dołączyłam oko-
ło dwa lata temu, za namową Ani 
Bieguszewskiej, którą znałam 
wcześniej – mówi z kolei Krysty-
na Banaszkiewicz. – Zaczęło się 
od wyjazdu do Dźwirzyna, po-
tem zaczęłam zaglądać do klubu, 
a obecnie działam tam więcej niż 

we własnym domu. Klub daje mi 
szansę realizowania się, pochło-
nął wszystkie moje pasje, od go-
towania przez ogródek, po śpiew 
w chórze. 

aktywnie 
na wielu polach
W ramach klubu działa chór, 

którego kierownikiem jest Ma-
ria Nierobisz, a jej zastępczynią 
Janina Fuks. Warto tu też wspo-
mnieć o jego pierwszej przewod-
niczącej – Zofi i Pisarkiewicz. 
Nad przygotowaniem chórzystów 
od ubiegłego pracuje młody ło-
wicki muzyk Szymon Mońka, 
który też dla nich gra (wcześniej 
chór śpiewał bez akompaniamen-
tu). Pod jego okiem seniorzy zro-
bili znaczące postępy w śpiewa-
niu. Chór uczestniczy w różnych 
uroczystościach i imprezach, 
a jego chlubą są nagrody i wy-
różnienia przywożone z prze-
glądów w Skierniewicach, Łę-
czycy, Głownie, Sieradzu czy 
Krośniewicach. W 2011 r. wystąpił 
w profesjonalnym spektaklu „Te-
atr Maat Projekt” na deskach Te-
atru Lubelskiego. Chór dobiera 
repertuar, który ma oddawać cha-
rakter zespołu, dodawać energii 
i pokazywać radość życia. 

W ramach klubu działa też 
grupa artystyczna „Uśmiech 
seniora” (dawniej pod nazwą 
„Z przymrużeniem oka”). Po-
wstała ona dwa lata temu i było 
w niej sześcioro członków, dziś 
jest już ich dwa razy więcej. Jej 
kierownikiem jest Włodzimierz 

Solarek. Grupa zajmuje się głów-
nie przygotowywaniem i pre-
zentowaniem programów kaba-
retowych, ale też recytowaniem 
poezji, zarówno klasyków, jak 
i piszących wiersze klubowiczek. 
Skecze piszą wspomniany już 
pan Solarek, a także Jerzy Kukie-
ła, Krystyna Kunikowska, Kry-
styna Banaszkiewicz i Władysła-
wa Godziszewska. 

Coraz większe jest w klubie 
grono piszących poezję – przez 
długi czas robiły to w klubie trzy 
Krystyny – Kunikowska, Kopeć 
i Czerwińska. Od niedawna ak-
tywne na tym polu stały się też 
Ewa Tomczak, Krystyna Banasz-
kiewicz, Krystyna Zakrzewicz 
czy Władysława Godziszewska. 
W głośne czytanie poezji angażu-
ją się też wszyscy chętni członko-
wie klubu. Oprócz tego w klubie 
są sekcje wycinankarska i bibuł-
karska.

Szczególnie ważną dla senio-
rów formą działania jest współpra-
ca ze szkołami czy przedszkolami, 
która pozwala im na bliższy kon-
takt z młodzieżą i dziećmi. Moż-
na tu wymienić dla przykładu 
realizowany w II LO projekt „Ło-
wicki senior – żywa lekcja histo-
rii”, udział przedstawicielek klu-
bu w spotkaniu z cyklu „Ludzie 
z pasją” w ZSP nr 3, cykl spotkań 
z głośnym czytaniem poezji czy 
konkurs plastyczny „Nasi przyja-
ciele”.

Zwiedzają 
nie tylko Polskę
„Radość” współpracuje z in-

nymi klubami z powiatu łowic-
kiego, województwa łódzkiego 
czy nawet z miejscowości odle-
głych, jak Łeba, Reda, Dźwirzy-
no, Nekla czy Czerwonak. Wiąże 
się to też z wyjazdami i z gosz-
czeniem u siebie przyjaciół. Nie 
było zresztą roku, w którym klu-
bowicze nie mieliby dłuższego 
wyjazdu. Byli w wielu miejscach 
w kraju, a także za granicą 
– w Wilnie czy w Montoire-sur-
-le-Loir. Gdyby seniorzy mie-
li wybrać jedno ulubione miej-
sce na wczasy, wskazaliby Dom 
Wczasowy „Riviera” w Dźwi-
rzynie, do którego po raz kolejny 
wybierają się pod koniec maja. 
Takie wczasy to nie tylko wypo-
czynek, ale też okazje do prezen-
towania działalności klubu. 

Są też krótsze wycieczki czy 
wyjazdy do kina lub teatru. Przy-
najmniej raz w roku grupa jest 
w Teatrze Narodowym, ostat-
nio na „Traviacie”. Współpracu-
je tam z teatrolog Elżbietą Detko, 
która wygłasza dla nich wprowa-
dzenia do spektakli, a także opro-
wadza po ciekawych miejscach 
w Warszawie. Przynajmniej raz 
w miesiącu seniorzy są też w któ-
rymś z łódzkich teatrów.

Wielu łowickich seniorów nie 
ukrywa, że gdyby nie klub, praw-
dopodobnie siedzieliby w do-
mach, a miejsca, które zwiedzają, 
oglądaliby co najwyżej w telewi-
zji. 

Aktualności
W�chwili�otwarcia�klub�
liczył�40�członków.�
Dzisiaj�jest�ich�
już�przeszło�200.

REkLaMa

Klubowicze w swojej siedzibie. Przewodnicząca�anna�Bieguszewska�prezentuje�dyplom�za�wysokie�miejsce�w�rozstrzygniętym�niedawno�plebiscycie�
Dziennika�Łódzkiego�„kobieta�Przedsiębiorcza�Województwa�Łódzkiego”.
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Warszawa |�olimpiada�Wiedzy�i�umiejętności�Rolniczych

Sukces uczniów ze Zduńskiej Dąbrowy
w etapie okręgowym
3 uczniów Zespołu Szkół Centrum Kształcenia Rolniczego w Zduńskiej Dąbrowie awansowało do ogólnopolskiego 
finału Olimpiady Wiedzy i Umiejętności Rolniczych. W etapie okręgowym Justyna Banasiak, Krystian Królikowski  
oraz Jakub Łąpieś zajęli drugie miejsca w blokach tematycznych: architektura krajobrazu, weterynaria i produkcja roślinna. 
Ich indywidualne sukcesy sprawiły, że szkoła uplasowała się na II miejscu w okręgowych eliminacjach tej olimpiady. 

Olimpiada Wiedzy i Umiejęt-
ności Rolniczych to jedna z naj-
starszych i najbardziej presti-
żowych olimpiad w dziedzinie 
rolnictwa, odbywa się pod patro-
natem Ministerstwa Edukacji Na-
rodowej oraz Ministerstwa Rol-
nictwa i Rozwoju Wsi. Głównym 
jej organizatorem jest Uniwersy-
tet Przyrodniczo-Humanistyczny 
w Siedlcach. Tegoroczna edycja 
jest już 41. 

W każdym z etapów (szkolny, 
okręgowy i ogólnopolski) uczest-
nicy rywalizują ze sobą w 10 blo-
kach tematycznych. W każdym  
z nich najpierw mają do rozwią-
zania test składający się z 60 py-
tań, po nim zadania praktyczne. 
Olimpiada nie należy do łatwych, 
ale cieszy się dużym zaintereso-
waniem uczniów szkół średnich. 
W tym roku, w etapie okręgo-
wym, który rozegrany został 21 
kwietnia w Szkole Głównej Go-
spodarstwa Wiejskiego w War-
szawie, konkurowało 192 uczest-
ników.

Uczniowie z ZS CKR przy-
gotowywali się do olimpiady 
pod kierunkiem: Agnieszki Pie-
sik – nauczycielki przedmiotów 
zawodowych z zakresu architek-
tury krajobrazu; Jolanty Bilskiej  
– nauczycielki produkcji roślin-
nej i Rafała Ulanowskiego – leka-
rza weterynarii. 

Młodzież ze Zduńskiej Dąbro-
wy „obstawiła” aż 7 bloków te-
matycznych, a w wymienionych 
na wstępie 3 udało im się zająć 
drugie miejsca. Justyna Bana-
siak, startująca w bloku architek-
tura krajobrazu, jest uczennicą 
klasy III technikum kształcące-
go właśnie w tym zawodzie. Kry-
stian Królikowski to uczeń klasy 
III Technikum Weterynarii. Ja-
kub Łąpieś jest maturzystą – wła-
śnie skończył klasę IV w Tech-
nikum Rolniczym. Cała trójka 
otrzymała nagrody i awans do fi-
nału, który zaplanowano na 2-3 
czerwca w Lublinie. 

To są ich  
wymarzone kierunki
Justyna Banasiak powiedzia-

ła nam, że kończąc gimnazjum  
w ostatniej chwili zdecydowała się 
na Technikum Architektury Kra-
jobrazu, choć wcześniej myślała  
o tym, aby kształcić się w szkole 
na profilu biologiczno-chemicz-
nym. Ocenia, że dokonała dobrego 
wyboru, lubi projektować i spra-
wia jej to przyjemność. – Zdol-

ności plastycznych może specjal-
nie nie ma, ale z projektowaniem 
radzę sobie – mówi skromnie. 
Za rok, po maturze, planuje pod-
jąć studia w tym samym kierunku 
lub pokrewnym na SGGW. Po ich 
ukończeniu chciałaby projekto-
wać i realizować ogrody. 

Pytana o olimpiadę, mówi, że 
etap okręgowy nie był dla niej 
specjalnie trudny, choć decydując 
się na udział w OWiUR musia-
ła przyswoić pewne zagadnienia, 
które w technikum będzie miała 
dopiero w IV klasie, np. dotyczą-
ce małej architektury, jaką stosuje 
się w parkach lub ogrodach, np. 
pergole czy suche murki. W jej 
bloku, czyli architekturze krajo-
brazu, w etapie okręgowym brało 
udział około 20 osób.

Krystian Królikowski o we-
terynarii myślał od zawsze. Po 

ukończeniu technikum chciał-
by studiować na tym kierunku  
w Lublinie lub w Warszawie. 
Między innymi dlatego zdecydo-
wał się na udział w olimpiadzie 
(po raz pierwszy już w klasie II), 
ponieważ jej laureaci otrzymują 
indeksy. 

Pytany o to czy chciałby  
w przyszłości być lekarzem we-
terynarii leczącym zwierzęta go-
spodarskie czy domowe, przy-
znaje, że bardziej interesuje go 
praktyka przy zwierzętach ma-
łych. Zresztą z myślą o tym pra-
cuje już jako wolontariusz w jed-
nej z lecznic weterynaryjnych  
w Kutnie, gdzie mieszka. 

Do olimpiady musiał się przy-
gotowywać. W jego ocenie oko-
ło połowy zagadnień, które są  
na niej wymagane, wykracza 
poza program nauczania w tech-
nikum weterynaryjnym. Różni-
ca ta widoczna była zwłaszcza 
podczas zadań praktycznych, 
gdy musiał wystawić zaświad-
czenie nt. wścieklizny (to znaczy 
świadectwo zdrowia, potwierdze-
nie, że zwierzę nie ma wściekli-
zny – przyp. red.) oraz odpowie-

dzieć na pytania czy szczepienie 
psa przeciw wściekliźnie jest 
obowiązkowe i od jakiego wieku 
można szczepić. Koleje pytania 
dotyczyły objawów i diagnostyki 
koksydiozy u kur. 

Jakub Łąpieś przyznaje, że po-
chodzi z rolniczej rodziny (ro-
dzice prowadzą gospodarstwo  
w Rząśnie) i sam też chciałby 
przyszłość związać z rolnictwem. 
Zanim to się jednak stanie, chce 
studiować rolnictwo na SGGW. 

Z myślą o studiach, ale też po 
to, aby się sprawdzić, zdecydo-
wał się na udział w olimpiadzie. 
Już w ubiegłym roku dostał się 
do finału ogólnopolskiego, ale in-
deksu nie udało mu się zdobyć. 
Zyskał za to maksymalną ilość 
punktów z egzaminu zawodowe-
go na technika rolnika, choć nie 
musiał do niego przystępować. 

W tym roku znów zgłosił się do 
olimpiady. W etapie okręgowym 
jako zagadnienia praktyczne miał 
wskazać nasiona roślin, które na-
dają się na międzyplon ozimy, 
opisać technologię uprawy psze-
nicy (od zespołu uprawek pożniw-
nych po roślinie wcześniej upra-
wianej na danym polu, po zbiór) 
i rozpoznać trawy w próbce sia-
na i określić ich jakość w żywie-
niu zwierząt. Poradził sobie z tym.

– Łatwo nie było, trochę cza-
su poświęciłem, aby się przygo-
tować. Tam jest ostra rywalizacja, 
bo każdy chce zająć jak najlepsze 
miejsce – mówi maturzysta. 

W najbliższym czasie zamie-
rza skupić się na maturze, która 
nie będzie mu kolidowała z fina-
łem olimpiady w Lublinie, w któ-
rym chce wziąć udział. 

Z Blichu tym razem 
tylko Jakub
W tym roku w eliminacjach 

okręgowych olimpiady udział 
wzięło 13 uczniów Zespołu Szkół 
Ponadgimnazjalnych nr 2 na Bli-
chu, jednak szczęście uśmiech-
nęło się tylko do jednego z nich 
– do Jakuba Bogusza, ucznia IV 
klasy Technikum kształcącego  
w zawodzie mechanizacja rolnic-
twa, który zakwalifikował się do 
finału ogólnopolskiego OWiUR 
w bloku mechanizacja rolnictwa. 

Podobnie jak pozostali uczest-
nicy olimpiady, Jakub odpowia-
dał najpierw na pytania testowe, 
potem zaś wykonywał trzy za-
dania w części praktycznej. Po-
ziom trudności ocenił na śred-
ni. W teście, jak przyznał, trafił 
na wiele pytań, które przerabiał 
w trakcie przygotowań. Jedno  
z pytań, z którymi miał trudności, 
dotyczyło dopłat bezpośrednich  
i ich rodzajów. W części prak-
tycznej otrzymał trzy zadania: 
wykonać codzienny przegląd cią-
gnika, wyregulować siewnik oraz 
przygotować gwintownik do wy-
konania gwintu, przez dobór od-
powiedniej wielkości gwintow-
nika. Te zadania także nie były 
trudne. Jak przyznał, ma stały 
kontakt z maszynami rolniczymi 
w rodzinnym gospodarstwie.

Jakub jest zadowolony ze swe-
go startu w eliminacjach, za-
jął trzecie miejsce i dostał się do 
ogólnopolskiego finału. Wcze-
śniej, w czasie trzykrotnych star-
tów, nie miał tyle szczęścia.  

mwk, tb

REkLaMa

REkLaMa

Młodzież�ze��
Zduńskiej�Dąbrowy�
„obstawiła”��
aż�7�bloków�
tematycznych,�
a�w�3�udało�im�się�
zająć�drugie�miejsca.

trójka uczniów ze Zduńskiej Dąbrowy,�która�dostała�się�do�finału�olimpiady�Wiedzy�i�umiejętności�Rolniczych,�z�dumą�pokazuje�dyplomy.�
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�20 kwietnia: henryk�
Fabjański,�l.69;�Wiesława�
żółtak,�l.76;�Bernard�
Stanisław�Doardo,�l.72.

�21 kwietnia: Barbara�
Lewandowska,�l.84;�czesław�
Bartoszuk,�l.81,�Głowno;�
krzysztof�kazierski,�l.62.

�22 kwietnia: janina�
Szymańska,�l.82;�jolanta�
Dudek,�l.62,�Łowicz.

�23 kwietnia: cecylia�
Mitek,�l.91,�jamno;�
Włodzisława�Miśkiewicz,�l.73,�
Warszewice.

�24 kwietnia: janina�

Markowska,�l.60,�jamno.�
Irena�Tomaszkiewicz,�l.82;�
Maria�Lis,�l.90.

�25 kwietnia: Grzegorz�
Dąbrowski,�l.41;�janina�
Stań,�l.85,�Łowicz;�andrzej�
Brodecki,�l.66.

�26 kwietnia: Witold�
Śliwkiewicz,�l.57.

�27 kwietnia: Zofia�
Bogucka,�l.88;�Tomasz�
Paliwoda,�l.39,�Łowicz.

�29 kwietnia: janina�
Panek,�l.87,�jastrzębia;�

�2 maja: jerzy�
Wawrzyńczak,�l.72,�Łowicz.

 Władysława Cieślak 
   (1923-2017)
Wychowywała�się�
w�pobożnej�i�patriotycznej�
rodzinie,�przejmując�jej�
wartości.�Dowiodła�tego�
w�sposób�największy�
z�możliwych�–�narażając�
własne�życie�za�okupowaną�
ojczyznę�–�jako�łączniczka,�
żołnierz�armii�krajowej.�
Po�wojnie�żyła�skromnie,�
wraz�z�mężem�utrzymując
w�Bednarach�
gospodarstwo.�
nie�znaczy�to,�że�zamknęła�
się�na�świat.�Przeciwnie�–�
interesowała�się�bieżącymi�
wiadomościami,�często�
bywała�w�Łowiczu,
dużo�też�podróżowała
po�Polsce�i�świecie,�głównie�
do�miejsc�związanych
z�wiarą�katolicką.�
Była�osobą�głęboko�
wierzącą�i�pobożną.�

Władysława Zając 
przyszła na świat 
9 kwietnia 1923 roku 
w Kompinie, która 
wówczas była siedzibą 
gminy. Była córką 
rolników Anieli i Pawła.

Jej ojciec po kryjomu prze-
niósł się tam z okolic Iłowa, aby 
uniknąć poboru do armii carskiej. 
Bliskie mu były postawy patrio-
tyczne i społecznikowskie. W ro-
dzinnym domu Zająców często 
słyszało się opowieści o wojnach, 
powstaniach i działalności prze-
ciwko okupantom. To on, wraz 
ze Stanisławem Anyszką i Teo-
fi lem Wajdą, zrywali carskie orły 
z budynku szkoły. W czasach po-
koju Paweł starał się edukować 
sąsiadów. Prenumerował na przy-
kład gazetę rolniczą, której tre-
ści omawiał z mieszkańcami wsi. 
Być może to zaraziło Władysła-
wę pasją czytania, bo do końca 
życia często sięgała po gazety 
i książki. 

Aniela i Paweł mieli pięcioro 
dzieci, oprócz Władysławy jesz-
cze troje synów i córkę. Dwaj 
bracia, najstarsi w rodzeństwie, 
wnieśli wielkie zasługi dla Pol-
ski w czasie II wojny światowej. 
Najstarszy, Konstanty, jako ofi cer 
Wojska Polskiego w 1939 roku 
brał udział w obronie Warsza-
wy. Po upadku stolicy dostał się 
do niewoli, więziono go w obo-
zie koło Żyrardowa. Po ucieczce 
przedostał się do Kompiny, gdzie, 
wierny przysiędze ofi cerskiej, 
wraz z bratem Czesławem przy-
stąpił do zawiązywania komór-
ki konspiracyjnej Służby Zwy-
cięstwu Polski (później Związku 
Walki Zbrojnej, następnie Armii 
Krajowej), której został dowód-
cą. Konstanty działał pod pseu-
donimami „Zbigniew”, „Males” 
czy „Maks”. Czesław, ps. „Lis”, 
zajmował się wywiadem, obsłu-
gą radia i łącznością z wioska-
mi w okolicy Kompiny. Również 
ich matka, Aniela, brała udział  
w konspiracji, pomagała w kol-
portowaniu zakazanych pism 
i książek.

„Malinka”
Pod wpływem patriotycznych 

wzorców i tradycji rodzinnych 
do konspiracji przystąpiła także 
Władysława. W latach 1943-1945 
działała w niej pod pseudonimem 
„Malinka”. Przeżyła wiele dra-
matycznych chwil, wielokrotnie 
ryzykując życie. Często opowia-
dała o tym w gronie rodzinnym 
czy wśród zaufanych znajomych 
– bo wobec innych, ze zrozumia-
łych względów, zachowywała 
dużą ostrożność.

Wspominała na przykład, jak 
w Łowiczu zaczepił ją Niemiec, 
który prawdopodobnie chciał ją 
zgwałcić – jako młoda, piękna 
blondynka, często wpadała im 
w oko. Tymczasem pod stani-
kiem miała wówczas schowane 
konspiracyjne ulotki. Na pocze-
kaniu wymyśliła wytłumaczenie, 
że idzie do szpitala odwiedzić 
chorą matkę. Niemiec na słowo 
„krank” przestraszył się i zosta-
wił ją w spokoju, prawdopodob-
nie obawiał się jednej z panują-
cych wówczas groźnych chorób 
zakaźnych. Innym razem dotar-
ła do Bednar z wiadomością dla 
Ambroziaka, który miał w domu 
ukrytą radiostację. Natychmiast 
pojawili się sąsiedzi, którzy o ni-
czym nie wiedzieli, zaczęli dopy-
tywać: „Co u ciebie robi ta Kom-
pinianka?”. Ten zachował spokój, 
odpowiedział, że po prostu zgu-
biła drogę do domu i chciała
o nią zapytać. Uwierzyli – a do 
dziś nie wiadomo czy nie było 
wśród nich jakiegoś donosiciela.

Podczas okupacji współpra-
cowała z całym szeregiem wy-
bitnych, zasłużonych postaci. 
Można tu wymienić jako przy-
kład księcia Janusza Radziwił-
ła, państwa Wegnerów, u których 
w domu ukrywała się, gdy jej oj-
ciec i bracia byli na Gestapo, Ta-
deusza Modraka czy wielu sza-
roszeregowców, w tym Stefana 
Wysockiego, dzisiaj księdza pra-
łata. Z wieloma z nich utrzymy-
wała żywe kontakty do końca.

W 1945 roku pani Władysława 
wyszła za Jana Cieślaka z Bed-
nar, którego znała już przed woj-
ną, jak zresztą wszyscy miesz-

kańcy gminy – pracował bowiem 
jako listonosz. On również 
w czasie okupacji zapisał w swo-
im życiorysie chwalebne zgłoski. 
Wstąpił do Szarych Szeregów. 
Był w tym czasie zatrudnio-
ny jako SOK-ista na stacji PKP 
w Bednarach. Liczył jeżdżące 
z wojskami niemieckimi pociągi, 
by przekazywać informację Kon-
stantemu Zającowi, z którym ści-
śle współpracował. 

Seniorka 
w dużej rodzinie
Po wyjściu za mąż pani Wła-

dysława przeprowadziła się 
do męża, do Bednar. Szybko zży-
ła się z tą miejscowością. Działa-
ła aktywnie w tamtejszym Kole 
Gospodyń Wiejskich. Podobnie 
jak w domu rodzinnym, zajmo-
wała się pracą w gospodarstwie. 
Wychowali troje dzieci: Halinę, 
Wiesława i Danutę. Z czasem 
doczekała się pięciorga wnucząt 
i czworga prawnucząt. Często 
była gospodynią rodzinnych spo-
tkań, w czasie których chętnie 
dzieliła się swoimi wspomnienia-
mi z dzieciństwa i młodości. 

Z dumą mówiła na przy-
kład o tym, że Kompina jako je-
dyna obok Godzianowa wieś 
w okolicy, była zelektryfi kowa-
na, przez co dużo pasażerów, wi-
dząc światła w oknach, wysiada-
ła na stacji w Bednarach, myśląc, 
że dojechali już do Łowicza. Lu-
biła też opowiadać jak śpiewała 
w kościelnym chórze w Kompi-
nie, podkreślając, że nie był to 
zwykły chór – śpiewał na trzy 
głosy, zdobywał nagrody na wo-
jewódzkich przeglądach. Miło 
wspominała jak członkowie chó-
ru ubrali się w wełniaki i na ro-
werach pojechali do garnizonu 
w Skierniewicach śpiewać dla 
wojska. Żołnierze byli zdumieni 
i zaskoczeni poziomem prezen-
towanym przez chór, aż podczas 
mszy świętej ksiądz musiał ich 
upominać, by patrzyli się na oł-
tarz, nie na śpiewających. To tylko 
jedna z licznych opowieści, który-
mi chętnie dzieliła się z rodziną.

Mąż Jan zmarł w 1980 roku. 
Również cała czwórka rodzeń-
stwa odeszła przed panią Włady-
sławą, przez co stała się ona se-
niorką i głową całej rodziny.

Nie zapominała też o krew-
nych. Losy rodziny jej brata 
Konstantego były zawiłe, bo-
wiem syn (jej bratanek) wyemi-
grował do Ameryki Południo-
wej, był dyrygentem fi lharmonii 
w Bogocie i wyszedł za Kolum-
bijkę. Mimo to, jego syn, tak-
że muzyk, zamieszkał w Polsce 
i tu założył rodzinę. Z wielkim 
wzruszeniem pani Władysława 
przyjęła wiadomość, że prawnu-
czek Konstantego otrzymał imię 
po pradziadku. Na jej prośbę syn 
kupił dla małego Kostka lalkę 
łowicką. Niestety, nie zdążyła 
mu jej wręczyć. 

Bóg, honor, ojczyzna
– Była wielką patriotką, wiel-

ką... – wspomina syn Wie-
sław. – Zawsze też podkreślała, 
że wszystko, co miała w życiu, 
miała dzięki Bogu, Kościołowi 
i rodzinie. 

Władysława Cieślak z d. Zając (1923-2017)

REkLaMa

RZut OKieM�|�50�LaT�oD�ŚMIERcI

Delegacje władz Łowicza oraz tutejszego PttK 27 kwietnia złożyły 
kwiaty oraz zapaliły znicze na grobie Maurycego Klimeckiego.�
Minęła�właśnie�50.�rocznica�śmierci�wybitnego�propagatora�Łowicza�
i�okolic�Łowicza,�odznaczonego�m.in.�odznaką�Zasłużonego�Działacza�
kultury,�Zasłużonego�Działacza�Turystyki,�Złotą�odznaką�honorową�
PTTk�oraz�licznymi�odznaczeniami�państwowymi.�Symboliczne�
znaczenie�miało�to,�że�w�delegacji�PTTk�znaleźli�się�uczestnicy�kursu�
przewodnickiego�–�to�właśnie�Maurycy�klimecki�zorganizował�przed�laty�
pierwszy�taki�kurs�w�Łowiczu.oprac. tm
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W tej rubryce zamieszczamy fotografie noworodków, 
które w dniach poprzedzających wydanie tego numeru 
tygodnika urodziły się w szpitalach w Łowiczu  
i w Głownie, wraz z datą i godziną tej szczęśliwej dla 
rodziców chwili. Dziękujemy rodzicom, którzy zgodzili 
się na publikację i życzymy dużo radości z powiększenia 
rodziny. Każde nowo narodzone dziecko witamy 
serdecznie w naszej lokalnej społeczności. A jeśli Wasze 
dziecko urodziło się w tych dniach w jakimś innym 
szpitalu – prosimy, przyślijcie nam fotografię i dane 
(redakcja@lowiczanin.info) – także z przyjemnością  
je zamieścimy. Redakcja

Często, kiedy po ciężkiej pra-
cy na polu wracała do domu, 
siadała z książką czy z gazetą 
i długo czytała. Prenumerowa-
ła „Słowo Powszechne”, dopó-
ki wychodziło, i „Rycerza Nie-
pokalanej”. Interesowały ją też 
sprawy bieżące, lubiła wiedzieć 
co dzieje się w Polsce i na świe-
cie. – Jej umysł był żądny wie-
dzy i chłonny, pracował jak kom-
puter, a nawet lepiej, bo się nie 
zawieszał – wspomina syn Wie-
sław. – Jeszcze na dwa dni przed 
śmiercią, w wieku 94 lat, koja-
rzyła wszystkie fakty z niezwy-
kłą precyzją. 

Syn Wiesław nazwał ją też 
„Pierwszym pielgrzymem Bed-
nar”, nikt w okolicy nie odwie-
dził bowiem tylu miejsc kultu 
co ona. Jak mówi syn – zwie-
dziła chyba wszystkie sanktu-
aria w Polsce. Była też w Lour-
des, Watykanie i Ziemi Świętej. 
W Domu Polskim w Jerozolimie 
zwróciła uwagę, że jest tam ko-
lekcja strojów ludowych z róż-
nych stron Polski, ale akurat ło-
wickiego w niej nie ma. Zaraz 
po powrocie kupiła lalkę, na któ-
rą własnoręcznie uszyła i wy-
haftowała strój ludowy, wzoro-
wany na prawdziwych. Poprzez 
znajomego księdza przesłała tak 
ubraną „łowiczankę” do Ziemi 
Świętej, do sióstr elżbietanek. 

Wyhaftowała też wizerunek 
orła w koronie, który jej brat 
Konstanty wraz z Janem We-
gnerem przekazali św. Janowi 
Pawłowi II podczas jego pierw-
szej pielgrzymki papieskiej  
w Warszawie.

Dopóki mogła, uczestniczyła 
we wszystkich najważniejszych 
uroczystościach patriotycznych 
w Łowiczu, takich jak święta 
3 maja, 15 sierpnia, 11 listopa-
da czy wreszcie ta najważniej-
sza łowicka rocznica – 8 marca. 
– Wiedziałem, że mama musi 
być na rocznicy odbicia „Cy-
fry” – wspomina syn Wiesław.  
– Chyba by się rozchorowa-
ła, gdybym jej nie zawiózł, tak 
bardzo to przeżywała. Dopóki 
mogła, to stała przy sztandarze  
na baczność. Pamiętam, że ks. 
Stefan Wysocki, kiedy szedł 
do samochodu odpocząć albo 
schronić się przed zimnem, czę-
sto mówił jej: „Ty jesteś mło-
da, to możesz stać”. To był taki 
jego stały żart, ksiądz prałat wie-
dział, że naprawdę jest od mamy 
młodszy.

Zaangażowanie pani Włady-
sławy w uroczystości i nie tyl-
ko, podkreśla również burmistrz 
Łowicza Krzysztof Jan Kaliński. 
– Zawsze dzielnie stała, pełni-
ła wartę, pod koniec już o lasce 
– wspomina. – Często też mnie 
odwiedzała, najpierw jako na-
uczyciela historii, później jako 
burmistrza. Nawet jadąc na jej 
pogrzeb, powiedziałem do żony, 
że tyle razy jeździła do mnie, 
że teraz ja po prostu muszę po-
jechać do niej. Zapamiętam 
ją jako bardzo szczerą, ciepłą  
i uśmiechniętą osobę, z bardzo 
optymistycznym nastawieniem  
i życzliwością wobec ludzi. 

25 listopada 1999 roku pani 
Władysława została odznaczona 
Krzyżem Partyzanckim podczas 
łowickich obchodów 60. roczni-
cy powstania Polskiego Państwa 
Podziemnego. Z kolei 9 listopada 
2001 roku była jedną z członków 
Związku Żołnierzy Armii Krajo-
wej Oddziału w Łowiczu, awan-
sowanych na stopień oficerski 
podczas połączonych sesji rady 
miejskiej i rady powiatu. 

Zmarła 4 marca 2017 r., a 11 
marca spoczęła na cmentarzu 
parafii św. Maciej Apostoła i św. 
Małgorzaty w Bednarach.   tm

REkLaMa

Julia Kołodziejczyk,�ur.�20.04�
2017�r.,�dł.�57�cm,�waga�3.340�g,�
córka�Pauliny�i�Michała,��
zam.�Łowicz.

Aleksander Jóźwiak,��
ur.�21.04.2017�r.,�godz.�6:10;�dł.�55�
cm;�waga�3.110�g;�syn�Pauliny��
i�kamila;�zam.�Głowno.

Miłosz Pełka,�ur.�21.04.2017�r.,�
godz.�23:50,�dł.�55�cm,�waga:�
3.060�g,�syn�Eweliny�i�Pawła,��
zam.�jamno.

Antoni Szydlik,�ur.�22.04.2017�r.,�
godz.�14.25;�dł.�53�cm;�waga�
3.470�g;�syn�Barbary�i�Mariusza;�
zam.�Rokitnica.

Maja Kaźmierczak,��
ur.�22.04.2017�r.,�godz.�3.30;�dł.�54�
cm;�waga�3.080�g;�córka�anny��
i�Mariusza;�zam.�Dzierzgów.

Aleksander Walczak,�ur.�
23.04.2017�r.,�godz.�23:45,�dł.�60�
cm,�waga:�4.340�g,�syn�Dominiki��
i�adama,�zam.�Łowicz.

Franek Czapnik,�ur.�23.04.2017�
r.,�godz.�13:45,�dł.�54�cm,�waga:�
3.500�g,�syn�Marii�i�adriana,��
zam.�Łaguszew.

Krystian Kowalski,�ur.�25.04.2017�
r.,�godz.�11:10,�dł.�55�cm,�waga:�
3.400�g,�syn�karoliny�i�Piotra,��
zam.�czatolin.

Pola Kwestarz,�ur.�27.04.2017�r.,�
godz.�14:10,�dł.�51�cm,�waga:�
2.400�g,�córka�Marty�i�Marcina,�
zam.�Domaniewice.

Wiktoria Nicola Jabłońska,��
ur.�27.04.2017�r.,�godz.�22:10,�
dł.�56�cm,�waga:�3.196�g,�córka�
Marzeny�i�artura,�zam.�Łowicz.

Sabinka Gotowiec,  
ur.�28.04.2017�r.,�godz.�10:30,�
dł.�57�cm,�waga:�3.700�g,�córka�
Magdaleny�i�Piotra,�zam.�Łowicz.

Nikola Więckowska,��
ur.�01.05.2017�r.,�godz.�7:00,�dł.�55�
cm,�waga:�3.650�g,�córka�kingi��
i�Tomasza,�zam.�Zabostów�Duży.

Kornelia Kośmider,  
ur.�02.05.2017�r.,�godz.�5:45,��
dł.�54�cm,�waga:�3.500�g,�córka�
Sylwii�i�Piotra,�zam.�Skowroda.

Aleksandra Łucja Koza,��
ur.�30.04.2017�r.,�godz.�22:30,��
dł.�56�cm,�waga:�3.600�g,�córka�
Marty�i�Grzegorza,�zam.�Boczki.

Łowicz�|�Wiosenny�koncert�w�„Stokrotce”�

Przedszkolaki wyczekują ciepłej i słonecznej wiosny
Dzieci z czterech  
grup przedszkolnych  
ze „Stokrotki” przy  
ul. Ułańskiej w Łowiczu 
wystąpiły w dwuczęściowym 
Wiosennym Koncercie dla 
swoich kolegów i rodziców.

W czwartek, 26 kwietnia, swo-
je programy artystyczne prezento-
wały na scenie „Biedronki”, „Mo-
tylki”, „Krasnoludki” i „Kubusie 
Puchatki”. Publiczność rozbawiła 
scenka „Motylków”, które w za-
bawny sposób przedstawiły Jana, 
który zapadł w zimowy sen i nikt, 
poza ciepłą i kolorową Panią Wio-
sną, nie był go w stanie zbudzić. 

Dzień później, 27 kwietnia, 
odbyła się druga część koncer-
tu, w której wystąpiły „Wiewiór-
ki”, „Pszczółki” i „Muchomorki”. 
Przedszkolaki z każdej grupy były 
przebrane w stroje m.in. zwierząt, 
kwiatów, drzew i pór roku. W trak-
cie swoich programów deklamo-
wały wierszyki i śpiewały piosenki 
o wiośnie. – Czekamy na wiosnę, 

bo wtedy jest ciepło i jest dużo 
kolorowych kwiatów – mówiły 
nam Kasia, Zuzia, Natalka i Seba-
stian z grupy „Kubusie Puchatki”. 

W obu dniach sala, w której 
odbywał się koncert, została wy-
pełniona po brzegi. Gośćmi byli 
głównie rodzice, którzy z dumą  
i czasem łzą w oku podziwiali swo-
je pociechy. Większość z nich reje-
strowała występ z udziałem swoje-
go dziecka na telefonie. – Bardzo 
mi się podobały występy, jestem 
dumna z dzieci, że tak ładnie po-
wiedziały – mówiła nam Eweli-
na Tataj, mama Blanki i Adriana. 

– Wiosenny koncert ma już  
w naszym przedszkolu kilkulet-
nią tradycję. Godzinne występy 
to jednak dla naszych dzieci już 
długo, dlatego podzieliliśmy je na 
dwie części – mówiła nam o po-
wodach dwudniowego koncertu 
nauczycielka Beata Więcek.  aa 

Kolorową galerię zdjęć moż-
na oglądać na naszej stronie Lo-
wiczanin.info.

W wiosennym koncercie nie�mogło�zabraknąć�głównej�bohaterki�–�Pani�Wiosny.�To�na�nią�przedszkolaki�tak�
czekają.
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Gmina Łowicz�|�już�blisko�dwa�lata�produkcji�szumiących�misiów�

Serce Szumisia bije w Jamnie
W czerwcu 2017 roku swoje 2. urodziny 
będzie obchodził produkowany w Jamnie Szumiś. 
Dzięki ukrytemu w brzuszku mechanizmowi, 
emitującemu tzw. biały szum, ta sympatyczna 
pluszowa maskotka wpływa kojąco na sen malucha. 
Jak to się dzieje, piszemy w naszym artykule.

Fabrykę Szumisiów prowadzi 
od 2015 roku dwoje wspólników 
z Warszawy – Anna Skórzyńska 
i Marcin Gawroński. Pani Anna 
ma obecnie trójkę dzieci, niedaw-
no narodzoną Marysię oraz Helę 
i Antosia. Już podczas wychowy-
wania pierwszej dwójki odkryła 
zbawienny wpływ szumu suszar-
ki na ich zasypianie. Wówczas 
zrodził się pomysł zamknięcia 
szumu w pluszowym misiu, do 
którego dziecko może się przytu-
lić i spokojnie zasnąć. Pani Anna 
krótko współpracowała nad pro-
jektem z koleżankami, jednak ich 
drogi rozeszły się, a ona zaczęła 
szukać wykonawcy misia. 

W ten sposób trafi li na siebie 
z panem Marcinem, który pro-

wadzi fi rmę SOX produkującą 
futerały na telefony komórko-
we. Początkowo siedziba jego 
fi rmy mieściła się w Głownie, 
a potem została przeniesio-
na właśnie do Jamna pod Ło-
wiczem. – Zdecydowałem się 
współpracować z Anią, bo jest 
kreatywna. Poza tym bardzo do-
brze się uzupełniamy: ja odpo-
wiadam za produkcję, zaś Ania 
pracowała jako dziennikarka, 
dlatego odpowiada za promocję 
i PR naszego produktu – wyja-
śnia podział obowiązków w fi r-
mie Marcin Gawroński. 

Jak dodaje, obecnie fi rma 
SOX pracuje dla Fabryki Szumi-
siów. Stanowią one 95% produk-
cji, zaś wytwarzanie futerałów 
jest już na poziomie marginal-
nym. 

Wspólnik podkreśla, że Szu-
miś jest autorskim pomysłem 
jego partnerki w biznesie Anny 
Skórzyńskiej i jedynym orygi-
nalnym produktem na rynku. 

Szumiś – co to takiego?
Jak wyjaśnia Anna Skórzyń-

ska, Szumisie to szumiące mi-
sie – maskotki, które zostały 
stworzone po to, by niemow-
lęta mogły spać spokojnie. Za 
emitowanie szumu odpowiada 
mechanizm, który zamyka się 
w środku maskotki. Pozwala on 
na wybór jednego z 5 rodzajów 
szumu. A dlaczego dzieci tak go 
lubią? – Bo kojarzy im się z tym, 
co jeszcze niedawno słyszały 
w łonie mamy – mówi nam pan 
Marcin, tłumacząc jednocze-
śnie, że produkt adresowany jest 
przede wszystkim do noworod-

ków, które jeszcze ten szum pa-
miętają. 

Certyfi kat świadczący o tym, 
że produkt może być stosowa-
ny już od momentu przyjścia 
dziecka na świat, wydaje nie-
mieckie laboratorium TÜV Rhe-
inland, które bada całą maskot-
kę. 

– Od początku prześwietlamy 
fi rmy, które dostarczają nam ma-
teriały. Wymagamy wszystkich 
niezbędnych badań, zarówno je-
śli chodzi o kulkę silikonową, 
którą miś jest wypełniany, jak 
też o plusz, generalnie nawet su-
wak musi mieć atest – tłumaczy 
dbałość o spełnianie norm Mar-
cin Gawroński. 

Potrzeba matką 
wynalazku 
Anna Skórzyńska przyzna-

je, że kojące właściwości bia-
łego szumu odkryła zupełnie 
przypadkiem, kiedy jej dzieci 
uspokajały się i zasypiały przy 
dźwiękach suszarki do włosów. 
Kiedy wpadła na pomysł, żeby 
ten szum zamknąć w sympa-
tycznej maskotce, nie znała jesz-
cze określenia „białego szumu”. 
Zaczęła się tym interesować 
później. 

Marcin Gawroński wyjaśnił 
nam, że badania na ten temat 
prowadził amerykański pediatra 

tak wygląda praca w szwalni,�gdzie�powstają�Szumisie.�Właściciele�deklarują�chęć�zatrudnienia�ok.�10�–�15�
dodatkowych�szwaczek.�
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Na tym stanowisku trwa sprawdzanie Szumisia,�czy�każdy�jego�element�został�dobrze�uszyty.�

Marcin Gawroński, jeden z dwojga właścicieli Fabryki Szumisiów,�pokazuje�nam�przykładowe�modele�szumiących�misiów.�Są�one�wystawione�
m.in.�na�regałach�w�fabryce�w�jamnie.�
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tu Szumisie pakowane są do wysyłki�ze�sklepu�internetowego.�
Mechanizm�i�maskotka�zostają�zapakowane�oddzielnie.�Paczka,�która�trafi��
do�klienta,�przypomina�prezent.�

Zrodził�się�pomysł�
zamknięcia�szumu
w�pluszowym�misiu,�
do�którego�dziecko�
może�się�przytulić
i�spokojnie�zasnąć.

aGnieSZKa
anToSiewiCZ

agnieszka.antosiewicz@lowiczanin.info
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dr Harvey Karp, który opracował 
5 metod uspokajania niemowląt. 
Są nimi: opatulanie kocykiem, 
pozycja na brzuszku lub na boku, 
kołysanie, ssanie i „suszenie” – 
dostarczanie jednostajnych bodź-
ców, przypominających „biały 
szum” w łonie matki.

Tak więc nauki medyczne zna-
ją to określenie. 

Potrzeba rąk do szycia 
Fabryka Szumisiów znajduje 

się w Jamnie, o czym zapewne 
każdy mieszkaniec okolicy wie 
– bo widać ją z drogi krajowej 
nr 14, prowadzącej z Łowicza do 
Łodzi. Tam mieści się szwalnia, 
w której pracuje około 50 osób. 
– Można powiedzieć, że serce 
Szumisia bije w Jamnie – mówi 
nam Marcin Gawroński, który 
przyznaje, że mimo iż fi rma ma 
kilka szwalni pomocniczych, to 
znaczna część produkcji odbywa 
się właśnie pod Łowiczem. Dla-
tego z chęcią zatrudni kolejnych 
ok. 10, a nawet 15 szwaczek 
w swojej fabryce. 

Maskotki są sprzedawane 
w ok. 250 punktach w całej 
Polsce, a także w sklepie inter-
netowym. Misie dostępne są 
w wybranych sklepach z za-
bawkami oraz akcesoriami dla 
mam i dzieci. W Łowiczu moż-
na je kupić w sklepach „Noel” 
i „Styl dziecka”, a także w fa-
bryce w Jamnie. Najdroższy miś 
z czujnikiem snu kosztuje 199 zł, 
zaś mniejsza wersja, w kształcie 
główki misia – 89 zł. 

Z Jamna do Stanów 
Zjednoczonych 
– W Europie produkt zna-

ny jest pod nazwą MyHummy, 
a jego sprzedaż obywa się przede 
wszystkim przez internet. Naj-
większy udział w rynku mamy 
we Francji, potem są Niemcy, 
Szwajcaria, Belgia, Holandia 
i Skandynawia – mówi Marcin 
Gawroński. Jak zdradza, strategią 
fi rmy jest, by opanować rynek 
europejski, a następnie poszerzyć 
sprzedaż o rynki Stanów Zjedno-
czone i Chin. 

Zdaniem Anny Skórzyńskiej, 
Szumiś najdalej był właśnie 
w Stanach Zjednoczonych, pan 
Marcin pamięta, że jeden z nich 
dotarł nawet do Brazylii. 

Ponadto od roku w Warsza-
wie funkcjonuje kawiarnia „Szu-
miś Cafe”, gdzie organizowa-
ne są rozmaite eventy dla mam 
oraz kobiet, które spodziewają 
się dziecka. Specjaliści doradza-
ją m.in. jak bawić się z dziećmi 
oraz jak prawidłowo wiązać chu-
sty, w których nosi się maluchy. 
Ponadto fi rma jest widoczna na 

Międzynarodowych Targach Za-
bawek i Artykułów dla Matki 
i Dziecka „Kid’s time” w Kiel-
cach. Aktywnie prowadzi też 
stronę internetową i profi l na fa-
cebooku. 

Szumiś się rozwija 
Jak powiedział nam Marcin 

Gawroński, w połowie maja ma 
zostać uruchomiona aplikacja na 
smartfony, kompatybilna z me-
chanizmem w maskotce. Będzie 
ona łączyć dwie funkcje. Pierw-
szą jest „Szumiś” – funkcja, któ-
ra pozwala ustawić włączenie 
i wyłączenie białego szumu, czas 
jego trwania oraz ponowne załą-
czenie się szumu po zbudzeniu się
dziecka. Drugą funkcją będzie 
„Niania”, która zaalarmuje nas, 
że dziecko się obudziło. Są też 
plany, by już w drugiej połowie 
roku dołączyć do zestawu jesz-
cze jedną funkcję. Będzie to ter-
mometr w formie opaski na rącz-
kę dziecka, która także będzie 
łączyła się z aplikacją i poinfor-
muje, że dziecko ma temperaturę. 

Nowe hasło fi rmy ma brzmieć 
„Mamy serce do usypiania”, zaś 
do tej pory zabawkę promowa-
ło hasło „Na spokojny sen dziec-
ka”. Zmiana nie jest przypadko-
wa, bo fi rma opracowała nowy 

kształt urządzenia emitującego 
szum, który od tej pory będzie 
miał kształt serduszka i kolor chi-
rurgicznej czy – jak niektórzy 
wolą – modnej, miętowej zieleni. 
Wcześniej szum wydobywał się 
z okrągłego i białego urządzenia. 

– Wiemy, że rodzice chcą zro-
bić wszystko, żeby ich dziecko 
dobrze spało, a my chcemy im 
w tym pomóc. Nasze działania 
skupiają się na tym, żeby dać 
spokojny sen dziecku, ale też jego 
rodzicom – mówi nam Marcin 
Gawroński. – Największa radość 
jest wtedy, kiedy klient pozytyw-
nie wypowiada się o produkcie, 
który samemu wyprodukowało 
się od zera – dodaje z dumą. 

Anna Skórzyńska mówi nam, 
że dostaje tak wiele miłych maili 
i wiadomości od zadowolonych 
mam, że czasami to, co robi, cięż-
ko nazwać jej pracą. 

Futerały – produkcja 
marginalna
Marcin Gawroński przyznaje, 

że branży zabawkarstwa dopie-
ro się uczy, ale dostrzega różni-
cę z tym, czym zajmował się do 
tej pory. 

Jak przyznaje, fi rma SOX pro-
dukowała co pół roku ok. 200-
300 nowych modeli etui na te-
lefon, z czego sprzedawało się 
tylko 10-20 sztuk, dlatego do tej 
pory zalegają one w magazy-
nach. Mimo dużej dystrybucji 
u operatorów telefonii komórko-
wych i w dużych sklepach sie-
ciowych, ciężko było nadążyć 
za zmieniającym się rynkiem, 
nowymi modelami telefonów 
i upodobaniami klientów. – Cią-
gle goniliśmy własny ogon – 
mówi właściciel fi rmy SOX. Dla-
tego produkcja futerałów w niej 
została obecnie ograniczona do 
minimum. 

Maurzyce�|�Majówka�w�skansenie�2017

Przybyło przeszło
tysiąc osób
Jak co roku w skansenie w Maurzycach została 
zorganizowana majówka z rzemiosłem ludowym.
Przez dwa dni – w minioną niedzielę i poniedziałek – 
skansen odwiedzali zwiedzający zarówno z okolic, 
jak i z odległych części kraju. Pierwszego dnia, 
przy dość pochmurnej pogodzie, przybyło ponad 400 
osób, drugiego dnia już 780.

Muzeum w Łowiczu przygo-
towało dla nich spacery z prze-
wodnikiem i różnego rodzaju 
warsztaty. Prelekcje na temat stro-
jów łowickich – z możliwością 
obejrzenia, a w przypadku dzie-
ci także przymierzenia – prze-
prowadziła etnograf Magdalena 
Bartosiewicz, a spacery z omó-
wieniem regionalnej architektury 
poprowadził historyk Tomasz Ro-
manowicz – oboje prowadzący to 
pracownicy Muzeum w Łowiczu, 
organizatora majówki.

Jak zawsze podczas majówek 
w Maurzycach, dużym zaintere-

sowaniem cieszyły się warszta-
ty piekarnicze z Zofi ą Mycką. Jej 
pyszne wypieki – w tym rogaliki 
z marmoladą – znikały błyska-
wicznie. Przydał się jej nowy 
piec do pieczenia, który niedawno 
otrzymała od Łowickiego Ośrod-
ka Kultury. – Sporo jest ludzi, wy-
jątkowo dużo dziś przyjechało 
z Poznania – zauważyła pani Zofi a.

Z kolei w świat kolorowych 
ozdób zabrały odwiedzających 
Danuta Wojda i Dorota Skoli-
mowska. Pod okiem tej pierwszej 
goście tworzyli ludowe wycinan-
ki, druga czuwała nad bibułko-
wymi kwiatkami. Dla większo-
ści uczestników była to pierwsza 
w życiu okazja do wypróbowania 
się w tej niełatwej sztuce.

Julia i Hania przyjechały z War-
szawy, mają babcię w Chąśnie. 

Robienie wycinanek bardzo im 
się podobało, chociaż przyznają, 
że to zajęcie pracochłonne, wy-
magające cierpliwości.

– Zrobiłam dziś swoją pierw-
szą w życiu ludową wycinankę, 
co sprawia mi dużą satysfakcję – 
mówiła nam Magdalena Kowal-
ska z Głowna.

– Przyjechaliśmy tu w odwie-
dziny do rodziny w Złakowie Bo-
rowym, pierwszy raz jesteśmy 
w tym skansenie – mówiła nam 
Magdalena Grabowicz z Gdań-
ska. – To na pewno ciekawe do-
świadczenie. Pierwsza w życiu 
własna wycinanka, pierwsze bi-
bułowe kwiatki i pierwsze pie-
czenie chleba!

Drugiego dnia majówki atrak-
cjami były warsztaty z wyro-
bu papierowych  fi ranek z Hali-
ną Theodorakopoulos-Droghitis, 
a także haftu koralikowego z Te-
resą Foks i ponownie piekarnicze 
z Zofi ą Mycką. Ciekawa była też 
lekcja kaligrafi i w starej, wiej-
skiej szkole z Anną Kośmider. 
Uczestnicy próbowali pisać gę-
sim piórem, patykiem czy sta-
lówką, uważając, by nie zrobić 
kleksów. Był też kolejny spacer 
z przewodnikiem – „Pod słomia-
ną strzechą”. 

Do świata dawnej wsi łowic-
kiej wprowadzał odwiedzających 
Andrzej Chmielewski. 

Julia i hania przyznają,�że�wykonywanie�ozdób�tradycyjną�metodą�jest�pracochłonne,�ale�sprawia�frajdę.

ToMaSZ
MaTUSiaK

tomasz.matusiak@lowiczanin.info

Wiemy,�że�rodzice�
chcą�zrobić�wszystko,�
żeby�ich�dziecko�
dobrze�spało,
a�my�chcemy�
im�w�tym�pomóc.�

Marcin Gawroński

W takiej formie, w opakowaniu z przezroczystą szybką�misie�są�
sprzedawane�w�ok.�250�sklepach�w�całej�Polsce.�
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Przed maturą
Łowicz�|�Elżbieta�Skoneczna:�absolwent�chełmońskiego�to�jest�„ktoś”�

Maturzyści i dyrektor Skoneczna
żegnali się z „Chełmońskim”
113 absolwentów z 4 klas maturalnych kończy 
w tym roku naukę w I Liceum Ogólnokształcącym 
w Łowiczu. W miniony piątek, 28 kwietnia, wzięli 
udział w uroczystości zakończenia roku szkolnego, 
podczas której odebrali świadectwa i nagrody 
specjalne za osiągnięcia w nauce i sporcie. 
Nie tylko oni żegnali się ze szkołą.

Za współpracę dziękowała też 
wieloletnia, emerytowana już te-
raz, dyrektor tej szkoły Elżbieta 
Skoneczna. Uroczystość rozpoczę-
ła się od jej przemówienia, w któ-
rym łamiącym się ze wzruszenia 
głosem podkreślała, że w tej roli na 
tej sali występuje już po raz ostatni. 
Nam zdradziła, że w szkole prze-
pracowała bez mała 40 lat. 

W sposób ciepły wypowiadała 
się o tegorocznych abiturientach, 
podkreślając, że oprócz wysokich 
osiągnięć pozostawiają po sobie 
w szkole coś znacznie więcej – ślad 
wspomnień. – Absolwent Cheł-
mońskiego to jest „Ktoś” – prze-
konywała. 

Bukietem 10 kolorowych róż 
dziękowała za współpracę Renacie 
Stajudzie, która to – przypomnijmy 
– pełni obowiązki dyrektorskie do 
czasu przejęcia stanowiska przez 
nową dyrektor Dorotę Dziekanow-
ską. Ma to nastąpić po zakończe-
niu matur. 

Uczniowie postanowili 
w szczególny sposób podzięko-
wać wychowawcom, którym wrę-
czyli bukiety kwiatów. Dla wszyst-
kich nauczycieli przygotowali 
pamiątkowe kubki z logo, które
trzecioklasiści samodzielnie wy-
pracowali na lekcjach informatyki. 

Siostra Małgorzata, ucząca reli-
gii, postanowiła w szczególny spo-
sób docenić klasę 3a, której ucznio-
wie, jak podkreśliła, „wszyscy, jak 

jeden mąż” sumiennie uczęszczali 
na katechezę. Jako że prawie wszy-
scy oni mają już prawo jazdy, ofi a-
rowała im breloczki z wizerunkiem 
Matki Boskiej. 

Podczas uroczystości wiele 
razy padały życzenia pomyśla-
nego zdania matury, a żeby ma-
turzyści mogli poczuć jej przed-
smak, otrzymywali długopisy 
z logo szkoły i czarnym atramen-
tem. Dokładnie takim będą wy-
pełniać arkusze podczas egzami-
nu dojrzałości. 

Już myślą o studiach 
W dalszej części uroczystości 

wręczone zostały świadectwa i na-
grody specjalne dla tegorocznych 
maturzystów. Uczniowie odebra-

li je z rąk pełniącej obowiązki dy-
rektorskie Renaty Stajudy i wy-
chowawców poszczególnych klas. 
Oprócz świadectw z czerwony-
mi paskami rozdanych zostało kil-
kadziesiąt nagród za osiągnięcia 
w różnych dziedzinach nauki 
i sporcie. 

Wzorem lat ubiegłych, przy-
znano nagrody specjalne ufun-
dowane przez Koło Wychowan-
ków i Radę Pedagogiczną. Medal 
Gloria Diligentiae et Labori 
dla Prymusa Szkoły otrzymała 
w tym roku Katarzyna Jagoda 
za średnią ocen 5,3. Uczennica 
dwukrotnie była stypendystką Za-
rządu Powiatu Łowickiego. Otrzy-
mała też nagrodę specjalną im. 
prof. Jana Zbudniewka dla naj-
lepszego matematyka, dzię-
ki swoim osiągnięciom w kon-
kursach z tego przedmiotu, także 

na szczeblu ogólnopolskim. Była 
m.in. fi nalistką II edycji Konkursu 
Matematycznego „CONTINU-
UM” 2016 i otrzymała wyróżnie-
nie w Ogólnopolskim Konkursie 
Matematycznym „Łowcy Talen-
tów – Alfi k 2015” – edycja XXI. 
Brała też udział w fi nale Ogólno-
polskiego Konkursu Matematycz-
nego „Pangea” 2016 oraz w II eta-
pie IX Wojewódzkiego Konkursu 
Matematycznego „W świecie ma-
tematyki” 2017. 

W nagrodę przypadł jej też za-
szczyt wygłoszenia pożegnalnego 
przemówienia w imieniu wszyst-
kich maturzystów. – Są wśród 
nas tacy, którzy ciężko pracowa-
li i odnosili sukcesy, inni, mimo 
nieprzespanych nocy doświadcza-
li porażek – zdając sobie sprawę, 
że w I LO wcale nie jest tak łatwo. 
Jesteśmy dziś świadomi, że świa-

dectwa, które za chwilę otrzyma-
my, to nie tylko arkusz papieru, 
ale wynik złożonego procesu, na-
szego poświęcenia i wielu godzin 
nauki – mówiła w przemówieniu 
uczennica. 

Nam zdradziła, że w jej przy-
padku osiągnięcia w nauce są po-
niekąd kontynuacją rodzinnych 
tradycji. Jej mama i tata też koń-
czyli liceum „Chełmońskiego” 
z wysokimi wynikami w nauce. 
Katarzyna chciałaby studiować 
na politechnice wrocławskiej lub 
krakowskiej, choć wybór kierun-
ku uzależnia od wyników na ma-
turze. Myśli jednak o tak konkret-
nych dziedzinach, jak robotyka 
czy automatyka. 

Uczennicę oraz fi nalistę krajo-
wych olimpiad historycznej i fi -
lozofi cznej – Pawła Pieniążka, 
docenił też burmistrz Krzysztof 
Kaliski, wręczając obojgu książ-
ki o patronie ich szkoły. Dzięki 
swoim osiągnięciom Paweł został 
laureatem nagrody im. dr Jana 
Wegnera dla najlepszego hi-
storyka oraz nagrody dla naj-
lepszego fi lozofa. 

– Kiedy rozpoczynałem naukę 
w I LO, to myślałem o studiowa-
niu prawa i nic się w tej w kwe-
stii nie zmieniło – przekonywał 
niedawno Paweł Pieniążek. Matur 
z tych przedmiotów już nie musi 
pisać, bo z obu ma zagwarantowa-
ne po 100%. 

Każdy był dobry 
w swojej dziedzinie 
Nagrodę im. prof. Jana 

Zbudniewka dla najlepsze-
go fi zyka odebrał Piotr Czap-

Katarzyna Jagoda�ze�średnią�
ocen�5,3�otrzymała�Medal�Gloria�
Diligentiae�et�Labori�dla�Prymusa�
Szkoły.�
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Wieloletnia dyrektor i LO elżbieta Skoneczna,�bukietem�10�kolorowych�róż�dziękowała�za�współpracę�
pełniącej�obowiązki�dyrektorskie�Renacie�Stajudzie.�

Chełmofony 2017 w kategorii „Para roku” odebrali�dwaj�szkolni�
kumple:�Edwin�kaźmierczak�i�Szymon�Graczyk.�
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Łowicz�|�Pożegnanie�trzecioklasistów�w�II�Lo

Kolejne drzewa przed „Medykiem”
28 kwietnia z II Liceum 
Ogólnokształcącym 
w Łowiczu oficjalnie 
żegnali się tegoroczni 
abiturienci. Naukę w tej 
szkole kończy w tym 
roku 5 klas trzecich.

Program uroczystości pożegna-
nia maturzystów był bardzo roz-
budowany. Pierwszym punktem 
było ostatnie wręczenie awan-
sów pierwszemu w historii szkoły 
rocznikowi klasy o profilu obrona 
i bezpieczeństwo publiczne. Ko-
lejne stopnie są dla uczniów tego 
profilu nagrodą za wyniki w na-
uce i wzorowe sprawowanie. Naj-
wyższy stopień – starszego kadeta 
dyplomowanego – otrzymał Bar-
tłomiej Sekuła. Starszymi nadka-
detami prymusami zostali miano-
wani Mieszko Brzózka i Mateusz 
Kołodziejski, a Aleksandra Jaros 
starszym kadetem prymusem. 
Wręczono też awanse na niższe 
stopnie. 

Jedyną trzecioklasistką, która 
w tym roku odebrała świadectwo 
z biało-czerwonym paskiem, była 

Anna Haczykowska z klasy III d – 
ukończyła naukę ze średnią stop-
ni 5,22. Nagrody za bardzo dobre 

wyniki otrzymali też Cezary Pale-
wicz, Sylwia Wawrzyńczak i Bar-
tłomiej Sekuła. Nagrody za stu-

procentową frekwencję odebrali 
Daria Słomska, Aleksandra Boń-
czewska, Mieszko Brzózka i Ma-
teusz Kołodziejski

Podczas zakończenia roku 
szkolnego uhonorowano również 
uczniów odnoszących sukcesy 
w konkursach przedmiotowych, 
olimpiadach i zawodach sporto-
wych. Odznaki odebrali uczniowie 
działający na rzecz Stowarzyszenia 
Szarych Szeregów. Pamiętano też 
o absolwentach, którzy aktywnie 
uczestniczą w życiu szkoły.

Tradycją szkoły jest, że każda 
klasa kończąca naukę w II LO sa-
dzi w ogródku przed budynkiem 
szkoły drzewo – tak też było tym 
razem.  tm

nik, finalista i laureat konkursów 
w dziedzinie fizyki. Nagrodę 
im. eugeniusza Wachowskie-
go dla najlepszego sportowca 
wśród dziewcząt otrzymała Kata-
rzyna Rześna, a wśród chłopców 
dwaj panowie – Wojciech Chon-
dzyński i Jakub Szkup. 

Przyznano też nagrody dla 
najlepszego przyrodnika, które 
powędrowały do Wiktorii Kowal-
czyk za zajęcie 7. miejsca w fina-
le Wojewódzkiej Olimpiady Wie-
dzy HIV/AIDS oraz do Klaudii 
Niedźwiedź za zajęcie 10. miej-
sca w tej samej olimpiadzie oraz 
udział w finale wojewódzkiego 
konkursu o takiej samej tematyce. 

Gala rozdania 
„Chełmofonów 2017” 
W części rozrywkowej rozdano 

„Chełmofony 2017” dla szkolnych 
osobowości. Dla młodzieży są one 
również ważne, gdyż przyznawa-
ne są przez społeczność uczniow-
ską. 

Dla laureatów przygotowano 
nawet czerwony dywan i gwiaz-
dorską ściankę do pozowania do 
zdjęć. „Chełmofony” zostały przy-
znane w kilku kategoriach, ale chy-
ba największe emocje wzbudzało, 
kto zostanie miss i misterem. Te 
tytuły powędrowały do Dominiki 
Sut i Wojciecha Chondzyńskiego. 

W kategorii artystka nagrodę 
otrzymała Kinga Gajda, zaś naj-
lepszym sportowcem uznano Ja-
kuba Szkupa. Nie zabrakło też 
zabawnych wyróżnień, jak to dla 
„Pary roku”, które poszybowa-
ło dla szkolnych kumpli Edwina 
Kaźmierczaka i Szymona Gra-
czyka, którzy zdaniem pozosta-
łych uczniów szkoły byli nieroz-
łączni przez licealne lata. 

Rozbawiło zgromadzonych  
w sali uczniów przyznanie nagro-
dy w kategorii „Śmiech roku”, 
gdyż jedynym nominowanym 
w tej kategorii był Piotr Bury i to 
on otrzymał „Chełmofon”. – Dzię-
kuję, że mogłem razem z wami 
„śmieszkować”, mam nadzieję, że 
na maturze również mi się uda – 
zażartował jeszcze na koniec. 

Emocje wzbudzała też nagro-
da dla „Szafiarki”, czyli najle-
piej wystylizowanej dziewczyny 
w szkole. Za gust, kreatywność 
i prowadzenie własnego bloga 
otrzymała tytuł Natalia Siejka. 
Uczennica przyznała, że miała  
w szkole dużą konkurencje. 

„Imprezowiczem” został bez-
apelacyjnie Dawid Sobolewski, 
który zdaniem kolegów przeżył 
wiele „zapomnianych” imprez. 
Ze sceny postanowił pozdrowić 
wszystkich tych, bez których nie 
byłoby tej nagrody – tych, z który-
mi imprezował. 

Łowicz�|�akademia�na�zakończenie�edukacji�w�ZSP�nr�1

Uczniowie dwóch klas opuścili szkołę
Uroczystość pożegnania 
uczniów dwóch klas 
maturalnych technikum 
kształcącego informatyków, 
elektryków, mechatroników  
oraz mechaników odbyła się 
28 kwietnia w auli Zespołu 
Szkół Ponadgimnazjalnych 
nr 1 im. 10 Pułku Piechoty  
w Łowiczu.

Absolwenci, którzy uzyskali 
najwyższą średnią ocen oraz wy-
różnili się w zachowaniu i pracy 
na rzecz szkoły, otrzymali świa-
dectwa i nagrody książkowe. 

Najwyższą średnią ocen – 4,8 
uzyskał Daniel Sobczak, uczeń 
technikum kształcącego w za-
wodzie elektryka. W gronie wy-
różnionych absolwentów znaleźli 
się również: Grzegorz Bębenista 
(średnia ocen 4,3) i Paweł Lu-
bikowski (średnia ocen 4,1) – 
uczniowie technikum kształcą-
cego informatyków, Paweł Koza 
(średnia ocen 4,3) – uczeń tech-
nikum kształcącego elektryków, 
Natalia Związek (średnia ocen 
4,1), Sebastian Kopiec (średnia 

ocen 4,0) – uczniowie technikum 
kształcącego mechatroników, Pa-
tryk Jakubiak (średnia ocen 4,0) 
– uczeń technikum kształcącego 
mechaników. 

Za wzorowe zachowanie, ak-
tywną pracę na rzecz szko-
ły oraz reprezentowanie szkoły  
w zawodach sportowych nagrody 
odebrali: Augustyn Kobierecki 
(technik informatyk) i Bartłomiej 
Bakalarski (technik mechatro-
nik). 

Ponadto za wzorowe zacho-
wanie i aktywną pracę na rzecz 
szkoły nagrodzeni zostali: Maciej 
Banasiewicz, Jakub Kaczmarek, 
Dawid Kosiorek, Mateusz Siejka 
i Maciej Urbaniak. 

Przyznawaną od kilku lat na-
grodę ufundowaną przez Stowa-
rzyszenie Wychowanków Szkół 
Technicznych w Łowiczu dla 
absolwenta z najwyższą średnią 
ocen z przedmiotów zawodowych 
– „najlepszego zawodowca” – 
otrzymał Daniel Sobczak z tech-
nikum elektrycznego. Wręczył ją 
prezes stowarzyszenia Piotr Pi-
kulski wespół z dyrektorem szko-
ły Dariuszem Żywickim. Nagro-
da miała charakter praktyczny, 

była to bowiem skrzynka z narzę-
dziami wykorzystywanymi przez 
elektryków. 

Średnia ocen Daniela z przed-
miotów zawodowych w całym 
cyklu kształcenia wyniosła 5,0. 
Daniel jest uczniem wszechstron-
nie uzdolnionym – wszakże to on 
też zdobył nagrodę za najwyż-
szą średnią ocen. Zamierza kon-
tynuować edukację na kierunku 
elektrotechnicznym Politechniki 
Warszawskiej.

Podziękowania i okoliczno-
ściowe dyplomy odebrali rów-
nież za pracę na rzecz szkoły 
rodzice tegorocznych absolwen-
tów: Monika Kołucka i Katarzy-
na Otulak. 

Absolwenci odebrali świadec-
twa ukończenia szkoły z rąk swo-
ich wychowawców: Marioli Mil-
czarek – klasa 4 Ti / E i Cezarego 
Znyka – klasa 4 Tm/M. 

Pożegnanie absolwentów było 
połączone z podsumowaniem 
konkursu grafiki komputerowej 
dla gimnazjalistów oraz akade-
mią z okazji rocznicy przystąpie-
nia Polski do Unii Europejskiej 
oraz rocznicy uchwalenia Kon-
stytucji 3 Maja.  opr. mak 

Każda z klas kończących ii LO sadzi drzewko.�na�zdjęciu�–�klasa�III�a.�

ela Podwójci i Mateusz Jagiełło 
prowadzili�uroczystość.�

Daniel Sobczak�uczeń�technikum�kształcącego�w�zawodzie�elektryka�
odbiera�nagrodę�z�rąk�Piotra�Pikulskiego,�prezesa�Stowarzyszenia�
Wychowanków�Szkół�Technicznych�w�Łowiczu.
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Łowicz�|�Zespół�Szkół�Ponadgimnazjalnych�nr�3

„Reymontki” wręczone 
28 kwietnia uroczystość 
zakończenia roku szkolnego 
uczniów klas czwartych 
odbyła się też w ZSP 3 przy 
ul. Powstańców w Łowiczu.

Najpierw maturzyści uczest-
niczyli w mszy św. w kościele 
Chrystusa Dobrego Pasterza. Na-
stępnie, o godz. 11, rozpoczęła się 
uroczysta akademia w sali gimna-
stycznej, która w części była po-
święcona również Świętu Konsty-
tucji 3 Maja. Wśród zaproszonych 
na pożegnanie maturzystów gości 
był również wieloletni dyrektor 
szkoły Jan Sałajczyk. 

W części oficjalnej uroczysto-
ści odbyło się wręczenie nagród 
książkowych, dyplomów za naj-
wyższe wyniki w nauce (średnia 
4,0 i powyżej) oraz bardzo dobre 
i wzorowe zachowanie, a także 
pracę na rzecz szkoły. Świadec-
twa otrzymali uczniowie techni-
kum kształcącego w zawodach: 
technik żywienia i usług gastro-
nomicznych, technik hotelarstwa, 
technik żywienia i usług gastro-
nomicznych / kelner oraz technik 
usług fryzjerskich / technik orga-
nizacji reklamy. Ponadto 7 absol-
wentów otrzymało upominki za 
działalność w szkolnej grupie ar-
tystycznej Roma. 

Po wyprowadzeniu sztandaru 
szkoły, rozpoczęła się humory-
styczna gala wręczenia absolwen-
tom za charakterystyczne cechy 
osobowości „Reymontków”. Po-
nadto prezentacja multimedial-
na przypomniała uczniom chwi-
le przeżyte w szkole. Nie mogło 
oczywiście zabraknąć występu 
grupy Roma. Zabrzmiały utwory: 
„Odkryjemy miłość nieznaną”, 
„Nic nie może przecież wiecz-
nie trwać” i „Kołecka”, można 
było także obejrzeć układ tanecz-
ny grupy Roma. Na zakończenie 
uroczystości absolwentom klas 
czwartych zostały wykonane pa-
miątkowe fotografie.  opr. mak 

Łowicz�|�ZSP�nr�2�na�Blichu

Dla wszystkich świadectwa,  
dla najlepszych dyplomy

122 absolwentów klas matural-
nych Zespołu Szkół Ponadgimna-
zjalnych nr 2 na Blichu odebrało 
28 kwietnia świadectwa ukończe-
nia szkoły. Na uroczystym apelu, 
w którym udział wziął m.in. wice-
starosta łowicki Grzegorz Boguc-
ki, wręczono nagrody najlepszym 
uczniom. Wicedyrektor Maria 
Tataj podkreśliła w rozmowie 
z nami, że wśród tegorocznych ab-
solwentów 19 uczniów osiągnęło 

średnią powyżej 4.0. Najwyższą 
średnią w nauce uzyskała Emi-
lia Pacek z klasy IV Technikum 
Technologii Żywności – 5,23, 
kolejna była Magdalena Koza 
z kl. IV Technikum Agrobiznesu 
– 5,21, dalej: Bartosz Szwarocki  
z klasy IV Technikum Agrobizne-
su – 5.09, Jakub Bogusz z kl. IV 
Technikum Mechanizacji Rolnic-
twa – 4,90 i Monika Kwiatkowska 
– z kl. IV Technikum Informaty-

ki – 4,84. Wszyscy wymienieni 
uczniowie otrzymali świadectwa  
z wyróżnieniem.

Emilia Pacek w rozmowie 
z nami powiedziała nam, że nie 
czuje się jak najlepsza uczenni-
ca. W osiągnięcie takiego wy-
niku włożyła tylko trochę pracy,  
a najważniejsza jest zdaniem w 
nauce jest systematyczność. Jak 
dodała, przygotowuje się do matu-
ry, ale stara się nie przesadzać. Je-
śli powiedzie się jej na egzaminie, 
naukę chcę kontynuować na wy-
dziale technologii żywności i ży-
wienia człowieka w Szkole Głów-
nej Gospodarstwa Wiejskiego  
w Warszawie.   tb

Zduńska Dąbrowa�|�ZS�centrum�kształcenia�Rolniczego

Maturzyści dopisali ciąg dalszy bajki o Kopciuszku
W Zespole Szkół  
w Zduńskiej Dąbrowie 
miały miejsce dwa 
pożegnania maturzystów.

Oprócz tego oficjalnego, zor-
ganizowanego w piątek, 28 
kwietnia, młodzież z internatu 
żegnała się z młodszymi kole-
gami i pracownikami placówki 
także dzień wcześniej, podczas 
uroczystej kolacji. W czwartko-
wy wieczór gwoździem progra-
mu był konkurs na wzór progra-
mu telewizyjnego „Kocham cię 
Polsko”, zatytułowany „Kocham 
cię szkoło”. W piątek była część 

oficjalna, wystąpienie dyrektora 
Stanisława Kosmowskiego, wrę-
czenie świadectw ukończenia 
szkoły, występ trzecioklasistów  
i niespodzianka od maturzystów 
– przedstawienie historii Kop-
ciuszka, ale już po zakończeniu 
wydarzeń ze znanej bajki.

Wspomniany „Kopciuszek” 
był historią opisaną na weso-
ło. Przedstawienie przygotowała 
grupa uczniów głównie z klasy 
IV Technikum Weterynaryjnego. 
Wspierała ich polonistka Anna 
Domińczak. Była to kontynuacja 
występu, który ci sami ucznio-
wie przygotowali w pierwszej 

klasie nauki w technikum. – Ta 
grupa uwielbiała występować, 
ale przedstawienie wystawione 
podczas pożegnania maturzy-
stów było niespodzianką dla na-
uczycieli i młodszych kolegów 
– powiedziała nam wicedyrektor 
szkoły Zofia Rosa.

W przedstawieniu tym tytuło-
wa bohaterka była już księżnicz-
ką, a macocha i jej córki nie były 
już takie straszne. Księżnicz-
ka zaś przygotowywała się do... 
matury. Nie wykazywała jednak 
zbyt dużej wiedzy, ale czarodziej-
ska moc sprawiła, że bardzo do-
brze zdała egzaminy. 

W przedstawianiu wystąpili: 
Dawid Anyszewski – jako Kop-
ciuszek, Krzysztof Gierańczyk – 
jako Królewicz, Arleta Cichocka 
jako Macocha, Paweł Kozłowski 
– jako jedna z jej córek. W pozo-
stałych rolach: Agata Owczarek 
(śpiew), Sara Ewkowska, Domi-
nika Deka, Krzysztof Winiarski, 
Dominika Ogórek, Lidia Gału-
sa, Adriana Lewandowicz, Pauli-
na Rejs, Bartosz Witerek, Klau-
dia Wrocławska, Monika Wójcik 
i Aleksandra Adamczyk.  

Natomiast program, który przy-
gotowali młodsi uczniowie, z klas 
III Technikum Weterynaryjnego 

i Technikum Architektura Krajo-
brazu, miał charakter nostalgiczny. 
Był to montaż słowno-muzyczny 

zatytułowany „Dopomóż dzisiaj 
odchodzącym chwilom by jutro 
były warte wspomnień”.  mwk

Maturzystki z ZSP3 podczas�akademii�na�zakończenie�roku�szkolnego.�

Młodzież z klas maturalnych technikum�na�wesoło�pożegnała�się��
ze�szkołą.

Łowicz�|�Pijarskie�Liceum�ogólnokształcące�

Wysokie średnie na zakończenie szkoły
W tym roku liceum 
pijarskie ukończyło  
64 uczniów. Średnie klas 
na koniec nauki w szkole 
są imponujące. Najwyższą 
średnią klasową uzyskali 
uczniowie klasy o profilu 
biologiczno-chemicznym, 
aż 4,19.

Spośród 11 uczniów, którzy zo-
stali wyróżnieni za uzyskanie wy-
sokich wyników w nauce na za-
kończenie edukacji w szkole aż 5 
jest właśnie z tej klasy. Są to: Moni-
ka Lenart, Dorota Sapińska (śred-
nie 5,0), Gabriela Dzionek, Sman-
ta Gawryszczak (średnie 4,84)  
i Agata Komorowska (4,79). Naj-
wyższą średnią wśród tegorocz-
nych maturzystów może pochwalić 
się Łukasz Brzozowski z klasy po-
litechniczno-ekonomicznej – 5,50. 

Średnia klasy, do której uczęsz-
czał wyniosła 3,94. Ponadto z tej 
samej klasy za osiągnięcie wyso-
kich średnich wyróżniono: Julię 
Szymkowicz (4,95), Justynę Kurek 
(4,84) oraz Wojciecha Kłosińskie-
go (4,75). Z klasy humanistycz-
nej (średnia klasy 3,82) najwyż-
sze średnie uzyskali: Piotr Baleja 
(4,94), Jakub Szram (4,79). 

Wzorem lat poprzednich 
uczniowie, którzy uzyskali naj-
wyższe średnie z przedmiotów  
w klasie III otrzymali jednorazowe 
stypendia naukowe w wysokości 
600 zł. Odebrali je: Jakub Szram 
(4,89), Piotr Baleja (5,13), Moni-
ka Lenart (4,89), Dominika Sapiń-
ska (4,89), Julia Szymkowicz (5,0) 
i Łukasz Brzozowski (5,66). Po-
nadto przyznane zostały też jedno-
razowe stypendia sportowe. Otrzy-
mały je Julia Szymkowicz oraz 
Anna Szymańska.  

Podczas akademii wręczane 
były również nagrody dla osób wy-
różnionych w konkursach, olim-
piadach oraz inną działalność, np. 
animatorom udzielającym się pod-
czas organizacji przeglądu scho-
li, teatrów, opiekunom szkolnego 
sklepiku itp. – Bardzo mnie cieszy, 
że wręczanie nagród z roku na rok 
trwa coraz dłużej – powiedział nam 
dyrektor Przemysław Jabłoński.  

Tradycją szkoły jest też wysta-
wianie przez młodszych kolegów 
przedstawienia na pożegnanie ma-
turzystów. Tym razem uczniowie 
wystawili przedstawienie oparte 
na czarnej komedii „Mężczyzna 
w meloniku” – klasycznej, mało 
znanej w Polsce, nieco surreali-
stycznej, angielskiej czarnej ko-
medii, napisanej przez wybitnego 
pisarza i dramaturga Alana Ale-
kxandra Milne’a – znanego jako 
autora „Kubusia Puchatka”.  mak 
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Łowicz�|�Tydzień�pracy�z�teatrem�dokumentalistycznym

O Łowiczu słowami mieszkańców
Kameralny spektakl „To miasto to moja opowieść” zaprezentowany
30 kwietnia na strychu Łowickiego Ośrodka Kultury był zwieńczeniem 
projektu realizowanego z małych grantów ŁOK. Główną koordynatorką 
projektu była pochodząca z Łowcza reżyser teatralna Agnieszka Wąsikowska.

Spektakl zaprezentowało czwo-
ro uczniów I LO im. Józefa Cheł-
mońskiego w Łowiczu: Kami-
la Charążka, Jan Dałek, Szymon 
Szaleniec i Jędrzej Zasada. Był 
to przykład teatru dokumentali-
stycznego. Inspiracją dla twórców, 
oprócz warsztatów, był prezento-
wany wcześniej w ŁOK spektakl 
„Jesteśmy przynętą, kochanie!”, 
oparty na wspomnieniach i rela-
cjach z Majdanu.

Scenariusz „To miasto to moja 
opowieść” powstał na podstawie 
rzeczywistych wypowiedzi zasły-
szanych wśród mieszkańców Ło-
wicza, nagłówków prasowych 
(w tym wielu z Nowego Łowicza-
nina) czy ogłoszeń drobnych. Nie 
tworzyły one akcji dramatycznej 
w tradycyjnym rozumieniu, były 
raczej rodzajem swoistej panora-
my. Zaprezentowana opowieść 
o mieście przypominała co-
dzienne rozmowy, podsłuchane 
we fragmentach gdzieś na ulicy, 
w pociągu czy w restauracji. Sły-
chać więc było echa dylematów 
młodych ludzi, którzy nie wiedzą, 
czy stąd wyjechać, narzekania na 
płace, ale też słowa o przywiązaniu 
do miasta czy zachwytu nad tutej-

szą kulturą, a także o codziennych 
problemach z parkowaniem. 

Jeden z przytaczanych głosów 
mówił, że w tym mieście nie ma 
miejsc do parkowania, następny z 
kolei, że całe miasto to jeden wiel-
ki parking. 

Również wypowiedzi złożone 
z wycinków prasowych pozwoliły 
na przegląd tego, czym miasto żyło 
w danym momencie: meczem Pe-
likana z Widzewem, śmiertelnym 
wypadkiem czy brakiem krzyża na 
opakowaniach jogurtów. 

W spektaklu znalazło się też 
miejsce dla historii miasta – znacz-
na część poświęcona była wspo-
mnieniom starszych mieszkańców 
o tutejszej społeczności żydow-

skiej. Z założenia przedstawia-
no treść rzeczywistych wypowie-
dzi, takimi słowami, jakimi były 
one wyrażane – bez upiększa-
nia, artystycznej stylizacji, a także
bez interpretacji aktorskiej.

– Od małego, pierwszych wy-
stępów w szkole jesteśmy uczeni, 
że na scenie mówi się inaczej niż 
na co dzień – mówili. – Nic więc 
dziwnego, że najwięcej kłopotu 
sprawiło nam właśnie wypowiada-
nie naszych kwestii w sposób pro-
sty, potoczny.

Klimatu dopełniała minimali-
styczna oprawa muzyczna spekta-
klu – melodie „Łowickie chłopa-

ki” i „Łowiczanka jestem”, grane 
na gitarach w zwolnionym tempie, 
co dawało ciekawy efekt, zbliżony 
bardziej do psychodelicznego roc-
ka niż typowego folku.

Po zakończeniu spektaklu mło-
dzi odtwórcy kilkakrotnie zbiera-
li od publiczności gromkie brawa. 
Odpowiadali też na pytania, nawet 
osobiste – jak to, czy oni sami po 
maturze zostaną w Łowiczu.

Wcześniej, przez cały tydzień 
uczestnicy brali udział w warsz-
tatach z profesjonalnymi twórca-
mi teatralnymi: Heleną Ganjalyan, 
Karoliną Lichocińską, Mateuszem 
Mosiewiczem, Bartoszem Szpa-

kiem i Agnieszką Wąsikowską. 
Zbierali też materiały, rozmawia-
jąc z mieszkańcami Łowicza. Spo-
tykali się po szkole i pracowali do 
godzin wieczornych. Do udziału w 
projekcie zgłosili się sami.

Pokazowi fi nałowemu towa-
rzyszyła wystawa „Powidokiem” 
Agnieszki Wąsikowskiej prezen-
towana w sali tanecznej ŁOK. 
Tworzą ją fotografi e najstarszych 
mieszkańców Bogorii Górnej, któ-
rzy wspominają dawne czasy i pre-
zentują jeszcze starsze fotografi e
(widzimy więc zdjęcie w zdjęciu) 
– każdy wybierał stare fotografi e 
z domowego archiwum.  

Odtwórcy spektaklu�starali�się�pokazać�wypowiedzi�zarówno�ludzi�z�własnego�pokolenia,�jak�i�starszych.�
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Karolina Michalska z ŁOK przez�cały�czas�realizacji�projektu�pomagała�
agnieszce�Wąsikowskiej�i�całej�ekipie.�

ToMaSZ
MaTUSiaK

tomasz.matusiak@lowiczanin.info

Z�założenia�
przedstawiano�
treść�rzeczywistych�
wypowiedzi,�takimi�
słowami,�jakimi�
były�one�wyrażane�
–�bez�upiększania,�
artystycznej�stylizacji,�
a�także�bez�
interpretacji�aktorskiej.
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RZut OKieM�|�STaTuETka�Do�koLEkcjI

Maciej Malangiewicz i Jacek 
Rutkowski odebrali kolejną już 
w swoim dorobku nagrodę Złoty 
exlibris”. Miało�to�miejsce�27�kwietnia��
w�Wojewódzkiej�Bibliotece�Publicznej�im.�
Marszałka�józefa�Piłsudskiego�w�Łodzi.�
Przypomnijmy,�że�tym�razem�zostali�
nagrodzeni�za�publikację�„Łowicz�1918-
1939:�kronika�fotograficzna”,�uznaną�
przez�komisję�konkursowa�za�najlepsze�
wydawnictwo�albumowe�o�Ziemi�
Łódzkiej�w�2016�roku.�Laureaci�otrzymali�
statuetki�wykonane�według�projektu�
artysty�rzeźbiarza�Rafała�Frankiewicza�
oraz�dyplomy�przygotowane�przez�
artystę�plastyka�Włodzimierza�
Rudnickiego. tm
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Łowicz |�Powiatowa�Biblioteka�Publiczna

Fotograficzne promowanie 
czytania
24 kwietnia czyli w dniu, w którym obchodzony jest 
Światowy Dzień Książki i Praw Autorskich, w Powiatowej 
Bibliotece Publicznej w Łowiczu podsumowany został  
VIII konkurs fotograficzny „Przyłapani na czytaniu”, 
którego celem jest propagowanie czytelnictwa.

W tym roku wpłynęło na nie-
go jedynie 18 prac. Miejsce I jury 
przyznało Weronice Klimczak  
z Zespołu Szkół Ponadgimnazjal-
nych nr 4 w Łowiczu za zdjęcie pt. 
„W labiryncie słów”. Przedstawia 
ono czytelnię, w której wśród re-
gałów z książkami ustawiony jest 
rząd stolików, a przy każdym ktoś 
czyta książkę. Ciekawa w zdjęciu 
jest perspektywa, która sugeruje, że 
rząd ten nie ma końca. Uzyskuje się 
ją wtedy, gdy ustawi się naprzeciw 
siebie lustra, w których obraz odbi-
ja się w nieskończoność. 

Jak Weronika zrobiła to zdję-
cie?  – To biblioteka Uniwersytetu 
Warszawskiego, gdzie naprawdę 
są takie przestrzenie między rega-
łami, gdzie są stoliki. Zrobiłam je, 
bo spodobał mi się ten kadr – po-
wiedziała z rozmowie z nami, za-
pewniając, że nie było to aranżo-
wane, ale uchwyciła taki właśnie 
moment. Nie robiła tego zdjęcia  

z myślą o konkursie, pomysł na to, 
aby je zgłosić do PBP, zrodził się 
później. 

Fotografowanie jest sporą czę-
ścią życia Weroniki Klimczak, 
która obecnie uczy się w II klasie 
liceum. – Uwielbiam wręcz ro-
bić zdjęcia, gdy tylko mam na to 
czas. Pytana o to, czy w przyszłości 
chciałaby zajmować się fotografo-
waniem zawodowo czy tylko hob-
bystycznie, przyznaje, że chciała-
by zawodowo, ale jeszcze nie wie, 
czy wybierze się na studia, które 
byłyby z tym związane. Wcześniej 
myślała o ASP, ale teraz bardziej 
skłonna jest doskonalić się na szko-
leniach fotograficznych.

Pytana, jaki rodzaj fotografii 
najbardziej jej odpowiada, mówi, 
że pasja jest obecnie wszechstron-
na. Robi i portrety, i krajobrazy,  
i kwiatki lub inne obiekty, któ-
re fotografuje się w trybie makro. 
Zdjęcia robi aparatem marki Ca-

non – podstawową lustrzanką, bo 
na zakup takiej było ją stać.   

Miejsce II w konkursie PBP 
zajęła Michalina Stróżewska z I 
Liceum Ogólnokształcącego za 
zdjęcie „Książkowy zakątek”. 
Jest na nim pokazana dziewczyna  
z książką, która siedzi po turecku 
i czyta, ale sfotografowana została 
pod kołdrą, która tworzy tytułowy  
zakątek.

Wyróżnienia odebrały: Ewe-
lina Chlebna z ZSP nr 3 za zdję-
cie „Weekendowy relax” – na nim 
dziewczyna czyta motoryzacyjną 
gazetę Auto Świat na tle graffi-
ti; Daniel Ostrowski I LO za pra-
cę „Zaczytana w cieniu świata” 

– czarno-biała praca przypomina 
cień dziewczyny, która w dłoniach 
trzyma książkę oraz Adrian Seliga 
ze ZS Centrum Kształcenia Rol-
niczego w Zduńskiej Dąbrowie za 
zdjęcie „Na sianie najlepsze czy-
tanie” – i tu też mamy dziewczy-
nę, tyle że leży ona z książką na 
balotach owiniętych folią, w któ-
rych raczej jest sianokiszonka niż 
siano.

Podobnie jak w latach poprzed-
nich tego dnia wręczono tytuł dla 
Najaktywniejszego Czytelnika 
Roku 2016. Odebrała go Katarzy-
na Szymańska, która w 2016 roku 
wypożyczyła około 150 książek. 
 mwk

Nagrodzone zdjęcie�pt.�„W�labiryncie�słów”�licealistka�wykonała�
w�bibliotece�uniwersytetu�Warszawskiego.
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Bolimów�|�Gminny�ośrodek�kultury

Zaśpiewali po angielsku
Po raz piąty w Gminnym 
Ośrodku Kultury  
w Bolimowie młodzież 
rywalizowała wokalnie, 
śpiewając piosenki 
angielskojęzyczne.

W tym roku udział w konkur-
sie wzięło 32 wokalistów, nie tyl-
ko z terenu gminy. Współorgani-
zatorem konkursu był miejscowy 
Zespół Szkół Ponadgimnazjalnych. 

W grupie uczniów klas I – III 
szkół podstawowych wystąpi-
ło 10 uczestników, I nagrodę zdo-
była Maria Kowalska z SP Boli-
mów, która zaśpiewała utwór „Lost 
on you” z repertuaru LP, II nagro-
dę – Dominika Rosa z SP Głu-
chów, III nagrodę – Amelia Mekke  
z SP Nowy Dwór, zaś wyróżnienie 
otrzymała Monika Mijalska z SP 
Bolimów.

W II grupie wiekowej obejmu-
jącej uczniów klas IV – VI szkół 
podstawowych nagrody otrzymali: 
I – Mikołaj Mikulski z SP Nowy 
Dwór, za wykonanie utworu „Ne-
ver eneding story”, którą śpiewał 
Limahl, II – Zuzanna Jacak z SP 
Bolimów, III – Wiktoria Cybulska 
z SP Bolimów, wyróżnienia wrę-
czono: Aleksandrze Skrzypińskiej, 

Paulinie Kowalskiej z SP Mied-
niewice, Zofii Aftewicz z SP Bo-
limów, Jagodzie Kośli z SP Głu-
chów.

W III grupie wiekowej obejmu-
jącej uczniów gimnazjów i szkół 
ponadgimnazjalnych, I nagro-
dę otrzymała Julia Tuszyńska  
z ZSP Bolimów za zaśpiewanie  
„I have nothing” z repertuaru Whit-
ney Houston, II nagrodę Patrycja 
Okońska także z ZSP Bolimów, III 
nagrodę Julia Śmigiera z Gimna-
zjum w Bolimowie. Wyróżnienia 
jury przyznało Natalii Mikulskiej  
z Gimnazjum w Strzybodze i We-
ronice Kozieł z Gimnazjum w Bo-
limowie. 

Jury, na czele, którego stał Woj-
ciech Smyk, instruktor prowadzą-
cy zajęcia wokalne w GOK w Bo-
limowie, oceniała  muzykalność 
i warunki głosowe wykonawców, 
ale także umiejętności językowe, 
w tym wymowę i akcent. Zwycięz-
cy konkursu otrzymali dyplomy  
i statuetki ufundowane przez Staro-
stwo Powiatowe w Skierniewicach, 
wójta Gminy Bolimów i Gmin-
ny Ośrodek Kultury w Bolimowie 
oraz nagrody książkowe ufundo-
wane przez GOK Bolimów, portal 
Duże K i Angelikę Zdunkiewicz- 
Kaczor.  opr. tb

Weronika Klimczak w�PBP�w�Łowiczu,�przy�zdjęciach�nagrodzonych��
w�konkursie�„Przyłapani�na�czytaniu”.�
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Pałac w Walewicach�|�Zjazd�familijny�

Walewscy spotkali się w kolebce rodu
Ponad trzydziestu potomków szlacheckiego rodu 
Walewskich spotkało się na pierwszym zjeździe 
familijnym w pałacu w Walewicach.

Zjazd zorganizował w niedzie-
lę, 30 kwietnia, Przemysław Wa-
lewski, maratończyk i dzienni-
karz z Poznania, członek Związku 
Szlachty Wielkopolskiej, pasjo-
nat historii i tropiciel losów rodzin-
nych. Ponieważ pod względem po-
krewieństwa, lecz nie wieku – jest 
najstarszym przedstawicielem linii 
sieradzko-wielkopolskiej Walew-
skich, mówił o sobie, że jest staro-
stą spotkania. 

Przemysławowi Walewskiemu 
o pochodzeniu rodziny opowiadał 
ojciec, Władysław Walewski. To 
on zaszczepił w synu chęć poszu-
kiwania korzeni, ale też i pewien 
niepisany kodeks postępowania 
– bliski sportowej zasadzie fair play, 
który z kolei pan Przemysław stara 
się przekazać swojej córce. 

Dzięki cyfryzacji materiałów ar-
chiwalnych, a przez to zwiększeniu 
dostępności do nich, Przemysław 
Walewski znalazł wiele interesu-
jących go dokumentów pozwala-
jących na odtworzenie niektórych 
wątków rodzinnych: – Z racji tego, 
że też jestem dziennikarzem, cie-
kawość świata, drążenia, poszuki-
wania różnych tematów i historii 
rodzinnych nie jest mi obca. Dąży-
łem do tego, żeby skonsolidować 
rodzinę i to jest pretekst, by poszu-
kiwać własnych korzeni i wskazy-

wać na pewne wartości – mówił 
w rozmowie z nami Przemysław 
Walewski, który drzewo genealo-
giczne swojej linii ma rozrysowa-
ne przez heraldyka do XVII wieku 
i może o sobie powiedzieć, że jest 
stryjecznym praprapra...wnukiem 
Anastazego Walewskiego, szam-
belana królewskiego, dawnego 
właściciela Walewic, fundatora pa-
łacu i męża słynnej Marii Walew-
skiej, która była jego trzecią żoną. 

Taka historia rodu zobowiązuje 
do dalszego jej odkrywania i prze-
kazywania kolejnym pokoleniom, 
stąd Przemysława Walewskiego, 
jako organizatora zjazdu, bardzo 
ucieszył liczny udział w tym wy-
darzeniu dzieci krewnych. 

Zanim sam trafi ł po raz pierw-
szy do Walewic, już jako dorosły 
człowiek, Przemysław Walewski 

wiele o nich słyszał. Na miejscu 
bynajmniej nie przeżył rozcza-
rowania: – Pałac pełni dziś funk-
cję reprezentacyjną w dobrym 
rozumieniu tego słowa. To może 
śmiesznie zabrzmieć, ale kiedy 
pierwszy raz tu przyjechałem, to 
naprawdę poczułem się jak u sie-
bie. Byliśmy akurat z żoną sami 
w całym pałacu, dostaliśmy klu-
cze, bo nikogo nie było. To było 
naprawdę niesamowite przeżycie. 
Sądzę, że osoby z rodziny, któ-
re dziś przyjechały tutaj pierwszy 
raz, są nie po raz ostatni i będą 
przekazywać dalej informację, że 
do Walewic warto przyjechać. 

Walewice – kolebkę rodu Wa-
lewskich – nasz rozmówca wybrał 

na pierwszy zjazd familijny z roz-
mysłem. Chciałby, by tak jak on, 
również i inni członkowie rodzi-
ny, poszukując swojego miejsca 
na ziemi i swoich korzeni, zacze-
piali myślą właśnie to konkretne 
miejsce. 

W krótkiej przerwie między 
niedzielnym obiadem a space-
rem po stadninie, udało nam się 
porozmawiać jeszcze z kilkoma 
uczestnikami zjazdu. Maria Pie-
trzak, z domu Walewska, kuzynka 
pana Przemysława, przyjechała do 
Walewic po raz pierwszy. Zabrała 
męża, a także dzieci swoje i bra-
ta, który nie mógł się wybrać oso-
biście. Nie wie czy jej imię było 
świadomym, czy przypadkowym 

nawiązaniem do postaci Marii 
Walewskiej, ale jako jej imien-
niczka czuła się w pałacu bardzo 
dobrze. 

– Z przyczyn organizacyjnych 
musimy dziś wrócić, ale myślę, 
że na pewno jeszcze odwiedzimy 
Walewice, może kiedy będzie cie-
plej – mówiła. 

Za cenną inicjatywę uznali 
zlot także inni potomkowie Wa-
lewskich ze Śremu i Poznania: 
Krystyna Stefaniak (Walewska 
z domu była jej mama) z cór-
ką Marią, zięciem, a także Alek-
sander Józef Walewski, który 
w Walewicach bywał dotąd jedy-
nie przejazdem, dopiero inicjaty-
wa kuzyna pozwoliła mu lepiej 

poznać rodowe gniazdo. Walew-
scy wywędrowali z Walewic osie-
dlając się w właśnie Wielkopol-
sce, skąd przyjechała większość 
uczestników zjazdu.

Jego organizator Przemysław 
Walewski interesuje się także histo-
rią wojskowości, zna doskonale do-
konania Napoleona Bonaparte, jest 
też orędownikiem pamięci o Alek-
sandrze Walewskim, synu Marii 
i Napoleona – wybitnym ministrze 
spraw zagranicznych Drugiego Ce-
sarstwa, mężu stanu o ogromnych 
zasługach dla dyplomacji, a jednak 
zapomnianym i nie eksplorowa-
nym przez badaczy. 

To właśnie postać Aleksandra 
pan Przemysław, absolwent nauk 
politycznych na Uniwersytecie im. 
Adama Mickiewicza w Poznaniu, 
stawia sobie za wzór. Jako tropiciel 
rodowych historii w tym roku wy-
biera się z żoną na Elbę, by odwie-
dzić miejsca, w których przebywa-
ła Maria Walewska. Przemysław 
Walewski ceni także francuską ro-
dzinę D’Ornano – potomków Ma-
rii i jej drugiego męża, marszałka 
D’Ornano. 

– Moją idée fi xe jest żeby do-
prowadzić do wspólnego zjazdu-
-spotkania, tutaj w Walewicach, 
rodziny Walewskich, D’Ornano, 
a także rodziny Grabińskich, dzię-
ki którym, co zawsze podkreślam 
i co jest dla mnie bardzo ważne 
– pałac w Walewicach ma także 
formę, w jakiej go dzisiaj zastaje-
my – mówił Przemysław Walewski. 

Uczestnicy zjazdu otrzymali 
wybite na tę okoliczność pamiąt-
kowe medale z wizerunkiem pała-
cu na awersie i herbem – kolumną 
– na rewersie. 

Familia Walewskich przed pałacem w Walewicach. na�pierwszy�taki�zjazd,�zorganizowany�przez�
Przemysława�Walewskiego,�przybyło�około�30�osób.�
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Sądzę,�że�osoby
z�rodziny,�które�dziś�
przyjechały�tutaj�
pierwszy�raz,�są�nie
po�raz�ostatni�
i�będą�przekazywać�
dalej�informację,
że�do�Walewic�warto�
przyjechać.

Przemysław Walewski

Aktualności

elŻBieTa woldan
-roManowiCZ

ela.woldan@lowiczanin.info
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Ogłoszenia

 
PuNKty PRZyJMOWANiA OGŁOSZeń DROBNyCh DO „NŁ”: BiuRO OGŁOSZeń ŁOWiCZ,�uL.�PIjaRSka�3a; BeDNARy,�SkLEP�P.�PaPIERnIk�24a;�BOBROWNiKi 27,�SkLEP�P.�PacLER;�BOLiMóW,�uL.�RynEk�koŚcIuSZkI�17,�SkLEP�

„EWa”,�P.PaPIERnIk;�DOMANieWiCe,�uL.�GŁóWna�26,�SkLEP�P.�jakuBIak;�GąGOLiN POŁuDNiOWy,�SkLEP�„koS”;�huMiN 1A,�SkLEP�P.�GREFkoWIcZ;�iŁóW:�PL.�RynEk�STaRoMIEjSkI�2a;�SkLEP�P.�PaPIERoWSkIEGo;�KieRNOZiA,�

RynEk� koPERnIka,� kIoSk� P.� WESoŁoWSkIEj;� KOCieRZeW PóŁNOCNy 37A,� SkLEP� P.� kRyGIER; KuRABKA 17A,� SkLEP� P.� ToPoLSkIEj;� ŁOWiCZ,� oS.� BRaTkoWIcE,� kIoSk� LoTTo;� ŁySZKOWiCe,� SkLEP� „DuET”,� uL.� GMInna� 6;�

NieBORóW,�aL.�LEGIonóW�PoLSkIch�18,�SkLEP�P.�FIGaTa;�NOWA SuChA 22,�SkLEP�P.�SIEWIERy;�OStRóW 20,�SkLEP�P.�BEjDy;�OSMOLiN,�uL.�RynEk�2,�SkLEP�P.�SERWach;�PSZCZONóW 147,�SkLEP�P.�LIPIńSkIEGo;�SANNiKi,� �
uL.�WaRSZaWSka�183,�SkLEP�P.�oLkoWIcZ;�SOBOtA,�PL.�ZaWISZy�cZaRnEGo�12,�SkLEP�P.�BIńcZak;�SOKOŁóW 19,�SkLEP�P.�GŁoWackIEGo;�StAChLeW 113A,�SkLEP�P.�WIERZBIckIEj;�StARy DęBSK 6A,�SkLEP�P.�PaWŁa�TaRGa-

SZEWSkIEGo,�ŚLeSZyN,�uL.�GóRna�5,�SkLEP�P.�MącZyńSkIEj;��WALiSZeW StARy�19, SkLEP��P.�PaBIjańcZyk;�ZABOStóW Duży,�SkLEP�P.�SZaLEnIEc;�ZAWADy 67,�SkLEP�P.�SokaLSkIEj;�ZŁAKóW BOROWy 139A,�SkLEP�P.�PIEckI.

PuNKty PRZyJMOWANiA OGŁOSZeń DROBNyCh DO „WieŚCi”:�BiuRO OGŁOSZeń�GŁOWNO,�uL.�ŁoWIcka�40;�DMOSiN 1,�BożEna�kRZESZEWSka,�PIEkaRnIa:��StRyKóW:�SkLEP�„ZoSIa”,�uL.�TaRGoWa�25/27;�SkLEP�P.�ŁukaSZa�

PaPIńSkIEGo,�STaRy�RynEk�4/29.

PuNKty PRZyJMOWANiA OGŁOSZeń DROBNyCh DO „NŁ DLA żyChLiNA, OPOROWA, BeDLNA i PACyNy”: BeDLNO 28, SkLEP�MInI-MaG;�DOBRZeLiN,�uL.�WŁ.�jaGIEŁŁy,�SkLEP�MaGDa;�PACyNA,�uL.�ToWaRoWa�4,�SkLEP�P.�MaG-

DaLEny�DuRkI;�PLeCKA DąBROWA,�SkLEP�„MonIka”;�ŚLeSZyN,�uL.�GóRna�5,�SkLEP�P.�MącZyńSkIEj;�żyChLiN,�uL.�ŁąkoWa�9a,�SkLEP�„MaGDa”;�uL.�naRuToWIcZa�85F,�SkLEP�„MaGDa”;�uL.�29�LISToPaDa�25-26,�SkLEP�„ELEMIS”.

WyDAWCA i ReDAKCJA Nie PONOSZą ODPOWieDZiALNOŚCi ZA tReŚć OGŁOSZeń i ReKLAM OPuBLiKOWANyCh ZGODNie Z ARt. 36 uStAWy  Z DNiA 26.01.1984 R. „PRAWO PRASOWe”

samochodowe

kupno
 �Subiekt Nieborów Auto-kasacja, 

sprzedaż części, tel. (46) 838-55-41.

��absolutny�skup�aut,�1�zł�za�1�kg,��
do�remontu�jak�i�zadbanych,��
tel.�kom.�511-303-576.

��aktualnie�kupię�osobowy�jeżdżący�
lub�lekko�uszkodzony,�tel.�kom.�
604-706-309.

��Dostawcze,�tel.�kom.�725-361-836.

��kupię�każde�auto,�tel.�kom.�
690-694-705.

��kupię�każde�auto�do�3.000�zł,�
tel.�kom.�691-270-855.

 �Kupię każde auto, szybki dojazd, 
wycena na miejscu,  
tel. kom. 577-556-721.

��Mercedesy,�Toyoty,�tel.�kom.�
725-562-998.

��Skup�aut,�tel.�kom.�604-102-787.

��Złomowanie�Pojazdów–�
zaświadczenia,�auto-skup:�uszkodzone,�
rozbite,�wyeksploatowane,�Rząśno�13,�
tel.�kom.�602-123-360.

sprzedaż
��auDI�a4,�1.9,�1995�rok,�stan�bdb,�

tel.�kom.�695-975-023.

��BMW�X3,�2.0D�180�kM�automat,�
2007�rok,�260.000�km,�41.800�zł,��
tel.�kom.�695-774-269.

��cITRoËn�Berlingo,�2.0�hDI,��
2001�rok,�tel.�kom.�511-184-369.

��cITRoËn�c3,�1.4�hDI,�2005�rok,��
tel.�kom.�692-475-235.

��DaEWoo�Lanos,�1.5�S,�1998�rok,�
tel.�kom.�602-689-429.

��DaEWoo�Lanos,�1.5�benzyna/gaz,�
1998�rok,�zadbany,�w�dobrym�stanie,�
tel.�kom.�601-576-398,�793-393-686.

��DaEWoo�Lublin,�z�silnikiem�turbo,�
tel.�kom.�721-774-880.

��FIaT�Bravo,�1.4,�2013�rok,�24.670�km,�
tel.�kom.�731-706-162.

��FIaT�cinquecento,�900,�1996�rok,�
tel.�kom.�731-983-564.

��FIaT�cinquecento,�1996�rok,�tel.�kom.�
500-231-552.

��FIaT�Ducato,�2.3,�2011�rok,�24.500�zł,�
tel.�kom.�516-755-833.

��FIaT�Punto,�1.9�jTD,�2001�rok,��
tel.�kom.�796-226-762.

��FIaT�Punto�Grande,�1.3�D�90�kM,�
2007�rok,�garażowany,�stan�bdb.,�tel.�
kom.�600-991-879.

��FIaT�Punto,�1.2�benzyna/gaz,�2004�
rok,�po�lifcie,�5-drzwiowy,�stan�bdb.,�tel.�
kom.�604-706-309.

��FIaT�Seicento�900,�2001�rok,�tel.�kom.�
605-093-980.

��FIaT�Seicento,�900,�2002�rok,�
113.000�km,�2000�zł�+�dodatkowy�
komplet�opon,�tel.�kom.�608-893-315.

��FoRD�Focus,�kombi,�1.6�TDcI,�90�
kM,�170.000�km,�2006�rok,�salon�
Polska,�bezwypadkowy,�II�właściciel�od�
2009�roku,�tel.�kom.�501-615-217.

��FoRD�Mondeo,�TD,�1999�rok,�kombi,�
1.500�zł,�tel.�kom.�519-522-605.

��kIa�Rio,�2014�rok,�stan�bdb.,�bogate�
wyposażenie,�33.600�zł�do�negocjacji,�
tel.�kom.�609-501-703.

 �MeRCeDeS Benz 208, 1997 rok, 
6-osobowy blaszak, tanio, tel. kom. 
730-208-588.

��MERcEDES�W�124,�200D,�XII�1994�
rok,�elegant,�tel.�kom.�500-294-425.

��oPEL�astra,�1.4�benzyna/gaz,��
1999�rok,�tel.�kom.�514-698-383.

��oPEL�astra�II,�2.0�benzyna,�1998�
rok,�136�kM,�hatchback,�auto�zadbane,�
doinwestowane�nie�wymaga�wkładu�
finansowego,�Wola�Błędowa�53/�koło�
Bratoszewic,�tel.�kom.�518-558-410.

��oPEL�astra�II,�1.7�cDTI,�2005�rok,�
klimatyzacja,�tel.�kom.�604-706-309.

��oPEL�astra�II,�1.6�benzyna,�1998�rok,�
kombi,�tel.�kom.�606-706-967,�po�16.00.

��oPEL�corsa�c,�1.2�benzyna,�2002�
rok,�135.000�km,�stan�techniczny�dobry,�
tel.�kom.�603-879-720.

��oPEL�corsa,�1.0�12v,�2012�rok,�
58.000�km,�I�właściciel,�5-drzwiowy,�
klimatyzacja,�kupiony�w�polskim�
salonie,�tel.�kom.�600-944-728.

��oPEL�corsa,�1.2�gaz,�1997�rok,�
sprzedam,�tel.�kom.�791-970-620.

��oPEL�corsa,�1.2�benzyna,�1997�rok,�
stan�dobry,�tel.�kom.�666-606-506.

��oPEL�corsa,�1.3,�2005�rok,�
3-drzwiowa,�biala,�tel.�kom.�
692-368-494.

��oPEL�Frontera,�1995�rok,�Turbo�
Interccoler-Long,�tanio,�tel.�kom.�
501-074-060.

��oPEL�Insignia,�2.0�diesel,�2009�rok,�
tel.�kom.�502-433-800.

��oPEL�Meriwa,�1.7�cDTI,�2004�rok,��
tel.�kom.�507-756-465.

��oPEL�Movano,�2.2,�2002�rok,�
max�podwyższany,�tanio,�tel.�kom.�
696-062-697.

��oPEL�Tigra,�1.6,�tel.�kom.�
796-334-711.

��oPEL�Vectra�c,�1.8�benzyna,��
2003�rok,�rzeczywisty�przebieg�138.000�
km,�w�oryginale,�bezwypadkowy,�stan�
rewelacyjny,�tel.�kom.�513-375-786.

��oPEL�Vectra,�1.8�benzyna/gaz,�
2000�rok,�bogate�wyposażenie,�stan�
rewelacyjny,�tel.�kom.�604-706-309.

��oPEL�Vectra,�2000�rok,�kombi,��
tel.�kom.�737-646-921.

��oPEL�Zafira,�2.0�diesel,�2003�rok,�
I�właściciel�od�8�lat,�bezwypadkowy,��
tel.�kom.�698-750-121.

��PEuGEoT�307�gaz,�2003�rok,�kombi,�
tel.�kom.�694-747-836.

��PEuGEoT�308,�2009�rok,�tel.�kom.�
693-943-787.

 �POLONeZ truck, tel. kom. 
795-323-333.

��REnauLT�clio�II,�1.2,�01.1998�rok,�
3-drzwiowy,�tel.�kom.�888-351-372.

��REnauLT�Laguna,�sprzedam,�tel.�
kom.�576-175-722.

��REnauLT�Megane,�1.6�benzyna,�
1997�rok,�hatchback,�tel.�kom.�
531-818-198.

��REnauLT�Scenic,�1.9�DTI,�2000�rok,�
tel.�kom.�693-943-718.

��REnauLT�Scenic,�1.9D,�2000�rok,�tel.�
kom.�886-814-100.

��REnauLT�Thalia,�1.4,�benzyna/gaz,�
2002�rok,�tel.�kom.�792-180-011.

��SEaT�Ibiza,�1.4�benzyn,�1997�
rok,�opłacony,�sprawny,�1.300�zł�do�
uzgodnienia,�tel.�kom.�663-446-421.

��SEaT�Ibiza,�1997�rok,�stan�bdb.,�tel.�
kom.�537-200-181.

��SEaT�Leon�diesel,�2003�rok,�tel.�kom.�
792-004-245.

��SEaT�Leon,�1.9�TDI�105�kM,��
2007�rok,�bezwypadkowy,�bogata�
wersja,�po�wymianie�dwumasy,�tel.�kom.�
664-012-803.

��SkoDa�Fabia,�1.2,�20y09�rok,�
186.000�km,�hatchback,�sprowadzony�
z�niemiec,�gotowy�do�rejestracji,�stan�
bdb,�niebieski,�tel.�kom.�604-403-654,�
507-150-766.

��SkoDa�Fabia,�1.4�diesel,�2006�rok,�
hatchback,�sprowadzony�z�niemiec,�
gotowy�do�rejestracji,�stan�bdb,�srebrny,�
tel.�kom.�604-403-654,�507-150-766.

��SkoDa�Felicia,�1.3,�1995,�tel.�kom.�
501-561-767.

��ToyoTa�avensis,�2.0�D,�1999�rok,�
zadbana,�tel.�kom.�509-283-124.

��ToyoTa�corolla,�1.4D�4D,�2007�
rok,�kupiona�w�kraju,�serwisowana,�
możliwość�zamiany�(tańszy),�15.200�zł,�
tel.�kom.�513-375-786.

��ToyoTa�yaris,�1.0,�2008�rok,�tel.�kom.�
604-169-278.

��ToyoTa�yaris,�2002�rok,�3-drzwiowy,�
tel.�kom.�669-356-377.

��VW�Golf�II,�TDI,�1991�rok,�tel.�kom.�
608-443-058,�po�15.00.

��VW�Passat�B5FL�1,9�TDI�(130�kM),�
227595�km,�skóry,�klimatronik,�tel.�kom.�
515-270-482.

��VW�Passat�B6,�1.9�TDI�2006�rok,�
granatowy,�sedan,�stan�bdb.,�cena�
20.500�zł,�tel.kom.�698-225-732.

��VW�Passat,�1.6�TDI�kombi,�2010�rok,�
czarny�metalik,�sprowadzony,�opłacony,�
gotowy�do�rejestracji,�tel.�kom.�604-403-
654,�507-150-766.

��VW�Passat,�2.0�TDI,�2005�rok,�stan�
dobry,�tel.�kom.�603-972-528.

��VW�Polo,�1.9�SDI,�2000�rok,�tel.�kom.�
600-872-796.

��VW�Polo,�1996�rok,�tel.�kom.�
885-393-800.

��VW�Polo,�2006�rok,�5-drzwiowy,�
sprowadzony,�opłacony,�gotowy��
do�rejestracji,�tel.�kom.�604-403-654,�
507-150-766.

��VW�Turan,�2.0�TDI,�2005/2006�
rok,�srebrny,�sprowadzony,�gotowy�
do�rejestracji,�tel.�kom.�604-403-654,�
507-150-766.

inne
��opony,�felgi�z�niemiec,�hurtownia.�

największy�skład�w�rejonie,�
klimatyzacja,�mechanika.�Bratoszewice,�
ul.�Łódzka�28,�www.opony-gaweda.
pl,�tel.�(42)�719-63-08,�tel.�kom.�
505-151-701.

��Przyczepka�samochodowa,�tel.�kom.�
669-020-024.

motorowe

kupno
��kolekcjoner�kupi�stare�motocykle,�

samochody,�części,�tel.�kom.�
513-185-357.

sprzedaż
��WSk,�WFM,�tel.�kom.�696-107-903.

��MZ-250�Tropic,�tel.�(46)�838-59-19,�
tel.�kom.�577-694-621.

��MZ�ETZ�250�1987�rok,�
zarejestrowana,�wyremontowana,��
tel.�kom.�669-034-011.

��komar�Romet,�bez�papierów;�
komar�ogar�z�papierami,�tel.�kom.�
668-049-706.

��Skuter�50,�tel.�kom.�782-233-579.

��honda�cBR�600�1989�rok,�tel.�kom.�
784-080-128.

garaże

sprzedaż
��Sprzedam�lub�wynajmę�garaż�

wolnostojący,�Stryków,�kościuszki,��
tel.�kom.�603-642-202.

wynajem
��Garaż�do�wynajęcia,�Tuszewska,��

tel.�kom.�600-724-193.

nieruchomości

kupno
��kupię�ziemię,�gm.�Łyszkowice�

i�okolice,�tel.�kom.�502-602-463.

��Przyjmę�w�dzierżawę�lub�kupię�
grunty�rolne�w�Bocheniu�(bardzo�dobre�
warunki),�tel.�kom.�601-857-267.

��kupię/przyjmę�w�dzierżawę�ziemię�
(Strzelcew,�Popów,�okolice),�tel.�kom.�
696-736-701,�wieczorem.

��Ziemię�rolną,�powyżej�1�ha,�przy�
drodze,�do�15�km�od�Łowicza,�tel.�kom.�
888-431-443.

��kupię�każdą�nieruchomość:�ziemię,�
działkę,�mieszkanie,�dom�itp.�(również�
zadłużone),�tel.�kom.�501-020-993.

sprzedaż
��Sprzedam�mieszkanie�60�mkw.,��

I�piętro,�os.�Dąbrowskiego,�tel.�kom.�
600-488-382.

��Budowlana,�1.155�mkw.,�media,�
Bełchów,�ul.�Polna,�tel.�kom.�
517-640-507.

��Działki�budowlane,�Mysłaków,��
tel.�kom.�665-981-200.

��Działki�budowlane,�Strzelcew,��
tel.�kom.�501-782-451.

��Działki�budowlane,�Strzelcew,��
tel.�kom.�660-911-451.

��Budynek�nadający�się�na�magazyn�
lub�halę�produkcyjną�1000�mkw.,��
tel.�kom.�663-881-721.

��Budowlano-rolna,�2,6�ha,�220x117�m,�
rzeczka,�Wola�Szydłowiecka,�tel.�kom.�
603-878-783.

��Działka�rolno-budowlana�9.300�
mkw.,�Placencja,�bardzo�tanio,�tel.�kom.�
606-889-643.

��Działka�zalesiona�z�możliwością�
zabudowy,�0,73�ha,�możliwośc�podziału�
na�mniejsze,�blisko�Łowicza,�tel.�kom.�
606-370-704.

��Dom�w�Głownie,�tel.�kom.�
697-327-976.

��Sprzedam�2�mieszkania�po�55�mkw.,��
I�piętro,�os.�Piekarska,�tel.�kom.�
502-323-040.

��Dom�293�mkw.,�stan�surowy�otwarty,�
działka�1900�mkw.,�wszystkie�media,�
Łowicz,�ul.�Grunwaldzka,�tel.�kom.�
501-932-818.

��Działka�budowlana,�Mysłaków,�tel.�
kom.�692-363-474.

��Sprzedam�gospodarstwo,�Mysłaków,�
2,23�ha,�duże�budynki,�tel.�kom.�
665-373-909.

��Sprzedam�ziemię�2,20�lub�4,5�ha,�
Psary,�tel.�kom.�604-260-576.

��Grunty�rolne�8,30�ha,�gmina�Zduny,�
tel.�kom.�515-121-412.

��Sprzedam�ziemię�w�Strykowie,��
tel.�kom.�576-175-722.

��Sprzedam�działki�budowlane��
w�Bobrownikach�w�bardzo�atrakcyjnym�
miejscu,�tel.�kom.�604-169-278.

 �Sprzedam ziemię 4,13 ha, Śleszyn, 
tel. kom. 669-751-323.

��Sprzedam�3,5�ha�ziemi,�Wola�
Stepowska,�gm.�kiernozia,�tel.�kom.�
501-504-723.

��Sprzedam�działkę�w�Łowiczu,�ul.�
nadbzurzańska/Dolna,�2.760�mkw.,�
tel.�kom.�534-721-043,�18:30-20:00.
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��Mieszkanie�61�mkw.,�III�piętro,�
kaliska,�tel.�kom.�664-767-412.

��Działka�o�powierzchni�38�arów�
w�Stępowie,�gmina�kiernozia,�
zabudowana,�ogrodzona,�częściowo�
utwardzona,�tel.�kom.�512-179-465.

��Działki�budowlane,�tel.�kom.�
512-490-910.

��Mieszkanie�do�remontu,�60�mkw.,�
III�piętro,�160.000�zł,�tel.�kom.�668-599-
646,�600-248-791.

��Budowlano-rolna,�9.400�mkw.,�
Polesie, rzeka, możliwość wykopania
stawu,�tel.�kom.�603-878-783.

��Działka�rolna�z�możliwością�
zabudowy�2,4�ha,�gmina�Domaniewice,�
tel.�kom.�794-944-434.

��Dom,�60�mkw.,�działka�750�mkw.,�
Łowicz,�tel.�kom.�793-734-485.

��Dom,�Łowicz,�tel.�kom.�880-651-700.

��Sprzedam�działkę�os.�Górki,��
ul.�Łąkowa:�5.000�m,�w�tym�2.000�mkw.�
stawu,�tel.�(46)�837-54-98.

��Sprzedam�działkę�rekreacyjną,��
ul.�Łódzka,�tel.�kom.�603-555-327.

��nowy�dom�190�mkw.�na�działce�
720�mkw.,�Bratkowice,�stan�surowy,��
tel.�kom.�508-828-942.

��Domek�60�mkw.,�działka�6.000�mkw.,�
budowlano-usługowa,�narożna,�Łowicz,�
tel.�kom.�603-878-783.

��Sprzedam�gospodarstwo�rolne��
o�pow.�3,60�ha�(szer.�78�m)��
z�możliwością�podziału�na�działki�
budowlane,�Bednary�kolonia�72,��
tel.�kom.�668-153-367.

��Sprzedam�działkę�budowlaną,�pow.�
772�mkw.,�żychlin,�ul.�żeromskiego,�
54.000�zł,�tel.�kom.�791-140-150.

��Mieszkanie�35�mkw.,�IV�piętro,�
po�remoncie,�tel.�kom.�696-199-107,�
531-226-948.

��Dwie�działki�budowlane��
po�1.000�mkw.,�na�granicy�Bednary-
Sypień,�lub�całość�8.100�mkw.,�tel.�kom.�
694-804-682.

��Sprzedam�1,2�ha�ziemi,�jeziorko,�
tel.�kom.�505-356-109.

��Dom�z�działką,�gm.�Bielawy,�tel.�kom.�
511-682-578.

��Sprzedam�ziemię�rolną�6�ha,�klasa�
ziemi�II,�III,�jerzewo,�gm.�kiernozia,�tel.�
kom.�660-478-551,�784-378-713.

��Sprzedam�łąkę�(1,17�ha)�w�
niedźwiadzie,�tel.�kom.�880-565-192.

��Mieszkanie�48�mkw.,�I�p.,�Bratkowice�
11,�tel.�kom.�664-784-205.

 �Sprzedam lub wynajmę 
restaurację przy trasie Kutno-Łowicz 
oraz stację paliw w budowie, 
tel. kom. 730-208-588.

��Budynek�mieszkalny�z�budynkami�
gospodarczymi�do�remontu,�działka�
3.500�mkw.,�Sypień,�tel.�kom.�
695-774-319.

��Sprzedam�tanio�działkę�budowlaną,��
5�km�od�Łowicza,�tel.�kom.�509-231-973.

��Sprzedam�mieszkanie�44�mkw.,��
os.�noakowskiego,�tel.�kom.�512-088-422.

��Tanio�sprzedam�pawilon�65�mkw.,�
Łowicz,�Bratkowice,��
tel.�kom.�507-012-020.

��Sprzedam�mieszkanie�27�mkw.�z�c.o.�
w�Głownie,�tel.�kom.�507-359-112.

��Sprzedam�mieszkanie�38�mkw.,��
2�pokoje�+�kuchnia,�Głowno,�tel.�kom.�
690-985-070.

��Pilnie�sprzedam�dom,�tel.�kom.�
881-087-040.

��Sprzedam�ziemię�w�Płaskocinie�5�ha,�
tel.�kom.�509-293-050.

��Sprzedam�1,20�ha�z�budynkami,�
Złota,�gmina�Rybno,�tel.�kom.�
667-580-207.

��Sprzedam�nowy�dom,�wykończony,�
otolice�28�a,�tel.�kom.�605-067-544.

��Siedlisko�z�działką�i�stawem,�tanio�
sprzedam,�tel.�kom.�504-571-878.

��Działka,�tel.�kom.�518-405-534.

��Sprzedam�działkę�janowice,�tel.�kom.�
502-768-210,�506-190-291.

��Sprzedam�–�zamienię�na�bloki�–�
wynajmę�dom�+�działka�3.800�mkw.,�
tel.�kom.�691-535-141.

��Działka�z�pozwoleniem��
na�działalność,�Parma,�tel.�kom.�
606-257-120.

��Działka�6.600�mkw.,�z�domem�
drewnianym,�Bąków�Górny,�tel.�kom.�
607-517-238.

 �Sprzedam działki budowlane  
w Nieborowie, prawie naprzeciwko 
restauracji „Prosiaczek”. Po więcej 
informacji zapraszam, tel. kom. 
796-680-619.

��Sprzedam�dom,�działka�1600�mkw.,�
Łowicz,�atrakcyjne�miejsce,�tel.�kom.�
665-220-411.

��Sprzedam�dom,�pow.�200�mkw.��
z�działką�600�mkw.�249�tys.�zł,�tel.�kom.�
783-755-145.

��Sprzedam�działkę�rekreacyjną,�tel.�
kom.�795-563-722.

��Głowno,�mieszkanie�około�70�mkw.�
na�osiedlu�Sikorskiego,�tel.�kom.�
508-230-392.

��Sprzedam�mieszkanie�48�mkw.,�
ul.�Blich�5,�3.000�zł/mkw.,�tel.�kom.�
570-470-604.

��Sprzedam�M-3,�IV�pietro,�os.�
konopnickiej,�tel.�kom.�662-175-520.

��Dom,�budynki�gospodarcze,�2�ha�
w�tym�las�0,33�ha,�Bednary�kolonia,�
tel.�kom.�603-615-480.

��Gospodarstwo�1,4�ha,�budynki,�
Sypień�14�k./nieborowa,�tel.�kom.�
518-443-192.

��Sprzedam�trzypokojowe�mieszkanie�
na�os.�Sikorskiego,�Głowno,�tel.�kom.�
798-461-235.

��Działka�4,6�ha,�Łazin,�tel.�kom.�
501-020-993.

��Sprzedam�5�ha,�Tydówka�gm.�
kiernozia,�tel.�kom.�515-607-294,��
po�17.00.

��Sprzedam�gospodarstwo�rolne��
6�ha�w�tym�staw�0,5�ha,�duże�budynki�
gospodarcze,�gmina�Stryków,�tel.�(42)�
719-61-97,�po�20.00.

��Dom�150�mkw.,�Łowicz,�tel.�kom.�
503-770-232.

��Sprzedam�działkę�rekreacyjną,�ul.�
Sochaczewska,�tel.�kom.�797-537-158.

��Łowicz,�72�mkw.,�parter,�atrakcyjne,�
tel.�kom.�698-581-666.

��Sprzedam�działkę�3.000�mkw.,�
Zawady,�tel.�kom.�606-682-993.

��Sprzedam�4-pokojowe�mieszkanie�
w�Łowiczu,�częściowo�po�remoncie,�
dobry�rozkład�pokoi,�dobra�lokalizacja,�
ul.�Bolimowska,�powierzchnia�74,36�
mkw.,�tel.�601-568-220.

��Spółdzielnia�Mieszkaniowa�
jabłonkowa�w�Dobrzelinie�posiada�
do�sprzedania�1�ha�ziemi,�tel.�kom.�
609-570-897.

��Sprzedam�pilnie�i�tanio�kawalerkę�26�
mkw.,�os.�kostka,�tel.�kom.�508-289-601.

��Dom�po�remoncie,�120�mkw.,�działka�
900�mkw.,�okolice�Domaniewic,�tel.�
kom.�530-723-789.

��Sprzedam�działkę�o�pow.�1.700�mkw.�
w�miejscowości�Bronisławów,�tel.�kom.�
606-168-857.

��Działka�inwestycyjno-budowlana�
8.700�mkw.,�Głowno-osiny,�tel.�kom.�
517-160-370.

wynajem
��Wynajmę�500�mkw.,�przy�trasie�a2,�

tel.�kom.�607-168-196.

��Dam�w�dzierżawę�łąkę,�tel.�kom.�
603-878-783.

��Do�wynajęcia�lokal�sklepowy�na�wsi,�
ok.�100�mkw.,�tel.�kom.�692-667-333.

��Do�wynajęcia�mieszkanie�42�
mkw.,�centrum�Łowicza,�tel.�kom.�
602-123-649.

��Wynajmę�wyposażony�salon�fryzjerski�
i�drugi�lokal�na�dowolną�działalność,�
Łowicz�ul.�Lniana,�tel.�kom.�501-011-198.

��Wydzierżawię�łąkę�3�ha,�katarzynów�
73,�tel.�kom.�532-454-047.

��Wynajmę�os.�noakowskiego�
38�mkw.,�2�pokoje,�częściowo�
umeblowane,�850�zł�+�czynsz,�tel.�kom.�
500-414-769.

��Do�wynajęcia�pawilon�handlowy�na�
Targowicy�Miejskiej,�ok.�27�mkw.,�tel.�
kom.�694-863-886.

��Mieszkanie�do�wynajęcia,�os.�
Dąbrowskiego,�tel.�kom.�693-833-080.

��na�działalność�gospodarczą�400�
mkw�z�dużym�placem,�tel.�(46)�837-42-
46,�tel.�kom.�605-578-502.

��Poszukuję�domku�na�wsi,�tel.�kom.�
694-515-130.

��Pilnie�poszukuję�mieszkania��
do�wynajęcia�w�Głownie,�tel.�kom.�
576-018-029.

��Do�wynajęcia�M-3,�Głowno,�
kopernika,�tel.�kom.�781-508-033.

��Wynajmę�wiatę�250�mkw.�na�
magazyn�lub�działalność�gospodarczą,�
tel.�kom.�512-443-958.

 �Firma wynajmie pomieszczenie 
magazynowe o powierzchni 190 
mkw. z dostępem do paleciaka 
i wózka widłowego, obiekt chroniony, 
 tel. kom. 602-389-703, Łowicz.

kupno różne
��Przyjmę�ziemię,�gruz,�glinę,�korzenie,�

tel.�kom.�508-282-349.

��kupię�lodówkę�szer.�do�55�cm,�tel.�
kom.�500-791-512.

��kupię�betoniarkę,�tel.�kom.�
888-742-148.

sprzedaż różne
��Extra�czarna�ziemia�ogrodowa,�

po�obróbce�mechanicznej,�tel.�kom.�
601-239-779.

��Produkcja,�sprzedaż�kruszywa�
kamiennego,�tel.�kom.�501-029-833.

��kliniec�pod�kostkę�i�utwardzenia�
terenu,�tel.�kom.�601-239-779.

��żwir�2-8,�tel.�kom.�601-239-779.

��żwir�16-32�do�ogrodu�i�drenażu,�tel.�
kom.�601-239-779.

��Drewno�kominkowe,�opałowe�(buk,�
brzoza,�olszyna,�grab);�workowane,�tel.�
kom.�501-658-261.

��Wyprzedaż�płytek�chodnikowych�
i�ogrodowych,�kolor,�kręgi,�pokrywy,�
przepusty,�tel.�kom.�531-467-981.

 �Drewno kominkowe i opałowe, 
pelet drzewny, brykiet drzewny, tel. 
kom. 504-010-550.

��kruszywa,�piasek,�żwir,�ziemia�
ogrodowa.�Roboty�ziemne,�
wyburzeniowe,�transport�maszyn�
budowlanych,�rolniczych,�tel.�kom.�
693-565-564.

��Sprzedaż�drewna�kominkowego�–�
brzoza,�olcha,�dąb,�tel.�kom.�510-832-
050,�694-269-767.

��Bale�dębowe�suche,�tel.�kom.�
518-223-702.

��Węgiel�Ekogroszek�(kostka)�orzech.�
Dostawa�i�rozładunek,�tel.�(23)�661-10-
13,�tel.�kom.�789-333-677.

��Sprzedam�różnego�rodzaju�śruby,�
wkręty,�kwasowe�i�w�ocynku,�tel.�kom.�
501-504-723.

��Sprzedam�tuje�szmaragd,�tel.�kom.�
510-249-632.

��Ziemia�ogrodowa:�czarnoziem�
(z�transportem),�tel.�kom.�537-180-085.

��kanapy�skórzane,�jak�nowe,�tanio,�tel.�
kom.�508-411-270.

��Siłownia�domowa�(atlas),�tel.�kom.�
508-411-270.

��Duża�zjeżdżalnia�dziecięca,�tel.�kom.�
601-052-026.

��Sprzedam�suknię�ślubną,�tanio,�rozm.�
40-42,�tel.�kom.�791-064-897.

��Sprzedam�tuję�kurnik,�terrakotę,�tel.�
kom.�600-262-693.

��Sprzedam�gruz,�Głowno,�tel.�kom.�
512-624-763.

��Sprzedam�wersalkę,�tel.�kom.�
782-787-291.

��Betoniarki:�sprzedaż,�remonty,�części,�
tel.�kom.�603-072-751.

��Sprzedam�strój�łowicki,�tel.�kom.�
661-524-453.

��Łubianki�drewniane�nowe,�tel.�kom.�
792-902-783.

��Sprzedam�tregry,�tel.�kom.�
661-672-606.

��Drewno�opałowe,�tel.�kom.�
505-700-777.

��Dwie�topole�polskie,�tartaczne,�8�m3,�
170�zł/m3,�tel.�kom.�729-450-470.

��Drewno�kominkowe,�opałowe,�tel.�
kom.�504-257-615.

��Sprzedam�wiatę�żelbeton,�o�
wym.�18x12x5�m,�5.000�zł,�tel.�kom.�
516-489-137.

��Waga�60�t.;�płyty�betonowe�1,30x3�m;�
L-ki�1x3�m,�tel.�kom.�606-257-120.

��Zbiorniki�plastikowe,�1.000-litrowe,�tel.�
kom.�502-919-192.

��kamienie,�tel.�kom.�509-637-975.

��Zrzyny�z�tartaku�ok.�4�m�200�zł,�tel.�
kom.�785-240-260.

��Tanio�sprzedam:�kanapę,�2�fotele,�tel.�
kom.�693-739-973.

��Sprzedam�rower�górski,�na�kołach�
24,�tel.�kom.�608-613-658.

��huśtawki�ogrodowe,�akacjowe,�stoły,�
ławki,�altanki,�piaskownice,�budy�dla�
psów,�toalety,�tel.�kom.�502-981-959.

��Rębak�do�gałęzi,�ciągnik�ES15,�tel.�
kom.�662-130-937.

��Sprzedam�dla�chorej�osoby�nowy�
balkonik,�duże�łóżko�z�materacem�na�
pilota,�telewizor,�tel.�(46)�837-36-32.

��Sprzedam�kajak,�tel.�kom.�
504-221-009.

��Sprzedam�łóżko�piętrowe,�tel.�kom.�
504-221-009.

��komoda,�witryna,�stół,�12�krzeseł,�tel.�
kom.�502-433-800.

��krajzega�kompletna,�szlifierka�
taśmowa,�przecinarka�metalu,�tel.�kom.�
503-830-451.

��Sprzedam�wypoczynek�skórzany,�tel.�
kom.�695-774-301.

��Sprzedam�dywany:�2x3�oraz�
1,80x2,60,�tel.�kom.�660-027-671.

��Gokart�na�pedały,�nowy,�maszyna�do�
szycia�Singer�stara�z�nogami,�tel.�kom.�
667-257-466.

��Sprzedam�biurko�stylowe,�stan�bdb,�
tel.�kom.�500-533-669.

��akordeon�80�Weltmeister,�tel.�kom.�
667-854-120.

��Betoniarki,�części,�naprawa.�
Rusztowania,�tel.�kom.�510-124-700.

��Sprzedam�trelinkę�z�rozbiórki,�tel.�
kom.�605-094-165.

��Stemple�budowlane,�słoma�w�belach,�
mieszanka,�tel.�kom.�511-679-231.

��Świerk�srebrny�doniczkowy,�Głowno,�
tel.�kom.�517-160-370.

praca

dam pracę
��Zatrudnię�do�pizzerii�kierowcę�oraz�

pomoc�kelnerki.�Praca�w�weekendy,�tel.�
kom.�607-481-852.

��Przyjmę�do�pizzerii�kelnerkę�z�
możliwością�przyuczenia�–�praca�
na�stałe�oraz�pomoc�na�kuchnię�–�
weekendowo,�tel.�kom.�601-846-354.

��Zatrudnię�młodych,�dyspozycyjnych�
do�pracy�w�stolarni,�tel.�kom.�
696-086-527.

��kierowca�c+E�(codziennie�w�domu),�
tel.�kom.�693-618-750.

��Zatrudnię�kierowcę�do�rozwożenia�
pizzy�(Łowicz),�tel.�kom.�724-207-537.

��Zatrudnię�pomocnika�kucharza�
(możliwość�przyuczenia�do�zawodu),�
Łowicz,�tel.�kom.�721-680-807.

��Zatrudnię�kelnerkę�(możliwość�
przyuczenia�do�zawodu),�tel.�kom.�
724-207-537.

 �Zatrudnię szwaczki (bielizna), 
możliwość przyuczenia, Głowno, tel. 
kom. 517-852-240.

��Pracuj�z�Promedica24�jako�opiekun�
seniorów�w�niemczech�lub�anglii.�
Przyjdź�na�spotkanie�informacyjne�
w�Łowiczu.�Więcej�informacji�pod�
numerem,�tel.�kom.�797-169-375.

��Przyjmę�do�pizzerii�kierowcę�na�stałe�
oraz�pomoc�kucharza�weekendowo,�tel.�
kom.�669-852-983.

 �tonsmeier Centrum zatrudni 
osobę na stanowisko kierowca-
ładowacz, wymagana kat. C, praca 
na terenie żyrardowa, Łowicza 
i okolic, tel. (46) 830-35-25.

 �tonsmeier Centrum zatrudni 
osobę na stanowisko ładowacz, 
bez kwalifikacji, praca na terenie 
Łowicza, żyrardowa i okolic, tel. (46) 
830-35-25.

��Przyjmę�mechanika�do�naprawy�
ciągników�rolniczych,�tel.�kom.�
501-504-723.

��Zatrudnię�dekarzy�lub�pracownika�do�
przyuczenia,�okolice�Dmosina,�tel.�kom.�
609-846-316.

��Zatrudnię�kierowcę�c+E,�na�kraj,�tel.�
kom.�889-907-194.

 �Zatrudnię krojczego – dzianina, 
Głowno, tel. kom. 608-182-860.

��Zatrudnię�pracowników�brukarzy,�
pomocników�oraz�do�wykończeń,�tel.�
kom.�602-345-501.

 �Poszukuję szwaczki i chałupniczki, 
proste szycie – bluzki, tel. kom. 
504-549-404.

��Zatrudnię�sprzątaczkę,�tel.�kom.�
574-256-065.

��aPT�Randstad�(47)�zatrudni�do�lekkiej�
pracy�na�produkcji,�3�zmiany,�Stryków,�
darmowy�dojazd,�nowa�wyższa�stawka,�
tel.�kom.�603-207-005,�665-133-483,�
605-058-639.

��Zatrudnię�krojczego,�tkanina�
dzianina,�tel.�kom.�668-349-942.

��Zatrudnię�kierowcę,�c+E,�kraj,�
przerzuty,�tel.�kom.�505-003-844.

��Zatrudnię�operatora�ładowarki,�tel.�
kom.�663-690-050.

��Zatrudnię�do�układania�kostki,�tel.�
kom.�663-690-050.

 �Sprzątanie – 5 osób z 
orzeczeniem o niepełnosprawności. 
Dobre warunki. Bezpłatny dojazd. 
Stryków, tel. kom. 786-850-750.

 �Zatrudnię szwaczki do szycia 
dzianiny, atrakcyjne zarobki, praca 
od zaraz, tel. kom. 603-426-101.

��Zatrudnię�kierowcę�c+E�z�
doświadczeniem�w�ruchu�krajowym�
(naczepa-chłodnia).�Dobre�zarobki,�
wolne�weekendy,�tel.�kom.�668-946-210.

��Zatrudnię�kierowcę�kat.�c+E��
z�doświadczeniem�w�ruchu�krajowym�
z�naczepą-chłodnią,�praca�pod�Tesco��
w�Teresinie,�tel.�kom.�668-946-210.

��Zatrudnię�kierowcę�kat.�c+E�z�
doświadczeniem�w�transporcie�
międzynarodowym,�pojedyncze-
podwójne�obsady,�weekendy�wolne,�tel.�
kom.�604-237-423,�782-223-211.

 �Zatrudnię pracownika w 
charakterze magazyniera – pomocy 
biurowej na skupie złomu w 
Głownie, tel. kom. 509-345-234.

��Firma�zatrudni�pracownika�produkcji,�
praca�na�1�zmianę�w�Głownie,�tel.�kom.�
795-518-519.

��Zatrudnię�montażystę,�tel.�kom.�
602-504-924.

��Sortowanie�przesyłek,�godziny�
nocne,�3500�zł�brutto,�Smolice,�tel.�kom.�
885-122-368.

 �Zatrudnię kucharkę, kucharza, 
pomoc w restauracji, tel. kom. 
730-208-588.

 �Przyjmę pracowników. 
Wykończenia, elewacje, tel. kom. 
663-211-953.

��Zatrudnię�sprzedawcę�do�galerii�
łazienek,�tel.�kom.�602-587-341.

��Zatrudnię�kierowcę�c+E�w�ruchu�
krajowym,�okolice�Strykowa,�tel.�kom.�
605-731-767.

��Zatrudnię�ekspedientki�do�sklepu�
spożywczego,�dobre�warunki�
zatrudnienia,�tel.�kom.�512-088-422.

��Zatrudnię�stażystki�do�sklepu�
spożywczego�w�Łowiczu,�tel.�kom.�
512-088-422.

��Przyjmę�pracowników�na�budowę,�tel.�
kom.�727-424-468.

��Przyjmę�pracownika�do�wykończeń�
i�do�dociepleń,�tel.�kom.�606-737-576.

��Pizzeria�alcatraz�w�Strykowie�
zatrudni:�kierowcę,�pizzermana,�
kelnerkę,�tel.�kom.�608-641-030.

 �Księgowych oraz osoby do 
przyuczenia do prowadzenia ksiąg 
handlowych i PKPiR zatrudni biuro 
rachunkowe. Praca w Łowiczu lub 
Łodzi. CV: rekrutacja102@op.pl, 
tel. kom. 604-988-647, w godz. 
17.00-18.00.

 �Firma Pas-Pol zatrudni 
pracownika, umiejętność spawacz, 
mechanik, operatywność, tel. kom. 
606-989-491.

��Przyjmę�brukarzy�i�pomocników,�tel.�
kom.�508-286-519.

��kierowca�z�okolic�Głowna,�Strykowa,�
mile�widziany�emeryt,�rencista�w�
niepełnym�wymiarze�godzin,�żadnej�
pracy�fizycznej�tylko�kierownica,�tel.�
kom.�506-169-967.

��Przyjmę�na�staż�do�Salonu�
Fryzjerskiego�osobę�po�29�roku�życia,�
zamieszkującą�obszary�wiejskie.�Bardzo�
dobre�warunki�finansowe,�tel.�(46)�837-
71-06,�tel.�kom.�609-788-380.
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��Zatrudnię�kombajnistę�znającego�się�
na�naprawach�kombajnów�Bizon,�tel.�
kom.�502-037-679.

��Zatrudnię�kierowcę�c+E,�po�kraju,�
soboty,�niedziele�wolne,�50�gr�
z�kilometra,�gwarantowana�pensja�
4.000�zł,�tel.�kom.�503-412-555.

��Zatrudnię�murarzy�i�pomocników��
z�okolic�Głowna,�tel.�kom.�515-697-643.

��Zatrudnię�diagnostę�
samochodowego�na�stację�kontroli�
pojazdów�w�Łowiczu,�tel.�kom.�
530-997-523.

��MoP�Parma�zatrudni�sprzedawcę�
na�stację�BP�Polesie�131,�atrakcyjne�
wynagrodzenie�2.700/3.200,�tel.�kom.�
784-474-842.

��Zatrudnię�kierowców�w�transporcie�
krajowym�z�prawem�jazdy�kat.�c+E,�tel.�
kom.�605-045-699.

��Przyjmę�do�piekarni�osobę�do�stołu��
i�cukiernika,�tel.�kom.�509-877-081.

��Zatrudnię�kierowcę�kat.�B,�tel.�kom.�
881-000-706.

��Zatrudnię�pracownika�do�prac�
wykończeniowo-remontowych,�tel.�kom.�
607-343-338.

��Zatrudnię�mechanika�samochodów�
ciężarowych,�tel.�kom.�516-489-137.

��Zatrudnię�pracownika�do�dociepleń,�
z�doświadczeniem,�tel.�kom.�
667-286-782.

 �Zatrudnimy szwaczki, wymagana 
znajomość dwuigłówki, stębnówki, 
overlocka, Głowno, tel. kom. 
601-204-540.

��Zatrudnimy�sprzedawców��
z�doświadczeniem.�cV�należy�składać:�
PSS-Łowicz,�os.�kostka�20,�tel.�kom.�
535-338-124.

��Przyjmę�do�pracy�fizycznej�
pracownika�do�lat�40,�tel.�kom.�
608-816-582.

��Zatrudnię�kierowcę�kat.�c+E��
w�transporcie�krajowym,�naczepa�
chłodnia,�tel.�kom.�608-067-847.

��Zatrudnię�szwaczkę�na�Rosso,�
możliwość�przyuczenia,�tel.�kom.�
503-135-431.

��Zatrudnię�kierowcę�kat.�c+E,��
tel.�kom.�605-094-166.

 �Zatrudnię uczniów do przyuczenia 
w charakterze kelnera, tel. kom. 
504-359-441.

��Zatrudnię�kelnerów,�tel.�kom.�
504-359-441.

��Przyjmę�do�pracy�na�ubojnię,�tel.�
kom.�501-735-775.

��operator�koparko-ładowarki,�praca�
w�Polsce�(3400-3700�zł�brutto),�tel.�
kom.�601-460-099,�cV�na�adres�e-mail:�
biuro@tech-bud.com.pl.

��Zatrudnię�kierowcę�w�transporcie�
międzynarodowym,�kat.�c+E,�karta�
kierowcy,�tel.�kom.�536-915-200.

��umowa�o�dzieło�prace�remontowo-
budowlane,�tel.�(46)�837-42-46,�tel.�kom.�
605-578-502.

��operator�maszyn,�magazynier,�
pakowacz,�tel.�kom.�885-122-368,�
Stryków.

��operator�maszyn,�tel.�kom.�885-122-
368,�Łódź/Lućmierz.

��Zatrudnię�pracowników�na�budowę,�
tel.�kom.�667-001-887.

��Zatrudnię�samodzielnych�brukarzy,�
tel.�kom.�725-710-267.

��Zatrudnię�glazurników�i�
dociepleniowców,�tel.�kom.�
600-575-945.

��Zatrudnimy�kierowcę�kat.�c,�cE.�
oferujemy�dobre�warunki�i�umowę�
o�pracę.�Praca�tylko�na�terenie�kraju,�
tel.�kom.�507-076-642�
lub�e-mail:�kadry@bi-met.pl.

��Zatrudnię�kierowcę�c+E��
na�kraj,�weekendy�w�domu.,�tel.�kom.�
602-218-937.

��Traktorzystę�do�pracy��
w�gospodarstwie�warzywniczym,�mile�
widziany�kurs�na�kombajn,�tel.�kom.�
600-059-824.

 �Sprzątanie, zmywanie, Dworek 
„Biała Dama”, Nieborów, tel. kom. 
501-067-706.

 �Zatrudnię osobę w lodziarni 
Łowicz, ul. Zduńska 5, tel. kom. 
601-264-666.

��Szukam�osoby�z�Łowicza��
do�sprzedaży�zabawek�w�wekendy��
do�45�lat,�tel.�kom.�601-523-534.

��Zatrudnię�na�ślusarnię,�Stryków,�tel.�
kom.�606-439-498.

��Przyjmę�kierowcę�na�kontenery��
z�doświadczeniem�hamburg-Polska,�tel.�
kom.�728-391-022.

��Zatrudnię�spawaczy�i�ślusarzy�
z�Łowicza�i�okolic,�tel.�kom.�
793-065-376.

 �Firma zatrudni kierowcę  
kat. C+e w ruchu krajowym  
bądź międzynarodowym,  
tel. kom. 602-389-703.

szukam pracy
��Dorywczo�sprzątanie,�zmywanie�itp.�

na�imprezach�okolicznościowych�i�po,�
tel.�kom.�698-962-987.

��ocieplanie,�murowanie,�tynkowanie,�
glazura,�tel.�kom.�887-818-290.

��Zaopiekuję�się�dzieckiem�lub�starszą�
osobą,�tel.�kom.�690-379-646.

usługi wideo
��Wideofilmowanie,�fotografowanie,�tel.�

(46)�837-94-85,�tel.�kom.�608-484-079.

��Wideofilmowanie�hD,�tel.�kom.�
606-852-557.

��Wideofilmowanie:�Full�hD,�DVD,�Blu-
Ray.�Fotografia,�tel.�kom.�698-535-780.

��Wideofilmowanie,�fotografowanie�
www.fotowideo.webt.pl,�tel.�(46)�837-79-
81,�tel.�kom.�606-302-466.

remontowo-
budowlane

usługi
 �Wylewki agregatem, tel. kom. 

531-402-222.

��Regulacja,�montaż�okien,�parapety,�
pranie�dywanów,�tel.�kom.�501-930-953.

��Tynki�maszynowe,�wylewki,�tanio,�
solidnie,�tel.�kom.�604-144-668.

��Schody,�tel.�kom.�793-297-933.

��układanie�kostki�brukowej,�tanio,��
tel.�kom.�667-837-817.

 �usługi minikoparką, tel. kom. 
608-612-013.

 �tynki maszynowe gipsowe, 
cementowo-wapienne oraz posadzki 
(mixokret), tel. kom. 502-452-907.

��Dachy,�pokrycia�dachowe,�
konstrukcje,�obróbki,�tel.�kom.�
609-846-316.

��Meble�kuchenne,�tel.�kom.�
793-297-933.

��Malowanie,�tel.�kom.�607-168-196.

��Docieplanie�budynków,�
stropodachów�granulatem�
styropianowym;�kondygnacja:�1100�zł,�
tel.�kom.�602-570-424.

��usługi�minikoparką,�przeciski�kretem,�
tel.�kom.�668-591-725.

��Docieplenia�budynków,�elewacje,�
glazura,�terakota,�adaptacja�poddaszy,�
kompleksowe�wykończenia�wnętrz.�
FVaT,�tel.�kom.�606-737-576.

 �Brukarstwo, tel. kom. 
791-306-104.

 �usługi koparko-ładowarką, 
młotem hydraulicznym; koparką 
gąsienicową, tel. kom. 790-606-451.

��kompleksowe�remonty,�tel.�kom.�
511-568-525.

��Łazienki�od�podstaw,�tel.�kom.�
533-076-850.

��Bramy�przesuwne,�ogrodzenia,�
siatka,�panele�ogrodzeniowe,�montaż,�
producent,�tel.�kom.�503-572-046.

��Wylewki�maszynowe�mixokret,�tel.�
kom.�517-032-915.

��układanie�kostki�brukowej�i�
granitowej,�tel.�kom.�731-116-534.

��krycie�dachów,�obróbki,�rynny,�
podbitki,�papa�termozgrzewalna,�wolne�
terminy,�tel.�kom.�789-181-282.

��cyklinowanie,�polerowanie,�układanie�
parkietu,�tel.�kom.�501-249-461.

 �usługi koparko-ładowarką, 80 zł/
godz., tel. kom. 784-464-959.

��usługi�transportowe�kamaz,�
usługi�koparko-ładowarką,�tel.�kom.�
784-464-959.

��Budowa�domów�parterowych,�
budynków�gospodarczych,�tel.�kom.�
784-464-959.

��usługi�minikoparką,�tel.�kom.�
697-725-830.

��okna:�naprawa,�regulacja,�tel.�kom.�
609-135-411.

��Tynki�ręczne,�tel.�kom.�575-661-940.

��Bielenie,�wapnowanie�pomieszczeń�
gospodarczych,�tel.�kom.�571-272-033.

��Docieplanie�budynków,�wykańczanie�
wnętrz,�poddasza,�gipsy,�www.remonty-
lowicz.pl,�tel.�kom.�511-735-802.

 �Wylewki, tynki agregatem, tel. 
kom. 605-416-083.

 �Docieplenia stropu, styrobeton, 
zamiennik styropianu, tel. kom. 
605-416-083.

��Malowanie,�tapetowanie,�gładź,�
płyty�k/g,�glazura.�Wieloletnie�
doświadczenie,�tel.�kom.�608-685-867.

��kompleksowe�malowanie�natryskowe�
mieszkań,�domów,�budynków�
gospodarczych,�hal�itp.,�tel.�kom.�
571-272-033.

��Wykończenia�wnętrz,�remonty,�tel.�
kom.�532-115-111.

��usługi�remontowe,�wykończenia�
wnętrz,�glazura,�terakota,�adaptacja�
poddaszy,�tel.�kom.�880-542-743.

��Malowanie,�gładź,�glazura,�tel.�kom.�
668-026-851.

��usługi�koparko-ładowarką,�tel.�kom.�
781-151-525.

��usługi�minikoparką,�tel.�kom.�
781-151-525.

��Remonty�kompleksowe,�tel.�kom.�
606-428-162.

��Murowanie�płotów�z�klinkieru,�kominy,�
tel.�kom.�721-651-936.

��Budowa�i�przeróbki�domów�i�
budynków�gospodarczych.�Tanio,�
szybko,�solidnie!,�tel.�kom.�609-497-778.

 �Glazura, terakota, tel. kom. 
537-663-191.

��Łazienki,�kompleksowo,�tel.�kom.�
733-788-522.

��Malowanie�pomieszczeń,�tel.�kom.�
733-788-522.

��Gładź,�malowanie,�glazura,�terakota,�
wykańczanie�wnętrz,�docieplanie,�
malowanie�elewacji.,�tel.�(46)�837-10-33,�
tel.�kom.�609-541-373.

��Docieplenie,�malowanie�elewacji,��
tel.�kom.�607-168-196.

��Podłogi�drewniane,�parkiety:�
układanie,�cyklinowanie,�polerowanie,�
lakierowanie,�olejowanie.�Schody:�
renowacja.�Profesjonalnie,�solidnie,�tel.�
kom.�733-552-113,�601-378-677.

 �Parkiety: profesjonalne układanie, 
cyklinowanie z polerowaniem, 
lakierowanie. Schody: cyklinowanie, 
lakierowanie, tel. kom. 
607-090-260.

��układanie�kostki�brukowej�granitowej,�
betonowej,�utwardzanie�placów�
manewrowych,�odwodnienia�terenu,�tel.�
kom.�692-789-266.

��Studnie�wiercone�do�domów�
jednorodzinnych,�odwierty�do�pomp�
ciepła,�tel.�kom.�504-320-592.

 �układanie kostki brukowej, tel. 
kom. 781-377-138.

��Murowanie,�kominy,�klinkier,�
malowanie,�tel.�kom.�505-225-425.

��układanie�glazury,�terakoty,�gładź,�
malowanie,�panele.�Wolne�terminy,�tel.�
kom.�696-344-737.

��Glazura,�panele�podłogowe,�gładź,�
malowanie,�zabudowy�kartonowo-
gipsowe,�ścianki�działowe,�tel.�kom.�
669-758-739.

��Glazura,�terakota,�łazienki,�przeróbki�
hydrauliczne,�elektryczne,�zabudowy�
k/G,�tel.�kom.�503-730-517.

��ogrodzenia�panelowe,�metalowe,�
siatki,�betonowe,�łupane,�bramy�i�furtki,�
balustrady,�wiaty,�fundamenty,�tel.�kom.�
505-700-777.

��układanie�kostki�brukowej,�
ogrodzenia�betonowe,�panelowe,�tel.�
kom.�508-286-519.

 �Remonty, modernizacje, 
wykończenia wnętrz, usługi 
ogólnobudowlane, tel. kom. 
607-164-101.

��usługi�koparko-ładowarką�jcB,�tel.�
kom.�604-411-266.

��Malowanie,�gładź,�hydraulika,�tel.�
kom.�515-830-969.

��Wykonanie�konstrukcji�i�pokryć�
dachowych,�remonty,�rozbudowy,�tel.�
kom.�726-395-426.

��cyklinowanie�bezpyłowe,�tel.�kom.�
504-960-515.

��Płyty�k/G,�gładzie,�płytki,�tel.�kom.�
505-763-772.

��krycie�dachów�i�sprzedaż�materiałów�
budowlanych.�Tanio�i�solidnie!,�tel.�kom.�
608-677-525.

��usługi�koparko-ładowarką,�tel.�kom.�
725-710-267.

��cyklinowanie,�montaż�podłóg,�VaT,�
tel.�kom.�697-634-138.

��układanie�kostki�brukowej,�tel.�kom.�
530-433-350.

 �Balustrady ze stali kwasoodpornej, 
tel. kom. 724-605-762.

��Pokrycia�dachowe,�papa,�rynny,�
podbitki,�tel.�kom.�605-850-706.

��układanie�kostki�brukowej,�krótkie�
terminy,�tel.�kom.�883-215-523.

sprzedaż
��Producent�siatki�ogrodzeniowej,�

Mysłaków,�tel.�kom.�886-562-223.

��Sprzedam�stemple�budowlane,�tel.�
kom.�781-779-674.

��Stemple,�tel.�kom.�535-434-358.

��Stemple�budowlane�od�3�do�5�m,�
tel.�kom.�691-568-302.

usługi 
instalacyjne

��hydraulika�kompleksowo,��
tel.�kom.�601-818-310.

��oczyszczalnie�przydomowe�z�
montażem.�Dofinansowanie.�www.
bioinstalacje.pl,�tel.�kom.�693-413-492.

�� Instalacje�elektryczne:�nowe,�
przeróbki,�tel.�kom.�696-081-582.

��anteny:�montaż,�instalacje,�tel.�kom.�
601-306-566.

�� Instalacje,�przeróbki�elektryczne,��
tel.�kom.�509-838-364.

�� Instalacje�elektryczne,�tel.�kom.�
723-125-777.

��usługi�hydrauliczne�wod.-kan.,�c.o.,�
kotłownie�gazowe�na�ekogroszek,��
tel.�kom.�508-132-321.

��Elektryk,�tel.�kom.�608-145-585.

��anteny,�TV,�tel.�kom.�608-145-585.

��hydraulik,�także�awarie,�tel.�kom.�
733-788-522.

��Studnie�solidnie,�tel.�kom.�
504-320-592.

��usługi�hydrauliczne,�czyszczenie�
kanalizacji,�tel.�kom.�793-714-089.

usługi inne
 �Zespół, deejay, doświadczenie, 

tel. kom. 503-746-892.

��Dekoracje�sal�weselnych,�tel.�kom.�
886-328-694,�www.facebook.com/
Wardart7.

��cięcie�drzew�niebezpiecznych,�
pielęgnacja�ogrodów,�tel.�kom.�
693-552-240.

��Dekoracja�sal�weselnych�(pokrowce,�
obrusy�w�komplecie),�tel.�kom.�
693-776-474.

��Rozdrabnianie�gałęzi�rębakiem,�
wycinka�drzew�i�zakrzaczeń,�tel.�kom.�
667-732-751.

��Wycinka�drzew��
www.wycinkaskierniewice.pl,��
tel.�kom.�506-660-095.
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��Wycinka�drzew,�usługi�podnośnikami�
koszowymi�27-metrowymi,�tel.�kom.�
668-591-725.

��kamaz:�przewóz�piasku,�żwiru,�ziemi,�
tel.�kom.�601-630-882.

��Wypożyczę�stół�wiejski,�nalewak�
piwny,�ławeczki,�parasol,�dowóz,�
tel.�kom.�889-994-992.

��Wycinka�i�pielęgnacja�drzew,�
nawodnienia,�www.szychowscy.com.pl,�
tel.�kom.�604-891-092.

��okna:�naprawa,�regulacja,�tel.�kom.�
609-135-411.

��Dj,�oprawa�muzyczna�imprez,�18-stki,�
dyskoteki,�itp,�tel.�kom.�782-718-483.

��Profesjonalne�cięcie�drzew�
niebezpiecznych,�pielęgnacja�zieleni��
i�ogrodów,�tel.�kom.�782-718-483.

 �Bramy, ogrodzenia, garaże 
blaszane, tel. kom. 501-930-953.

��Masz�problem�z�komputerem:�
zadzwoń.�Fachowo.�Szybko.�Tanio,�tel.�
kom.�504-070-837.

��naprawa�telewizorów,�Łowicz,�
Topolowa�19,�tel.�(46)�837-70-20,�tel.�
kom.�728-227-030.

��Wywóz�gruzu,�przewóz�piasku,�itp.��
do�3,5�tony,�tel.�kom.�698-108-337.

��Pranie�dywanów�i�tapicerki�meblowo-
samochodowej�w�zakładzie�i�u�klienta,�
tel.�kom.�501-431-978.

��odnawianie�wanien,�tel.�kom.�
600-979-826.

��koszenie�trawników,�pielęgnacja�
i�wykonywanie�ogrodów,�mycie�kostki,�
tel.�kom.�500-610-542.

��Potnę�tanio�drzewo,�tel.�kom.�
537-843-600.

 �tartak obwoźny, spalinowy,  
tel. kom. 510-988-154.

��Masaże:�profesjonalnie,�dojazd,��
tel.�kom.�501-020-993.

matrymonialne
��Poznam�kobietę,�tel.�kom.�

723-084-321.

nauka
��Matematyka,�tel.�kom.�791-802-482.

��język�niemiecki,�tel.�kom.�
668-963-922.

��język�angielski,�tel.�kom.�
663-684-178.

��korepetycje:�język�niemiecki,�tel.�kom.�
608-116-216.

��Matematyka,�tel.�kom.�601-303-279.

��Matematyka:�SP,�Gimnazjum,�tel.�
kom.�506-178-472.

��kanadyjczyk�polskiego�pochodzenia:�
nauka�języka�angielskiego��
i�francuskiego,�wszystkie�poziomy.�
Tłumaczenia,�tel.�kom.�604-621-125.

��nauka�i�korepetycje�z�angielskiego�
i�francuskiego�dla�uczniów�szkół�
podstawowych,�gimnazjum�i�średnich,�
tel.�kom.�604-621-125.

��Matematyka:�gimnazjum,�średnie,�
wyższe.�Przygotowanie�do�matury,�
tel.�kom.�660-781-884.

��nauka�języka�angielskiego�jacek�
Romanowski,�tel.�kom.�607-440-582.

��Matematyka,�tel.�kom.�607-440-582.

��korepetycje:�fizyka,�matematyka,�
�tel.�kom.�604-449-538.

��angielski,�profesjonalnie,��
tel.�(46)�837-53-15.

��Lekcje�na�pianinie,�gitarze,�perkusji.�
Dla�dzieci,�młodzieży�i�dorosłych.�
Poziom�podstawowy�i�zaawansowany,�
tel.�kom.�536-891-088.

rolnicze – kupno

płody rolne
��kupię�zboże,�tel.�kom.�508-471-814.

��kupię�każde�zboże,�odbiór�własnym�
transportem,�tel.�kom.�783-112-512.

��kupię�każde�zboże,�odbiór�własnym�
transportem,�tel.�kom.�607-202-732.

��Skup�zbóż,�Ferm-Pasz�Baboszewo,�
tel.�kom.�602-179-925.

��kupię�słomę,�tel.�kom.�573-915-369.

��kupię�łubin,�tel.�kom.�601-359-692.

��Zboże�paszowe�kupię,�tel.�kom.�
693-157-117.

��kupię�zboże�paszowe,�również�
gorszej�jakości,�tel.�kom.�726-721-037.

��kupię�zboże�paszowe,�tel.�kom.�
668-478-617.

��Skup�żyta,�wymiana�na�otręby,�tel.�
kom.�501-713-862.

��kupię�żyto�54�zł�i�owies,�tel.�kom.�
733-067-051.

hodowlane
 �Skup macior, knurów, trzody 

chlewnej. Wysokie ceny, tel. kom. 
603-711-760.

��kupię�byczki�(mieszańce,�mięsne)�
do�chowu,�cena�do�15�zł,�tel.�kom.�
696-130-651.

maszyny
��kupię�maszyny�rolnicze,�kombajny�

ziemniaczane,�ciągniki�inne�maszyny,�
tel.�kom.�505-587-206.

��ciągniki,�przyczepy,�
tel.�kom.�725-361-836.

��kupię�prasę�kostkującą�Sipma�Z�
224/1,�claas,�john�Deere,�Famarol,�
prasy�rolujące�claas�44,�62,�66,�
alobale,�kombajn�ziemniaczany�anna,�
Bolko,�kombajn�zbożowy�Z-020�,�tel.�
kom.�887-105-345.

��kupię�dojarkę�alfa�Laval�i�maszyny�
rolnicze,�tel.�kom.�605-055-227.

��kupię�prasę�kostkującą:�Sipma�
Z-224/1,�Welger,�claas,�Famarol,�
john�Deere;�kombajn:�anna,�Bolko,�
karlik;�kopaczkę;�sadzarkę;�ciągnik�
Władimirec�T-25,�MTZ-82,�Belarus,�
Pronar;�prasę�rolującą:�claas�Rolland,�
arobale,�Welger,�tel.�kom.�518-857-308.

��Siewnik�poznaniak�do�remontu,�
c-360�do�remontu,�tel.�kom.�
664-981-618.

��każdy�Bizon,�może�być�do�remontu,�
tel.�kom.�602-522-478.

��agregat�uprawowy�Bomet�2,1�
z�przednim�wałkiem,�tel.�kom.�
693-370-407.

��Władymirec,�tel.�kom.�693-698-352.

rolnicze – 
sprzedaż

płody rolne
��Sprzedam�jęczmień�jary�Ella,�tel.�kom.�

664-724-850.

 �Suche wysłodki, śruty, otręby,  
tel. kom. 602-235-159.

��Słoma�pszeniczna�(okragłe�bele�
fi�160�oraz�duże�kostki),�tel.�kom.�
696-345-659.

��otręby:�pszenne,�jęczmienne.�
Dostawa�i�rozładunek,�tel.�(23)�661-10-
13,�tel.�kom.�789-333-677.

��Śruty:�sojowa,�rzepakowa,�
słonecznikowa.�Big-Bag/workowane.�
Dostawa�i�rozładunek,�tel.�(23)�661-18-
93,�tel.�kom.�789-333-677.

��Śruty:�sojowa,�rzepakowa,�
słonecznikowa.�Luz�25�t�z�transportem,�
tel.�kom.�604-272-194.

��Melasa�dla�bydła�1.000�kg.�Dostawa�
i�rozładunek,�tel.�(23)�661-19-88,�tel.�
kom.�789-333-677.

��Wysłodki�niemelasowane�oraz�Tofi.�
Dostawa�i�rozładunek,�tel.�(23)�661-10-
13,�tel.�kom.�789-333-677.

��otręby�melasowane.�Dostawa�i�
rozładunek,�tel.�(23)�661-10-13,�tel.�kom.�
789-333-677.

��nawozy�–�azotowe,�fosforowe,�
wieloskładniki�inne.�Dostawa�i�
rozładunek,�tel.�kom.�696-009-079.

��nawozy�–�azotowe,�fosforowe,�
wieloskładniki�inne.�Ilość:�
całosamochodowa�24�t,�tel.�kom.�
604-110-392.

��Sianokiszonka�w�balotach;�Bednary,�
tel.�kom.�661-037-030.

��żyto,�pszenica,�słoma�w�balotach,��
tel.�kom.�796-172-980.

��Sprzedam�słomę,�baloty�ze�stodoły,�
tel.�kom.�503-681-612.

��Sprzedam�jęczmień�z�możliwością�
transportu,�tel.�kom.�604-634-249.

��Sianokiszonka�w�balotach,��
tel.�kom.�697-892-925.

��Sprzedam�bób,�tel.�kom.�
608-613-658.

��Sianokiszonka�i�słoma�w�balotach,��
tel.�kom.�605-523-886,�603-213-798.

��Łubin�słodki,�żółty,�szerokolistny,��
tel.�kom.�504-573-857.

��nasiona�dyni�Bambino,�tel.�kom.�
601-615-639.

��Ziemniaki�jadalne�i�do�sadzenia,�
odmiana�Denar;�pszenica�ozima,�tel.�
kom.�602-314-866.

��Ziemniaki�Lord�3,5-4,5�cm,�1�rok��
po�centrali,�tel.�kom.�515-236-142.

��Łubin�słodki�wąskolistny�kalif,��
tel.�kom.�606-145-529.

��Sprzedam�siano�w�kostkach,�tel.�kom.�
786-841-955.

��Sprzedam�siano,�tel.�kom.�
723-528-055.

��Sprzedam�słomę�beloty,�tel.�kom.�
667-199-495.

��Sprzedam�mieszankę,�sianokiszonkę,�
siano�w�kostkach,�tel.�kom.�
533-542-174.

��Słoma�baloty,�tel.�kom.�664-981-618.

��Siano�słabszej�jakości,�sianokiszonka,�
tel.�kom.�600-538-725.

��Sprzedam�zboże�paszowe,��
tel.�kom.�726-721-037.

��Sprzedam�zboże�paszowe,��
tel.�kom.�668-478-617.

��Sprzedam�słomę,��
tel.�kom.�726-721-037.

��owies�i�siano�w�balotach,�
tel.�kom.�796-789-128.

 �Przywóz młóta browarnianego, 
tel. kom. 695-608-762.

��owies.�okolice�Głowna,�tel.�kom.�
504-985-644.

��Słoma,�duże�baloty,�wialnia,�2�kucyki,�
tel.�kom.�697-689-853.

��Sprzedam�siano,�kostki,�arkadia,��
tel.�kom.�790-602-029.

��Słoma�kostka,�tel.�kom.�880-263-930.

��Sprzedam�siano�ze�stodoły�duże�
bele,�pszenicę,�tel.�(46)�838-27-31.

��Siano,�sianokiszonka,�tel.�kom.�
535-434-358.

��Pszenżyto,�mieszanka,�Bocheń,�
tel.�kom.�725-875-589.

��Sprzedam�siano,�sianokiszonkę,�
owies,�tel.�kom.�667-115-468.

��Sprzedam�sianokiszonkę�i�słomę�
w�balotach,�możliwość�dowozu,�
tel.�kom.�601-662-955.

��Sprzedam�pszenżyto�jare,�tel.�kom.�
604-973-039.

��Sprzedam�burak�pastewny,�tel.�kom.�
514-507-544.

��Sprzedam�sianokiszonkę�w�balotach,�
tel.�kom.�666-584-583.

��jęczmień,�pszenica,�tel.�kom.�
794-052-667.

��Ziemniaki,�tel.�kom.�518-877-966.

��Ziemniaki�jadalne,�sadzeniaki�Irga,��
tel.�kom.�798-765-412.

��Słoma,�tel.�kom.�603-945-983.

��Sprzedam�słomę,�tel.�kom.�
663-579-335.

��Sprzedam�sadzonki�truskawek�
Malwina,�Rumba,�tel.�kom.�515-908-263.

��Ziemniaki�sadzeniaki,�owacja,�
tel.�kom.�691-705-366.

��Sprzedam�żyto,�tel.�kom.�
667-257-470.

 �Marchew paszowa, tel. kom. 
600-323-947.

��owies�1�t.,�kompina�36,�
tel.�(46)�838-63-16.

��Ziemniaki�paszowe�Denar,�tel.�kom.�
665-725-790.

��Siano�kostka,�Łyszkowice,�tel.�kom.�
691-807-625.

��Sianokiszonka�w�balotach,�tel.�kom.�
697-049-235.

��Sprzedam�sianokiszonkę,�tel.�kom.�
880-877-582.

��Sprzedam�słomę�pszenną�i�
pszenżytnią,�tel.�kom.�724-216-037.

��Sprzedam�słomę�baloty�ze�stodoły,�
zboże�paszowe,�Skaratki,�tel.�kom.�
667-539-954.

��Sprzedam�selera,�tel.�kom.�
692-146-589.

��Sadzeniaki�Tajfun�po�odnowie,�
tel.�kom.�603-754-598.

��Sprzedam�siano�w�kostkach,�okolice�
Łowicza,�tel.�kom.�609-353-426.

��Sprzedam�saladerę�i�pszenżyto,�
tel.�kom.�721-060-306.

��Mieszanka,�tel.�kom.�661-221-935.

��Mieszanka,�jęczmień,�tel.�kom.�
607-316-902.

��Sprzedam�słomę�w�balotach�120,��
tel.�kom.�517-544-028.

��Siano,�10�dużych�belek,��
tel.�(46)�837-15-40.

��Sprzedam�owies,�żyto,�tel.�kom.�
604-754-114.

��Sprzedam�owies,�tel.�kom.�
784-843-470.

��Sprzedam�żyto,�pszenżyto,�tel.�kom.�
695-027-515.

��Sprzedam�ziemniaki�do�sadzenia,�
Tajfun,�Irga,�tel.�kom.�728-268-325.

��Zboże,�tel.�kom.�509-853-384.

��Sprzedam�siano�w�okrągłych�belach�
ze�stodoły,�tel.�kom.�514-529-618.

��Ziemniaki�Tajfun,�owacja,�Vineta,�tel.�
(24)�277-96-77.

��Sprzedam�mieszankę�(owies,�
jęczmień),�tel.�kom.�725-486-878.

��Sprzedam�siano,�słomę,�mieszankę,�
pszenżyto,�opryskiwacz�Ślęzę,�tel.�(46)�
838-64-19.

��Sprzedam�pszenżyto,�pszenicę,�
głębosz�unia�Grudziądz,�wycinak��
do�kiszonki,�tel.�kom.�660-737-546.

��Sprzedam�słomę,�małe�kostki,��
tel.�kom.�692-199-767.

��Sprzedam�wysłodki�buraczane�
z�kopca�26�ton,�tel.�kom.�692-199-767.

��kapusta�biała�na�paszę,�ziemniak�
sadzeniak�holenderski�Innowator�i�
jadalny�Lord,�Denar,�ziemniaki�paszowe,�
tel.�kom.�501-538-808.

��Sprzedam�mieszankę�zbożową,�tel.�
kom.�605-094-165.

��Słomę�baloty�120,�Bolimów,�tel.�kom.�
501-402-458.

��owies,�tel.�kom.�501-206-533.

��Słoma,�tel.�kom.�518-949-566.

��Siano,�tel.�kom.�662-237-808.

hodowlane
��Sprzedam�prosiaki,�tel.�kom.�

503-784-574.

��Sprzedam�cielaki,�tel.�kom.�
888-953-006.

��Dwie�jałówki�na�wycieleniu,�okolice�
Pacyny,�tel.�kom.�518-511-734.

��jałówka�na�wycieleniu,�tel.�kom.�
605-350-355.

��jałówka�czerwona�mięsna,�
wysokocielna,�urzecze�73,�tel.�kom.�
510-603-072.

��Sprzedam�2�cielaki�mięsne,�tel.�kom.�
661-460-987.

��Sprzedam�2�jałówki,�waga�ok.�300�
kg,�tel.�kom.�798-765-412.

��jałówka�wysokocielna,�wycielenie�
15.05,�likwidacja�stada,�tel.�kom.�
725-199-047.

��Sprzedam�jałówki�hodowlane,�tel.�
kom.�607-462-177,�693-108-621.

��jałówka�hodowlana�spod�oceny,�
wycielenie�15�maja,�tel.�kom.�
721-085-095.
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��jałówka�wycielenie�16.05.2017�r.,��
tel.�kom.�662-282-667.

��Trzy�byczki,�około�200�kg,�
tel.�(46)�838-85-84.

��Prosiaki,�tel.�kom.�697-049-235.

��krowa�na�wycieleniu,�kalenice,�
wycielenie�początek�maja,�
tel.�kom.�697-359-955,�603-213-798.

��jałówka�na�wycieleniu,�tel.�kom.�
887-682-975.

��Sprzedam�dwa�7-miesięczne�byczki,�
tel.�(46)�838-89-90.

��Prosiaki,�tel.�(46)�838-77-64.

��Prosiaki,�tel.�kom.�664-574-652.

��Sprzedam�prosięta,�tel.�kom.�
573-454-013.

��Prosięta,�tel.�kom.�695-304-461.

��Sprzedam�młode�pawie,�tel.�kom.�
514-529-618.

��Dwie�jałówki,�cielenie�20�maj,�tel.�
kom.�692-522-467.

��Sprzedam�prosiaki,�tel.�kom.�
733-316-269.

��jałówka�spod�oceny,�wycielenie�
15.06,�tel.�kom.�667-444-232.

��Sprzedam�krowę�na�wycieleniu�–�
3�cielak,�tel.�(46)�838-59-65.

��Sprzedam�prosięta,�tel.�kom.�
722-341-430.

��Sprzedam�prosiaki�116�szt.�po�30�kg,�
tel.�kom.�782-583-272.

maszyny
��Sprzedam�rozrzutnik�10�ton��

+�nadstawki�do�kukurydzy�na�tandemie,�
resorowany�zaczep,�podnoszona�
hydraulicznie�przednia�oś,�klapa�
hydrauliczna,�stan�bdb,�tel.�kom.�
609-541-340.

��kombajn�zbożowy�john�Deere�985,�
tanio,�tel.�kom.�665-734-042.

 �Atesty, przeglądy opryskiwaczy, 
Łowicz, tel. kom. 608-684-292.

��Wycinaki�do�kiszonek�Fell�kuhn,�
podwójny�nóż,�winda,�duży�wybór,�
sprowadzone�z�niemiec,�tel.�kom.�
509-282-300.

��kombajn�Bizon�Z-56,�1980�rok,�tel.�
kom.�697-892-925.

��Sprzedam�opryskiwacz�zawieszany�
300�litrów�do�remontu,�agregat�
prądotwórczy�6,2�kW�z�silnikiem�diesla,�
tel.�kom.�604-260-576.

��cyklop,�rozrzutnik�obornika,�sadzarka�
czeska,�pług�3-skibowy,�prasa�Z-224,�
sieczkarnia�Fortschrit,�tel.�kom.�
512-179-465.

��Sprzedam�przyczepę�samozbierającą�
T055,�tel.�kom.�508-309-423.

��Sprzedam�wybierak�do�kiszonki�Fella,�
stan�bdb.,�tel.�kom.�691-223-793.

��Sprzedam�agregat�3�m,�ścierniskowy�
ajax,�tel.�kom.�788-729-849.

��Prasa�Z224/1�+�drabinka,�1997�rok,�
tel.�kom.�608-105-375.

��ursus�c-355�z�turem,�po�remoncie�
silnika,�z�papierami,�tel.�kom.�
506-258-564.

��ursus�c-330�do�remontu,�spawarka,�
tel.�kom.�693-036-572.

��Siewnik�punktowy�do�buraków,�
sadzarka�do�ziemniaków�pasowa,�
sadzarka�do�rozsady,�tel.�kom.�
663-881-519.

��Sprzedam�claas�Dominator�86,�
klima,�kosa�3,9�m,�gotowy�do�żniw,��
tel.�kom.�883-853-833,�721-121-981.

��Przetrząsacz�karuzelowy,�tel.�kom.�
508-132-773.

��Sprzedam�przyczepę�
samozbierającą,�kosiarkę�rotacyjną,�
siewnik�poznaniak,�kultywator,��
tel.�kom.�601-052-026.

��Sprzedam�kombajn�Bizon,�
1985�rok,�przyczepa�10�ton,�wywrot�
trzystronny,�rozsiewacz�wapna,��
tel.�kom.�505-318-825.

��Przyczepa,�pługi,�sadzarka,�
dmuchawa�do�zboża,�cyklop,�ciągnik,�
tel.�kom.�601-066-904.

��koparko-ładowarka�Białoruś,�
agregat�prądotwórczy,�przetrząsaczo-
zagrabiarka�kuhn�haybob�300,��
tel.�kom.�660-096-236.

��Sprzedam�siewnik�Saksonia�3�m,�
przekładnia�do�remontu,�
tel.�kom.�533-667-939.

��kombajn�ziemniaczany�karlik,��
tel.�kom.�782-652-093.

��Sieczkarnia�do�trawy�claas�do�
ciągnika,�tel.�kom.�609-846-254.

��Mieszalnik�paszowy�1,5�lub�2�tony,�tel.�
kom.�609-846-254.

��Wycinak�do�kiszonek,�stan�dobry,��
tel.�kom.�696-463-410.

��Suszarnia�na�olej�opałowy�do�
kukurydzy,�tel.�kom.�696-399-890.

��Prasę�pasową�john�Deere�590,�2000�
rok,�stan�bdb,�tel.�kom.�721-105-235.

��agregaty�uprawowe�na�bronie:�1,8�m�
i�2,1�m,�tel.�kom.�728-830-236.

��Zgrabiarka�karuzelowa�do�siana,�
szerokość�grabienia�3,3�m,�tel.�kom.�
693-478-893.

��Sprzedam�przyczepę�wywrotkę�3,5�t,�
stan�bdb�oraz�przyczepę�objętościową�
21�m3�posuw�hydrauliczny,�tel.�kom.�
661-584-272.

��Siewnik�poznaniak,�tel.�kom.�
664-981-618.

��MTZ�82�1988�rok,�tel.�kom.�
664-981-618.

��kosiarka�rotacyjna,�siewnik�konny,�
pług�3-skibowy,�brony�5,�tel.�kom.�
664-981-618.

��Roztrząsacz�do�siana�na�pas�klinowy,�
tel.�(46)�874-71-46�dzwonić�19-20.00.

��Przegarniarko-zgarniarka�na�kółkach,�
tel.�(46)�874-71-46�dzwonić�19-20.00.

��Sortownik�bębenkowy�na�prąd,��
tel.�(46)�874-71-46�dzwonić�19-20.00.

��Sieczkarnia�1-rzędowa�Pottinger,�
pszenżyto,�tel.�kom.�603-222-457.

��Mieszalnik�2�t.;�młynek�15�kW,�
odolanów,�tel.�kom.�668-478-617.

��Bizon�Zo56,�przyczepa�
samozbierajaca,�opryskiwacz�400�l,�
tel.�kom.�608-109-634.

��Suszarnia�do�kukurydzy�neuro�
6T�16.000�zł,�tel.�kom.�696-736-701�
wieczorem.

��Sprzedam�dwukółkę,�przetrząsacz�
karuzelowy,�kosiarkę�dyskowa�kuhn,��
tel.�kom.�880-565-192.

��case�International�844�1980�rok,��
tel.�kom.�608-591-942.

��ciągnik�ursus�1014,�przyczepa�8�ton,�
cyklop,�tel.�kom.�509-328-033.

��Sadzarka�do�warzyw,��
tel.�kom.�721-566-425.

��ciągniki,�opryskiwacze,�platformy�
sadownicze.�MTZ,�Białoruś,��
opony�różne,�Renault�4x4,�tel.�kom.�
504-475-567.

��Sprzedam�c-4011,�stan�dobry,��
tel.�kom.�607-996-170.

��Sprzedam�kosiarkę�rotacyjną�Z105/1,�
stan�dobry,�tel.�kom.�660-850-505.

��Paszociąg�koralikowy�i�spiralny,�
wygrodzenia�panelowe,�karmniki,�
śrutownik�bijakowy,�żmijka�6�m,�pług�
3-skibowy�obrotowy�i�zagonowy,��
tel.�kom.�509-293-050.

��Siewnik�poznaniak,�rozsiewacz��
do�nawozu,�agregat�uprawowy,�tel.�kom.�
509-293-050.

��cyklop,�tel.�kom.�795-629-994.

��Sprzedam�rozrzutnik�1-osiowy�2,5�t.;�
pług�2-skibowy,�tel.�kom.�508-192-016.

��opryskiwacz�sadowniczy�Wulkan�
1000,�kolumna�2,7�m,�2004�rok,�tel.�
kom.�503-515-552.

��Sprzedam�siewnik�poznaniak,�duży�
zasyp,�szer.�3�m,�stan�bdb.;�kombajn�
zbożowy�Droninborg�1200,�szer.�
kosy�3,30;�pług�3-skibowy;�agregat�
uprawowy,�tel.�kom.�886-135-119.

��Maszt�widlaka,�tel.�kom.�692-101-989.

��Pompa�wtryskowa�do�T-25,�głowice�
i�koło�zamachowe�do�c-360,�tel.�kom.�
698-038-765.

��części�używane�do�Bizona,�silosy,�
tel.�kom.�602-522-478.

��ciągnik�Władymirec,�talerzówkę,�
agregat�uprawowy,�opryskiwacz,�
pług,�kultywator,�siewkę�do�nawozu,�
dwukołówkę,�brony,�tel.�kom.�
698-814-037.

��Sprzedam�prasę�kostkującą�Z-224,�
rozrzutnik�obornika�2-osiowy,�cyklop,��
tel.�kom.�602-628-670.

��cyklop�nowy�typ,�zgrabiarka�Stohl,�
siewnik�zbożowy�3�m,�tel.�kom.�
880-090-717.

��Sprzedam�grubera,�tel.�kom.�
692-744-802.

��Grabiarka�5�do�siana,�redła�5,�
snopowiązałka,�ładowacz�bel�na�tył,��
tel.�kom.�692-744-802.

��Sprzedam�przyczepę�Sanok�D45,�
wywrotka,�zarejestrowana;�opryskiwacz�
polowy,�tel.�kom.�500-190-988.

��Pług�kverneland,�zagonowy,�
obrotowy,�zabezpieczenia,�tel.�kom.�
601-272-521.

��ursus�c-360�3P,�tel.�kom.�
888-385-100.

��Sprzedam�kombajn�zbożowy�Bizon�
Z056,�1990�rok,�tel.�kom.�883-899-634.

��Wózek�widłowy�1,5�tony�gazowy�
Mitsubishi,�10.000�zł,�tel.�kom.�
601-286-499.

��Widlak�–�maszt�do�c330,�tel.�kom.�
601-286-499.

��Sprzedam�kosiarkę�rotacyjną,�
tel.�kom.�782-648-927.

��opryskiwacz�400�l,�pielnik�z�
kierownicą,�tel.�kom.�606-421-185��
po�16:00.

��Sprzedam�pług�3-skibowy,�obrotowy,�
kverneland,�tel.�kom.�507-275-624.

��Siewka�nawozowa�amazone,�
tel.�kom.�601-272-521.

��ursus�4512,�1993�rok,�tel.�kom.�
660-408-769.

��Siewnik�amazone�D9,�tel.�kom.�
660-408-769.

��Prasa,�kosiarka�rotacyjna,�siewnik,�
tel.�kom.�509-853-384.

��Rozrzutnik�obornika�rosyjski,��
tel.�kom.�601-141-164.

��Pług�2,�ciągnik�S,�tel.�kom.�
513-981-547.

��kabina�c-330,�dwukółka�do�ciągnika,�
tel.�kom.�691-863-492.

��Sprzedam�prasę�rolująca�krone�125�
SDu,�stan�bdb,�tel.�kom.�605-061-675.

��Sprzedam�opryskiwacz�zawieszany�
sadowniczy�TL�400S,�tel.�kom.�
725-399-716.

��Sprzedam�siewnik�do�kukurydzy�
Becker�4-rzędowy�w�bardzo�dobrym�
stanie,�tel.�kom.�725-486-878.

��Sprzedam�kosiarkę�rotacyjną�
firmy�kuźnia�kowalski,�przekładnia�
na�skośnych�trybach,�tel.�kom.�
660-476-143.

��Sprzedam�krokodyla�do�tura��
110�cm�szerokości,�tel.�kom.�
660-476-143.

��Przetrząsaczo-zgrabiarka��
Mesko-Rol�Z275,��
tel.�kom.�600-068-542.

��Sprzedam�cyklop,�tel.�kom.�
692-199-767.

��Przetrząsarka�do�siana,�tel.�kom.�
500-231-552.

��Sprzedam�trzy�przyczepy��
4,5�tony�oraz�5,7�tony,�pierwszy�
właściciel,�tel.�kom.�515-536-128.

��Prasa�Warfama�Z-543,�2008�rok,�
owijanie�sznurek,�szerokie�ogumienie,�
100%�sprawna,�tel.�kom.�733-174-409.

inne
��obornik�z�dowozem,�tel.�kom.�

601-630-882.

 �Wapno polowe, luz 25 t,  
z dostawą, tel. kom. 604-110-392.

��Sprzedam�basen�do�mleka��
500�litrów�Wedholms,�stan�bdb,�tel.�
kom.�691-223-793.

��obornik�kurzy,�jackowice,��
tel.�kom.�609-468-158.

��Ziemię�ogrodową�ze�stawu�
sprzedam,�tel.�kom.�506-671-456.

��Silnik�do�ursusa�c-360,�tel.�kom.�
695-090-723.

��Sprzedam�obornik�bydlęcy,�tel.�kom.�
695-090-723.

��Sprzedam�zbiornik�na�mleko�750�
litrów,�tel.�(24)�282-25-09,�tel.�kom.�
515-057-717.

��jajka�wiejskie,��
tel.�kom.�500-071-877.

��obornik,�tel.�kom.�603-243-414.

��Bin�na�zboże,�tel.�kom.�665-725-790.

��opony�do�
przyczep1000-1100-1200/20��
oraz�ciągnikowe�16,9/30,�13,6/38,��
tel.�kom.�601-272-521.

��komplet�kół�385/55/22,5�hL�6-8�t.,�
tel.�kom.�663-931-810.

��Silos�zbożowy,��
tel.�kom.�601-272-521.

��Sprzedam�zbiornik�na�mleko��
600�litrów,�prostokątny�niski,�tel.�kom.�
660-218-943.

��żużel�z�dowozem,�tel.�kom.�
600-323-947.

��Sprzedam�basen�do�mleka��
330�litrów�alfa�Laval,�tel.�kom.�
692-199-767.

rolnicze – usługi
 �Naprawa ciągników, maszyn 

rolniczych, sprzętu budowlanego, 
samochodów ciężarowych, tel. kom. 
510-809-025.

��Transport�maszyn�rolniczych,�tel.�kom.�
665-734-042.

��Bielenie�budynków�inwentarskich,�
dezynfekcja,�tel.�kom.�663-452-727.

��okna:�naprawa,�regulacja,�tel.�kom.�
609-135-411.

 �Ruszta oborwe, kojce, tel. kom. 
501-930-953.

 �Stoliki, ławy, stoły, regały w 
stylu industrialnym, tel. kom. 
501-930-953.

��Zrobię�bramy�do�stodoły,�garażu,�
obory�oraz�ogrodzenia,�tel.�kom.�
505-928-735.

��Piaskowanie�z�wyjazdem�do�klienta,�
tel.�kom.�518-168-598.

��Białkowanie�obór,�tel.�kom.�
518-168-598.

��Siew�kukurydzy�siewnikiem�
Monosem�z�podsiewaczem�nawozu�
i�kontrolą�wysiewu�w�rozstawie�
międzyrzędzi�65�cm,�tel.�kom.�
669-356-380.

 �Naprawa ciągników i maszyn 
rolniczych z dojazdem na miejsce, 
tel. kom. 782-273-568.

zwierzęta

sprzedaż
��króliki�różne�rasy,�tel.�kom.�

531-467-981.

��owczarki�niemieckie�bez�rodowodu,�
tel.�(46)�838-47-78.

��owczarek�niemiecki�suczka�
5,5-miesięczna,�sprzedam,�tel.�kom.�
603-879-670.

��yorki�szczenięta,�tel.�kom.�
501-588-845.

��Tanio�sprzedam�króliki,�tel.�kom.�
502-140-481.

��Sprzedam�psa�owczarka�
niemieckiego,�tel.�kom.�886-559-176.

��chihuahua�szczenięta,�tel.�kom.�
662-093-975.

��american�Bully,�tel.�kom.�
728-533-953.

��Szczeniaki�owczarka�niemieckiego,�
tel.�kom.�691-355-728.

��Sprzedam�kozę�mleczną�i�trzy�kózki�
3-miesięczne,�tel.�kom.�783-858-282,�
696-836-896.

��owczarki�niemieckie�szczenięta,�tel.�
kom.�693-138-330.

inne
��oddam�kotki,�tel.�kom.�505-866-202.



Informacje
33www.lowiczanin.info � nr 18 �����4�maja�2017

 iNFORMAtOR�ŁoWIckI�

informacje
��informacja PKP�22-194-36�
��informacja PKS 46-837-38-13
��Krajowe Biuro Numerów 118-913
��Międzynarodowe Biuro Numerów 

118-912
��Rozmowy krajowe –�zamawianie�

19050�(koszt�1,07�zł�z�VaT)
��Rozmowy międzynarodowe –�zama-

wianie�19051�(koszt�1,07�zł�z�VaT)
��Awarie tel. stacjonarnych�–�zgłoszenia:�

801�505�505
��Biuro zleceń�19497�(zamawianie�budze-

nia,�przypominanie�o�terminie�załatwienia�
sprawy,�przekazywanie�życzeń�itp.).

telefony
���taxi osobowe:��

46-837-34-01;�46-191-91;�46-830-05-00;�
606-486-555;�600-508-308;��
Dworcowa:�602-774-552

��taxi bagażowe:�46-837-35-28�
��Powiatowy urząd Pracy:�46-837-04-20
��Starostwo Powiatowe w Łowiczu: 

sekretariat�46�837-59-02
��urząd Miejski:�sekretariat�46-830-91-51�
��urząd Skarbowy:�centrala�46�837-43-

58,�46-837-32-38,�sekretariat�46-837-80-28�
��ZuS�46-830-17-12
��Łowickie Stowarzyszenie Absty-

nenckie „Pasiaczek”�Łowicz,�ul.�św.�
Floriana�7,�tel.�46-837-66-92,�pon.-pt.�godz.�
16.00-20.00.

��Grupa AA „Łowiczanka” spotkania��
przy�klubie�Pasiaczek�czw.�godz.�19.00.�

��Punkt pomocy dla ofiar przemocy  
w rodzinie�(siedziba�Stowarzyszenia�
„nadzieja”�ul.�Podrzeczna�3a),��
tel.�46-830-03-63,�czynny:�16.00-19.00.

��Gminna Grupa Abstynencka��
w Bielawach,�spotkania�w�czwartki�
w�godz.�10-11.�Informacji�udziela�uG�Biela-
wy�w�czwartki�w�godz.�8.00-10.00.

��Punkt konsultacyjny przy Grupie 
Wsparcia „Przeminęło z wiatrem”  
w Domaniewicach,�(problem�przemocy)��
czynny:�pt.�16-18�tel.�46-838-33-11.

��Samopomocowa Grupa Abstynencka�
„Nie ma mocnych” w Zdunach 
(siedziba�Gok),�czw.�godz.�18.00.

dyżury przychodni
��Nocna i świąteczna pomoc lekarska  

ul.�ułańska�28,�tel.�46-837-56-11,�46-837-56-
12,�46-837-56-13�lub�509-056-091–�czynna:�
w�dni�robocze�18.00-8.00,�soboty,�niedziele�
i�święta�od�8.00�(przez�24�h).�

��Poradnia Leczenia uzależnień,��
ul.�ułańska�28,�tel.46-837-37-07

��Poradnia Zdrowia Psychicznego��
ul.�3�Maja,�tel.�46-837-33-07

pogotowia
��Pogotowie ratunkowe�999�alarmowy
��Straż pożarna 998�alarmowy
��Policja 997�alarmowy
��Policyjny telefon zaufania�837-80-00
��Ogólnopolska poradnia telefoniczna  

dla osób dorosłych w kryzysie  
emocjonalnym,�czynna�od�pon.-pt.�godz.�
14.00-22.00�pod�bezpłatnym�numerem�
telefonu�116�123;�www.116123.edu.pl

��Pogotowie energetyki cieplnej �
46-837-59-16

��Pogotowie wod.-kan.�46-837-35-32
��Pogotowie energetyczne�991,�

46-830-15-00
��Awarie oświetlenia ulicznego:��

konserwator�881-551-551,�46�830-91-53
��Warsztat konserwatorski��

ŁSM�46-837-65-58
��Gaz butlowy:�516-053-554,�697-649-492,�

46-837-84-40,�46-837-16-16,�46-837-66-08,�

46-837-41-02,�46-837-30-30,�46-837-20-37,�
46-838-36-36,�509-887-080;�46-837-47-77,�
46-837-44-44

��Zakłady pogrzebowe: 46-837-53-85,�
46-837-07-10,�46-837-20-22,�46-837-26-74,�
46-838-72-62,�602-131-698

��Lecznice dla zwierząt:  
ul.�Starościńska�5,�tel.�46-837-52-48,�
ul.�chełmońskiego�31,�tel.�46-837-35-24,�
ul.�krakowska�28,�tel.�46-830-22-86,��
Łyszkowice,�tel.�46-838-87-19�
Bielawy,�tel.�46-839-20-95

��Wojewódzkie Centrum Zarządzania 
Kryzysowego�w�Łodzi�9287;�42�664-14-09,�
42�664-14-10,�26�144-44-05

apteki
��Łowicz – apteka całodobowa:�

ul. Stanisławskiego,�tel.�46-830-22-02
��Bielawy,�ul.�Garbarska�10,�tel.�839-22-76
��Chąśno 64,�tel.�838-18-25
��Domaniewice,�ulica�Główna�9,��

tel.�838-33-85;�ul.�Górna�1a,�tel.�911-55-44
��Kiernozia, Rynek�kopernika�12,��

tel.�24-277-91-58;�ul.�kościuszki�6,�tel.�24-
277-97-64;�ul.�Łowicka�12a,�24-382-11-66

��Kocierzew Płd. 101,�tel.�839-42-42
��Łyszkowice,�ul.�kościelna�3,�tel.�46-838-

87-86;�ul.�Wolności�6B,�tel.�606-221-872
��Nieborów 209,�tel.�46-838-56-25
��Bełchów,�Przemysłowa�2,�tel.�46-837-11-83
��Sobota,�Pl.�Zawiszy�czarnego�20,��

tel.�46-838-22-81
��Zduny 1a,�tel.�46-838-74-68
��Zduny 34,�tel.�46-838-75-35

msze święte  
w niedziele i święta

��Kościół pw. św. Ducha: 7.00,�8.30,�
10.00,�12.00,�18.00.�

��Kościół pw. Chrystusa Dobrego 
Pasterza:�7.00,�8.00,�10.00�(dla�młodzieży),�
11.15�(dla�dzieci),�12.30,�17.00.�

��Bazylika Katedralna:��
7.00,�9.00,�10.30,�12.00,�18.00.

��Kościół o.o. Pijarów: 8.00,�9.30,�11.00,�
12.30,�16.00.�

��Kościół Sióstr Bernardynek:�8.00,�10.00
��Kościół pw. Matki Bożej Nieustającej 

Pomocy: 8:00,�10:00,�12:30,�18:00;
��Kaplica seminaryjna:�10.00
��Kościół św. Leonarda:�11.30

boiska i hale 
sportowe

��Orlik przy ul. Grunwaldzkiej 9 
w Łowiczu tel.�735-048-951

��Orlik przy ul. Bolimowskiej 15/19  
w Łowiczu�tel.�516-031-268;�czynny:�pon.-
-pt.�10.00-21.30,�sob.-ndz.�10.00-20.00;

��Stadion piłkarski w Łowiczu�ul.�Starzyń-
skiego�6/8,�tel.�46-837-62-08

��Stadion wielofunkcyjny w Łowiczu �
ul.�jana�Pawła�II�nr�3,�tel.�46-837-51-06

��hala OSiR nr 1�ul.�jana�Pawła�II�nr�3,��
tel.�46-837-51-06,�czynne:�pon.�7.00-15.00,�
wt.�7.00-20.00,�śr.,�czw.,�pt.�7.00-15.00;�

��hala OSiR nr 2�ul.�Topolowa�2,��
tel.�46-837-09-04;�pon.,�wt.,�śr.,�8.00-16.00;�
czw.�8.00-20.00;�pt.�8.00-16.00;�

��Boisko Orlik przy SP nr 1 w Łowiczu�–�
tel.�519-130-551�czynne�od�pon.-pt.�w�godz.�
16.00-20.00,�w�weekendy�12.00-20.00

��Boisko przy SP nr 4 w Łowiczu�–��
tel.�46�837-36-94

��Boisko przy LO im. Chełmońskiego  
w Łowiczu�–�46�837-42-00

��Boisko Orlik w Popowie�tel.�46�895-15-36
��SP Bąków Górny�–�46�838-79-66
��SP Bednary –�46�8386576
��SP Kocierzew Płn.�–�46�838-48-26
��SP Stachlew�–�46�838-67-29��

(tylko�dla�mieszkańców�gminy�Łyszkowice)
��SP Mysłaków�–�46�838-59-25

��SP Nieborów�–�46�838-56-94
��Gimnazjum Bolimów�–�46�838-03-99
��Kompleks sportowy w Bolimowie 

czynny�od�8.00�do�zmroku
��Gimnazjum Łaguszew�–�46�838-43-93
��ZSP Błędów�–�46�838-14-76

pływalnia miejska 
Łowicz,�ul.�kaliska�5,�tel.�46-837-32-94

Grafik wejść na pływalnię dla posiadają-
cych karnety i kupujących bilety

��Poniedziałek –�13.00-16.30;�20.15-22.00�
(ostatnie�wejście�o�21.00);

��Wtorek�–�12.10-13.00;�15.00-16.30,��
19.30-22.00�(ostatnie�wejście�o�21.00);

��Środa –14.00-14.45;�20.15-22.00�
(ostatnie�wejście�o�21.00);

��Czwartek –�13.00-14.45;�19.30-22.00�
(ostatnie�wejście�o�21.00);

��Piątek –�17.40-18.30;�19.30-22.00��
(ostatnie�wejście�o�21.00)

��Sobota�–�11.00-20.00��
(ostatnie�wejście�o�19.00)

��Niedziela�–�10.00-20.00��
(ostatnie�wejście�o�19.00)
Grota solna�–�codziennie�w�godzinach�
wejść�na�pływalnię.�
Sauna –�w�dni�powszednie�w�godz.�16-22,��
w�soboty�i�niedziele�w�godz.�13.00-20.00.

muzea i wystawy
��Muzeum w Łowiczu�ul.�Stary�Rynek�5/7,�

czynne�codziennie�oprócz�poniedziałków��
w�godz.�10.00-16.00�(ostatnie�wejście�do�
muzeum�na�pół�godziny�przed�zamknię-
ciem).�Bilety:�normalny�10�zł,�ulgowy�6�zł;�
wstęp�bezpłatny�na�wystawy�stałe�–�wtorek.�

„Sztuka Baroku”�–�stała�wystawa�
rzemiosła�artystycznego�(meble,�tkaniny,�
szkło,�porcelana),�malarstwa�i�rzeźby;�
kaplica�św.�Boromeusza�w�Muzeum.�
„historia miasta i regionu” –�stała�
wystawa�zabytków�archeologicznych,�mili-
tariów,�portretów�trumiennych,�pamiątek�
powstańczych,�gabinet�kolekcjonera.�
„etnografia Księstwa Łowickiego”�
–�stała�wystawa�strojów�ludowych,�wycina-
nek,�rzeźby,�ceramiki,�tkanin�i�eksponatów�
z�dziedziny�papiero-plastyki.�
izba Pamięci Łowickich żydów�–�wy-
stawa�stała,�ukazuje�dzieje�społecz-
ności�żydowskiej�w�Łowiczu,�od�chwili�
pojawienia�się�starozakonnych�w�mieście,�
poprzez�powstanie�i�intensywny�rozwój�
Gminy�żydowskiej,�aktywny�udział��
w�społeczno-gospodarczym�życiu�miasta��
w�XIX�i�XX�wieku,�wybuch�II�wojny�świato-
wej,�aż�do�ostatecznej�jej�zagłady.�
„Jerzy Leontiew (1931-2011). Sztuka 
czysta. Sztuka użytkowa”�–�wystawa�
prac�łowiczanina�(w�1960�r.�zaprojekto-
wał�wnętrze�Domu�nauczyciela�przy�al.�
Sienkiewicza);�czynna�do�4�czerwca.

��Mini skansen przy Muzeum w Łowiczu 
–�do�30�czerwca�–�nieczynny�(remont)

��Łowicki Park etnograficzny – Skansen 
w Maurzycach�–�do�30�września�czynny�
codziennie�w�godz.�10.00-18.00,�od�godz.�
18.00�do�19.00�zwiedzanie�obiektów�tylko�
z�zewnątrz�(obowiązuje�bilet�spacerowy).

��Muzeum Diecezjalne w Łowiczu –�
zwiedzanie�katedry�wraz�z�eksponatami�
znajdującymi�się�w�wieży;�możliwość�oglą-
dania�panoramy�miasta�z�tarasu�–�czynne�
pon.-czw.�w�godz.�10-16;�pt.�i�sob.�w�godz.�
10-14;�w�ndz.�i�święta�–�nieczynne.�Łowicz,�
Stary�Rynek�20.�Zwiedzanie�jest�możliwe�
po�zgłoszeniu�w�Biurze�Muzeum.

��Muzeum Guzików w Łowiczu –�eks-
pozycja�500�guzików,�w�tym�ok.�200�sztuk�
guzików�personalnych;�Galeria�Łowicka,��
I�piętro,�ul.�Stanisławskiego;�czynna�pon.-pt.�
w�godz.�10.-19.,�sob.�9.-15.�Wstęp�wolny.

��izba Pamięci Stanisława Klickiego 
w Łowiczu�–�wystawa�urządzona�przez�
Grupę�historyczną�„kampinos”�na�I�piętrze�
Baszty�im.�gen.�klickiego;�czynna�w�niedzie-
le,�w�godz.�16.00-18.00.�Wstęp�wolny.

��Bocheń: wystawa malarstwa Anny 
Szcześniak�–�łowiczanki;�czynna�do�31�

maja;�Gminna�Biblioteka�Publiczna,�wstęp�
wolny.

��Bolimów: „Byt pomiędzy” –�wystawa�
fotografii�z�cyklu�Galeria�Przechodnia;��
ogrodzenie�Gminnego�ośrodka�kultury,�
ul.�Łowicka�9.�

��Bolimów: „Malarskie przestrzenie” –�
wystawa�malarstwa�Barbary�Bieleckiej-
-Woźniczko;�czynna�do�26�maja;�Gminny�
ośrodek�kultury,�ul.�Łowicka�9.

��Kiernozia: „Wiosna”�–�wystawka�zdjęć,�
rysunków,�wierszy�tematycznych;�Gminna�
Biblioteka�Publiczna,�ul.�Sobocka�1,�czynna:�
pon.-czw.�8.00-16.00,�pt.�9.00-17.00.

��Nieborów: Pałac i wystawa majoliki 
–�do�30�czerwca�czynne�codziennie�w�
godz.�10.00-18.00;�poniedziałek�–�wstęp�
wolny�(oprócz�dni�świątecznych�i�długich�
weekendów).

��Nieborów i Arkadia: Ogrody –��
czynne:�wtorek�–�niedziela�w�godz.�10.00-
18.00�(Świątynia Diany w Arkadii�-�ostat-
nie�wejście�17.30);�poniedziałek�–�wstęp�
wolny�(oprócz�dni�świątecznych�i�długich�
weekendów).

��Muzeum Motoryzacji w Nieborowie–�
czynne:�pt.,�sb.,�ndz.�w�godz.�10.-18.00�(lub�
po�uzgodnieniu�tel.�46�838-50-68,�501-945-
960);�nieborów�231a;�bilety:�normalny�10�zł,�
ulgowy�(dzieci�i�młodzież�do�lat�15,�emeryci,�
renciści)�7�zł,�dzieci�do�lat�7�bezpłatnie.

��Nieborów: Obrazy pełne kwiatów�
Agnieszki Sapińskiej�–�wystawa�prac�
artystki�malującej�pędzlem�trzymanym��
w�ustach,�czynna�do�26�maja�w�sali�ślubów�
urzędu�Stanu�cywilnego�w�nieborowie,�
aleja�Legionów�Polskich�26.

��Łowicz: „Powrót do przeszłości  
1919-2014 – 95. rocznica przybycia 
do Łowicza 10 PP” –�wystawa�zdjęć��
w�dużym�formacie;�Zespół�Szkół�Ponad-
gimnazjalnych�nr�1,�ul.�Podrzeczna�30.

��Łowicz: 3 Maja w zbiorach bibliotek 
cyfrowych�–�wystawa�dokumentów�ze�zbio-
rów:�Biblioteki�cyfrowej�WBP�w�Lublinie,�
E-biblioteki�uniwersytetu�Warszawskiego,�
Śląskiej�Biblioteki�cyfrowej,�cyfrowej�Biblio-
teki�narodowej�PoLona,�Repozytorium�cy-
frowego�Instytutów�naukowych�(Muzeum�
narodowego�w�Warszawie),�poświęcona�
rocznicy�uchwalenia�konstytucji�3�Maja;�
Miejska�Biblioteka�im.�a.�k.�cebrowskiego,�
os.�Bratkowice�3a

��Sanniki: Zespół Pałacowo-Parkowy 
–�czynny�od�pn.-pt.�w�godz.�8.00-21.00,�
opieka�przewodnika�od�pn.-pt.�w�godz.�
od�8.00-15.30.�Bilety�do�pałacu:�10�zł�
(normalny),�3�zł�(ulgowy),�dzieci�do�lat�6�–�
gratis;�park�–�wstęp�wolny.�Tańsze�wejście�
do�pałacu�za�okazaniem�biletu�lub�dowodu�
zakupu�biletu�na�przejazd�pociągiem��
kolei�Mazowieckich:�bilet�normalny�–�6�zł,�
ulgowy�–�3�zł,�wstęp�do�parku�–�bezpłatny.�
Rabat�obowiązuje�w�ciągu�30�dni��
od�terminu�ważności�biletu.

„Ożywić historię, czyli pałac w Sanni-
kach za czasów Natansonów 
i Dziewulskich” –�wystawa�stała�przed-
stawiająca�historię�kolejnych�właścicieli�
dóbr�sannickich;
„Zapiski z rzeczywistości w malar-
stwie” –�wystawa�obrazów�Ewy�karoliny�
osowskiej�i�Wojciecha�Rutkowskiego;�
czynna�do�4�maja;
„Arcydzieła wyrwane naturze” –�
wystawa�plenerowa:�fotografii�jerzego�
Wernika;�czynna�do�12�maja.
Waldemar Kaliczak: ,,Akty, twarze 
i pejzaże” –�wystawa�malarstwa�czynna�
do�31�maja;�uroczysta�inauguracja�
i�spotkanie�z�autorem�po�koncercie�
chopinowskim�w�niedzielę�14�maja.

��Sromów: Muzeum Ludowe rodziny 
Brzozowskich –�czynne�pon.-pt.�w�godz.�
9.-17.00,�ndz.�i�święta�w�godz.�12-17.00.�Sro-
mów�11,�gm.�kocierzew;�tel.�46-838-44-72.

��Pałac w Walewicach�–�wart�obejrzenia�
jest�m.in.�apartament�napoleona�Bonapar-
tego�z�XVIII-wiecznymi�malowanymi�ręcznie��
tapetami�ściennymi�–�czynny�w�każdą�
sobotę�i�niedzielę;�oprowadzanie�z�prze-
wodnikiem�w�godz.�10.00-16.00.�Bilety:�5�zł�
(dzieci�i�seniorzy),�8�zł�(dorośli�w�grupach�
zorganizowanych),�15�zł�(indywidualnie).

��Wystawa on-line: „Gloria Victis  
1863-1864. Pamięć i tradycja w 150. 
rocznicę wybuchu Powstania Stycznio-
wego na Ziemi Łowickiej”�–�wystawa�
przygotowana�na�podstawie�materiałów�
archiwalnych�prezentowanych�w�2013�r.��
w�siedzibie�oddziału�w�Łowiczu�archiwum�
Państwowego�m.st.�Warszawy;�scenariusz�
Marek�Wojtylak;�www.warszawa.ap.gov.pl/
powstanie/lowicz/

koncerty
��Niedziela, 14 maja:
godz.�14.00�–�Koncert chopinowski: 
kazimierz�Gierżod�(fortepian);�Pałac��
w�Sannikach,�ul.�Warszawska;�bilety:��
15�zł�(normalny),�7�zł�(ulgowy)�

Kino Fenix 
Łowicz�ul.�Podrzeczna�20,�tel.�46-837-40-01

��Czwartek, 4 maja: 
godz.�16.00�–�Munio: Strażnik Księżyca�
–�film�animowany�prod.�Francja
godz.�17.30�–�Był sobie pies –�film�
familijny,�komedia�prod.�uSa
godz.�19.30�–�Chata�–�dramat�prod.�uSa

��Piątek, 5 maja: 
godz.�16.30�–�Sonia�–�familijny�prod.�ho-�
landia/Szwecja;�reż.:�c.�Edfeldt,�L.�hanno
godz.�18.00�–�Majowy�przegląd�DkF�–�
Kong: Wyspa Czaszki –�film�fantasy/
przygodowy�prod.�uSa;�reż.:�jordan�
Vogt-Roberts
godz.�20.15�–�DkF�–�Captain Fantastic 
–�dramat/komedia�prod.�uSa;�reż.:�M.�Ross

��Sobota, 6 maja:
godz.�16.30�–�Sonia�–�film�familijny�prod.�
holandia/Szwecja;
godz.�18.00�–�DkF�–�Kong: Wyspa 
Czaszki –�film�fantasy/przygodowy�uSa
godz.�20.15�–�DkF�–�Klient –�dramat�
prod.�Francja/Iran;�reż.:asghar�Farhadi

��Niedziela, 7 maja:
godz.�16.30�–�Sonia�–�film�familijny�prod.�
holandia/Szwecja;
godz.�18.00�–�DkF�–�Matka�–�dramat�
prod.�Estonia;�reż.:�kadri�kõusaar
godz.�20.00�–�DkF�–�Kong: Wyspa 
Czaszki –�film�fantasy/przygodowy�uSa

��Poniedziałek – czwartek, 8-11 maja:
godz.�16.30�–�Sonia�–�film�familijny�prod.�
holandia/Szwecja;
godz.�18.00�–�DkF�–�Klient –�dramat�
prod.�Francja/Iran;
godz.�20.15�–�DkF�–�Kong: Wyspa 
Czaszki –�film�fantasy/przygodowy�uSa

Bilety:�seanse�2D:�16�zł�(normalny),��
14�zł�(ulgowy),�12�zł�(tanie�poniedziałki);�
seanse�3D:�18�zł�(normalny),�15�zł�(ulgowy).�

inne
��Sobota, 6 maja:
godz.�11.00-20.00�–�ii Diecezjalny Dzień 
Strażaka;�Skansen�Wsi�Łowickiej��
w�Maurzycach;�wstęp�wolny.
godz.�15.00�– ii Łowicka Majówka  
Grillowa & Viii Piknik europejski�–�
Muszla�koncertowa,�Park�Błonie��
w�Łowiczu;�wstęp�wolny.
godz.�19:00�–�Czuwanie Modlitewne  
w intencji powołań do Kapłaństwa 
i życia Konsekrowanego;�parafia�
pw.�św.�jana�chrzciciela�w�kutnie,��
ul.�kanclerza�andrzeja�Zamojskiego�2.

��Środa, 10 maja:
godz.�17.00�–�„Czardasz z mangalicą” 
Krzysztofa Vargi –�spotkanie�Dyskusyj-
nego�klubu�książki;�Powiatowa�Bibliote-
ka�Publiczna�w�Łowiczu,�Stary�Rynek�5/7�
(wejście�od�ul.�3�Maja).

��Czwartek, 11 maja:
godz.�10.00�– „Maria Mater”  
– Xiii Sympozjum Naukowe�–�Wyższe�
Seminarium�Duchowne�w�Łowiczu,��
ul.�Seminaryjna�6.�Wstęp�wolny.

telefony
 �informacja: PKS�42-631-97-06
 �Policja 997�alarmowy
 �Pogotowie ratunkowe�999�alarmowy
 �taxi w Głownie�42-719-10-14
 �Filia PuP�w Głownie�42-719-20-76
 �Filia Powiatowego urzędu Pracy  

w Strykowie�42-719-84-22
 �urząd Gminy Głowo�42-719-12-91
 �urząd Miejski w Głownie�42-719-11-51
 �urząd Mista-Gminy Stryków  

42-719-80-02
 �KRuS�42-719-95-15
��Punkt Selektywnej  

Zbiórki Odpadów Komunalnych,�teren�
ZGkiM�w�Strykowie�przy�ul.�Batorego�25,�
czynny:�od�wtorku�do�piątku�w�godz.�10.00-
18.00�oraz�w�soboty�7.00-14.00.

pogotowia
 �Policja 997�alarmowy;��

w Głownie�42-719-20-20;��
w Strykowie:�42-719-80-07

 �Straż pożarna:�998�alarmowy�
w Głownie 42-719-10-08��
w Strykowie 42-719-82-95;

 �Pogotowie ratunkowe�999�alarmowy
 �Lecznica dla zwierząt  

w Głownie:�42-719-14-40,�887-894-942;��
w Strykowie:�42-719-80-24�

 �Zakład pogrzebowy  
w Głownie:�42-710-71-90,�42-719-30-24;��
w Strykowie: 42-719-86-16

��Pogotowie wodociągowe��
w Głownie�42-719-16-39

 �Pogotowie energetyczne w Strykowie 
42-719-80-10;�w Zgierzu 42-675-10-00.

apteki
 �Dyżury aptek w Głownie:�
czwartek, 4 maja:
ul.�kopernika�29,�tel.�42�239-47-34
piątek, 5 maja:��
ul.�Młynarska�1,�tel.�42�716-45-95
sobota, 6 maja:  
ul.�Zgierska�27,�tel.�42�719-24-84
niedziela, 7 maja:  
ul.�kopernika�19,�tel.�42�719-20-12
poniedziałek, 8 maja:  
ul.�Sikorskiego�59,�tel.�42�710-12-99
wtorek, 9 maja:  
ul.�Łowicka�38�a,�tel.�42�719-21-31
środa, 10 maja:  
ul.�Swoboda�17,�tel.�607-680-286
Apteki pełnią dyżury:�w�dni�powszednie�
od�zakończenia�zmiany�dziennej�do�godz.�
8.00�dnia�następnego;�w�sob.�i�niedz.�
w�godz.�20.-8.00�dnia�następnego;�święta�
w�godz.�8.00-8.00�dnia�następnego.

 �Dyżury aptek w Strykowie
niedziela, 7 maja: Łukasińskiego�15�
tel.�42�719-80-85,�godz.�9.00-14.00.

��Punkt apteczny w Popowie  
Głowieńskim nr 35: tel.�42�719-57-57,�
czynny:�pon.-pt.�w�godz.�8.00-15.00.

��Punkt apteczny w Bratoszewicach,  
ul. Szkolna 14,�tel.�42�719-65-25,��
czynny:�pon.,�śr.,�pt.�8-16,�wt.,�czw.�8-17.

dyżury
 �Przychodnia Rejonowa w Głownie,�
ul.�kopernika�19,�tel.�42-719-10-92;�
poradnia�ogólna:�pn.-pt.�7.00-18.00.

 �Przychodnie w Strykowie:�
ul.�kościuszki�27:�tel.�42-717-45-15;�
ul.�Targowa�16:�tel.�42-719-92-30.

��Punkt Konsultacyjny ds. uzależnień
i Przemocy w Rodzinie:�urząd�Gminy�
Głowno,�ul.�kilińskiego�2�pok.�nr�2;��
czynny�do�6�grudnia�2017�r.�w�1.�i�3.�
środę�miesiąca,�godz.�15.30-18.30.�
Informacje�w�GoPS:�42-719-26-46.

��Punkt nieodpłatnej pomocy prawnej:
Głowno, ul.�norblina�1,�czynny:�pon.-pt.�
w�godz.�8.00-12.00;��Stryków,�ul.�ko-
ściuszki�29,�pon.-pt.�w�godz.�12.00-16.00

��Punkt przyjmowania wniosków  
o płatności obszarowe za rok 2017:�
ŁoDR�Bratoszewice,�ul.�nowości�32�
(parter);�pon.-pt.�w�godz.�9.00-14.00��
do�5�maja�2017�r.�

msze święte  
w niedziele i święta

��Parafia św. Jakuba w Głownie:  
7.00,�9.00,�10.30,�12.00,�18.00

��Parafia św. Maksymiliana w Głownie:�
8.00,�9.30,�11.30,�16.00

��Parafia św. Barbary w Głownie:��
7.00,�9.00,�11.00,�17.00

��Parafia Św. Marcina w Strykowie:�
8:00,�9:30,�11:00,�18:00

��Parafia w Dmosinie:�7:30,�10,�12,�18:00

muzea i wystawy
��ewa Wojtyniak-Dębińska: „Ślad i 

odcisk”�–�wystawa�prac�autorki�specjali-
zującej�się�w�grafice�czynna�do�27�maja�w�
godz.�9.00-17.00;�Galeria�Bank&DM��
w�Głownie,�ul.�Młynarska�5/13.

inne
��Piątek, 5 maja:
godz.�19.00�–�Wieczór autorski poety 
Piotra Macierzyńskiego –�promocja�
najnowszego�tom�poezji�pt.�„książka�
kostnicy”;�Miejski�ośrodek�kultury
w�Głownie,�ul.�kopernika�45.�Wstęp�wolny.

��Sobota, 6 maja:
godz.�14.30�–�Jubileusz 125-lecia 
OSP Stryków,�w�programie:�powitanie�
gości,�modlitwa�w�intencji�strażaków,�
przedstawienie�rysu�historycznego�jed-
nostki,�wręczenie�odznaczeń�i�wyróżnień,�
wystąpienia�okolicznościowe�i�wpisy�do�
księgi�pamiątkowej;�dziedziniec�oSP�w�
Strykowie,�ul.�Targowa�19a.�Wstęp�wolny.

��Niedziela, 7 maja:
godz.�9.00-12.00�–Akcja honorowej 
zbiórki krwi,�organizowana�przez�Regio-
nalne�centrum�krwiodawstwa�i�krwio-
lecznictwa�w�Łodzi;�Szkoła�Podstawowa�
nr�2�w�Głownie,�ul.�gen.�andersa�37.

��Wtorek, 9 maja:
godz.�12.00�– instalacje fotowoltaiczne�
–�korzyści,�regulacje�prawne,�możliwość�
dofinansowania�inwestycji�–�spotkanie�
dla�mieszkańców�i�przedstawicieli�firm�z�
miasta�i�gminy�Stryków;�sala�oSP�Swę-
dów�oraz�sala�oSP�w�Bratoszewicach.�
godz.�17.30�–�Spotkanie informacyjne 
ws. planowanej gazyfikacji Głowna�z�
przedstawicielami�spółki�Sime�Polska;�
Szkoła�Podstawowa�nr�1�w�Głownie;�
wstęp�wolny.�

��Sobota – niedziela, 17-18 czerwca:
Dni Strykowa; wystąpią:�jako�gwiazda�
kasia�kowalska;�ponadto�m.in.:�Sami�
z�katowic,�InoRos�z�Podhala,�Piękni�i�
Młodzi�(disco�polo),�jary�oZ�(formacja�
krzysztofa�jaryczewskiego�–�lidera�
i�wokalisty�oddziału�Zamkniętego),�
kabaret�chyba.



OFeRty PRACy
PoWIaToWy�uRZąD�PRacy�W�ŁoWIcZu
(stan�na�2.05.2017�r.)�

�� Pomoc�domowa
�� Pielęgniarka
�� Pomocniczy�robotnik�w�przemyśle�

przetwórczym
�� Rejestratorka�medyczna
�� Sprzedawca
�� Technolog�żywności
�� kasjer-Sprzedawca
�� Pakowacz�ręczny�-�oferta�pracy�dla�

osób�z�orzeczeniem�o�stopniu�niepeł-
nosprawności

�� Pilarz
�� Tokarz�w�drewnie
�� Diagnosta�uprawniony�do�wykonywa-

nia�badań�technicznych�pojazdów
�� kierowca�ciągnika�siodłowego
�� Stolarz�-�montażysta�mebli

iNFORMAtOR�GŁoWIEńSkI�I�STRykoWSkI�

 � Magdalena Roźniata i Tomasz 
Matusiak oboje z Kowali

 � Honorata Wocheń z Ostrowa 
i Łukasz Wroński z Wygody

KRONiKA 
WyPADKóW 
MiŁOSNyCh

SKARB ROLNiKA 
noToWanIa�Z�TaRGoWISka�MIEjSkIEGo�
(ceny�z�dnia�2.05.2017�r.)

� � w�Łowiczu� w�Głownie
botwinka� pęczek� -� 4,00
buraki�czerwone� kg� 1,50� 1,50
cebula�� kg� 1,50-2,50� 1,50-2,00
czosnek� szt.� 1,50-2,00� -
gruszki� kg� 4,00� 4,00
jabłka� kg� 0,80-2,50� 1,00-2,50
jaja�fermowe� 15�szt.� 6,00-9,00� 7,00-9,00
jaja�wiejskie� 15�szt.� 9,00-12,00� 9,00-12,00
kalafior�� szt.� -� 4,50
kapusta�biała�� szt.� 3,00� 5,00
kapusta�kiszona� kg� 4,00� -
kapusta�pekińska� szt.� -� 3,00
koperek� pęczek� 1,50-2,00� 1.00
miód� 0,9�l� 30,00-40,00� -
marchew�� kg� 1,50-2,00� 1,50
natka�pietruszki� pęczek� 1,50� 1,00
ogórki�kiszone� kg� 5,00� 5,00
ogórek�zielony� kg� 5,00� 5,50-7,00
papryka�czerwona� kg� -� 9,00
papryka�zielona� kg� -� 9,00
papryka�żółta� kg� -� 9,00
pieczarki� kg� 5,00-10,00� 4,00-5,80
pietruszka� kg� 2,00-4,00� 2,50-3,00
pomidor�szklarniowy� kg� 5,50-12,00� 8,00-12,00
por� szt.� 1,50-3,00� 1,50-2,50
rzodkiewka� pęczek� 1,00-2,00� 2,50
sałata� szt.� 1,50-2,00� 2,00
seler� szt.� 4,00/kg� 3,00
szczypiorek� pęczek� 1,50� 1,00
szczaw� pęczek� � 2,50
włoszczyzna�� pęczek� 2,50-4,00� 2,50
ziemniaki�� kg� 0,80-1,20� 1,00

ROLNiK SPRZeDAJe 
(ceny�z�dnia�28.04.2017)

żywiec wieprzowy:

�� Różyce:�5,10�zł/kg+VaT

�� Domaniewice:�5,10�zł/kg+VaT

�� chąśno:�5,00�zł/kg+VaT

�� kiernozia:�5,00�zł/kg+VaT

�� Skowroda�Płd.:�5,50�zł/kg+VaT

�� karnków.:�5,00�zł/kg+VaT

żywiec wołowy:

�� Skowroda�Płd.:�jałówki�7,00�zł/kg+VaT,��
krowy�5,70�zł/kg+VaT;�byki�7,60�zł/kg+VaT;

�� Różyce:�jałówki�7,00�zł/kg+VaT;��
krowy�5,50�zł/kg+VaT;�byki�7,50�zł/kg+VaT.

�� Domaniewice:�jałówki�7,00�zł/kg+VaT;��
krowy�5,50�zł/kg+VaT;�byki�7,50�zł/kg+VaT.

��Sobota, 20 maja:
godz.�16.30-20.30�–�Maraton Zumba 
Fitness: 5 lat w Łowiczu;�Muszla�
koncertowa,�Park�Błonie.�Bilety:�35�zł�
(do�19�maja);�40�zł�(w�dniu�imprezy);��
dzieci�do�lat�10�-�wejście�bezpłatne;�
młodzież�11-15�lat�-�10�zł�bez�względu�
na�datę�rejestracji;�widownia�5�zł�
(Studio�Rampa,�os.�kostka�20)

��Poniedziałek, 29 maja:
godz.�6.00�–�362. Łowicka Piesza Piel-
grzymka na Jasną Górę;�Msza�Święta�
w�kościele�Sióstr�Bernardynek�
w�Łowiczu,�al.�Sienkiewicza.
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Sport
Lekka atletyka�|��XXIII�edycja�czwartków�Lekkoatletycznych�z�orlenem

Zaczęli wiosenną edycję Czwartków LA
Pogoda w tym roku  
nie rozpieszcza,  
ale w końcu młodzi 
lekkoatleci musieli 
wystartować  
w XXIII edycji 
Czwartków 
Lekkoatletycznych.

Pierwsza wiosenna rywalizacja 
odbyła się 26 kwietnia w Łowiczu. 
Przypomnijmy, że Czwartki Lek-
koatletyczne to największa spor-
towa impreza dla dzieci w Polsce.  
W Łowiczu Czwartki Lekkoatle-
tyczne odbywają się na pięknym 
stadionie OSiR. W pierwszej wio-
sennej edycji wystartowało ponad 
100 młodych sportowców, którzy 
gromadzą punkty w klasyfikacji 
generalnej. 

Zawodnicy urodzeni w latach 
2004-2006  tradycyjnie mogli 
startować w jednej konkurencji 
biegowej: na 60 m, 300 m, 600 m 
(dziewczęta) lub 1000 m (chłop-
cy) oraz w jednej konkurencji 
technicznej: skoku w dal, wzwyż 
lub rzucie piłeczką palantową.

W pierwszych wiosennych za-
wodach padło kilka ciekawych 
wyników. Jak zwykle nie zawio-
dła Malina Wójcik z SP 1 Łowicz, 
która wygrała konkurs rzutu pi-
łeczką palantową z wynikiem 55 
metrów. Rewelacyjny czas wśród 
wszystkich biegaczy uzyskała 
Nina Młodzińska (SP 34 Łódź), 
która dystans 300 metrów przebie-
gła w czasie 47,74 s. 

Rewelacyjnie w skoku wzwyż 
spisała się Małgorzata Jakóbiec. 
Podopieczna trenera Mieczysła-
wa Szymajdy przeskoczyła po-

przeczkę zawieszoną na wysoko-
ści 143 cm. 

– Bardzo mnie cieszy start Mał-
gorzaty. Wynik 143 cm w gronie 
uczennic z czwartej klasy jest bar-
dzo wartościowy. W tej katego-
rii wiekowej rekord Polski wy-
nosi 145 cm, zatem widać, że 
jest to wynik bardzo dobry nawet  
w przełożeniu na zawody krajowe 
– podkreślił szkoleniowiec mło-
dzieży z UKS Błyskwica. 

Po każdych zawodach zlicza-
ne są punkty do klasyfikacji gene-
ralnej szkolnych reprezentacji. Jak 
na razie zdecydowanie prowadzi 
SP 1 Łowicz, która ma na koncie 
19594 punktów. Drugie miejsce 
zajmują uczniowie SP 4 Łowicz 
– 8590 punktów, a trzecie SP Bą-
ków – 6256. Łącznie sklasyfiko-
wanych jest 13 szkół. 

Teraz  lekkoatleci będą spoty-
kać się w kolejne czwartki  maja. 
W czerwcu zaplanowany jest finał 
miejski a potem najlepsi pojadą na 
ogólnopolski finał XXIII edycji 
Czwartków Lekkoatletycznych. zł

 Bieg na 60 m 
Chłopcy rocznik 2004:
1.�antoni�knera�(SP�2�Łowicz)�� 8,54�s

2.�krystian�owczarek�(SP�2�Łowicz)� 8,85�s

3.�Mateusz�Błasiak�(SP�4�Łowicz)� 9,28�s

Dziewczęta rocznik 2004:
1.�oliwia�Rokicka�(ukS�jedynka)� 8,35�s

2.�Patrycja�Zabost�(SP�1�Łowicz)� 8,90�s

3.�Malina�Wójcik�(SP1�Łowicz)� 9,11�s

Chłopcy rocznik 2005:
1.�Mateusz�Sierota�(SP�1�Łowicz)�� 8,61�s

2.�Tymoteusz�kędziora�(SP�4�Łowicz)� 8,90�s

3.�jan�kosiorek�(SP�1�Łowicz)�� 9,11�s�

Dziewczęta rocznik 2005:
1.�natalia�Brochocka�(SP�1�Łowicz)�� 9,10�s�

2.�kinga�czubiak�(ukS�Błyskawica)�� 9,32�s�

3.��Zuzanna�Markus�(SP�1�Łowicz)� 9,61�s

Chłopcy rocznik 2006: 
1.�Szymon�kosmowski�(SP�2�Łowicz)�� 9,01�s��

2.�Max�czeczko�(SP�4�Łowicz)�� 9,41�s�

3.�Mateusz�Wojda�(SP�2�Łowicz)�� 9,86�s�

Dziewczęta rocznik 2006: 
1.�Małgorzata�jakóbiec�(Błyskawica)�9,11�s

2.�Marta�czubik�(SP�1�Łowicz)�� �9,43�s��

3.�aleksandra�czubik�(SP�1�Łowicz)�� �10,02�s�

 Bieg na 300 m
Chłopcy rocznik 2004: 
1.�Dariusz�kwiatkowski�(SP�1�Łowicz)��54,39�s�

Dziewczęta rocznik 2004: 
1.�julia�Wosiewicz�(SP�1�Łowicz)�� 51,71�s��

2.�Zofia�Domańska�(SP�2�Łowicz)��� 55,65�s��

3.�julia�Gędek�(SP�4�Łowicz)� 56,38�s�

Chłopcy rocznik 2005: 
1.�Filip�Deka�(SP�1�Łowicz)�� 51,38�s��

2.�alan�Palos�(SP�1�Łowicz)� 55,00�s�

Dziewczęta rocznik 2005: 
1.�Laura�kruszyńska�(SP�1�Łowicz)�� 56,77�s�

Chłopcy rocznik 2006: 
1.�Mikołaj�Grzegorek�(SP�1�Łowicz)�� 56,06�s��

2.��kacper�adamczyk�(SP�2�Łowicz)�� 57,63�s�

3.�Mikołaj�Myślin�(SP�1�Łowicz)� 58,79�s

Dziewczęta rocznik 2006: 

1.�nina�Młodzińska�(SP�34�Łódź)�� 47,74�s�

2.�Michalina�Leszkiewicz�(Błyskawica)� 54,49�s

3.�Dominika�czubak�(Sochaczew)�55,74�s

 Bieg na 600 m 
Dziewczęta rocznik 2004:
1.�karolina�choińska�(SP�4)� �2:37,65�min�

Dziewczęta rocznik 2005:
1.�klaudia�Golińska�(SP�1)� �2:33,37�min

 Bieg na 1000 m 
Chłopcy rocznik 2004: 
1.�Dastin�kazuń�(SP�4�Łowicz)���3:49,28�min

2.�Dominik�Wilk�(SP�1�Łowicz)���5:50,36�min

Chłopcy rocznik 2005: 
1.�Szymon�kosma�(Bratoszewice)�3:46,84�min�

 Skok w dal 
Chłopcy rocznik 2004: 
1.��Dastin�kazuń�(SP�4�Łowicz)� 4,20�m�

2.�Mateusz�Błasiak�(SP�4�Łowicz)� 3,80�m

Dziewczęta rocznik 2004:
1.�oliwia�Rokicka�(ukS�jedynka)� 4,13�m

2.�Patrycja�Zabost�(SP�Łowicz)� 3,75�m

3.�julia�Gędek�(SP�4�Łowicz)�� 3,73�m�

Chłopcy rocznik 2005:

1.�alan�Palos�(SP�1�Łowicz)�� 4,22�m

2.�Mateusz�Sierota�(SP�1�Łowicz)�� 4,19�m

3.�Tymoteusz�kędziora�(SP�4�Łowicz)���3,91�m�

Dziewczęta rocznik 2005: 
1.�natalia�Brochocka�(SP�1�Łowicz)�� 4,02�m

2.�Zuzanna�Markus�(SP�1�Łowicz)�� 3,71�m

3.�Weronika�cichy�(SP�1�Łowicz)�� 3,58�m�

Chłopcy rocznik 2006: 
1.�Szymon�kosmowski�(SP�2 Łowicz)��4,20�m

2.�Max�czeczko�(SP4�Łowicz)� 3,90�m

3.�Szymon�kosma�(SP�Bratoszewice)� 3,60�m

 Dziewczęta rocznik 2006: 
1.�nina�Młodzińska�(SP�34�Łódź)�� 4,19�m

2.�Marta�czubik�(SP�1�Łowicz)�� 3,95�m

3.�jagoda�Wójcik��(SP�1�Łowicz)�� 3,22�m

 Skok wzwyż 
Chłopcy rocznik 2004: 
1.�Dominik�Wilk�(SP�1�Łowicz)�� 1,20�m�

Dziewczęta rocznik 2004:
1.�Wiktoria�konecka�(ukS�Błyskawica)�� 1,43�m

2.�julia�Wosiewicz�(SP�1�Łowicz)�� 1,05�m�

Chłopcy rocznik 2005: 
1.�Filip�Deka�(SP�1�Łowicz)�� 1,30�m�

2.�Dawid�kobierecki�(SP�1�Łowicz)� 1,10�m�

3.�jan�Rabikowski�(SP�1�Łowicz)� 1,05�m

Dziewczęta rocznik 2005: 
1.�kinga�czubiak�(ukS�Błyskawica)�� 1,35�m�

 Chłopcy rocznik 2006:
1.�antoni�abramowicz�(ukS�Błyskawica)��1,20�m�

2.�Mikołaj�Grzegorek�(SP�1�Łowicz)� 1,15�m

3.�Eryk�kazuń�(SP�1�Łowicz)�� 0,90�m�

 Dziewczęta rocznik 2006:
1.�Małgorzata�jakóbiec�(ukS�Błyskawica)�1,43�m

2.�Roksana�jagodzińska�(Głowno)� �0,85�m�

 Rzut piłeczką palantową: 
Chłopcy rocznik 2004: 
1.�krystian�owczarek�(SP�2�Łowicz)�� 49�m

2.�Filip�Stobiecki�(SP�1�Łowicz)�� 34�m

3.�Mateusz�Gozdowski�(SP�2�Łowicz)�� 41�m�

Dziewczęta rocznik 2004: 
1.�Malina�Wójcik�(SP�1�Łowicz)�� 55�m

2.�Bogumiła�czubik�(SP�1�Łowicz)�� 42�m

3.�natalia�Misiak�(SP�4�Łowicz)�� 26�m�

Chłopcy rocznik 2005: 
1.�jakub�Prokopczyk�(SP�4�Łowicz)�� 40�m

2.�Miłosz�Dobijański�(SP�4�Łowicz)�� 35�m

3.�Szymon�Modrak�(SP�4�Łowicz)�� 34�m�

Dziewczęta rocznik 2005: 
1.�Zuzanna�Domińczak�(SP�4�Łowicz)�� 27�m

2.�justyna�Bednarek�(SP�4�Łowicz)�� 24�m

3.�Weronika�Zabost�(SP�1�Łowicz)�� 22�m�

Chłopcy rocznik 2006: 
1.�Bartłomiej�Skonieczny�(SP�2�Łowicz)��40�m

2.�antoni�klimkiewicz�(SP�2�Łowicz)�� 32�m

3.�Miłosz�kierkowski�(SP�2�Łowicz)�� 32�m

�
 Klasyfikacja szkół: 
1.�SP�1�ŁoWIcZ

2.�SP�4�ŁoWIcZ

3.�SP�BąkóW

4.�SP�2�ŁoWIcZ�

5.�SP�DoManIEWIcE�

6.�SP�STaRy�WaLISZEW�

7.�SP�SkaRaTkI�

8.�ukS�koRaBka�

9.��kM�akTyWnI�SochacZEW�

10.�SP�PIjaRSka�

11.�SP�BRaToSZEWIcE�

12.�SP�2�GŁoWno�

13.�SP�3�GŁoWno��

Pływanie |�XIII�Indywidualne�Mistrzostwa�Łowicza�Szkół�Podstawowych

Pływacy z SP 1 zdecydowanie najlepsi
Tradycyjnie w kwietniu 
młodzi pływacy  
ze szkół podstawowych 
z Łowicza rywalizują 
w Indywidualnych 
Mistrzostwach Łowicza 
Szkół Podstawowych.

W mistrzostwach, które od-
były się w czwartek 27 kwietnia 
startowało blisko 100 pływaków 
z pięciu łowickich podstawówek. 
Zawodnicy mieli możliwość star-
towania w kilku wyścigach, zatem 
była szansa, aby kilka razy wejść 
na podium. 

– Na podium stawali głównie 
pływacy, którzy trenują w szkół-
ce pływackiej OSiR Łowicz. Pły-
wanie wymaga długiego treningu 
i te dzieci, które nie chodzą na 
dodatkowe zajęcia nie mają 
większych szans w rywalizacji  
o najlepsze wyniki – podkreślił ra-
townik i trener pływania Marcin 
Skóra.  

W najbardziej prestiżowych 
otwartych wyścigach na dystan-
sie 50 m stylem dowolnym w gro-
nie dziewczyn wygrała Julia Wo-
siewicz (SP 1 Łowicz, 33,85), a w 
gronie chłopców Mateusz Wolski 
(Pijarska SP, 36,96 s)

Na zakończenie mistrzostw  
organizatorzy wyróżnili pamiąt-
kowymi pucharami najlepszych 
pływaków w swoich rocznikach. 

Kolejną okazją do pływackich 
wyścigów będą zawody organi-
zowane z okazji Dnia Dziecka.  zł 

Końcowa klasyfikacja:
 Wyścig żaków (rocznik 2007 

i mł.) w kat. dziewcząt stylem 
grzbietowym (25 m):
1.�aleksandra�czubik�(SP1)�–�19,47�s

2.�Gabriela�kępka�(SP2)�–�20,51�s

3.�natalia�adamczyk�(SP2)�–�21,38�s

 Wyścig żaków w kat. chłopców 
stylem grzbietowym (25 m):
1.�Sebastian�Głowacki�(SP2)�–�20,04�s

2.�jakub�Gajda�(SP2)�–�22,39�s

3.�Dawid�Fabjański�(SP2)�–�22,40�s

 Wyścig dziewcząt r. 2006 sty-
lem grzbietowym (25 m):
1.�Marta�czubik�(SP1)�–�17,50�s

2.�aleksandra�Więcek�(SP2)�–�21,41�s

3.�Łucja�Bolimowska�(SP2)�–�21,42�s

 Wyścig chłopców r. 2006 sty-
lem grzbietowym (25 m):
1.�Szymon�kosmowski�(SP2)�–�19,22

2.�Tomasz�Gluba�(SP3)�–�19,48�s

3.�Sebastian�chudzyński�(SP2)�–�19,61�s

 Wyścig dziewcząt r. 2005 sty-
lem grzbietowym (25 m):
1.�Laura�kruszczyńska�(SP1)�–�17,80�s

2.�amelia�Siejka�(PijarskaSP)�–�20,68�s

3.�Zuzanna�Markus�(SP1)�–�21,24�s

 Wyścig chłopców r. 2005 sty-
lem grzbietowym (25 m):
1.�Mateusz�Wolski�(PijarskaSP)�–�18,65�s

2.�jan�Świeszkowski�(SP2)�–�18,74�s

3.�Mateusz�Sierota�(SP1)�–�20,57�s

 Wyścig dziewcząt r. 2004 sty-
lem grzbietowym (25 m):
1.�julia�Wosiewicz�(SP1)�–�16,34�s

2.�Bogumiła�czubik�(SP1)�–�19,70�s

3.�olga�koperska�(PijarskaSP)�–�19,80�s

 Wyścig chłopców r. 2004 sty-
lem grzbietowym (25 m):
1.�Dominik�Wilk�(SP1)�–�18,63�s

2.�Bartosz�Wudkiewicz�(SP4)�–�19,87�s

3.�konrad�kaźmierski�(PijarskaSP)�–�20,02�s

 Wyścig żaków w kat. dziew-
cząt stylem dowolnym (25 m):
1.�aleksandra�czubik�(SP1)�–�16,76�s

2.�Patrycja�Grzelak�(SP2)�–�19,22�s

3.�natalia�adamczyk�(SP2)�–�19,43�s

 Wyścig żaków w kategorii 
chłopców stylem dowolnym (25 
m):
1.�Sebastian�Głowacki�(SP2)�–�19,02�s

2.�Dawid�Fabjański�(SP2)�–�21,83�s

3.�jakub�Gajda�(SP2)�–�23,31�s

 Wyścig dziewcząt r. 2006 sty-
lem dowolnym (25 m):
1.�Marta�czubik�(SP1)�–�16,70�s

2.�agata�Popławska�(SP1)�–�18,90�s

3.�Łucja�Bolimowska�(SP2)�–�20,39�s

 Wyścig chłopców r. 2006 sty-
lem dowolnym (25 m):
1.�Szymon�kosmowski�(SP2)�–�16,84�s

2.�Mikołaj�Grzegorek�(SP1)�–�16,99�s

3.�Sebastian�chudzyński (SP2)�–�18,11�s

 Wyścig dziewcząt r. 2005 sty-
lem dowolnym (25 m):
1.�Laura�kruszczyńska�(SP1)�–�15,99�s

2.�karolina�Blus�(SP4)�–�16,70�s

3.�amelia�Siejka�(Pijarska�SP)�–�17,86�s

 Wyścig chłopców r. 2005 sty-
lem dowolnym (25 m):
1.�Mateusz�Wolski�(PijarskaSP)�–�16,58�s

2.�Filip�Deka�(SP1)�–�17,04�s

3.�jan�Świeszkowski�(SP2)�–�17,64�s

 Wyścig dziewcząt r. 2004 sty-
lem dowolnym (25 m):
1.�julia�Wosiewicz�(SP1)�–�15,11�s

2.�Bogumiła�czubik�(SP1)�–�15,26�s

3.�agata�kuźma�(PijarskaSP)�–�18,21�s

 Wyścig chłopców r. 2004 sty-
lem dowolnym (25 m):
1.�Dominik�Wilk�(SP1)�–�16,91�s

2.�konrad�kaźmierski�(PijarskaSP)�–�17,06�s

3.�Maksym�Branicki�(SP1)�–�17,98�s

 Wyścig otwarty (r. 2004 i mł.) 
w kat. dziewcząt stylem klasycz-
nym (25 m):
1.�julia�Wosiewicz�(SP1)�–�18,89�s

2.�Bogumiła�czubik�(SP1)�–�20,13�s

3.�Marta�czubik�(SP1)�–�21,98�s

 Wyścig otwarty w kat. chłop-
ców stylem klasycznym (25 m):
1.�Szymon�kosmowski�(SP2)�–�21,42�s

2.�Mateusz�Wolski�(PijarskaSP)�–�21,61�s

3.�Dominik�Wilk�(SP1)�–�22,69�s

 Wyścig otwarty w kat. dziew-
cząt stylem motylkowym (25 m):
1.�julia�Wosiewicz�(SP1)�–�17,10�s

2.�Marta�czubik�(SP1)�–�17,86�s

3.�Laura�kruszczyńska�(SP1)�–�18,56�s

 Wyścig otwarty w kat. chłop-
ców stylem motylkowym (25 m):
1.�Mateusz�Wolski�(PijarskaSP)�–�19,84�s

2.�jan�Świeszkowski�(PijarskaSP)�–�20,83�s

3.�Filip�Deka�(SP1)�–�21,08�s

 Wyścig otwarty w kat. dziew-
cząt stylem dowolnym (50 m):
1.�julia�Wosiewicz�(SP1)�–�33,85�s

2.�Laura�kruszczyńska�(SP1)�–�35,92�s

3.�Bogumiła�czubik�(SP1)�–�36,12�s

 Wyścig otwarty w kat. chłop-
ców stylem dowolnym (50 m):
1.�Mateusz�Wolski�(PijarskaSP)�–�36,96�s

2.�Szymon�kosmowski�(SP2)�–�37,82�s

3.�Mikołaj�Grzegorek�(SP1)�–�37,90�s

 Klasyfikacja drużynowa szkół:
1.�Szkoła�Podstawowa�nr�1�–�120�pkt

2.�Szkoła�Podstawowa�nr�2�–�53�pkt

3.�Pijarska�SP�królowej�Pokoju�–�50�pkt

4.�Szkoła�Podstawowa�nr�4�–�11�pkt

5.�Szkoła�Podstawowa�nr�3�–�6�pkt

Start�do�wyścigu�w�stylu�dowolnym.
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Piłka nożna�|�25.�kolejka�III�ligi�–�grupa�I:�MkS�Ełk�–�Pelikan�Łowicz

Łowiczanie przerwali 
znakomitą passę rywali
MKS ełK  1�(0)
PeliKan łowiCZ  3 (2)

0:1�–�kamil�kuczak�(17),�0:2�–�Ma-
teusz�Majewski� (29),�1:2�–�Daniel�
Świderski�(55�karny),�1:3 –�Daniel�
Bończak�(90+3).
MKS: adam� Radzikowski� –� Woj-
ciech� Zalewski,� ołeksandr� Be-
rezowśkyj,� Łukasz� Gryko� (85�
Mateusz� jambrzycki),� Bartosz�
Szaraniec,� Michał� Świderski� (46�
Michał� hryszko),� Mateusz� Butkie-
wicz�(62�Patryk�Malinowski),�Paweł�
Sobolewski,�Mateusz�Furman,�kac-
per�jagłowski� (39�Patryk�Rosoliń-
ski),�Daniel�Świderski.
Pelikan: Michał� nowak� –� Piotr�
Gawlik,�Grzegorz�Wawrzyński,�Bar-
tosz� Broniarek,� Michał� adamczyk�
–�Tomasz�Bogołębski,�Bartosz�Bu-
jalski�(85�Fabian�Woźniak)�–�kamil�
kuczak,� Wojciech� Wojcieszyński�
(58�krystian�Mycka),�Rafał�Parob-
czyk�–�Mateusz�Majewski� (76�Da-
niel�Bończak).
Sędziował:�Radosław�Makowiecki�
(ciechanów).� żółte kartki: Bar-
tosz�Broniarek�(3)�i�Tomasz�Bogo-
łębski�(9)�–�obaj�Pelikan.�

MKS Ełk to rewelacja run-
dy wiosennej. Jedna ze słabszych 
ekip po pierwszej części sezonu, 
do rywalizacji z Pelikanem Ło-
wicz przystępowała po sześciu 
kolejnych zwycięstwach z rzędu. 
Taka znakomita passa nie pozwo-
liła specjalnie poprawić pozycji 
w tabeli, bo ełczanie przesunęli 
się na 12. lokatę, ale znacznie le-
piej wygląda dorobek punktowy 
drużyny. Podopieczni Mirosława 
Dymka oddalili się na 15 oczek od 
strefy spadkowej i przy wygranej  
z łowiczanami nie tylko wyprze-
dzali ich w tabeli, ale mogli liczyć 
na to, że wskoczą do pierwszej 
dziesiątki.

Postawa Ptaków w tym meczu 
była dużą niewiadomą. Grzegorz 
Wesołowski tak naprawdę zdążył 
przede wszystkim zrobić przegląd 
„wojsk” i przyjrzeć się wszystkim 
piłkarzom regularnie pojawiają-
cym się w meczowej osiemnast-
ce. W debiucie przeciwko Lechii 
wyglądało to jeszcze dobrze, bo 
wynik 1:1 nie był dramatem, a do 
tego optymizmem napawał styl 

gry. Jednak porażka w środku ty-
godnia 0:3 z IV-ligową Wartą Sie-
radz w okręgowym Pucharze Pol-
ski mogła już kibiców zmartwić.

Trener biało-zielonych troszkę 
zmienił wyjściowy skład w po-
równaniu z poprzednim meczem 
ligowym. Na boku obrony zagrał 
Michał Adamczyk zamiast Mate-
usza Kasprzyka (ostatnio narze-
kał na uraz mięśniowy). W po-
mocy Fabian Woźniak był tym 
razem rezerwowym, od pierwsze-
go gwizdka sędziego zagrał Ka-
mil Kuczak.

Gospodarze szybko przekona-
li się, że czeka ich bardzo trud-
ny mecz, chociaż pierwszy strzał 
w meczu oddał Łukasz Gryko. 
Gracz gospodarzy, przy biernej 
postawie obrony, podprowadził 
piłkę w okolicę pola karnego, ale 
uderzył ponad poprzeczką. Peli-
kan po chwili odpowiedział ude-
rzeniem z dystansu Tomasza Bo-
gołębskiego. Piłka nieprzyjemnie 
skozłowała jeszcze tuż przed 
bramkarzem i Adam Radzikowski 
z trudem sparował ją na rzut rożny.

Ełczanie mieli później znako-
mitą okazję do objęcia prowadze-
nia. Fatalny błąd popełnił Piotr 
Gawlik, który za krótko wycofał 

piłkę głową do bramkarza i wy-
chodzącego Michała Nowaka 
uprzedził Daniel Świderski. Na-
pastnik gospodarzy przy próbie 
minięcia golkipera padł na mura-
wę, gwizdek sędziego milczał i po 
chwili Nowak mógł wznowić grę 
od bramki.

Ta sytuacja obudziła łowiczan, 
którzy w 17. minucie objęli pro-
wadzenie. Na lewym skrzydle Ra-
fał Parobczyk wraz z Michałem 
Adamczykiem zakręcili obrońca-
mi gospodarzy, a pierwszy z wy-
mienionych dośrodkował piłkę. Ta 
przeszła przez pole karne, a ak-
cję zamykał Kamil Kuczak, który 
precyzyjnym strzałem bez przyję-
cia pokonał bramkarza MKS.

Łowiczanie poszli za ciosem  
i po niespełna półgodzinie gry 
podwyższyli prowadzenie. Bar-
tosz Bujalski dobrze rozrzucił ak-
cję na lewą stronę do Rafała Pa-
robczyka, który posłał kapitalne 
dośrodkowanie do Mateusza Ma-
jewskiego. 24-letni napastnik 
świetnie ruszył do piłki i strza-
łem głową skierował piłkę do siat-
ki. Pelikan grał naprawdę dobrze 
i zasłużenie prowadził do przerwy 
mocno zadziwiając zgromadzo-
nych na trybunach widzów.

Po zmianie stron gospodarze 
ruszyli do odrabiania strat. Strzał 
Mateusza Furmana z linii pola 
karnego jeszcze nie sprawił No-
wakowi problemów, ale chwi-
lę później musiał wyciągać piłkę 
z siatki. Po dziesięciu minutach 
Michał Hryszko zwiódł Micha-
ła Adamczyka i huknął w stro-
nę bramki. Uderzenie zabloko-
wał Bartosz Broniarek, ale arbiter 
uznał, że uczynił to ręką i podyk-
tował rzut karny. „Jedenastkę” 
skutecznie wykonał Daniel Świ-
derski zdobywając swoją piętna-
stą bramkę w sezonie.

MKS zwietrzył swoją szansę 
i starał się pójść za ciosem. Bar-
dzo bliski szczęścia był Patryk 
Rosoliński, ale zmierzającą do 
siatki piłkę – po dość przypad-
kowym strzale – wybił Bartosz 
Broniarek. Niezłą okazję miał 
Patryk Malinowski, ale z 11 me-
trów uderzył za lekko. Efektow-
nie przewrotką uderzył Daniel 
Świderski, ale futbolówka dość 
wyraźnie minęła słupek.

W końcówce łowiczanie mie-
li więcej miejsca i zaczęli bar-
dzo groźnie kontratakować. Zna-
komitą okazję miał Daniel 
Bończak, który po dośrodkowa-
niu Rafała Parobczyka znalazł się 
sam 7 metrów od bramki, miał 
przed sobą tylko Adama Radzi-
kowskiego, ale zwlekał ze strza-
łem i w dodatku stracił równowa-
gę, co umożliwiło bramkarzowi 
skuteczną interwencję. Chwi-
lę później wychowanek Ptaków  
w pełni się jednak zrehabilitował 
wykorzystując precyzyjną centrę 
Michała Adamczyka i skutecz-
nie uderzając głową. Ten gol za-
kończył rywalizację i pozbawił 
już gospodarzy wiary w to, że są  
w stanie wywalczyć korzystne 
rozstrzygnięcie.

Biało-zieloni odnieśli dopiero 
drugie zwycięstwo w tym roku 
i piąte w tym sezonie w meczach 
wyjazdowych. Dzięki tej wygra-
nej powrócili do pierwszej dzie-
siątki. Ścisk w tabeli jest jednak 
bardzo duży i równie dobrze mogą 
niedługo wskoczyć do pierw-
szej „piątki”, bądź znów wypaść  
do drugiej połowy zestawienia.

Mateusz Lis

Daniel Bończak ustalił wynik meczu w�93.�minucie.
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Piłka nożna|�1/4�runda�Pucharu�Polski�na�szczeblu�wojewódzkim:�Warta�Sieradz�–�Pelikan

Lider IV ligi wyraźnie lepszy od łowiczan
warTa SieradZ  3�(1)
PeliKan łowiCZ 0 (0)

1:0� –� Wiktor� Płaneta� (33),� 2:0� –�
kamil�Pluta�(47),�3:0�–�Maciej�Łą-
bedzki�(83).
Warta: Mateusz�Wlazłowski�–�Piotr�
Bartłoszewski�(70�Rafał�Swędrow-
ski),� Michał� Sitarz,� Przemysław�
Sosnowski,� Sylwester� Pawlak� –�
Piotr� kobierski� (81� Łukasz� Mitek)�
–� kamil� Pluta,� Wiktor� Płaneta� (77�
Mikael� Idzikowski),� jarosław� Szyc�
–�Bartosz�narożnik,�Marcin�kobier-
ski�(81�Maciej�Łabędzki).
Pelikan: Patryk� orzeł� –� Eryk� Pa-
dzik� (80� Tomasz� Bogołębski),�
Grzegorz� Wawrzyński� (46� Bar-
tosz� Broniarek),� Daniel� Bończak,�
Michał� adamczyk� –� arkadiusz�
Mroczkowski,� Przemysław� Bella�

(71� Wojciech� Wojcieszyński),� kry-
stian� Mycka,� kamil� kuczak� (60�
Fabian� Woźniak)� –� jurij� hłuszko,�
arkadiusz�ciach.

Na głęboką wodę został od razu 
rzucony trener Grzegorz Weso-
łowski. Nowy szkoleniowiec Pta-
ków miał trzy dni na poznanie 
drużyny i musiał walczyć o punk-
ty w meczu ligowym z Lechią 
Tomaszów Mazowiecki. Po ko-
lejnych kilku dniach przyszło mu 
rywalizować w Pucharze Polski  
z Wartą Sieradz.

Teoretycznym faworytem przed 
meczem wydawali się łowicza-
nie. W końcu występują w wyż-
szej klasie rozgrywkowej (Warta 
jest liderem IV ligi z bezpieczną 
– 11-punktową – przewagą nad 

drugą Wartą Działoszyn). Ostat-
nie zawirowania wokół drużyny 
oraz zmiana na ławce trenerskiej 
tę tezę poddawały jednak w wąt-
pliwość. Dodatkowo, po ostatnim 
meczu ligowym, Grzegorz Weso-
łowski zapowiedział, że wykorzy-
sta mecz pucharowy jako okazję 
do przyjrzenia się wszystkim za-
wodnikom.

Szkoleniowiec Ptaków sło-
wa dotrzymał i w porównaniu do 
spotkania z Lechią w wyjścio-
wym składzie było sporo zmian.  
W bramce stanął Patryk Orzeł, 
który w III lidze w tym sezonie 
nie grał. Blok defensywny tworzył 
między innymi do tej pory głęboki 
rezerwowy Eryk Padzik, a ponad-
to wystąpili Daniel Bończak, Mi-
chał Adamczyk, Krystian Mycka 

czy Arkadiusz Ciach zazwyczaj 
pojawiający się jako zmiennicy. 
Szansę gry od pierwszego gwizd-
ka dostali również Arkadiusz 
Mroczkowski oraz Przemysław 
Bella, którzy ostatnio stracili miej-
sce w składzie.

O meczu można powiedzieć 
krótko – zmiennicy nie sprostali 
zadaniu. Gospodarze chętnie od-
dali pole gry biało-zielonymi, któ-
rzy kompletnie nie mieli pomysłu 
(a może i umiejętności) jak z tego 
skorzystać i co jakiś czas nękali ło-
wicką obronę kontratakami. Uda-
ło im się ją napocząć po niewiele 
ponad półgodzinie gry, gdy Wik-
tor Płaneta ładną podcinką dobił 
strzał jednego z partnerów, który 
chwilę wcześniej dobrze wybronił 
Patryk Orzeł.

Można było mieć nadzieję, że 
biało-zieloni po zmianie stron 
przystąpią do zdecydowanych ata-
ków w celu odrobienia strat, ale te 
rozważania gospodarze rozwia-
li już w 120 sekund po wznowie-
niu gry. Patryk Orzeł nie najlepiej 
odbił silny strzał Marcina Ko-
bierskiego, a skrzętnie skorzystał  
z tego Kamil Pluta głową kieru-
jąc piłkę do siatki. Ten szybki gol 
pozbawił podopiecznych Grzego-
rza Wesołowskiego jakiejkolwiek 
wiary w końcowy sukces. Łowi-
czanie nie tylko nie nawiązali już 
walki z rywalem, ale w końcówce 
meczu dostali kolejny cios. Wy-
nik meczu ustalił wprowadzony 
na murawę chwilę wcześniej Ma-
ciej Łabędzki wykorzystując pre-
cyzyjne dośrodkowanie Jarosława 

Szyca. Trzeba też zaznaczyć, że to 
nie było tak, że Pelikan przez cały 
mecz nie miał ani jednej sytuacji 
strzeleckiej. Z niezłych pozycji 
pudłowali jednak Kamil Kuczak 
oraz Arkadiusz Ciach i to Warta 
odniosła ostatecznie dość okazałe 
zwycięstwo. 

Sieradzanie, dzięki temu zwy-
cięstwu, o finał rozgrywek Pucha-
ru Polski na szczeblu wojewódz-
kim zagrają z Widzewem Łódź. 
W pozostałych meczach doszło 
do jednej niespodzianki – IV-ligo-
wy Włókniarz Zelów z kwitkiem 
odprawił Lechię Tomaszów Ma-
zowiecki.  Mateusz Lis

Wyniki pozostałych meczów 
1/4 finału woj. Pucharu Polski:
 Włókniarz Zelów – Lechia to-
maszów Mazowiecki 3:1�(1:0)
 LKS Kwiatkowice – Widzew 
Łódź 0:6 (0:1)
 unia Skierniewice – Andre-
spolia Wiśniowa Góra 2:0 (2:0)

Piłka nożna |�Wyniki�25.�kolejki�III�ligi

Potknięcie ŁKS, 
zażarta walka o awans

Mało kto spodziewał się,  
że walka o awans do II ligi do-
starczy nam jeszcze wiosną 
sporo emocji. Wydawało się,  
że ŁKS spokojnie będzie utrzy-
mywał przewagę nad resztą staw-
ki, a nawet stopniowo ją powięk-
szał. Tymczasem na dziewięć 
kolejek przed końcem łodzianie 
idą „łeb w łeb” z Finishparkietem. 

„Ełkaesiacy” sprawili swoim 
kibicom niemiłą niespodziankę 
i podzielili się punktami z Soko-
łem Ostróda w niedzielne popo-
łudnie. Goście udowodnili tym sa-
mym, że ich postawa wiosną nie 
jest przypadkiem – w 8 meczach 
nie ponieśli porażki – i łodzianie 
musieli mierzyć się z grającym 
bardzo twardo przeciwnikiem.

Ten remis ucieszył Drwęcę, 
bowiem piłkarze z Nowego Mia-
sta Lubawskiego zwyciężyli dzień 
wcześniej na bardzo trudnym te-
renie w Morągu. Z potknięcia li-
dera nie skorzystał Widzew, któ-
ry tylko zremisował w Warszawie  
ze słabym Ursusem. Zawiodła 
także Legia II wysoko przegrywa-
jąc u siebie z Lechią.  Mateusz Lis

Komplet wyników 25. kolejki:
 huragan Wołomin – Motor Lu-
bawa 1:1�(1:1)
 Legia ii Warszawa – Lechia 
tomaszów Mazowiecki 0:3 (0:1)

 ursus Warszawa – Widzew 
Łódź 1:1�(0:0)
 MKS ełk – Pelikan Łowicz  
1:3 (0:2)
 huragan Morąg – Finishpar-
kiet Drwęca Nowe Miasto Lu-
bawskie 0:1�(0:0)
 ŁKS 1926 Łomża – Concordia 
elbląg 0:0
 Jagiellonia ii Białystok – So-
kół Aleksandrów Łódzki 0:0
 ŁKS Łódź – Sokół Ostróda  
1:1�(1:0)
 Ruch Wysokie Mazowiecki – 
Świt Nowy Dwór Mazowiecki 
3:3 (0:2)

tabela:
1.�ŁkS�Łódź� 25� 55� 47-12

2.�Finishparkiet� 25� 55� 59-25

3.�Widzew�Łódź� 25� 49� 43-27

4.�Legia�II�Warszawa� 25� 46� 48-33

5.�Sokół�ostróda� 25� 42� 43-27

6.�Świt�nowy�Dwór�Maz.� 25� 40� 39-25

7.�Lechia�Tomaszów�Maz.� 25� 39� 43-27

8. Pelikan Łowicz 25 37 31-26

9.�Sokół�aleksandrów�Ł.� 25� 37� 35-23

10.�jagiellonia�II�Białystok� 25� 36� 24-29

11.�huragan�Morąg� 25� 34� 31-24

12.�MkS�Ełk� 25� 33� 34-33

13.�ursus�Warszawa� 25� 27� 30-32

14.�ŁkS�1926�Łomża� 25� 27� 20-26

15.�concordia�Elbląg� 25� 24� 40-45

16.�Ruch�Wysokie�Maz.� 25� 18� 21-53

17.�huragan�Wołomin� 25� 13� 13-63

18.�Motor�Lubawa� 25� 4� 9-80

Piłka nożna |�Przed�27.�kolejką�III�ligi

Pelikan będzie rozdawał 
karty w weekend?

Już po zamknięciu tego wyda-
nia Nowego Łowiczanina odbyła 
się 26. kolejka III ligi (3 maja). 
Przed nami jednak 27. seria gier, 
w której jedną z kluczowych 
ról może odegrać Pelikan. Ło-
wiczanie zagrają z wiceliderem 
na jego terenie, a początek spo-
tkania zaplanowano na godzinę 
11:00.

Na wynik z Nowego Miasta 
Lubawskiego czekać będą w Ło-
dzi (zapewne oba obozy). ŁKS 
podejmie niepokonany od czte-
rech kolejek Świt Nowy Dwór 
Mazowiecki. Jeżeli Pelikan nie 
sprawi w niedzielę niespodzianki 
i nie urwie punktów Finishpar-
kietowi, to łodzianie będą musieli 
swój mecz zwyciężyć, aby zacho-
wać fotel lidera.   Mateusz Lis

 27. kolejka iii ligi:� MkS� Ełk� –�
Sokół� ostróda� /� sob� 06.05.2017�
r.,� godz.� 17:00;� huragan� Morąg� –�
Sokół� aleksandrów� Łódzki� /� sob�
06.05.2017� r.,� godz.� 17:00;� ursus�
Warszawa�–�Lechia�Tomaszów�Ma-
zowiecki�/�sob�06.05.2017�r.,�godz.�
17:00;� ŁkS� 1926� Łomża� –� Legia�
II� Warszawa� /� sob� 06.05.2017� r.,�
godz.�17:00;�Finishparkiet Drwęca 
Nowe Miasto Lubawskie – Peli-
kan Łowicz / nd 07.05.2017 r., 
godz. 11:00; jagiellonia�II�Białystok�
–�Motor�Lubawa�/�nd�07.05.2017�r.,�
godz.� 13:00;� huragan� Wołomin� –�
concordia�Elbląg�/�nd�07.05.2017�r.,�
godz.�16:00;�ŁkS�Łódź�–�Świt�nowy�
Dwór� Mazowiecki� /� nd� 07.05.2017�
r.,� godz.� 17:00;� Ruch� Wysokie� Ma-
zowieckie� –� Widzew� Łódź� /� nd�
07.05.2017�r.,�godz.�17:00
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Piłka nożna|�18.�i�19.�kolejka�skierniewickie�klasy�a

Nareszcie wygrana Laktozy
Victoria Bielawy 
jako jedyna drużyna 
z powiatu łowickiego 
wygrała w 18. kolejce 
skierniewickiej klasy A.

Zespół z Bielaw pewnie poko-
nał przed własną publicznością 
Sierakowiankę Sierakowice 3:0. 
Victoria po wygranej jest blisko 
czołówki ligi i jest jednym z kan-
dydatów do awansu do skiernie-
wickiej klasy okręgowej.

W tym sezonie dwie pierwsze 
drużyny z klasy A zapewnią sobie 
bezpośredni awans, zaś dwie ko-
lejne zagrają w barażach z 13. i 14. 
drużyną „okręgówki”. 

Blisko zwycięstwa była Lakto-
za Łyszkowice. Podopieczni tre-
nera Stanisława Nezdropy oku-
pują ostatnie miejsce w tabeli, 
jednak w tej kolejce Laktoza była 
bliska pokonania Miedniewiczan-
ki Miedniewice. Zespół z Łyszko-
wic miał kilka dobrych okazji do 
zdobycia gola, jednak tego dnia  
w Łyszkowicach szwankowała 
skuteczność zarówno gospodarzy 
jak i gości ponieważ mecz zakoń-
czył się bezbramkowym remisem 
i podziałem punktów przez dwie 
drużyny. 

Dobrze spisująca się w tym se-
zonie Korona Wejsce tym razem 
nie spisała się najlepiej. Zespół 
trenera Michała Dobrzyńskie-
go uległ u siebie Olimpii Jeżów 
aż 1:4. Mecz rozstrzygnął się  
w pierwszej części gry. Pierwsi  
na prowadzenie wyszli goście z 
Jeżowa, ale szybko do remisu do-
prowadził Radosław Jaworski. 
Olimpia jeszcze przed przerwą 
zdobyła dwa gola, zaś wynik me-
czu został ustalony w doliczonym 
czasie gry. 

Mają czego żałować gracze tre-
nera Macieja Grzegorego z Olim-
pii Niedźwiada. „Olimpijczycy” 
długo bezbramkowo remisowali 
w wyjazdowym meczu z GLKS 
RZD Żelazna i w 80. minucie 
mieli szanse wyjść na prowadze-

nie, jednak Tomasz Janeczek nie 
wykorzystał rzutu karnego. Sytu-
acja ta zemściła się chwilę póź-
niej, gdy gospodarze w ostatnich 
siedmiu minutach strzelili dwa 
gole i zapewnili sobie wygraną. 

Kolejna porażkę w rundzie re-
wanżowej zanotował Dar Placen-
cja, którym tym razem przegrał 
na własnym boisku z Olympiciem 
Słupia 2:3. Na trzy minuty przed 
końcem Dar dzięki dwóm trafie-
niom Rafała Zawadzkiego remi-
sował z rywalami 2:2. Niestety w 
87. minucie meczu Patryk Karwat 
zdobył gola i zapewnił swojej dru-
żynie komplet punktów.

W 19. serii spotkań nareszcie 
wygrała Laktoza Łyszkowice, któ-
ra nie dała najmniejszych szans 
Czarnym Bednary. Podopiecz-
ni trenera Stanisława Nezdropy  
wygrali w sposób bardzo przeko-
nujący, aplikując rywalom aż pięć 
goli. 

Czy Laktoza ma szansę na po-
zostanie w klasie A? Matematycz-
ne na pewno, ale taki scenariusz 
może być tylko w przypadku ta-
kiej gry jak w meczu z Czarnymi! 

Punkt w Miedniewicach wy-
walczyła Korona Wejsce, która 
zremisowała z Miedniewiczanką 
1:1. Gospodarze wyszli na pro-
wadzenie w 67. minucie meczu,  
ale do wyrównania zdołał dopro-
wadzić Mariusz Wasilewski, któ-
ry na dwanaście minut przed koń-
cem strzelił gola dającego jeden 
punkt swojej drużynie. 

Pewną wygrana zanotowali gra-
cze Victorii Bielawy, którzy wy-
grali na terenie silnej Pogoni Go-
dzianów aż 3:0. 

Punkt do swojego dorobku 
punktowego dopisują podopiecz-
ni trenera Arkadiusza Przyżyckie-
go ze Startu Złaków Borowy. Start 
zremisował na wyjeździe z Siera-
kowianką Sierakowice. 

Aż pięć goli padło w Niedźwia-
dzie, gdzie Olimpia przegrała z li-
derem tabeli Darem Placencja 1:4. 
Olimpia ma tylko punkt przewagi 
nad ostatnią Laktozą.  ever

18. kolejka skierniewickiej klasy 
okręgowej:
 Laktoza Łyszkowice – Miednie-
wiczanka Miedniewice 0:0; 
 Czarni Bednary – Start Złaków 
Borowy 0:1;� br.:� Sebastian� Mali-
nowski�38
 Korona Wejsce – Olimpia Je-
żów 1:4;� br.:� Radosław� jaworski�
25� –� Mariusz� Dziuba� 8,� Grzegorz�
klimkiewicz�28,�Radosław�nowacki�
39,�Przemysław�kiraga�90
 Victoria Bielawy – Sierako-
wianka Sierakowice 3:0;� br.:�
oktawian� andrzejczak� 30,� kamil�
janikowski� 67,� Przemysław� Grze-
gory�82
 GLKS RZD żelazna – Olimpia 
Niedźwiada 2:0;� br.:�Dawid�Stefa-
niak�83,�Piotr�kuba�85
 Dar Placencja – Olymic Słupia 
2:3;�br.:�Rafał�Zawadzki�2�(50,�81)�–�
artur�Pięcek�76,�Piotr�Mrówczyński�
80,�Patryk�karwat�87

19. kolejka skierniewickiej klasy 
okręgowej:
 Laktoza Łyszkowice – Czarni 
Bednary 5:0;
 Miedniewiczanka Miedniewice 
– Korona Wejsce 1:1;�br.:�krzysz-
tof� Dąbrowski� 67� –� Mariusz� Wasi-
lewski�78
 Pogoń Godzianów – Victoria 
Bielawy 0:3;
 Sierakowianka Sierakowice – 
Start Złaków Borowy 1:1;
 Olimpia Niedźwiada – Dar Pla-
cencja 1:4

1.�Dar�Placencja�� 19�� 36��46-31�

2.�olimpia�jeżów�� 19�� 33��30-22

3.�olympic�Słupia�� 19�� 33��38-21

4.�Pogoń�Godzianów�� 19�� 32��45-30�

5.�Victoria�Bielawy�� 19�� 31��42-27

6.�GLkS�RZD�żelazna�� 19�� 31��34-25�

7.�korona�Wejsce�� 19�� 31��43-36�

8.�Start�Złaków�Borowy�� 19�� 29��35-36�

8.�korona�Wejsce�� 19�� 28��40-39�

9.�Miedniewiczanka�� 19�� 27��45-32�

10.�czarni�Bednary�� 19�� 24��29-43

11.�Wola�Wola�chojnata�� 19�� 22��34-44

12.�Sierakowianka�� 19�� 18��25-51�

13.�olimpia�niedźwiada�� 19�� 13��28-52�

14.�Laktoza�Łyszkowice�� 19�� 12��15-39

Piłka nożna|�14.�i�15.�kolejka�skierniewickie�klasy�B

Fenix i Meteor z dobrą skutecznością
Bez większych 
niespodzianek obyło 
się w 14. kolejce 
skierniewickiej klasy B.

Spośród czterech spotkań,  
w trzech nie było jakichkolwiek 
emocji ponieważ faworyci zgod-
nie i przekonująco wygrywa-
li swoje mecze. w czwartym me-
czu pomiędzy Victorią Zabostów 
Duży, a Meteorem Reczyce było 
emocjonująco. Ostatecznie pod-
opieczni trenerki Zofii Kuchar-
skiej wygrali z Meteorem 3:2 
i dzięki tej wygranej przeskoczy-
li drużynę z Reczyc w ligowej ta-
beli. 

Zespół z Reczyc miał sporo 
pretensji do gospodarzy tego me-
czu, że nie zgodzili się na przeło-
żenie meczu. Metoer argumento-
wał prośbę o przełożenie meczu 
z powodu ślubu swojego kapitana 
Jakuba Golisza i wybrał się do Za-
bostowa z zaledwie jednym gra-
czem rezerwowym. 

Aż dziesięć goli padło z kolei 
w Boczkach Chełmońskich, gdzie 
tamtejszy Fenix nie dał szans Pło-
mieniowi Piotrowice, wygrywając 
aż 10:0! Hattrickiem w tym me-
czu popisał się Tomasz Janus. Fe-
nix zbliżył się do trzeciego miej-
sca w tabeli na dwa punkty. 

Ciekawie było w Bolimowie, 
gdzie Naprzód rozpoczynał spo-
tkanie w siedmioosobowym skła-
dzie (trzech graczy dojechało  
w trakcie meczu). Liderująca 

Rawka nie miała problemów z po-
konaniem zespołu Grzegorza Ka-
pusty i wygrała pewnie 9:3! 

Bez najmniejszych problemów 
swoje spotkanie wygrało rownież 
Zjedncozenie Dzierzgów Bo-
browniki. Zjednoczenie grając 
przed własną publicznością rozbi-
ło KS Ostrowiec 6:0. 

W 15. kolejce spotkań było 
równie ciekawie. Tym razem sku-
tecznością błysnęli gracze Me-
toeru Reczyce, którzy aż 11 razy 
pokonali bramkarza Płomienia 
Piotrowice, tym samym pobijając 
wynik Fenixu sprzed tygodnia. 

Swojego meczu nie rozegra-
ła Rawka Bolimów, która nie do-
czekała się na przyjazd Naprzodu 
Jamno. Mecz zakończy się za-
pewne walkowerem dla gospoda-
rzy.

Pięć goli i trzy punkty zyska-
li po tej kolejce gracze Victorii 
Zabostów Duży, pokonując 5:1  
KS Ostrowiec. Hattrickiem w tym 
meczu popisał się Dawid Pisarek.

Zjednoczenie Dzierzgów Bo-
browniki nie dała szans Fenixowi 
Boczki, zwyciężając 7:3.  ever

14. kolejka skierniewickiej klasy 
B:
 Fenix Boczki – Płomień Piotro-
wice 10:0;�br.:� �Tomasz�janus�24,�
43,� 45� Paweł� janus� 26,� Mateusz�
Gruziel� 47,� 56,� Dominik� Łukawski�
52,� konrad� Pikulski� 67,� krzysztof�
Wolski�84,�Dominik�Borkowski�87
 Rawka Bolimów – Naprzód 
Jamno 9:3;� br.:� Piotr� Bombała� 1,�

9,� 50,� 76,� konrad� Wisiński� 12,� 40,�
jarosław�Szczepanik�19,�Michał�Mi-
trowski�23,�Łukasz�Dmuchowski�56�
–�Bartłomiej�Mitek�3,�Mirosław�Giel-
niewski�63,�Łukasz�Dąbrowski�78
 Victoria Zabostów Duży – Mete-
or Reczyce 3:2
 Zjednoczenie Dzierzgów Bo-
browniki – KS Ostrowiec 6:0;�
br.:�Robert�jaros�28,�77,�Bartłomiej�
Wyszogrodzki�38,�Mieszko�Brzózka�
54,� Marcin� kędziora� 57,� Igor� kaź-
mierczak�83

15. kolejka skierniewickiej kl. B:
 Meteor Reczyce – Płomień 
Piotrowice 11:0;
 Rawka Bolimów – Naprzód 
Jamno 3:0�–�walkower,�goście�nie�
dojechali
 Victoria Zabostów Duży – KS 
Ostrowiec 5:1;�br.:�Dawid�Pisarek�
3� (11,� 52,� 85),� Michał� Bolimowski�
68,� Bartłomiej� kazmierczak� 90� –�
Wiktor�Gruziel�39
 Zjednoczenie Dzierzgów Bo-
browniki – Fenix Boczki 7:3;�br.:�
Łukasz� Zagawa� 6,� karol� Moskwa�
2�(14,�18),�Robert�jaros�2�(50,�75),�
Mieszko� Brzózka� 52,� Marcin� kę-
dziora� 56� –� Tomasz� janus� 2� (24,�
90),�Emil�Płuska�82

1.�Rawka�Bolimów�� 15� 43�� 71-17�

2.�Zjednoczenie�Bobrowniki��15� 34��74-25

3.�Victoria�Zabostów�Duży�� 15�� 26��54-38

4.�Meteor�Reczyce�� 15�� 25��57-30

5.�Fenix�Boczki�� 15�� 21��45-43

6.�naprzód�jamno�� 15�� 15��36-52�

7.�kS�ostrowiec�� 15�� 6��18-60

8.�Płomień�Piotrowice�� 15�� 6��16-106

Piłka nożna|�2.�kolejka�Łowickiej�Ligi�orlika

SMS i FC Łaguszew z kompletem punktów
Za nami 2. kolejka 
Łowickiej Ligi Orlika 
i sporo powodów 
do zadowolenia mogą mieć 
gracze SMS-u Dąbkowice 
oraz FC Łaguszew. Obie 
drużyny mają na swoim 
koncie komplet punktów.

Zespół Jacka Milczarka rywa-
lizował z dobrze wyglądającą „na 
papierze” Zetką Łowicz. Do prze-
rwy kibice oglądali bardzo wy-
równane spotkanie. Po 5. minu-
tach gry był remis 1:1.W drugiej 
połowie meczu kolejne dwa gole 
dla SMS-u strzelił Imiołek. Popu-
larny „Wino” zaprezentował się  
w tym meczu z bardzo dobrej stro-
ny i można śmiało go nazwać bo-
haterem tego meczu. 

W drugim meczu było również 
ciekawie. W pojedynku dwóch 
młodych zespołów lepiej spisali 
się gracze Bo-Dachu Grudze, któ-
rzy ograli Eko-Plast Łowicz 3:1. 
W pierwszej połowie meczu lep-
sze wrażenie sprawiał Bo-Dach, 
który dwa razy zdołał znaleźć 
sposób na pokonanie 17-letniego 
Alberta Morawskiego. Gole Bar-
tosza Placka oraz Karola Kru-
ka czyli dwóch zawodników wy-
stępujących w IV lidze łódzkiej 
pozwoliły Bo-Dachowi optymi-
stycznie patrzeć na drugą część 
meczu. 

Gdy w 20. minucie na 3:0 pod-
wyższył Mateusz Bartosiewicz 
stało się jasne, że Bo-Dach wygra 
to spotkanie. W ostatniej minucie 
meczu wynik meczu ustalił Bar-
tłomiej Tkacz, ale było to trafienie 
na otarcie łez. 

W meczu FC Łaguszew z Gór-
kami Łowicz nie mieliśmy zbyt 
wielu ciekawych akcji ofensyw-
nych. Obie drużyny grały zacho-

wawczo i przede wszystkim nie 
chciały stracić gola. O losach tego 
meczu zadecydowała sytuacja 
z 11. minuty gry. Wtedy gola strze-
lił Kamil Szufliński i było to jedy-
ne trafienie w tym meczu. Cen-
ny gol dał FC Łaguszew wygraną 
i taką samą ilość punktów w tabe-
li co liderujący SMS Dąbkowice.

W następnej kolejce Łowickiej 
Ligi Orlika Górki Łowicz zmie-
rzą się z SMS-em Dąbkowice, Ze-
tka Łowicz zagra z Eko-Plast Ło-
wicz, natomiast Bo-Dach Grudze 
poszuka sposobu na pokonanie 
wicelidera tabeli FC Łaguszew. 
Spotkania zaplanowano na piątek 
5 maja na boisku Orlik przy ulicy 
Grunwaldzkiej.  ever

2. kolejka Vi edycji ŁoLiO:
 SMS Dąbkowice – Zetka Ło-
wicz 5:2 (2:1);� br.:� Przemysław�
Imiołek� 3� (5,� 19� i� 22),� Michał� Bry-

szewski� (7)� i� Patryk� Pomianowski�
(19)�–�Radosław�kuciński� (5)� i�Ra-
dosław�Domińczak�(20)
 eko-Plast Łowicz – Bo-Dach 
Grudze 1:3� (0:2);� br.:� Bartłomiej�
Tkacz�(24)�–�Bartosz�Placek�(4),�ka-
rol�kruk�(7)�i�Mateusz�Bartosiewicz�
(20)
 FC Łaguszew – Górki Łowicz 
1:0�(1:0);�br.:�kamil�Szufliński�(11)

1.�SMS�Dąbkowice�(2)�� 2�� 6�� 9-4

2.�Fc�Łaguszew�(1)�� 2�� 6�� 7-1

3.�Bo-Dach�Grudze�(3)�� 2�� 4�� 4-2

4.�Górki�Łowicz�(3)�� 2�� 1�� 1-2

5.�Eko-Plast�Łowicz�(5)�� 2�� 0�� 3-7

6.�Zetka�Łowicz�(6)�� 2�� 0�� 3-11

 3. kolejka Vi edycji ŁoLiO 
(2017.05.05):�Górki� Łowicz� –�
SMS�Dąbkowice�(ptk,�godz.�16.30)
Zetka� Łowicz� –� Eko-Plast� Łowicz�
(ptk,�godz.�17.00);�Bo-Dach�Grudze�
–�Fc�Łaguszew�(ptk,�godz.�17.30)

Bo-Dach�okazał�się�lepszy�od�Eko-Plastu,�wygrywając�3:1.
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Karate�|�VI�ogólnopolski�Turniej�karate�kyokushin�w�Rawie�Maz.�

Cztery medale łowiczan
Młodzi podopieczni trene-

ra Rafała Antosika z Łowickie-
go Klubu Karate Kyokushin Fi-
ghter, mają za sobą kolejny start 
w zawodach. Tym razem 13 za-
wodników pojechało rywalizować  
w ramach VI Ogólnopolskiego 
Turnieju Karate Kyokushin w Ra-
wie Mazowieckiej, który odbył się 
w niedzielę 23 kwietnia. Łowicza-
nie wywalczyli cztery medale, ale 
na pochwałę zasługują wszyscy 
karatecy, którzy sprawdzili swoją 
formę po trudnych treningach. 

W turnieju w Rawie Mazo-
wieckiej wystartowało łącznie 
230 zawodników. Nasi zawodnicy 
cztery razy stanęli na trzecim stop-
niu podium. Z brązowymi meda-
lami do domu wrócili: Marysia 
Urbanek, Kalina Petelewicz, Bar-
tłomiej Wojciechowski oraz Mi-
kołaj Stań. 

Mniej doświadczeni wojow-
nicy musieli przełknąć gorycz 
porażki. Angelika Guzek prze-
grała w pierwszej walce, ale war-
to podkreślić, że rywalka była 
o 10 kg cięższą. Z turniejem po 
pierwszych starciach pożegnali 
się również Konstanty Boguszew-
ski, Mateusz Hendrysiak i Adrian 
Krupiński, którym do zwycięstw 

zabrakło po prostu  trochę szczę-
ścia. W pojedynku Szymona Ko-
łudzkiego padł remis, a dogrywka 
nie przyniosła rozstrzygnięcia. To 
ostatecznie o awansie do kolejnej 
rundy zadecydowała waga, a ło-
wiczanin był cięższy od przeciw-
nika. 

Pierwsze pojedynki zdecydo-
wanie wygrali Mikołaj Szalkie-
wicz oraz Sergiusz Znyk, którzy 
w następnych starciach musieli 
uznać wyższość rywali. 

Bartłomiej Wilk  i Jan Świesz-
kowski żegnali się z turniejem nie-
co zdziwieni. Po dobrych walkach 
sędziowie dawali wygraną rywa-
lom, co nieco mocno irytowało 
naszego szkoleniowca. 

Mimo drobnych nieporozu-
mień i pretensji do arbitrów trener  
Antosik jest zadowolony z posta-
wy swoich młodych wojowników, 
którzy stoczyli dobre walki i poka-
zali charakter. To dobrze rokuje na 
przyszłość – podkreślił trener.   zł

Na trzecim�stopniu�podium�kalina�Petelewicz�
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Piłka nożna|�18.�i�19.�kolejka�skierniewickie�klasy�okręgowej�

Dobra wiosenna forma Vagatu
W bardzo dobrej 
formie są w rundzie 
rewanżowej gracze 
Vagatu Domaniewice. 
Podopieczni trenera 
Piotra Rucińskiego 
najpierw wygrali  
w Zdunach z tamtejszą 
Astrą 3:1, a w minioną 
sobotę pokonali  
na wyjeździe  
Pogoń Bełchów.

Vagat po pięciu wygranych  
w rundzie rewanżowej jest bar-
dzo bliski zrealizowania celu ja-
kim jest utrzymanie w lidze okrę-
gowej. O dobrej formie nie mogą 
powiedzieć właśnie drużyny, któ-
re z Vagatem przegrały czyli Po-
goń Bełchów i Astra Zduny. Po-
goń oprócz porażki z Vagatem, 
przegrała również tydzień wcze-
śniej w Skierniewicach z tamtej-
szym Widokiem. W Skiernie-
wicach drużyna trenera Marcina 
Rychlewskiego musiała radzić so-
bie w mocno okrojonym składzie. 
Pogoń w tym roku tylko przegry-
wa. Astra oprócz remisu w pierw-
szej kolejce również notuje same 
porażki, a w miniony weekend 
czarę goryczy przelała porażka 
z ostatnią w tabeli Macovią.

Przed tygodniem dużo działo 
się w Niedźwiadzie, gdzie Zryw 
Wygoda rywalizował z Pelika-
nem II Łowicz, w którego skła-
dzie byli Patryk Orzeł, Krystian 
Mycka oraz Arkadiusz Mrocz-
kowski z pierwszej drużyny. Zryw 
szybko objął prowadzenie po bez-
pośrednim strzale Radosława Do-
mińczaka z rzutu rożnego. Pelikan 
II szybko wyrównał po trafieniu 
Kacpra Rześnego, który popisał 
się skuteczną dobitka. 

W drugiej połowie Krzysz-
tof Skowroński wykorzystał błę-
dy w defensywie Zrywu i zdobył 
łatwiejszą, o ile nie najłatwiejszą 
w przygodzie z piłką, wchodząc 
z futbolówką do siatki. Zryw od-
powiedział golem Tomasza Rem-

bowskiego, ale ostatnie słowo 
w tym meczu należało do pod-
opiecznych trenera Piotra Gawli-
ka. Na dwie minuty przed końcem 
meczu Patryk Nasalski strzelił 
gola dającego komplet punktów.

– Bardzo długo wynik spotka-
nia był otwarty za sprawą ambit-
nie grającego zespołu z Wygody. 
Na szczęście w samej końców-
ce meczu daliśmy radę przechy-
lić szalę zwycięstwa na naszą ko-
rzyść – ocenił Piotr Gawlik. 

Zryw po dobrym meczu z re-
zerwami Pelikana fatalnie spi-
sał się w niedzielę 30 kwietnie, 
przegrywając z Orłem Nieborów  
aż 6:2. 

– Wygrał zespół zdecydowa-
nie lepszy, z chęcią zwycięstwa. 
Wstydem jest stracić sześć goli. 
Będziemy walczyć o pozostanie 
w lidze, ale by tego dokonać po-
trzeba ambicji – powiedział trener 
Zrywu Dawid Sut.

Punkty w końcu straciła Olim-
pia Chąśno. Podopieczni trenera 
Sylwestra Knery przed tygodniem 
pokonali co prawda Juvenię Wy-
sokienice, ale w sobotę 29 kwiet-
nia niespodziewanie ulegli 0:1 
Jutrzence Drzewce. Jest to duża 
niespodzianka, patrząc również 

na fakt, że mecz był rozgrywany 
w Chąśnie. Po tej porażce Olimpia 
straciła pozycję lidera, która prze-
jął Orzeł Nieborów. 

Swojego meczu w 19. kolej-
ce spotkań nie rozegrał Pelikan II 
Łowicz, który przełożył na prośbę 
rywali mecz z Widokiem Skier-
niewice.  ever

18. kolejka skierniewickiej ligi 
okręgowej:
 Widok Skierniewice – Pogoń 
Bełchów 2:0;� br.:� Wojciech� Boro-
wiec�2�(31,�88)
 Zryw Wygoda – Pelikan ii Ło-
wicz 2:3;�br.:�Radosław�Domińczak�
7,�Tomasz�Rembowski�70�–�kacper�
Rześny� 25,� krzysztof� Skowroński�
64,�Patryk�nasalski�88
 Astra Zduny – Vagat Domanie-
wice 1:3;� br.:� Dawid� kaszewski�
3�–�jakub� Imiołek�21,�Przemysław�
Imiołek� 37,� kamil� owczarek� 85� –�
samobójcza
 GLKS Wołucza Orzeł Nieborów 
3:4;�br.:�Michał�Rozkwitalski�2,�Michał�
Plichta� (rzut� karny),� Marcel� Donaj
 Juvenia Wysokienice – Olimpia 
Chąśno 1:3

19. kolejka skierniewickiej ligi 
okręgowej:

 Olimpia Chąśno – Jutrzenka 
Drzewce 0:1;�br.:�Radosław�krocz�
33
 Pogoń Bełchów – Vagat Doma-
niewice 2:5;�br.:�Michał�Brandt�40,�
Marcin� Rychlewski� 50� –� artur� Pa-
wełkowicz�10,�jakub�Imiołek�3�(59,�
78,�83),�Przemysław�Imiołek�64
 Macovia Maków – Astra Zduny 
2:1;� br.:� jakub� jędrachowicz� 56�
(samobójcza),� adam� Gasiński� 77�
–��Łukasz�Papuga�81
 Orzeł Nieborów – Zryw Wygo-
da 6:2 (3:1);�br.:�krzysztof�Papuga�
17,� Michał� Świdrowski� 2� (25,� 46),�
Dawid� Wróbel� 37� (samobójcza),�
Łukasz�Wierzbicki�75,�Mateusz�Bar-
tosiewicz� 70� –� Bartłomiej� Miazek�
43,�54

1.�orzeł�nieborów�� 18�� 43��62-28

2.�olimpia�chąśno�� 18�� 42��54-14

3.�Pelikan�II�Łowicz�� 17�� 37��46-18�

4.�GLkS�Wołucza�� 18�� 27��41-29�

5.�Vagat�Domaniewice�� 18�� 24��31-57

6.�jutrzenka�Drzewce�� 18� 24� 48-47

7.�Widok�Skierniewice�� 17�� 22��31-38�

8.�juvenia�Wysokienice�� 17�� 22��37-37�

9.�astra�Zduny�� 17� 18� 26-39

10.�orlęta�cielądz�� 17�� 18��31-40�

11.�Pogoń�Bełchów�� 18�� 16��35-56

12.�Zryw�Wygoda�� 18� 15��27-44

13.�Macovia�Maków�� 17�� 11��25-55

Gracze Pogoni Bełchów�(pomarańczowe�stroje)�bronią�się�przed�atakami�rywali.
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Piłka nożna|�5.�kolejka�II�ligi�wojewódzkiej�trampkarzy�c1

Kolejna wysoka porażka Pelikana 2002
Nie mogą przełamać się gra-

cze trenera Jakuba Jędrachowi-
cza z rocznika 2002 w biężącej 
rundzie rewanżowej w II lidze 
wojewódzkiej trampkarzy C1. 
Łowiczanie tym razem przegra-
li na własnym boisku z ŁKS-em 
Łódź aż 0:7.

W pierwszej części spotkania, 
a w szczególności w pierwszych 
25 minutach meczu nic nie zapo-
wiadało tak wysokiej porażki Pe-
likana 2002. ŁKS dominował, 
ale łowiczanie dzielnie się bronili 
i mieli swoje szanse na zdobycie 
otwierającego gola. Niestety kil-
kakrotnie pod bramką rywali za-
brakło zdecydowania i skutecz-
ności. ŁKS w 27. minucie gry po 
raz pierwszy zdobył gola, wyko-
rzystując kontratak. Sześć minut 
później kolejny szybki atak łódz-
kiej drużyny spowodował, że sę-
dzia odgwizdał rzut karny dla go-
ści, którzy „jedenastkę” zamienili 
na gola. 

Po dobrym początku meczu 
Pelikan 2002 stracił w ciągu sze-
ściu minut dwa gole i musiał scho-
dzić na przerwę z niekorzystnym 
wynikiem.

W drugiej połowie meczu for-
macja defensywna „Ptaków” dość 
szybko bo w 49. minucie i 56. mi-
nucie meczu sprokurowała dwa 
proste błędy w początkowej fazie 
akcji i z tego faktu skorzystali gra-
cze ŁKS-u dwukrotnie pakując 
piłkę do siatki. Strata tych dwóch 
goli podziałała demotywująco na 
gospodarzy tego meczu, którzy 
od tej minuty praktycznie przesta-
li grać. Efektem słabej gry w koń-
cówce meczu były kolejne trzy 
gole zdobyte przez gości z Łodzi. 
Zawodnicy Pelikana 2002 do mo-
mentu straty gola grają często jak 
równy z równym. Po stracie jed-
nej, drugiej czy trzeciej bramki 
drużyna rozsypuje się jak domek 
z kart i traci kolejne gole po raz 
kolejny.

W środę 3 maja Pelikan 2002 
rywalizował w wyjazdowym me-
czu z Różą Kutno (mecz zakoń-
czył się po zamknięciu tego nu-
mer NŁ). W 7. kolejce II ligi 
wojewódzkiej trampkarzy C1 ło-
wiczanie zmierzą się z Ceramiką 
Opoczno. Mecz zaplanowano na 
6 maja o godzinie 11:00 na stadio-
nie OSiR w Łowiczu.  ever

5. kolejka ii liga wojewódzkiej 
trampkarzy C1: 
 MuKS Pelikan-2002 Łowicz – 
ŁKS Łódź 0:7� (0:2);�br.:�7� (27,�33�
karny,�49,�56,�60,�65�i�67).
 Pozostałe wyniki:� MGukS� Po-
goń�Zduńska�Wola�–�WkS�Wieluń�
1:1;�SL�Salos�Róża�kutno�–�kS�ce-
ramika�opoczno�6:0;�ŁkS�II�Łódź�–�
GLkS� andrespolia� Wiśniowa� Góra�
nie�odbył�się

1.�ŁkS�Łódź�(1)�� 5�� 13�� 19-2

2.�MGukS�Pogoń�Zd.�Wola�(3)��5���� 9���� 4-2

3.�GLkS�andrespolia�(2)�� 4���� 8���� 8-3

4.�WkS�Wieluń�(5)�� 5���� 7�� 19-9

5.�ŁkS�II�Łódź�(4)�� 4���� 7�� 10-4

6.�SL�Salos�Róża�kutno�(6)�� 5���� 6����10-10

7.�kS�ceramika�opoczno�(7)��5���� 3����4-19

8.�MukS�Pelikan-2002�(8)�� 5���� 0����1-26

 6. kolejka ii liga wojewódzkiej 
trampkarzy C1 (2017.05.03):�SL�
Salos� Róża� kutno� –� MukS� Peli-
kan-2002� Łowicz� (śr,� godz.� 11.00);�
WkS�Wieluń�–�ŁkS�II�Łódź�(śr,�godz.�
11.00);�ŁkS�Łódź�–�MGukS�Pogoń�
Zduńska�Wola�(s,�godz.�15.00);�kS�
ceramika�opoczno�–�GLkS�andre-
spolia�Wiśniowa�Góra� (2017.06.06,�
godz.�17.30).

Piłka nożna|�5.�kolejka�II�liga�wojewódzkiej�trampkarzy�c2

Piłka wodna w wykonaniu Pelikana 2003
Nieoczekiwanym wynikiem 

zakończyło się spotkanie 5. kolej-
ki II ligi wojewódzkiej trampka-
rzy C2 pomiędzy MULKS Łask 
a MUKS Pelikan Łowicz z rocz-
nika 2003. Łowiczanie przegrali 
4:3, rywalizując w warunkach zu-
pełnie niesprzyjających grze.

Spotkanie w Łasku odbywa-
ło się na boisku zalanym wodą 
i o wyniku decydował w głównej 
mierze przypadek. W pierwszej 
połowie meczu jako pierwsi na 
prowadzenie wyszli gospodarze 
po celnym strzale Nikodema No-
wakowskiego. Łowiczanie szybko 
odpowiedzieli po trafieniu Marce-
la Wnuka i był remis 1:1. Strzelec 
pierwszego gola dla MULKS No-
wakowski w ciągu 5. minut strze-
lił kolejne dwa gole i wyprowa-
dził swój zespół na dwubramkowe 
prowadzenie. Co prawda jeszcze 
przed przerwą rozmiary porażki 
zmniejszył jeszcze Jan Zagajew-
ski, ale murawa w Łasku nie po-
magała obu zespołom i zamiast 
ładnych akcji z obu stron, kibice 
oglądali kąpiele w kałużach wody.

W drugiej odsłonie meczu po-
nownie jako pierwsi gola strzelili 

gospodarze, tym razem za spra-
wą Kacpra Włodarczyka, któ-
ry trafił do siatki Pelikana minutę 
po wznowieniu gry. Kilkanaście 
minut później ponownie sygnał  
do ataku dał Piotr Lisicki po cel-
nym trafieniu był tylko jeden gol 
różnicy. Pelikan 2003 mimo ol-
brzymich starań nie zdołał strzelić 
kolejnych goli i zaskakująco prze-
grał z rywalami i warunkami pa-
nującymi na boisku. 

– W pierwszej kolejności mu-
szę przeprosić zawodników za to, 
że naraziłem ich na grę w warun-
kach absolutnie nie pozwalających 
na rozegranie meczu piłkarskiego. 
Biorę pełną odpowiedzialność za 
porażkę bo sam jako trener dopu-
ściłem do meczu, który pod żad-
nym względem nie powinien się 
odbyć. Boisko było w 80% zala-
ne wodą. Nawet przez chwilę ten 
mecz nie przypominał gry w piłkę 
nożną. Była to walka z przeciwno-
ściami, a nie walka sportowa. Sę-
dzia przed meczem nie chciał do-
puścić do rozegrania meczu , ale 
my trenerzy poprosiliśmy o gra-
nie i właśnie wtedy popełniłem 
błąd za który srogo zapłaciliśmy. 

Mam nadzieje, ze w środę zagra-
my o zwycięstwo w Tomaszowie 
Mazowieckim. – ocenił trener Da-
wid Ługowski.

Łowiczanie w środę 3 maja 
rywalizowali z Mazovią Toma-
szów Mazowiecki (spotkanie za-
kończyło się po zamknięciu tego 
numeru Nowego Łowiczanina).  
W 7. kolejce II ligi Pelikan 2003 
zagra przed własną publicznością 
z WKS-em Wieluń. Mecz odbę-
dzie się na stadionie OSiR w so-
botę 6 maja o 14.00.   ever

5. kolejka ii liga wojewódzkiej 
trampkarzy C2:
 MuLKS Łask – MuKS Pelikan 
Łowicz 4:3� (3:2);� br.:� nikodem�
nowakowski�3�(4,�18,�23),�kacper�
Włodarczyk�36�–�Marcel�Wnuk�12,�
jan�Zagajewski�33,�Piotr�Lisicki�53

1.�RTS�Widzew�Łódź�� 5� 15� 29-3

2.�Widok�Skierniewice� 5� 8�� 14-12

3.�MukS�Pelikan�Łowicz� 5�� 7��21-12

4.�Pogoń�Zduńska�Wola�� 5�� 7��12-26�

5.�ukS�aP�Piotrków�Tryb.� 4� 6� 15-6

6.�MuLkS�Łask� 5� 5� 11-22�

7.�WkS�Wieluń� 5� 4�� 7-20

8.�Mazovia�Tomaszów�Maz.� 4�� 1�� 6-14

Dart |�31.�turniej�XVIII�edycji�oMŁ

Kocus liderem
Długi weekend postanowiło 

rozpocząć dartem tylko siedmiu 
zawodników, więc rozgrywki od-
bywały się w systemie „każdy  
z każdym”. W piątek, 28 kwietnia 
najwięcej punktów zdobył Jacek 
Kocus, który tym samym awanso-
wał na pierwsze miejsce w klasy-
fikacji generalnej, wyprzedzając 
o szesnaście „oczek” dotychcza-
sowego lidera Sylwestra Grzankę. 

Na drugiej pozycji uplasował 
się Marcin Wroński, zaś z trze-
cim wynikiem zakończył 31. tur-
niej XVIII Otwartych Mistrzostw 
Łowicza w darcie 501 d.o. Ar-
tur Wójcik. Na dalszych miej-
scach uplasowali się kolejno: Pa-

weł Adamczyk (4), Michał Panek 
i Mieczysław Różycki (5-6) a ta-
belę zamknął Bogdan Adamczyk.

Następny turniej zostanie roze-
grany w piątek, 5 maja, o 19. Gogo

31. turniej XViii Otwartych Mi-
strzostw Łowicza w dartcie 501 
d.o.: 
1.�jacek�kocus�–�ŁkD�Leg�Łowicz�(2)� 410

2.�Sylwester�Grzanka�–�ŁkD�Leg�(1)� 394

3.�Paweł�adamczyk�–�ŁkD�Leg�(4)� 314

4.�Michał�kryszkiewicz�–�ŁkD�Leg�(3)� 306

5.�Mieczysław�Różycki�–�ŁkD�Leg�(5)� 218

6.�Marcin�Wroński�(6)� 208

7.�Bogdan�adamczyk�(7)� 136

8.�artur�Wójcik�(8)� 124

9.�artur�Siekierski�–�ŁkD�Leg�(9)� 108

10.�Michał�Płacheta�(10)� 72

11.�Mariusz�Siekierski�–�ŁkD�Leg�(11)� 52

12.�andrzej�Pągowski�–�ŁkD�Leg�(12)� 46

13.�artur�Borowiec�(13)� 44

14.�Michał�Panek�(14)� 30

15.�Tomasz�Wilk�(15)� 12

16.�Tomasz�kromski�(16)� 10

17.�Damian�Gendek�(17)� 8

18.�Sylwester�owczuk�(18)� 6

������Marcin�Podrażka�(18)� 6

�������Rafał�Zachada�(18)� 6

������Łukasz�Zielent�(18)� 6

22.�Dariusz�Dudziński�(22)� 4

Nie zawsze trzeba zwyciężać, 
aby�mieć�radość�z�gry,�co�widać�
na�twarzy�Mieczysława�
Różyckiego�

G
o
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tenis stołowy�|�GP�Polski�Weteranów�

Orzechowski lubi brąz
Ponownie z brązowym meda-

lem zakończył rywalizację w tur-
nieju z cyklu Grand Prix Polski 
Weteranów w tenisie stołowym 
Zdzisław Orzechowski. Repre-
zentant Ziemi Łowickiej w swo-
im ostatnim występie w Radomiu, 
w weekend 22-23 kwietnia, po 
raz kolejny udowodnił, że w swo-
jej kategorii wiekowej zalicza się  
do ścisłej czołówki Polski.

W 8. zawodach cyklu GP  
w Radomiu w kategorii +75 lat ry-
walizowało 13 zawodników. Orze-
chowski w ćwierćfinale zmierzył 
się z Janem Hreczuchem (Wro-
cław) i ten mecz wygrał. W pół-
finale zmierzył się z Ryszardem 
Banaszkiewiczem z Brzegu Dol-
nego i tu zwycięstwo było bardzo 
blisko, ale nie udało się. 

– Poziom jak zwykle mocny 
i wyrównany. Byłem blisko gry 
w finale. W meczu półfinałowym, 
po bardzo wyrównanej walce, 
przegrałem dopiero w decydują-
cej piątej partii 10:12 – podkreślił 
po zawodach Orzechowski.  zł

Zdzisław Orzechowski.
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PROGNOZA POGODy�|�4.05.2017�–�10.05.2017

SytuACJA  SyNOPtyCZNA: 
Pogodę�kształtuje�obszar�obniżonego�ciśnienia.�
napływa�wilgotna�i�cieplejsza�masa�powietrza�
polarno-morskiego.

CZWARteK – PiąteK:
Pochmurno�z�przejaśnieniami,�okresami�opady�
deszczu�lub�mżawki.�Widzialność�dobra,��
w�czasie�opadów�umiarkowana.
Wiatr�północno-wschodni,�słaby,�
okresami�do�umiarkowanego,�3-7�m/s.
Temp.�max�w�dzień:�+�13�st.�c�do�+�15�st.�c.
Temp.�min�w�nocy:�+�8�st.�c�do��+�7�st.�c.

SOBOtA – NieDZieLA: 
Zachmurzenie�duże�z�rozpogodzeniami�
do�umiarkowanego,�bez�opadów�oraz�cieplej.
Widzialność�dobra.�Wiatr�północny,��
słaby�do�umiarkowanego,�3-7�m/s.
Temp.�max�w�dzień:�+�15�st.�c�do��+�17�st.�c.
Temp.�min�w�nocy:��+�6�st.�c�do��+�4�st.�c.

PONieDZiAŁeK – WtOReK – ŚRODA: 
Zachmurzenie�duże�z�rozpogodzeniami��
do�umiarkowanego,�bez�opadów�oraz�cieplej.
Widzialność�dobra.
Wiatr�północny�i�północno-wschodni,�
słaby�do�umiarkowanego,�3-7�m/s.
Temp.�max�w�dzień:�+�12�st.�c�do��+�15�st.�c.
Temp.�min�w�nocy:��+�4�st.�c�do�+�2�st.�c.

BIuRo�METEoRoLoGIcZnE�cuMuLuS

PROGNOZA BiOMeteOROLOGiCZNA:
Pogoda�na�ogół�niekorzystnie�wpływać�będzie�
na�nasze�samopoczucie.�osłabiona�sprawność�
psychofizyczna�i�fizyczna.

Piłka nożna�|�Wywiad�z�Grzegorzem�Wesołowskim,�trenerem�kS�Pelikan�Łowicz�

Powiedzmy sobie jasno: 
drużyna jest w dołku
Po ponad dwóch latach na ławkę trenerską Pelikana powrócił  
Grzegorz Wesołowski. Ze szkoleniowcem Ptaków, po pierwszych dniach 
pracy i pierwszym meczu o punkty rozmawiał Mateusz Lis.

 Mateusz Lis: Zacznij-
my od okoliczności zakończe-
nia Pana ostatniej współpracy  
z Pelikanem. Odszedł Pan wte-
dy z klubu tuż przed startem 
rundy rewanżowej. Okoliczno-
ści były niejasne i nigdy nie zo-
stały głośno wyjaśnione. Pan 
i klub poinformowały wtedy, 
że obie strony zawarły poro-
zumienie. Jednak przed me-
czem z Lechią, na forach in-
ternetowych pojawiły się wpisy 
świadczące o tym, że niektórzy  
z kibiców wciąż mają żal i pre-
tensje za tamtą sytuację, poja-
wiały się komentarze o uciecz-
ce z tonącego okrętu, a Pan był 
określony mianem dezertera. 
Czy na starcie nowej współ-
pracy z Pelikanem mógłby się 
Pan do tego ustosunkować?

Grzegorz Wesołowski: Na 
pewno wtedy nie uciekłem i nie 
zdezerterowałem. Teraz tych 
brudów nie ma co wyciągać. 
Zawarłem takie porozumienie 
z klubem i nikt mnie z tego nie 
zwolnił. Opinie o tym, że ucie-
kłem z tonącego okrętu obciąża-
ją moją osobę. To mówią ludzie, 
którzy nie znają szczegółów 
i opierają się tylko na relacjach 
subiektywnych. Ja też nie chcę 
tego ciągnąć dalej, natomiast 
proszę mi wierzyć – to nie była 
dezercja. Byłem jednak miło za-
skoczony, że ktoś pamięta o tym, 
co zrobiłem wtedy sportowo dla 
klubu i teraz dostałem tę propo-
zycję. Zostawmy to tak, jak jest. 
Przyjmę to wszystko „na kla-
tę”, jeżeli ktoś nie chce poznać 
moich argumentów. Proszę mi 
wierzyć, że to nie była dezer-
cja. Biorę jednak „na klatę” te 
wszystkie negatywne opinie, je-
stem gotów się z tym zmierzyć, 
takie jest życie trenera. Postaram 

się dobrą pracą i wynikami spra-
wić żeby ludzie mówili o mnie 
tylko i wyłącznie dobrze.

 Podpisując kontrakt  
z Pelikanem bał się Pan, że te 
sprawy będą rozgrzebywane 
i będzie musiał zacząć pracę  
w Łowiczu od tłumaczenia się?

Jakieś obawy na pewno były, 
bo wiem, że ludzie z zewnątrz 
nie znają do końca prawdy.  
W związku z tym jakieś oba-
wy się pojawiły, ale tak jak po-
wiedziałem wcześniej – biorę 
wszystko „na klatę” i chcę teraz 
pokazać, że warto było postawić 
na Grzegorza Wesołowskiego.

 Nie bał się Pan, że pracow-
nicy klubu będą mieli ukryty 
żal?

Ścisłe kierownictwo klubu 
doskonale zna sytuację. Roz-
mawialiśmy o tym i przyznali-
śmy sobie nawzajem rację. Wte-
dy umowa została rozwiązana 
za porozumieniem stron. To nie 
było tak, że ja zostawiłem klub 
i powiedziałem: róbcie sobie, co 
chcecie.

 Przejdźmy już do spraw 
bieżących. Odszedł Pan z Pe-
likana w 2014 roku, minęły 
już trzy lata i dwa miesiące 
od tamtego czasu. Jak Pan 
ocenia, dużo się zmieniło w 
Łowiczu od tamtego czasu? 
Czy jest duża różnica w klubie 
i czy ta poprzednia praca z Pe-
likanem ułatwia teraz wdroże-
nie się?

Na pewno jest mi teraz ła-
twiej, znam to środowisko i za-
wodników, z którymi pracowa-
łem wcześniej. Są teraz jednak 
też inni piłkarze. Dlatego uwa-
żam, że troszeczkę inna liga była 

wtedy i inni byli zawodnicy pod 
względem piłkarskim (Pelikan 
poprzednio pod wodzą Weso-
łowskiego grał o szczebel wy-
żej – przyp. red.), z tego co wi-
dzę po kilku dniach. Mamy teraz 
jednak dwa mecze, jeden ten już 
rozegrany z Lechią i następny  
w środę pucharowy z Wartą Sie-
radz. Będę po tym czasie wie-
dział o zawodnikach wszystko, 
bo chcę żeby wszyscy zagrali. 

Trochę niepokoją mnie kontu-
zje mięśniowe, których piłkarze 
nabawili się po tym intensyw-
nym meczu z tomaszowianami. 
Piłkarsko będą jednak wiedział 
wszystko po dwóch-trzech me-
czach.

 Przejmuje Pan drużynę 
w trakcie rundy. Przed nami 
jeszcze dziesięć meczów ligo-
wych. To jest chyba trochę nie-
przyjemny moment na roz-
poczęcie pracy. Nie ma Pan 
wpływu na przygotowanie fi-
zyczne, zawodnicy są już obyci 
z inną taktyką…

Na pewno nie zmienia się tre-
nera, jak jest dobrze. To trze-
ba sobie jasno powiedzieć,  
że na tę chwilę w zespole nie jest 
dobrze. Jak wszedłem do szatni, 
to widziałem spuszczone  głowy 
po poprzednich nieudanych me-
czach. Najważniejsze było żeby 
wyciągnąć zawodników z men-
talnego dołka. Wydaje mi się,  
że się to udało. Widziałem po 
zawodnikach naprawdę fajne za-
angażowanie i szkoda, że meczu 
z Lechią nie przypieczętowali-
śmy zwycięstwem, bo były ku 
temu okazje po niezłych ak-
cjach.

 Co Pan zastał po objęciu 
drużyny?

Nie chcę wypowiadać się  
w ogóle na temat pracy swojego 
poprzednika, także zostawmy to.

 Odchodząc ostatnio z Ło-
wicza zostawił Pan po so-
bie trochę mieszane uczucia.  
W jednym sezonie dość nie-
spodziewanie Pelikan walczył 
o awans. Później była walka  
o utrzymanie, chociaż ze 
względu na reformę wówczas 
spadała ponad połowa dru-
żyn z ligi. Gdzieś jednak ape-
tyty zostały rozbudzone. O co 
Pan chciałby teraz walczyć  
z drużyną? Patrzy Pan gdzieś 
już na kolejne sezony budując 
drużynę i pracując z chłop-
kami czy raczej skupia się na 
tym, żeby wyciągnąć maksi-
mum z obecnych rozgrywek?

Na tę chwilę jest to trudne py-
tanie. Awans już nam nie „gro-
zi”, ale trzeba być czujnym, bo 
może z ligi spadać więcej niż 
trzy zespoły. Trzeba być więc 
zabezpieczonym. Aż tak dale-
kosiężnych planów jeszcze nie 
mamy. Umówiłem się na pracę 
do końca tego sezonu, także je-
żeli wszystko będzie dobrze, to 
będziemy rozmawiać o kolej-
nych sezonach. Jest jednak oka-
zja, aby – jeżeli będziemy chcie-
li grać o coś więcej niż tylko  
o byt i środek tabeli – już teraz 
zacząć tworzyć zespół i wybrać 
zawodników, którzy w następ-
nym sezonie będą nadawali grze 
ton i potem tylko uzupełnić ka-
drę. Nie chciałbym popełnić tego 
samego błędu, co poprzednio 
w Łowiczu. Wtedy straciliśmy 
dwóch podstawowych zawodni-
ków – Łakomego i Kujawę. To 
były ubytki nie do zastąpienia. 
Znowu musiało minąć kolejnych 
kilka miesięcy żeby ściągać za-
wodników i wyselekcjonować 
kadrę. Teraz jesteśmy właśnie 
w tym momencie, musimy po-
robić trafne transfery latem. Nie 

chodzi jednak o wywrócenie 
wszystkiego do góry nogami. 
Ten okres musimy potraktować 
jako eliminację zawodników, 
żeby grali po to, aby zostać  
w Pelikanie na przyszły sezon.

 W Łowiczu zawsze, co ja-
kiś czas powraca temat gry 
wychowankami. Mam tu  
na myśli młodych chłopaków,  
bo ciężko mówić o Piotrze 
Gawliku i Michale Adamczy-
ku, jako o graczach perspekty-
wicznych. Gdy Pan pracował 
w 2014 roku, to zarzuty o ma-
łej liczbie wychowanków też się 
pojawiały…

Ja przypomnę, że gdy wtedy 
pracowałem, to z pierwszym ze-
społem rozpoczęli treningi i za-
liczyli debiuty w II lidze tacy 
zawodnicy jak: Daniel Boń-
czak, Krystian Mycka, Michał 
Fabijański, Przemysław Perzy-
na czy Tomasz Dąbrowski. To 
są zawodnicy, których wziąłem 
z juniorów i włączyłem do ka-
dry pierwszego zespołu. Niektó-
rzy z nich są w Pelikanie do tej 
pory. Teraz też mam taki zamiar, 
choćby po to, aby na przyszły se-
zon mieć młodzieżowców, a per-
spektywiczni zawodnicy muszą 
obywać się z III ligą.

 Czy był to jeden z wymo-
gów zarządu przy podpisywa-
niu nowej umowy?

Nie muszę ustalać tego z za-
rządem. Uważam, że praca tre-

nera musi opierać się na wy-
korzystywaniu zawodników  
z naszej drużyny juniorów, któ-
ra jest tutaj i musi to nieźle funk-
cjonować. Na pewno wybiorę 
się na ich mecze, zobaczę jak 
wyglądają i tych najlepszych 
włączę do kadry pierwszego 
zespołu. Zawsze lubiłem sta-
wiać na młodzież. Był u nas Pa-
tryk Bojańczyk, wielkiej kariery 
może nie zrobił, bo postawił na 
inne rzeczy, ale miał predyspo-
zycje ogromne. Szkoda mi Pa-
tryka Pomianowskiego, bo miał 
wielkie papiery na grę w piłkę.

 Od środy popracował Pan 
z drużyną. Pierwsze spotkanie 
już rozegrane, czy ma Pan ja-
kieś pierwsze przemyślenia? 
Czy będą duże zmiany tak-
tyczne?

Taktycznie zagraliśmy już 
według mojego pomysłu. Myślę,  
że nawet się to sprawdziło. Ja 
też poznaję teraz zawodników  
i muszę zobaczyć w jakiej są oni 
dyspozycji fizycznej. Chcę grać 
bardziej ofensywnie niż do tej 
pory. U nas ludzie do strzela-
nia bramek są. W jednym z se-
zonów Mirecki zdobył ponad 30 
bramek, a Ciach strzelił wtedy  
23 gole. Arkadiusz Ciach gra te-
raz u nas, więc trzeba znaleźć 
przyczynę czemu nie trafia. Miał 
w niedzielę wspaniałą sytuację 
do zdobycia bramki.

 Dziękuję za rozmowę. 

trener Grzegorz Wesołowski (z lewej)�z�Dawidem�Ługowskim,�
trenerem�Pelikana�2003.
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Strzelectwo�|�Liga�Międzyszkolna

II miejsce uczniów z Bielaw
Podopieczni nauczyciela wy-

chowania fizycznego ze Szkoły 
Podstawowej w Bielawach Piotra 
Kocika 25 kwietnia rywalizowali 
w Kutnie w zawodach Miejskiej 
Międzyszkolnej Ligi Strzeleckiej 
– „Kros Strzelecki”. Była to już 
czwarta edycja tej imprezy. Tym 
razem wystartowało 11 zespołów. 

Zawody odbywały się w dwóch 
konkurencjach: strzelanie z pozy-

cji stojącej oraz toru przeszkód za-
kończonego strzelaniem z pozycji 
leżącej do tarcz biathlonowych.

Zespół Szkoły Podstawowej z 
Bielaw spisał się bardzo dobrzei 
zajął w końcowej klasyfikacji dru-
gie miejsce, przegrywając tylko 
z drużyną z SP 4 Kutno. W kla-
syfikacji indywidualnej Dominik 
Walczak (Bielawy) uplasował się 
na 3. miejscu.   zł

uczestnicy zawodów�strzeleckich�z�SP�Bielawy
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Piłka nożna|�5.�kolejka�I�ligi�wojewódzkiej�juniorów�młodszych�B1

Pelikan 2000 na równi z AKS SMS
Zespół MUKS Pelikan Łowicz 

trenera Artura Balika z rocznika 
2000 zdobył jedno „oczko” w me-
czu 5. kolejki I ligi wojewódzkiej 
juniorów młodszych B1 w rywali-
zacji z AKS SMS Łódź. 

Spotkanie w Łowiczu rozpo-
częło się od wzajemnego badania 
się obu zespołów. Zarówno Pe-
likan jak i AKS SMS grały roz-
ważnie i przede wszystkim za-
chowawczo. Podopieczni trenera 
Artura Balika szukali szczęścia  
w akcjach ofensywnych, ale do-
brze w pierwszej odsłonie spisywa-
ła się obrona zespołu z Łodzi. Ry-
wale skutecznie bronili się do 34. 
minuty meczu. Wtedy łowiczanie 
zdołali zaskoczyć formację defen-
sywna rywala i mogli cieszyć się  
z gola i prowadzenia. Pelikan 
2000 na prowadzenie wyprowa-
dził Mateusz Sekuła. Był to przy-
słowiowy „gol do szatni”. Pelikan 

dobrze zakończył więc pierwszą 
połowę tego meczu.

W drugiej odsłonie meczu ob-
raz gry niewiele się zmienił. Na 
boisku z pewnością nie brakowa-
ło walki, zaangażowania i deter-
minacji z obu stron. Dwie dru-
żyny walczyły o jak najlepszy 
wynik. AKS SMS zdołał dopro-
wadzić do remisu w 54. minucie 
spotkania. Zespół z Łodzi prze-
prowadził ładną zespołową akcję, 
którą wykończył Patryk Biegała.  
W dalszej części meczu obie dru-
żyny miały szanse na zdobycie 
drugiego gola, jednak górą w do-
godnych sytuacjach podbramko-
wych byli bramkarza Pelikana 
i AKS SMS. Mecz zakończył się 
remisem i trzeba przyznać, że był 
to sprawiedliwy remis. W Łowi-
czu rywalizowały bowiem podob-
nej klasy zespoły, które w ligowej 
tabeli dzieli zaledwie jeden punkt.

– Mecz był wyrównany. Nie 
można było odmówić ambicji za-
wodnikom z obydwu stron. Moc-
na walka o każdą piłkę trwa-
ła przez całe spotkanie. Wynik 
meczu z gry oceniam jako spra-

wiedliwy, bo obydwie drużyny 
mocno pracowały – powiedział  
po meczu trener Artur Balik.

W środę Pelikan 2000 zagrał 
kolejny mecz ligowy (rywalem 
była Pogoń Zduńska Wola), mecz 

zakończył się po wydaniu tego 
numer NŁ. W sobotę 6 maja ło-
wiczanie zmierzą się w wyjazdo-
wym meczu z Łódzkim Klubem 
Sportowym, który zajmuje miej-
sce w strefie spadkowej.  ever

5. kolejka i ligi wojewódzkiej ju-
niorów młodszych B1:
 MuKS Pelikan-2000 Łowicz – 
AKS SMS Łódź 1:1� (1:0);�br.:�Ma-
teusz�Sekuła�(34)�–�Patryk�Biegała�
(54).
 Pozostałe wyniki:� ŁkS� Łódź� –�
Sport-Perfect� Łódź� 1:4�MGukS�
Pogoń�Zduńska�Wola�–�RkS�ukS�
Mechanik�Radomsko�5:1�GkS�Beł-
chatów�–�kS�ceramika�opoczno�1:0

1.�Sport-Perfect�Łódź�(1)�� 5�� 13�� 13-3

2.�GkS�Bełchatów�(1)�� 5�� 13�� 10-2

3.�MGukS�Pogoń�Zd.�Wola�(5)��5���� 7���� 9-9

4.�akS�SMS�Łódź�(3)�� 5���� 6�� 10-5

5.�kS�ceramika�opoczno�(4)��5���� 5�� 4-4

6.�MukS�Pelikan-2000�(5)�� 5���� 5�� 5-9

7.�ŁkS�Łódź�(7)�� 5���� 3�� 5-16

8.�RkS�ukS�Mechanik�(8)�� 5���� 2�� 8-16

 6. kolejka i ligi wojewódz-
kiej juniorów młodszych B1 
(2017.05.03):�MukS�Pelikan-2000�
Łowicz�–�MGukS�Pogoń�Zduńska�
Wola�(śr,�godz.�14.00);�Sport-Perfect�
Łódź� –� GkS� Bełchatów� (śr,� godz.�
11.00);� akS� SMS� Łódź� –� kS� ce-
ramika� opoczno� (śr,� godz.� 13.00);�
RkS� ukS� Mechanik� Radomsko� –�
ŁkS�Łódź�(śr,�godz.�14.00)
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W meczu Pelikana 2000�nie�brakowało�walki�i�zaangażowania.

Piłka nożna|�5.�kolejka�II�ligi�wojewódzkiej�juniorów�młodszych�B2

Pewna wygrana rocznika 2001
Bez najmniejszych problemów 

swój kolejny mecz w II lidze wo-
jewódzkiej juniorów młodszych 
B2 wygrali podopieczni trenera 
Pawła Kutkowskiego z MUKS 
Pelikan Łowicz 2001. Łowiczanie 
tym razem nie dali szans Cerami-
ce II Opoczno, zwyciężając w Ło-
wiczu aż 4:1.

Gracze Pelikana 2001 kapital-
nie rozpoczęli zmagania w meczu 
z Ceramiką II. Już w drugiej minu-
cie meczu „Biało-Zieloni” zadali 
pierwszy cios, a konkretnie Kry-
stian Białas, który bardzo szyb-
ko pokonał golkipera z Opoczna. 
Łowiczanie w dalszych minutach 
meczu kontrolowali przebieg wy-
darzeń boiskowych i prowadzili 
grę. Pelikan 2001 grał atakiem po-
zycyjnym i stworzył sobie kolejne 
okazje do zdobycia gola, jednak 
brakowało zimnej krwi pod bram-
ką rywali. Dopiero w 36. minucie 
gry łowiczanie po raz drugi zna-
leźli sposób na pokonanie bram-
karza gości. Tym razem składną 
akcję gospodarzy wykończył Pa-
tryk Kośmider i tym samym Pe-
likan schodził na przerwę z dwu-
bramkowym prowadzeniem.

Łowiczanie nie zamierzali po-
przestać na dwóch golach w tym 
meczu i w drugiej odsłonie me-
czu kontynuowali ofensywną grę. 
Pelikan 2001 dążył do kolejnych 
trafień i w 55. minucie padł trzeci 
gol dla Pelikana. Swojego drugie-
go gola w tym meczu strzelił Bia-
łas i niemal przesądził o wygranej 
swojego zespołu. Pelikan 2001 do-
minował i rzadko pozwalał rywa-
lom na akcje ofensywne. Na dzie-
sięć minut przed końcem swoją 
szansę na gola wykorzystał Kry-
stian Tabara, który pewnym strza-
łem umieścił futbolówkę w siatce. 
Po tym golu w szeregi Pelikana 
2001 wkradło się lekkie rozprę-

żenie, które wykorzystali goście z 
Opoczna strzelając nieoczekiwa-
nie gola honorowego. Zwycięstwo 
nad Ceramiką II pozwoliło łowi-
czanom na wskoczenie na fotel li-
dera tabeli II ligi wojewódzkiej.

W środę 3 maja łowiczanie ro-
zegrali kolejny mecz ligowy z Po-
gonią Zduńska Wola (mecz za-
kończył się po wydaniu tego 
numeru NŁ). W niedzielę 7 maja 
Pelikan 2001 wybierze się z kolei 
do Łodzi gdzie o godzinie 11:00 z 
Łodzianką.  ever

5. kolejka i ligi wojewódzkiej ju-
niorów młodszych B2:
 MuKS Pelikan-2001 Łowicz 
– KS Ceramika ii Opoczno 4:1�
(2:0);�br.:�krystian�Białas�2�(2�i�55),�
Patryk�kośmider�(36)�i�krystian�Ta-
bara�(70)�–�(71).
 Pozostałe wyniki:� LkS� Mierzyn�
–�GkS�II�Bełchatów�0:0�MGukS�Po-
goń�Zduńska�Wola�–�LkS�omega�

kleszczów�2:1�MkS�Łodzianka�Łódź�
–� RkS� Mechanik� Radomsko� 2:7
 Awansem mecz 6. kolejki ii ligi 
wojewódzkiej juniorów młod-
szych B2: KS Ceramika ii Opocz-
no – GKS ii Bełchatów 3:3

1.�MukS�Pelikan�Łowicz�(2)�� 5��12�� 17-6

2.�LkS�Mierzyn�(1)�� 5��11�� 14-7

3.�LkS�omega�kleszczów�(3)�� 5����9���� 9-7

4.�RkS�ukS�Mechanik�(4)�� 5����9����13-10

5.�MkS�Łodzianka�Łódź�(4)�� 5����6����9-15

6.�MGukS�Pogoń�Zd.�Wola�(5)�� 5����6��14-16

7.�GkS�II�Bełchatów�(7)�� 6����5��12-20

8.�kS�ceramika�II�opoczno�(8)�� 6����2����5-12

 6. kolejka ii ligi wojewódz-
kiej juniorów młodszych B2 
(2017.05.02-03):� MukS� Peli-
kan-2001�Łowicz�–�MGukS�Pogoń�
Zduńska� Wola� (śr,� godz.� 12.00);�
RkS� Mechanik� Radomsko� –� LkS�
Mierzyn� (wt,� godz.� 16.00);� LkS�
omega�kleszczów�–�MkS�Łodzian-
ka�Łódź�(śr,�godz.�17.00).

Pelikan 2001�wskoczył�na�fotel�lidera�tabeli.

Piłka nożna|�10.�kolejka�skierniewickiej�ligi�okręgowej�młodzików

Ciekawie w tabeli rocznika 2004
Podopieczni trenera Bernar-

da Wudkiewicza z rocznika 2004 
wygrali z Jutrzenką Drzewce 4:0 
w ramach meczu 11. kolejki skier-
niewickiej ligi okręgowej mło-
dzików D1. Pelikan 2004 po tej 
wygranej ma tyle punktów co Ma-
zovia Rawa Mazowiecka. Widok 
Skierniewice ma o jeden punkt 
mniej, ale prawdopodobnie dosta-
nie walkower za mecz z Victorią. 

Mecz z Jutrzenką mimo wyso-
kiego zwycięstwa nie należał do 
łatwiejszych. Zespół trenera Mar-
cina Urbańskiego walczył o każ-
dy centrymetr boiska i miał swo-
je szanse na gole. Przy wyniku 
0:0 jeden z graczy Jutrzenki tra-
fił piłką w słupek. Chwilę później 
wynik meczu otworzył Bartosz 
Wudkiewicz, który wykorzystał 
złe wybicie bramkarza i sprytnym 
strzałem zaskoczył golkipera ry-
wali. Był to jedyny gol w pierw-
szej połowie meczu.

W drugiej części spotkania po-
nownie błysnął Wudkiewicz, któ-
ry sześć minut po wznowieniu 
gry urządził sobie slalom pomię-
dzy graczami rywali i ze stoickim 
spokojem skierował piłkę do siat-

ki. Ten gol nieco uspokoił grę po-
nieważ do tego momentu Jutrzen-
ka grała bardzo ambitnie i trzeba 
pochwalic również Łuksza Pię-
tę, który bardzo dobrze spisywał 
się pomiędzy słupkami łowickiej 
bramki. W końcówce meczu dwu-
krotnie do siatki rywali piłkę wpa-
kował Mateusz Wróblewski, strze-
lając dwa gole. 

– Bez sensu jest organizować 
mecze w długi weekend, bo część 
zawodników wyjeżdża. I taka sy-
tuacja spotkała nas w tym spotka-
niu, dwóch wyjechało, a dodat-
kowo sześciu choruje, więc skład 
mocno okrojony. Przeciwnik był 
dużo silniejszy niż tydzień temu, 
ale każdy z zawodników zagrał 
bardzo dobry mecz i wszyscy za-
sługują na wyróżnienie. Przy sil-
nym wietrze graliśmy po ziemi, 
mądrze, bez długich przerzutów,  
piłki rozgrywane były od obrony 
do ataków. Poczynając  od bram-
karza, poprzez stoperów i środek 
wszyscy zagrali na wysokim po-
ziomie. Jestem zadowolony z gry 
swoich zawodników – skomento-
wał po spotkaniu trener Wudkie-
wicz.

3 maja, już po zamknięciu tego 
numeru NŁ, łowiczanie zagrali 
z sąsiadem w tabeli czyli Mazovią 
Rawa Maz. W 13. kolejce MUKS 
Pelikan 2004 zmierzy się na bo-
isku OSiR w Łowciczu z Laktozą 
Łyszkowice. Mecz odbędzie się  
w sobotę 6 maja o 16.30.  ever

11. kolejka skierniewickiej ligi 
okręgowej młodzików D1:
 MuKS Pelikan-2004 – GOKSiR 
Jutrzenka Drzewce 4:0� (1:0);�br.:�
Bartosz�Wudkiewicz�2�(15�i�36)�i�Ma-
teusz�Wróblewski�2�(45�i�50).
 Pozostałe wyniki:� LkS� Victoria�
Bielawy� –� MLkS� Widok� Skiernie-
wice�–�mecz�się�nie�odbył�(gospo-
darze�nie�zebrali�się�na�mecz);�LkS�
Pogoń� Bełchów� –� GLkS� Laktoza�
Łyszkowice� 0:1;� orlęta� cielądz� –�
RkS� Mazovia� Rawa� Mazowiecka�
0:7�Pogoń� Godzianów� –� LZS� ko-
pernik�kiernozia�4:3

1.�RkS�Mazovia�Rawa�Maz.�(3)��11��28��55-10

2.�MukS�Pelikan-2004�(2)� 11�� 28��59-13

3.�MLkS�Widok�Sk-ce�(1)�� 10�� 27�� 64-4

4.�LkS�Laktoza�Łyszkowice�(4)��11��20��31-21

5.�LkS�Pogoń�Bełchów�(5)�� 11�� 13��21-32

6.�Pogoń�Godzianów�(8)�� 11�� 12��19-39

7.�GokSiR�jutrzenka�(6)�� 11�� 11��29-50

8.�LZS�kopernik�kiernozia�(7)��11�� 11��22-28

9.�LkS�Victoria�Bielawy�(9)�� 10���� 4��11-44

10.�orlęta�cielądz�(10)�� 11���� 1��12-80

 12. kolejka skierniewickiej 
ligi okręgowej młodzików D1 
(2017.05.03): RkS�Mazovia�Rawa�
Mazowiecka�–�MukS�Pelikan-2004�
Łowicz� (śr,� godz.� 10.00);� GokSiR�
jutrzenka� Drzewce� –� LkS� Victo-
ria� Bielawy� (śr,� godz.� 10.00);� LZS�
kopernik� kiernozia� –� LkS� Pogoń�
Bełchów� (śr,� godz.� 11.00);� GLkS�
Laktoza� Łyszkowice� –� orlęta� cie-
lądz�(śr,�godz.�11.00);�MLkS�Widok�
Skierniewice� –� Pogoń� Godzianów�
(śr,�godz.�14.00)Pelikan 2004�zagrał�dobry�mecz�przeciwko�jutrzence.�
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Koszykówka�|�3.�kolejka�wojewódzkiej�ligi�u-11�k�

Skrzatki z pierwszym zwycięstwem  
Już po raz trzeci w tym sezo-

nie o ligowy punkty walczyły naj-
młodsze zawodniczki  z UMKS 
Księżak Łowicz. Podopieczne tre-
nerki Mileny Wysockiej wreszcie 
poczuły smak zwycięstwa. Po bar-
dzo dobrych dwóch spotkaniach 
łowiczanki mogły w końcu zatań-
czyć taniec radości ze zwycięstwa. 

W pierwszym starciu w turnie-
ju w Głownie, który rozegrany 
był 29 kwietnia, nasz team prze-
grał z drużyną Alles Basket Głow-
no 38:52. Rywalki są bardzo sil-
ną drużyną, zajmującą pierwsze 
miejsce w rozgrywkach ligowych 
skrzatek. Mimo to, łowiczanki 
ambitnie walczyły od początku 
do końca, dzięki czemu udało im 
się pokonać głownianki w dwóch 
kwartach.

W ostatnim rozdaniu wyraźnie 
było widać, że gospodynie słabną 
kondycyjnie, co przy dłuższej grze 
mogło odmienić losy tego spotka-
nia.

W drugim pojedynku z koszy-
karkami z Kutna Książeczkom 
poszło dużo lepiej. Łowiczanki 
wygrały pierwszą i ostatnią kwar-
tę. Jeszcze po trzeciej kwarcie sza-
la zwycięstwa przechylona była na 
korzyść rywalek. Dopiero w ostat-
niej odsłonie łowiczanki zdeklaso-
wały przeciwniczki pokonując je 
18:2. To zadecydowało o ich zwy-
cięstwie, które bardzo ucieszyło 
młode zawodniczki. 

– Wszystkie dziewczęta dziel-
nie walczyły, nareszcie nie od-

puszczały rywalkom. Wszyst-
kie zasługują na pochwałę, a na 
szczególne wyróżnienie – Patry-
cja Tomaszkiewicz. Obydwa me-
cze zagrały bardzo dobrze. Gdyby 
pierwszy trwał pięć minut dłużej, 
to jego wynik też mógłby wyglą-
dać inaczej – oceniła po spotka-
niach trenerka Wysocka.

Już w ten weekend kolejne 
zmagania skrzatek, a w sobotę 13 
maja zespół Księżaka zagra tur-
niej w Łowiczu w hali OSiR nr 2 
na ulicy Topolowej.  zł

Zaległe mecze 1. kolejki woje-
wódzkiej  ligi koszykówki skrza-
tek u-11:
 uMKS Księżak-2006 Łowicz – 
Alles Basket Głowno 38:52�(8:16,�
6:17,�8:11,�16:8)

 KKS Pro-Basket Kutno – uMKS 
Księżak-2006 Łowicz 32:44�
(6:12,�13:9,�11:5,�2:18)

1.�alles�Basket�Głowno�(6)� 6� 12�269-198

2.�ukS�Szkoła�Gortata�Łódź�(1)� 6� ��9�199-169

3.�MukS�Bełchatów�(2)� 6� ��9�198-215

4.�ukS�Basket�aleksandrów�Ł.�(3)� 4� ��8� 253-65

5.�PTk�Suwary�Pabianice�(4)� 4� ��8� 192-87

6.�PkT�cIS�Multis�Multum�Pab.�(5)� 4� ��8� 214-98

7.�MkS�ósemka�Skierniewice�(9)� 6� �8�221-233

8.�MukS�Widzew�Łódź�(7)� 6� ��7�182-169

9.�uMkS�księżak-2006�Łowicz�(11)� 6� ��7�178-372

10.�ukS�hastex�ksawerów�(8)� 6� ��7�129-277

11.�kkS�Pro-Basket�kutno�(10)� 6� ��6�115-267

 4. kolejka woj. ligi koszyków-
ki skrzatek u-11 (2017.05.06):�
uMkS�księżak-2006�Łowicz�–�ukS�
hastex� ksawerów;� MukS� Bełcha-
tów�–�uMkS�księżak-2006�Łowicz..

taniec zwycięstwa�młodych�łowiczanek.�
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Koszykówka�|�II�liga�koszykówki�gr.�B

Walka o I ligę trwa
Ekipa Syntex Księżak 
Łowicz odpadła
z  rywalizacji i zakończyła 
już sezon 2016/2017, 
ale trwa jeszcze walka 
o I ligę koszykówki.

Przypomnijmy, że zespół tre-
nera Roberta Kucharka zakoń-
czył walkę w ćwierćfi nałach 
play-off i ostatecznie uplasowa-
ła się na miejscach 5-8 w gronie
48 zespołów. Kibice na pewno 
jeszcze pamiętają mecz w Łowi-
czu, gdzie bardzo niewiele brako-
wało do wygranej. Syntex Księżak 
przegrał swój decydujący mecz 
75:76 i pożegnał się z rozgryw-
kami. 

Podopieczni Dominika Tom-
czyka i Jacka Krzykały z WKS 
Śląsk Wrocław awansowali do 
półfi nałów i teraz walczą o I ligę. 

Rywalem Śląska w półfi na-
łach jest dobrze znany nam zespół 
ze stolicy KK Warszawa (Lider 
grupy B). Podopieczni Andrzeja 
Kierlewicza w tym sezonie idą jak 
burza i w ćwierćfi nale nie zwolni-
li tempa. W pierwszym meczu po-
konali we Wrocławiu Śląsk 68:52 
i można powiedzieć, że jedną 
nogą są fi nale. Do szczęścia bra-
kuje im już tylko zwycięstwa we 
własnej hali. 

W drugiej parze o awans wal-
czy mocna ekipa R8 Basket AZS 
Politechnika Kraków z drużyną 
AZS UMCS Lublin (Wicelider 

grupy B). Pierwszy mecz Akade-
micy z Krakowa pewnie wygrali 
we własnej hali 93:64 i to oni są 
zdecydowanymi faworytami w tej 
parze. 

Przypomnijmy, że wygrani me-
czów półfi nałowych uzyskują pra-
wo gry w V rundzie (fi nał) i jed-
nocześnie prawo gry w 1 Lidze 
Mężczyzn, natomiast pokonani 
uzyskują prawo gry w V rundzie 
(walka o trzecie miejsce). Zwy-
cięzca meczu o 3. miejsce rów-
nież uzyskuje prawo gry w 1 Li-
dze Mężczyzn. Jeśli AZS UMCS 
Lublin przegra z ekipą Krakowa, 
to ma zatem jeszcze szansę na 
zwycięstwo w rywalizacji z prze-
granym zespołem z pary WKS 
Śląsk Wrocław – KK Warszawa.

Warto zauważyć, że w fi nało-
wej czwórce są aż dwa zespoły
z grupy B, gdzie grał Syntex Księ-
żak. To świadczy o tym, że w na-
szej grupie poziom był wysoki. 

Będziemy śledzić poczynania 
naszych rywali i na bieżąco infor-
mować o wynikach walki o I ligę, 
gdzie, niestety, nie ma już zespołu 
z Łowicza. 

Ostateczne wyniki poznamy 
dopiero pod koniec maja.  zł

2. mecze ćwierćfi nałowe play-off 
ii ligi koszykówki męskiej:
�WKS Śląsk Wrocław – KK War-
szawa 52:68.�Wynik:�0:1.
� R8 Basket AZS Politechnika 
Kraków – AZS uMCS Lublin 
93:64.�Wynik:�1:0.

PiąteK, 5 MAJA:
� 16.30-18.00� –� Boisko� sporto-
we� Zespołu� Szkół� w� Łowiczu,�
ul.� Grunwaldzkiej� 9;� 3. kolejka 
Vi edycji ŁoLiO, czyli Łowickiej 
Ligi Orlika;
� 17.30� –� Świetlica� oSiR� nr� 1
w�Łowiczu,�ul.�jana�Pawła�II�3;�Mi-
strzostwa Łowicza w szachach 
błyskawicznych na rok 2017 – 
turniej 5;
� 19.00� –� Pub� krokody-Leg�
w� Łowiczu,� ul.� krzysztofa� kamila�
Baczyńskiego�9;�32. edycja XViii 
Otwartych Mistrzostw Łowicza 
w dartsie 501 d.o.;

SOBOtA, 6 MAJA:
�11.00�–�Stadion�oSiR�im.�10�Puł-
ku� Piechoty� w� Łowiczu,� ul.� jana�
Pawła�II�3;�7. kolejka ii ligi woje-
wódzkiej piłki nożnej trampka-
rzy C1: MuKS Pelikan-2002 Ło-
wicz – KS Ceramika Opoczno;
�14.00�–�Stadion�oSiR�im.�10�Puł-
ku� Piechoty� w� Łowiczu,� ul.� jana�
Pawła� II� 3; 7. kolejka ii ligi wo-
jewódzkiej piłki nożnej tramp-
karzy C2: MuKS Pelikan-2003 
Łowicz – WKS Wieluń;
�16.30�–�Stadion�sportowy�oSiR�
im.�10�Pułku�Piechoty�w�Łowiczu,�
ul.� jana� Pawła� II� 3;� 13. kolejka 
skierniewickiej ligi piłki noż-
nej okręgowej młodzików D1: 
MuKS Pelikan-2004 Łowicz – 
Laktoza Łyszkowice;

WtOReK, 9 MAJA:
�14.00�–�Stadion�sportowy�oSiR�
im.�10�Pułku�Piechoty�w�Łowiczu,�
ul.� jana�Pawła� II�3;�XXiii edycja 
Czwartków Lekkoatletycznych;

CZWARteK, 11 MAJA:
�10.00�–�Stadion�sportowy�oSiR�
im.�10�Pułku�Piechoty�w�Łowiczu,�
ul.� jana� Pawła� II� 3;� Powiatowe 
iMS w czwórboju lekkoatletycz-
nych dziewcząt i chłopców;
�14.00�–�Stadion�sportowy�oSiR�
im.�10�Pułku�Piechoty�w�Łowiczu,�
ul.� jana�Pawła� II�3;�XXiii edycja 
Czwartków Lekkoatletycznych;

PiąteK, 12 MAJA:
� 16.30-18.00� –� Boisko� Zespołu�
Szkół� w� Łowiczu,� ul.� Grunwaldz-
kiej�9;�4. kolejka Vi edycji ŁoLiO, 
czyli Łowickiej Ligi Orlika;
� 19.00� –� Pub� krokody-Leg,� Ło-
wicz,�ul.�Baczyńskiego�9;�33. edy-
cja XViii Otwartych Mistrzostw 
Łowicza w dartsie 501 d.o.;

SOBOtA, 13 MAJA:
� 10.00-12.30� –� hala� sportowa�
oSiR�nr�2�w�Łowiczu,�ul.�Topolo-
wa� 2;� 5. kolejka wojewódzkiej 
ligi koszykówki skrzatek u-11; 
�10.00�–�Stadion�oSiR�im.�10�PP�
w�Łowiczu,�ul.�jana�Pawła�II�3;�16. 
kolejka skierniewickiej ligi piłki 
nożnej okręgowej młodzików 
D2: MuKS Pelikan-2005 Ło-
wicz – SKS Astra Zduny. � Gogo

Kolarstwo�|��żTc�BIkE�RacE�–�Rally�Łyszkowice

Kolarskie wydarzenie w Łyszkowicach
Kolarstwo, zaraz
po bieganiu, to jedna 
z ulubionych form 
aktywności Polaków. 
Dowód na to mieliśmy 
30 kwietnia
w Łyszkowicach, gdzie  
odbył się drugi etap cyklu 
kolarskiego ŻTC Bike Race.

Wyścigi ŻTC pierwszy raz go-
ściły na Ziemi Łowickiej i okaza-
ło się, że debiut był bardzo udany. 
W opinii uczestników impreza 
była sukcesem organizacyjnym 
Żyrardowskiego Towarzystwa 
Cyklistów, które odpowiadało 
za jej przeprowadzanie. Było cie-
kawie, szybko, sprawnie i – co naj-
ważniejsze – bezpiecznie. 

Na trasy Ziemi Łowickiej wy-
ruszyło w sumie blisko 150 ama-
torów kolarstwa. Start zawodów 
nastąpił tradycyjnie o godzinie 

12. Każdy kolarz mógł znaleźć 
coś dla siebie. Zawodnicy podzie-
leni byli na kategorie wiekowe
i ścigali się na dystansach od 24,2 
do 96,8 kilometra. Centrum ko-

larskich zmagań znajdowało się 
w Łyszkowicach tuż przy Urzę-
dzie Gminy. Kolarze rywalizowali 
w dwóch wyścigach: „Super Pre-
stige” oraz „Fit Race”. 

Warto wspomnieć, że na wy-
ścigu na trasie pojawiło się kil-
ku zawodników, którzy kiedyś 
ścigali się na światowym pozio-
mie. Wśród nich znaleźli się: Le-
chosław Michalak – zwycięzca 
Wyścigu Dookoła Polski w 1977 
roku, czy też Grzegorz Krejner 
– brązowy medalista mistrzostw 
świata w kolarstwie torowym. 

Do Łyszkowic dotarli również 
zawodnicy z Gruzji, którzy zajęli 
całe podium wyścigu FIT RACE, 
w kategorii junior młodszy (Tor-

nike Khabazi, Saba Rostiashvili, 
Avrandil Piranishvili)

W wyścigu startowali oczy-
wiście reprezentanci Klubu Ko-
larskiego Łowicz, który prężnie 
działa w naszym mieście. Jego 
przedstawiciele pomagali również 
przy organizacji tej imprezy.  

– To, że wyścig zawitał na Zie-
mi Łowickiej to zasługa preze-
sa Klubu Kolarskiego z Łowicza 
Bogumiła Urbanka. To on zapro-
ponował nam żeby jeden z etapów 
odbył się w Łyszkowicach i opra-
cował trasę, którą zaakceptowali-
śmy – podkreślił dyrektor wyścigu 
Wojciech Pawelec. 

W gronie łowickich kolarzy na 
dystansie Fit Race – 48 km najle-

piej pojechali: Mateusz Zakrzew-
ski, który zajął 1. miejsce w ka-
tegorii junior oraz Łukasz Sęk, 
który był 3. w kategorii M-30. 

Na najdłuższym dystansie Su-
per Prestige – 96 km klub repre-
zentowali: Bart Urbański, który 
był  8. w kategorii M-20 i Bogu-
mił Urbanek, który zajął 15. lokatę 
w kategorii M-30. 

Na zakończenie imprezy 
wszystkim zwycięzcom nagrody 
wręczyli Adam Ruta – wójt gmi-
ny Łyszkowice oraz Kazimierz 
Kwiatkowski – prezes Żyrardow-
skiego Towarzystwa Cyklistów. 
– Zawody nie odbyłyby się gdy-
by nie zaangażowanie wielu osób 
na czele z Piotrem Klimkiewi-
czem – sołtysem Łyszkowic. 
Jak zawsze mogliśmy liczyć na 
pomoc policji oraz strażakówo-
chotników – mówił dyrektor im-
prezy. 

– Na pewno będą kolejne im-
prezy na Ziemi Łowickiej. Nasz 
idea jest taka, że staramy się aby 
imprezy były cykliczne. To rozwi-
ja kolarstwo. To motywuje kolarzy 
do treningu. Sprawdzają wyniki, 
chcą się poprawić, pobić swoje re-
kordy. Mamy świadomość, że aby 
być zdrowym trzeba się ruszać 
cały tok. W zimę jest trudno zmu-
sić się do wysiłku, a takie współ-
zawodnictwo motywuje do tre-
ningu – powiedział po zawodach 
dyrektor wyścigu Wojciech Pawe-
lec.  zł 

Kolorowy peleton kolarzy na�trasie�wyścigu�w�Łyszkowicach.
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Strażacy z OSP�pomagali�zapewnić�bezpieczeństwo�uczestnikom.

Grzegorz Wesołowski:
drużyna jest w dołku
– rozmowa z trenerem Pelikana. str. 38


